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7 2  s t r o n y  d l a  C i e b i e .  Dodatek na Święta, a w  nim m.in. Sławni bliźniacy

Jarosław i Lech Kaczyńscy, Jarosław i Jacek Kret, Piotr i Paweł Brożek oraz Paweł 
i Łukasz Golec. Specjaliści od karpia: Artur Andrus, Kuba Strzyczkowski,
Marek Niedźwiecki, Magda Jethon, czyli nasza dziennikarka w  radiow ej Trójce

F e s t iw a l
zmian

Decyzje dotyczące przy­
sz ło ro c zn e g o  fes tiw a lu  
zmieniają się jak w kalejdo­
skopie. Najpierw  imprezę 
m iała organ izow ać nowo 
powołana spółka lub fun­
dacja, potem firma Jarocin 
- Sport. Teraz okazuje się, 
że producentem festiwalu 
będzie Jarociński Ośrodek 
Kultury. Dyrektor Marek Ku­
rzawa chce zorganizować  
im prezę razem  z “G aze tą  
Wyborczą’’ i radiową “Trójką” 

od 17 do 19 sierpnia.
Czytaj na str. 5

Grupa
trzymająca
mandat

Nazwisko zmarłego kil­
ka tygodni tem u radnego  
Jerzego Mieloszyka nadal 
będzie figurowało na liście 
członków  R ady P ow iatu  
w Jarocinie. W  czasie'ostat­
niej sesji uchwała w sprawie 
wygaśnięcia mandatu rad­
nego Mieloszyka nie zosta­
ła przyjęta z  powodu równo­
wagi głosów: 9 za - koalicji 
i 9 przeciw - opozycji.

Czytaj na Str. 3
! /

H ipcio,
nie(bur)miś

H ipopotam a w ybrano  
m askotką Jarocina. - Byty 
jakieś burmisie, ale mamy 
kilku swoich. Po co nam 
więcej... - żartuje Stanisław
Martuzalski.

Czytaj na str. 9 [

redakcja

!

W  N U M E R Z E

► Bo karpie  
były w wannie
Świątecznie karpie były powo­
dem awantury domowej. W 
weekend policjanci zostali za­
alarmowani o kłótni w mieszka­
niu na jednym z jarocińskich 
osiedli. Kiedy funkcjonariusze 
dotarli na miejsce okazało, że 
powodem niesnasek małżon­
ków były... świąteczne ryby. Ko­
bieta nie mogła się wykąpać, bo 
żywe karpie pływały w łazienko­
wej wannie.

Czytaj na str. 4

► M leko dla świń
Dziesięć procent dostawców 
mleka do Okręgowej Spółdziel­
ni Mleczarskiej w Jarocinie już 
przekroczyło przyznane kwoty. 
Na początku stycznia w limicie 
produkcji nie będzie się miesiło 
80 procent rolników. Aktualnie 
spółdzielnia za każdy dodatkowy 
kilogram mleka potrąca 20 groszy 
na poczet kary, która po zakoń­
czeniu roku kwotowego może wy­
nieść 1,20.zł. Część producen­
tów zapowiada, że nadwyżką 
mleka będzie karmiło świnie.

Czytaj na str. 17

► Kolejne  
wyróżnienie
Wielokrotnie nagradzana dzien­
nikarka “Gazety Jarocińskiej” 
Anna Kopras - Fijołek zdobyła 
kolejne wyróżnienie. Tym razem 
przyznało je Stowarzyszenie 
Dziennikarzy Polskich za tekst 
poświęcony losom ludzi, którzy 
przeżyli obóz koncentracyjny 
w Oświęcimiu. Było to jedyne wy­
różnienie przyznane autorowi re­
prezentującemu prasę lokalną.

Czytaj na str. 2

S TO W A R ZY S ZE N IE  B U D O W Y SZPITALA  
NIE C H C E  RO ZM AW IAĆ

C o z p ie n ię d zm i 
na szpital?

Gdzie są pieniądze, które 
mieszkańcy przekazali na bu­
dowę nowego szpitala w Jaro­
cinie? Ile ich jest i co z nimi 
będzie? Jacek Olbiński, prezes 
.Stowarzyszenia Budowy Szpi­
tala, nie chce odpowiadać na te 
pytania. Członkowie zarządu 
twierdzą, że pieniędzy jest nie­
wiele i są zdeponowane na kon­

cie, ale dokumentów pokazać 
nie chcą. Co więcej - oni też nie 
chcą rozmawiać na-ten temat. 
- M ie liśm y  pos ied zen ie  zarządu  

i  zdecydowaliśmy, że n ie  będzie­

my z d z ien n ika rza m i „ G azety  ” 

na ten tem at rozm a w ia ć  - poin­
formował prezes stowarzysze­
nia Jacek Olbiński.

bardzo ważne
Następny numer 

"Gazety Jarocińskiej" 
w sprzedaży 

w środę, 28 grudnia
Reklamę do tego numeru 
przyjmujemy do czwartku, 
22 grudnia

Ogłoszenia drobne 
do wtorku 27 grudnia

W  piątek, 23 grudnia 
oraz w Wigilię Biuro 
Reklam y i Biuro Ogłoszeń  
będą nieczynne

► Trzech ludzi 
w rowie
Po pół godziny w otwartym polu 
trudno zorientować się, że jest 
kilka stopni na plusie. Na głowy 
robotników zaczyna padać 
deszcz, stoją w wodzie, a wiatr 
potęguje zimno. Ale to nie ko­
niec kłopotów. - Czasem łopatą 
się nie da - tłumaczy brygadzi­
sta. - Zdarza się, że w suchej 
ziemi jes t kamień na kamieniu, 
korzenie, wtedy trzeba dosłow­
nie dłubać kilofem.
W jaki sposób można trafić dzi­
siaj do kopania rowów? Kto 
chce, a kto musi wziąć w ręce 
łopatę. Czy jest jeszcze gorsza 
robota?

Czytaj na str. 13
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E
o Opozycja 

według opozycji
Okazuje się, że opozycyjni radni w powiecie 

I mogą, jak jeden mąż i jedna kobieta, złożyć swe 
mandaty, bo już nie chcą być opozycyjnymi rad­
nymi. Mam jednak dla nich złą  wiadomość: nie 
można tego zrobić, bo nie ma większości, by 
przegłosować wygaśnięcie ich mandatów. W  Ja­
rocinie nawet nie wystarczy umrzeć, by do świa- 

| domości zacietrzewionych i opanowanych nie- 
| chęcią opozycyjnych głów dotarło, że osoby do 
i tej pory piastującej mandat nie ma już wśród nas.

Szczególnie charakterystyczne dla powia­
tu jarocińskiego pojmowanie opozycji przez opozycję, ozna­
czać musi, sądząc po wypowiedziach opozycji, że ugrupowa­
nie rządzące powinno robić to wszystko, czego chce ta wła­
śnie opozycja. To bardzo twórczy wkład jarocińskiej opozycji 
w rozwój demokracji, bo opozycja pozostawając w opozycji 
chce rządzić, czyli być opozycją rządzącą.

Dlatego muszę poprosić swych przyjaciół politologów, by 
ten szczególny przypadek przeanalizowali i naukowo opraco­
wali. Dzięki temu w literaturze naukowej mogą znaleźć się na­
zwiska radnych Musielaka, Szymczaka, Lisieckiej, Stechlińskie- 
go, Meisnerowskiego, Dworzyńskiego, Martuzalskiego, Kmie­
cika i Kuzdżała, co będzie niewątpliwą „promocją” powiatu.

Mam tylko nadzieję, że wcześniej politolodzy nie poproszą 
o pomoc lekarską dla opozycji w Jarocinie, która, jak się okazuje, 
pomimo obecności w niej aż dwóch lekarzy, poważnie niedomaga.

PIOTR
PIOTROWICZ

C zerw on ok rzysk a  zbiórka
Do piątku 23 grudnia w skle­

pach prowadzona będzie zbiórka 
żywności, słodyczy, środków che­
micznych. Z  zebranych darów 
przygotowane zostaną paczki 
świąteczne dla najuboższych ro­
dzin z terenu Ziemi Jarocińskiej. 
Potrzebujący zostali wytypowa­
ni przez ośrodki pomocy, PCK 
oraz kuratorów sądowych. Zbiór­
ka żywności prowadzona będzie 
w: Intermarche “Szarotka” , sklep 
“Zgody” (ul. Wrocławska 136), 
sklep “U Marianka” , sklep spo­

żywczy “Jard” (ul. Wrocławska). 
Na stacji benzynowej “Jet”  zbie­
rane będą datki do puszek.

Do akcji “Czerwonokrzyska 
Gwiazdka” oprócz sióstr, działaczy 
PCK i honorowych krwiodawców 
włączą się również wolontariusze. 
W  sklepach dyżurować będą 
członkowie szkolnych kół czerwo- 
nokrzyskich z Jarocina (ZSO, SP 
nr 2 i 3), Żerkowa i Witaszyc. 
Wszystkie osoby będą posiadały 
identyfikatory.

(Is)

J A R A C Z E W O

Na krzesła
do świetlicy

Nowe meble do świetlicy 
socjoterapeutycznej w Pa­
rzęczewie m ają trafić mię­
d zy  ś w ię ta m i a N ow ym  
Rokiem. W yposażenie sali 
w Parzęczewie jest skrom­
ne. Prawie każde krzesło 
jest inne. Brakuje także sto­
lików. G m ina Ja raczew o  
zdecydowała się doposażyć 
salę. Na zakup 30 krzeseł 
i 6 stolików przeznaczy oko­
ło 3.000 Zł. (era)

N O W E  M I A S T O

Trzydziesta
trzecia
sesja

Cztery uchwały zaplano­
wano na XXXIII sesję Rady 
Gminy w Nowym Mieście, 
która odbędzie się w najbliż­
szy czw artek 22 grudnia. 
W  programie między innymi 
kolejne zmiany w tegorocz­
nym budżecie i wieloletnim 
planie inwestycyjnym gminy. 
Radni m ają również określić 
cel, na jaki zostaną prze­
znaczone środki pochodzą­
ce z pożyczki um orzonej 
Nowemu Miastu przez W o­
jewódzki Fundusz Ochrony 
Środowiska i Gospodarki 
Wodnej. W  posiedzeniu bę­
dzie uczestniczył starosta 
średzki Paweł Łukaszewski.

Sesja odbędzie się w no- 
womiejskim ośrodku kultury. 
Początek o godz. 13.00. (nba)

Wigilia
w Raszewach

Tradycyjnie już Środowi­
skowy Dom Samopomocy w 
Raszewach zaprasza wszyst­
kich chętnych, ale przede  
wszystkim osoby samotne, 
na wigilię, która odbędzie się 
w sobotę 24 grudnia o godz. 
14.00. Organizatorzy zapew­
niają dowóz. Zainteresowani 
są proszeni o wcześniejsze 
zgłoszenie się pod nr tel. 
(0-62)740-31-23. (ann)

J A R O C I N

Burmistrz szuka kierowników
Konkursy na stanowiska kierownicze ogłosił burmistrz Jaro­

cina Adam Pawlicki. Do obsadzenia są wakaty szefów dwóch 
referatów: gospodarki komunalnej i referatu gospodarowania 
przestrzenią. Poszukiwana jest też osoba na stanowisko kierow­
nika Urzędu Stanu Cywilnego. Burmistrz nie może dotychczas 
pełniącym obowiązki kierownikom powierzyć stanowisk, ponie­
w aż prawo nakazuje rozpisanie konkursu.

Od kandydatów wymaga się przede wszystkim wyższego  
wykształcenia i kilkuletniego stażu pracy. Oferty można składać 
do 4 stycznia. (ag)

Rocznica
stanu
wojennego

W  24. rocznicę wprowadze­
nia stanu wojennego pod po­
mnikiem „Solidarności” w Jaro­
cinie wiązanki kwiatów złożyły 
delegacje starostwa powiato­
wego - ze starostą Sławomirem  
Wąsiewskim, Urzędu Miejskie­
go w Jarocinie - z  burmistrzem  
Adamem Pawlickim oraz przed­
stawiciele organizacji komba­
tanckich.

(ann)

N A G R O D Y STO W A R ZYSZEN IA  
D ZIEN N IK A R ZY POLSKICH PR ZYZNANE

Jedyne takie 
wyróżnienie

ANNA KOPRAS-FIJOŁEK zdobyła wyróżnienie za tekst o dramatycznych 
przeżyciach ludzi, którzy trafili do obozu koncentracyjnego w Oświęcimiu. 
Na zdjęciu wraz z laureatem Lauru SDP Ryszardem Kapuścińskim.

Rozstrzygnięcie 13. edycji 
Nagród SDP 2005 odbyło się 
w minioną sobotę w Warszawie. 
Do konkursu zgłoszono 327 ar­
tykułów oraz audycji radiowych 
i programów telew izyjnych. 
Główną Nagrodę - Wolności Sło­
wa, jury przyznało działowi za­
granicznemu “Rzeczpospolitej” , 
za walkę z kłamstwami o “ pol­
skich obozach śmierci” . W  kate­
gorii Nagroda im. Stefana Żerom­
skiego - za publikacje o tematyce 
społecznej, przyznano cztery 
honorowe wyróżnienia. Otrzy­
mali je dziennikarze “ Polityki” , 
Polskiego Radia Lublin oraz na­
sza redakcyjna koleżanka, Anna 
Kopras-Fijołek, za artykuł “Niech 
wam się śni rodzinny dom” . W  uza­
sadnieniu do tego wyróżnienia

napisano: “Rzadko słyszany głos 

w opow ieśc ia ch  ośw ięcim skich  

- d ob roć  zaznana w czasie pogar­

dy nadal żyje i ow ocu je. Pa m ięć  

d o z n a n y ch  k rzy w d  to  je d n o ,  

a p a m ię ć  o  tych, którzy pom a ­

g a li, k tórzy p ośw ięca li się dla 

oca len ia  innych, dom inuje wspo­

m nien ia  p o  latach. ” Było to je­
dyne w tej edycji wyróżnienie dla 
dziennikarki z gazety lokalnej.

Uroczystość wręczenia na­
gród odbyła się w siedzibie Sto­
warzyszenia Dziennikarzy Pol­
skich. Nagrody SDP wzorowane 
są na amerykańskim Pulitzerze. 
Nagrodę specjalną - Laur SDP 
otrzymał Ryszard Kapuściński. 
Odebrał go z rąk prezes stowa­
rzyszenia Krystyny Mokrosiń- 
skiej. (is)

404  U C ZN IÓ W  Z  G M IN Y  JA R A C ZEW O  
SKO RZYSTAŁO  Z  PO M O C Y M ATERIALNEJ

Stypendia wypłacone
Gmina Jaraczewo wypłaciła 

ostatnią transzę stypendiów so­
cjalnych. Pom oc finansową 
otrzymali uczniowie szkół pod­
stawowych, gimnazjalnych i po- 
nadgimnazjalnych. Ubiegłotygo- 
dniowa wypłata obejmowała na­
leżność za okres czterech miesię­
cy, tj. od września do grudnia 
2005 roku. Świadczenia trafiły 
do 404 osób. Wysokość stypen­
dium określono uchwałą Rady 
Gminy w Jaraczewie.

Uprawnionych do ich otrzy­
mania podzielono na dwie gru­
py, określone według kryterium 
dochodowości w rodzinie. Wy­
sokość miesięcznego stypen­
dium w grupie 1 wynosi 97 zł 
(dochód miesięczny na członka

rodziny do 158 zł), w grupie II
- 70 zł (dochód miesięczny na 
członka rodziny powyżej 158 zł, 
ale nie przekraczający 316 zł).
- Tak w ięc uczeń z I  grupy  otrzy­

m ał stypendium w łącznej wyso­

kości 388 złotych, a z i ł  grupy 280 

złotych - mówi Jerzy Jakubow­
ski, dyrektor Gminnego Zespołu 
Ekonomiczno-Administracyjne­

go Szkół w Jaraczewie.
Na w yp łatę stypendiów  

przeznaczono 121.906 zł. - Re­

a l iz u ją c  w yp ła tę  s typen d iu m  

gm ina  Jaraczew o wywiązała się 

w 100 %  z n a ło ż o n e g o  p rzez  

ustawodawcę w bieżącym  roku 

obow iązku - podkreśla dyrektor 

Jakubowski.
(era)
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RADNI POWIATOWI OBRADUJĄ W KOMPLECIE (?)

G r u p a  t r z y m a ją c a

Ra d n i o p o z y c j i zagłosowali przeciwko wygaśnięciu mandatu Jerzego Mieloszyka

Nazwisko zmarłego radnego 
Jerzego Mieloszyka nadal będzie 
figurowało na liście członków 
Rady Powiatu w Jarocinie. W  cza­
sie ostatniej sesji uchwała w spra­
wie wygaśnięcia mandatu radne-

MARIA
LISIECKA

rodno Rady Powiatu w Jarocinie

(głosowała przeciw wygaśnięciu 
mandatu radnego Jerzego Mielo­
szyka),

Zrobiłam to z szacunku do osoby 
zmarłego. Ja z racji swojego zawo­
du ze śmiercią stykam się na co 
dzień. Obowiązuje pewien czas 
żałoby, kiedy powinno się mieć pew­
ne rzeczy na uwadze. Dlaczego go 
od razu wykluczać? Nie ma go tyt­
ko fizycznie, ale on dla nas istnieje. 
Byl naszym kolegą i  caiy czas ma 
na nas wpływ. Ja czuję ten wpływ. 
Jestem chrześcijanką i wierzę, że 
jego dusza jest wśród nas cały czas 
obecna. Ja tak sądzę i myślę, że 
moi koledzy również.

n i

L  4

________________________
(głosował za wygaśnięciem manda­
tu radnego Jerzego Mieloszyka)
To co się tu dzieje, to jest brak sza­
cunku do człowieka, który nie żyje. 
Wstyd mi, że jestem w tej radzie. 
Żałuję, że biorę udział w takiej far­
sie, w takim kabarecie. To jest żało­
sne. Brak mi słów. Uważam, że ta 
rada powinna się sama rozwiązać. 
Wstyd mi, że ktokolwiek bierze pie­
niądze za coś takiego. Ja zrzekłem 
się w tej chw ili swojej diety. Nie 
wiem, czy tego samego nie zrobię 
z mandatem. Uważam, że jeśli rad­
ni chcą pracować w ten sposób, to 
szkoda społecznych pieniędzy i 
szkoda wyborców, których się oszu­
kuje. Bo to jest najzwyklejsze oszu­
stwo.

WŁODZIMIERZ
BUDZYŃSKI

radny Rady Powiatu w Jarocinie

go Mieloszyka nie została przyję­
ta z powodu równowagi głosów: 
9 za - koalicji i 9 przeciw - opozy­
cji. Sytuacji nie zmienił fakt, że po 
nieobecności na dwóch poprzed­
nich sesjach (w  programie obu 
posiedzeń był projekt uchwały w 
sprawie wygaśnięcia mandatu - 
przyp. red.), na kolejnej radni opo­
zycji wreszcie się zjawili.

To jest obrzydliwe
Tuż przed głosowaniem uchwa­

ły Henryk Szymczak przeczytał 
oświadczenie grupy 9 radnych. 
- Kluby radnych U n ii W ielkopolan, 

Teraz Ja roc in  i  Sam oobrony, ca ia  
op ozy cja  będzie g łosow a ć p rze ­

ciw ko w ygaśnięciu  mandatu. Ta 

n ow a  sy tu a c ja , ja k a  p o w s ta ła  

w radzie, spowodowała, że odbu­

dują się nowe m ożliw ości na p o ­
rozum ienie, że każda strona musi 

p ozn a ć  siłę argum entów  op on en ­

ta, że jed en  głos n ie  będzie ważył 

o  ważnych sprawach. ( . . . )  N ie ch  ta 

nasza decyzja świadoma i  przem y­

ślana będzie przyczynkiem  do re­

fle k s ji na okres świąteczny.
Reakcja radnych koalicji i osób 

z publiczności uczestniczącej w se­
sji na taki wynik głosowania była 
jednoznaczna. - Ja w ypow ied ź  

pana radnego Szymczaka określę 

ja k o  obrzydliw ą - powiedział rad­
ny Paweł Leonhard. - Jak można  

tak postępow ać? N ie  uszanow ać 

nawet pow agi śm ierci - zastanawia­
li się niektórzy uczestnicy sesji.

W  pozostałych punktach pro­
gramu radni byli raczej zgodni. 
Najdłuższa dyskusja dotyczyła 
zmian w tegorocznym budżecie. 
Radni twierdzili, że zmiany za­
wierają wydatki inwestycyjne, któ­
rych konsekwencje rozciągają się

na kilka najbliższych lat. - C h cia ł­

bym zauważyć, że ta część zmian 

nie była poprzedzona  żadną dys­

kusją an i analizą - stwierdził rad­
ny Przemysław Musielak. - Wyda­

j e  m i się, że staw ianie radnych w 

takiej sytuacji je s t  n iedopuszcza l­
ne i działa na szkodę sam orządno­

ści naszego pow iatu . Przemysław 
Musielak w głosowaniu nad zmia­
nami w tegorocznym budżecie 
wstrzymał się od głosu.

Atak na „Gazetę”
Nie był to jednak koniec oświad­

czeń wygłoszonych na sesji. Jako 
pierwszy ponownie głos zabrał 
radny Przemysław Musielak, któ­
ry zarzucił zarządowi powiatu ma­
nipulację. - W  pra s ie  loka ln e j uka­

zały się ośw iadczen ia  podw ład ­

nych i  kolegów, że n ieodbycie  się 

sesji w dniach 30 listopada i 15 

grud n ia  spow oduje dram atyczne  

skutki. D z iś  mam y dowód, że była 

to  m a n ip u la c ja  i  w prow adzanie  

społeczeństw a w błąd. ( . . . )  Wyra­

żamy jed n a k  zrozum ien ie d la  p o ­
stawienia p od  murem kierowników  

jednostek samorządowych. (. . . )  M y  

ra d n i rep rezen tu ją cy  społeczeń ­
stw o n ie  p o z w o lim y  na to, aby  

d zia łan ia  sa m orząd u  lo k a ln e g o  

kojarzyły się  z praktykam i stoso­

wanymi przez to ta lita rn ą  władzę 

komunistyczną. M am y nadzieję, że 
p ra sa  zos ta ła  w prow a d zon a  w 

błąd, a n ie  jes t, ja k  za dawnych 

czasów, tubą władzy - czytał rad­
ny Musielak.

Z  oświadczeniem wystąpił też 
przewodniczący Zawiązku Zawo­
dowego Pielęgniarek i Położnych 
7707. Jarocin Sławomir Zieliński, 
który odniósł się do artykułu „N ie­
zgody na ugody”  opublikowanego

w 49. numerze „Gazety Jarocińś- 
kiej” . - ( . . . )  A rtykuł ten je s t  pełen  

n ie d o m ó w ie ń  i  p ó łp ra w d  o ra z  

przekłam ań faktów , k tóre p rze ina ­

cza ją  ca łk ow ic ie  ob ra z  sy tuacji 
zw iązanej z p rocesem  restruktury­

za c ji szpitala. ( . . . )  Ufam, ze n ie ­

zgod ność z fa k ta m i i  dokum enta­

mi, która  po jaw iła  się w artykule 

dotyczącym  szp ita la , była tylko  

„w ypadkiem  p rzy  p ra c y ” , a n ie  

czymś innym (... )  - oświadczył Sła­
womir Zieliński.

(ann)

dr hab. RYSZARD 
KOWALCZYK

Instytut Nauk Politycznych i Dziennikarstwa 
Uniwersytetu im. Adama Mickiewicza

Sam fakt śmierci radnego powo­
duje ustawowe wygaśnięcie man­
datu, Uchwała rady jes t tylko po­
twierdzeniem zaistniałego faktu. 
Blokowanie tej sytuacji jest balan­
sowaniem na granicy prawa. Przy­
puszczam, że radni kierują się tyl­
ko i  wyłącznie względami politycz­
nymi. Nie ma to większego sensu, 
bo wcześniej czy później będą mu­
sieli uporządkować tę kwestię. Je­
śli jednak radni odmawiają przyję­
cie wymaganej prawem uchwały, 
wówczas środki dyscyplinujące po­
winien zastosować wojewoda, jako 
organ nadzorujący. Wojewoda po 
upływie trzech miesięcy o d - w  tym 
wypadku śmierci radnego, może 
wydać zarządzenie zastępcze, 
stwierdzające wygaśnięcie mandatu.

N Przewodniczący Związku Za­
wodowego Pielęgniarek i Położ­
nych ZZOZ Jarocin Sławomir 
Zieliński w czasie ostatniej se­
sji rady powiatu wystąpił z ob­
szernym oświadczeniem, w któ­
rym zarzucił mi nierzetelność 
oraz stosowanie niedomówień 
i półprawd. Zrobił to na forum 
publicznym, bez uprzedzenia i 
możliwości obrony z mojej stro­
ny. W pracy nad artykułem „Nie­
zgody na ugody" starałam się 
wysłuchać racji każdej ze stron 
i obiektywnie przekazać je Czy­
telnikom. Jako dziennikarza nie 
interesują mnie animozje pana 
Zielińskiego wobec dyrektora 
szpitala Tomasza Paczkowskie­
go, ani polityka czy prywatne in­
teresy, które za pośrednictwem 
związków zawodowych próbu­
je załatwić pan Zieliński. Nie za­
mierzam jednak pozostawić bez 
odpowiedzi bezpodstawnych 
oskarżeń, które przewodniczą­
cy z taką łatwością kieruje pod 
adresem „Gazety”, w której pra­
cuję, i moim osobiście. Jeśli pan 
Zieliński uważa, że może tak 
postępować, bo chroni go przy­
należność do związków zawo­
dowych, to się myli. Interesuje 
mnie tylko, czy będzie miał tyle 
odwagi, żeby przyznać się do 
tego - również na forum publicz­
nym - że obraził nas niesłusznie.

ANNA KONIECZNA

U m o w a

n a  k o n ie c  
roku

W  środę, w kotlińskim  
urzędzie podpisana zosta­
nie um owa z w ykonaw cą  
budowy kanalizacji w Twar- 
dowie.

R ozstrzygnięty  zosta ł 
przetarg na budowę kanali­
zacji w Twardowie. Gmina 
Kotlin ogłosiła go ponownie 
po tym, jak zespół arbitrów 
z U rzędu Zam ó w ień  Pu­
blicznych uznał procedurę 
przetargowąza nieważną i zo­
bowiązał samorząd do jej po­
nownego przeprowadzenia.

W  kolejnym przetargu  
startowało siedem firm. W y­
grała “Hydrobudowa W ło­
cławek”, która zaoferowała 
wykonanie robót za kwotę 
2 .1 30 .70 9 ,56  zł. - To była 
cena środkowa. Trzy były 
tańsze i trzy droższe - mówi 
wójt Kotlina, Walenty Kwa­
śniewski. - Firma, żeby zo­
stała wybrana, musi sama 
się przyłożyć i złożyć odpo­
wiednią ofertę.

Zakończenie robót pla­
now ane jes t na 31 m aja  
2006  roku. Do wykonania 
jest 11.170 metrów sieci i 
przyłączy. Do gminnej sieci 
przyłączonych zostanie 116 
posesji. - Termin na wyko­
nanie tych prac jest nieko­
rzystny, jest zima, ale wygra­
ła firma, która zatrudnia 400 
osób i ma porządne wypo­
sażenie techniczne, więc nie 
powinno być żadnych kłopo­
tów - mówi wójt.

Już wkrótce złożony zo­
stanie wniosek na pozyska­
nie środków na budowę ka­
nalizacji w Magnuszewicach. 
W  tej wiosce również wybu­
dowane zostanie ok. 12 km 
sieci i kosztorys opiewa też  
na ok. 3 miliony. - Kiedy to 
zostanie zrealizowane, nie 
wiadomo. Wszystko zależy 
od pieniędzy - dodaje Walen­
ty Kwaśniewski. (akf)

155 osób 
na p olsk im

W ieloletnia działalność 
społeczna franciszkanów zo­
stała w tym roku zauważona 
przez władze powiatu jarociń­
skiego i Unię Wielkopolan. 
Powodem wyróżnienia była 
m in. działalność parafialnej 
szkółki “Antonianum ”. Po­
wstała ona w 1997 roku z ini­
cjatywy ojca Marka Janusa, 
proboszcza parafii św. Anto­
niego Padewskiego w Jaro­
cinie. Na zajęcia przygotowu­
jące do nowej matury z języ­
ka polskiego, prowadzone 
przez Laurę Paluszkiewicz, 
przyjeżdżają również ucznio­
wie spoza powiatu jarociń­
skiego m.in. ze Środy, Ple­
szewa, Obry Starej i Bożęci- 
czek. Szerzej za tydzień, (is)

http://www.gj.com.pl
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Skradli tira 
z kołpakami

Tira z ładunkiem kołpaków 
samochodowych skradziono 
w ubiegłym tygodniu w Jaroci­
nie. Policja nie wyklucza, że cię­
żarówkę zagrabiła grupa, która 
wcześniej w podobny sposób 
kradła ciągniki siodłowe w ościen­
nych powiatach.

Kierowca transportujący koł­
paki był w Jarocinie przejazdem. 
W nocy z 13 na 14 grudnia za­
parkował tira na ul. Moniuszki 
w Jarocinie. Ciężarówka stała 
w oświetlonym miejscu, vis a vis 
ul. Libercourt pod murem oka­
lającym hurtownię paliw płyn­
nych. Z  informacji policji wyni­
ka, że kierowca poszedł się prze­
spać. Tira opuścił około półno­
cy. Mężczyzna zeznał, iż pół go­
dziny później zauważył, że cię­
żarówka z ładunkiem zniknęła. 
Szybkość działania sprawców 
może wskazywać na to, że albo 
samochód był obserwowany 
wcześniej, albo kradzieży doko­

nali „zawodowcy” . Auto wraz z 
towarem było warte kilkaset ty­
sięcy złotych.

Czy tira skradli przypadkowi 
złodzieje, czy poszukiwana przez 
wielkopolską policję grupa zło­
dziei? Dzień po kradzieży cięża­
rówki w Jarocinie nieustałeni 
sprawcy uprowadzili w Kroto­
szynie dafa z naczepą wyłado­
waną odpadami tekstylnymi. Ty­
dzień wcześniej dwa ciągniki sio­
dłowe z naczepami skradziono w 
Chwałkowie (gm. Krobia).

(nba)

POMÓŻ POLICJI
Policja zwraca się o pomoc do 
osób, które mogły widzieć mo­
ment kradzieży ciężarówki lub 
mogą posiadać jakiekolwiek infor­
macje w tej sprawie. Z komendą 
można się kontaktować osobiście 
lub telefonicznie tel. (0-62) 749-82-00, 
telefon zaufania - (0-62) 747-22-41 
lub elektronicznie (www. jaro- 
cin.policja.gov.pl ). Policja gwa­
rantuje pełną anonimowość.

Cztery osoby w szpitalu - to bilans zderzen ia  hondy civic 
z ciężarowym dafem. Do wypadku doszło rankiem 14 grudnia na 
drodze nr 11 w Witaszycach. Samochód osobowy, którym pod­
różowało 5 osób, prowadził mieszkaniec Ostrowa Wlkp. - Jadą­
cy od strony Pleszewa kierowca hondy nie dostosował prędko­
ści do panujących warunków drogowych, wpadł w poślizg i zje­
chał na lewy pas jezdni. Tam zderzył się z jadącym od strony 
Jarocina ciężarowym dafem - poinformował sierż. szt. Aleksan­
der Szczepański, rzecznik komendanta KPP w Jarocinie.

(nba)

«!trazacy 
w akcji7

► Wycięli rannego. Pasażera hondy, która zderzyła się z ciężarowym 
dafem, uwalniali przy pomocy sprzętu hydraulicznego strażacy 14 grud­
nia na drodze nr 11 w Witaszycach. W akcji uczestniczyło 16 ratowników.

► Pożar w tunelu. Zwarcie instalacji elektrycznej było przyczyną poża­
ru tunelu foliowego z uprawą boczniaków, który zapalił się 14 grudnia. 
Straty oszacowano na 7 tys. zł.

► Pompowali z mieszkania. Wodę z domu jednorodzinnego wypom­
powywano 15 grudnia na os. Konstytucji 3-go Maja. Przyczyną zalania 
była pęknięta rura przy zlewie kuchennym. Szkody oszacowano na 5 
tys. zł.

► Suchy konar Konar drzewa leżący na jezdni w Suchej (gm. Żerków) 
usunięto 16 grudnia.

(nba)

WIEŚCI KRYMINALNE

Odjechali w ó z k ie m
500 zł był wart czerwony wózek dziecięcy, który skradziono 

z klatki schodowej jednego z  bloków na ul. T. Kościuszki w Jaro­
cinie. Kradzieży dokonano 12 grudnia między 11.30 a 12.30.

P o s z e d ł  z kasą
13 grudnia w jednym z biur na ul. T. Kościuszki w Jarocinie 

nieustalony sprawca skradł portfel z dokumentami i pieniędzmi 
należący do mieszkanki Jarocina.

Manem na r a u sz u
1,3 promila alkoholu miał we krwi Mirosław Ch. z  Jarocina. 

Pijanego kierowcę ciężarowego mana policja zatrzymała 14 grud­
nia na ul. Św. Ducha w Jarocinie.

S k o k  na złoto
Pierścionki ze złota skradł ze sklepu przy ul. Paderewskiego 

w Jarocinie złodziej, który wykorzystał moment nieuwagi sprze­
dawcy. Do zdarzenia doszło 14 grudnia.

Pijany w m a lu c h u
Prawie półtora promila alkoholu miał we krwi Robert K. ze 

Stęgoszy, który prowadził po pijanemu malucha. Nietrzeźwego 
kierowcę policja zatrzymała w nocy 16 grudnia na ul. Jarociń­
skiej w Żerkowie.

Z ło d z ie j  w barze
16 grudnia w barze przy ul. Śródmiejskiej w Jarocinie jedne­

mu z klientów skradziono telefon komórkowy nokia. Aparat był 
wart 400 zł.

Pusty k u rn ik
27 kur i butlę gazową skradziono w nocy z  16 na 17 grudnia 

z posesji na ul. Wrocławskiej w Jarocinie. Sprawca wybił szybę w 
budynku gospodarczym. Straty oszacowano na 420 zł.

K a rp ie  w wannie
Do 57 interwencji wyjeżdżali w ubiegłym tygodniu policjanci 

prewencji KPP w Jarocinie. 13 z  nich dotyczyło awantur domo­
wych. W  ostatnią niedzielę w mieszkaniu na jednym z osiedli w 
Jarocinie doszło do ostrej kłótni między małżonkami. Wezwani 
na miejsce funkcjonariusze ustalili, że powodem nieporozumień 
było to, że kobieta nie mogła się wykąpać. Wszystko przez to, że  
w wannie pływały świąteczne karpie.

S k op ali p r z e c h o d n ia
18 grudnia policja zatrzymała Jacka W. i Tomasza W. z Jaro­

cina. Mężczyźni są podejrzani o pobicie kilka godzin wcześniej 
mężczyzny na ul. Sportowej. Zatrzymani mieli bić go rękoma, 
kopać po całym ciele, narażając ofiarę na poważne uszczerbki 
na zdrowiu. Policja wyjaśnia motywy sprawców.

B e z  k u rtk i i portfela
Kurtkę z  portfelem skradziono 18 grudnia klientowi hotelu przy 

ul. Jarocińskiej w Golinie.

Nie s p a l i
Z dwoma woreczkam f konopi indyjskich zatrzymano 18 grud­

nia Piotra R. z Wilkowyi.

L iczb y  drogówki
30 kierowców na łączną kwotę 4 .200 zł ukarali w ubiegłym 

tygodniu policjanci drogówki. Najwięcej - 450 zł kary zapłaci spraw­
ca kolizji. (nba)

Ratownicy wyjeżdżali
W okresie od 13 do 19 grudnia 2005 r. jarocińskie pogotowie ra­
tunkowe wyjeżdżało 14 razy do zdarzeń ulicznych. Do szpitala 
przetransportowano 44 osoby, w tym 5 poszkodowanych w zda­
rzeniach drogowych. 75 osobom udzielono lekarskiej pomocy am­
bulatoryjnej. 58 razy ratownicy jechali do nagłych zachorowań, (nba)

leki z apteki

Codziennie od 19 do 25 
grudnia w godz. 20.00-23.00 
dyżur oraz pogotowie pracy w 
godz. 23.00-8.00 pełni apte­
ka „Aspirynka” (Jarocin, ul. 
Hallera 14, tel. 747-24-34). 
W najbliższą niedzielę (25.XII) 
dyżur w godz. 8.00-23.00 peł­
ni apteka „Aspirynka”.
Od 26 do 1 stycznia 2006 r. 
w godz. 20.00-23.00 dyżur 
oraz pogotowie pracy w godz. 
23.00-8.00 pełnić będzie ap­
teka „Kolejowa” (Jarocin, ul. 
Hallera 14, tel. 747-24-34). 
W święta Bożego Narodzenia 
i Nowy Rok apteka dyżurna 
będzie czynna od 9.00 do 
23.00.

problem 
na telefon

Policyjny telefon zaufania
• do Komendy Powiato­
wej Policji w Jarocinie 747-2241
• do Wojewódzkiej Komendy 
Policji w Poznaniu 0-800/ 
130-334 (bezpłatny).
• W Jarocinie 747-15-22. 
Ośrodek Terapii Uzależnień, 
ul. Kościuszki 18, czynny od 
poniedziałku do piątku w godz. 
8.30-20.00. Terapia dla osób 
uzależnionych i członków ich 
rodzin. Interwencja kryzyso­
wa dla ofiar przemocy.
• Klub Abstynenta czynny 
od wtorku do piątku i w nie­
dzielę w godz. 18.00-20.00 
w Skarbczyku (Jarocin, Park 1).
• Punkt konsultacyjny dla 
rodziców oraz młodzieży 
eksperymentującej i uza­
leżnionej od alkoholu i nar­
kotyków działa w każdą 
drugą i czwartą sobotę mie­
siąca na terenie Ośrodka Te­
rapii Uzależnień w Jarocinie, 
ul. Kościuszki 18, w godz. od 
9.00 do 13 00 (informacja te­
lefoniczna 747-15-22).

• W Żerkowie 740-38-93
Punkt konsultacyjny dla 
osób z problemem alkoho­
lowym oraz członków ich ro­
dzin czynny jest w środy od 
godz. 17.00 do 19.00, w ośrod­
ku profilaktyki, socjotera­
pii i rehabilitacji, ul. Jaro­
cińska 35.
• W Jaraczewie 740-80-13.
czynny w pierwszy i trzeci wto­
rek miesiąca w godz. 17.00 
- 19.00. Punkt konsultacyjny, 
który prowadzi zajęcia tera­
peutyczne dla osób z proble­
mem alkoholowym i człon­
ków ich rodzin, czynny jest 
w tych samych dniach i go­
dzinach w ośrodku zdro­
wia w Jaraczewie.
• W Rusku 740-02-60 czyn­
ny w drugi i czwarty czwar­
tek miesiąca w godz. 17.00- 
18.00. Punkt konsultacyjny, 
który prowadzi zajęcia te­
rapeutyczne dla osób z proble­
mem alkoholowym i człon­
ków ich rodzin, czynny jest 
w tych samych dniach i go­
dzinach w ośrodku zdrowia 
w Rusku.

http://www.gj.com.pl
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“ GIGANTYCZNA” KONCEPCJA

F E S T I W A L  z m  i a  n

D e c y z je  d o t y c z ą c e  p r z y ­

s z ł o r o c z n e g o  fe s t iw a lu  

z m ie n ia ją  s ię  ja k  w  k a le jd o ­

s k o p ie .  N a jp ie r w  im p r e z ę  

m ia ła  o r g a n iz o w a ć  n o w o  

p o w o ła n a  s p ó łk a  lu b  fu n d a ­

c ja , p o t e m  f irm a  J a r o c in  

-  S p o r t .  T e ra z  o k a z u je  s ię ,  

ż e  p r o d u c e n t e m  fe s t iw a lu  

b ę d z ie  J a r o c iń s k i  O ś r o d e k  

K u ltu ry . N a d a l n ie p e w n y  

j e s t  t e r m in  im p re z y ,  

a  p r o g r a m  m g lis ty .

ANNA GAUZA

W  przyszłym roku festiwal ma 
się odbyć w Jarocinie od 17 do 19 
sierpnia, a nie jak podała w środo- 
wym wydaniu “Gazeta Wyborcza” 
'  10-12 sierpnia. Taką informację 
usłyszeliśmy kilka dni temu od 
dyrektora Jarocińskiego Ośrodka 
Kultury Marka Kurzawy. Termin 
został zmieniony ze względu na 
pielgrzymkę, która pójdzie przez 
Jarocin na Jasną Górę.

Roboczy plan
- N ie  ma konkretnych ustaleń, 

tak, ja k  n ie  ma konkretnego p ro ­

gram u - przyznaje Marek Kurza­
wa. Ma koncepcję trzydniowego 
festiwalu robionego wspólnie 
z dwoma mediapatronami - “Ga­
zetą Wyborczą” i radiową ‘Trójką” . 
'  T ° jes t roboczy p lan - zastrzega. 
Umowy nie są jeszcze podpisane. 
'  M ed ia pa tron i m ie liby  zacząć ro ­
bie p lebiscyt wśród ludności w g a ­

zecie i na antenie ju ż  w marcu. L u ­

dzie wybierają, ja k ie g o  wykonaw- 

c? chc ie liby  usłyszeć - mówi Ma­
rek Kurzawa. Jeszcze jednak nie 
wie, jak dokładnie to ma wyglą­
dać. Na pewno dominować będzie 
muzyka rockowa, by cała impre­
za nawiązywała do tradycji Festi­
walu Muzyki Rockowej. Dwa dni 
mają zostać oddane do dyspozycji 
mediapatronom. - A le  fin a ln ie  my 

decydujemy, kto zagra - wyjaśnia 
Kurzawa.

«  ,^rzec' dzień, zatytułowany 
Giganci Jarocina” , ma należeć do 

artysty kojarzonego z festiwalem, 
tóry zaprosi innych wykonawców. 

■ Oni byliby gospodarzam i - opo­
wiada Marek Kurzawa. Kontrak­
ty z muzykami będzie negocjował 
OK i to ośrodek ostatecznie zde­

cyduje, kto zagra.
Go oprócz muzyki będzie się 

działo podczas festiwalu? - W  dzień  

czyms trzeba będzie za ją ć  ludzi, 
tó rzy będą na w ieczornych kon­

certach, w dzień. N a  pew no chcia ł- 

y,n nc,w iązać do innej dziedziny  
W u k i - przyznaje Marek Kurzawa, 
a e n' c więcej na ten temat nie 
umie na razie powiedzieć. Nie zna 
też budżetu imprezy. Nie wiado­
mo, na jakie pieniądze będzie mógł 
iczyć z budżetu gminy. W projek- 

Cle finansowym na przyszły rok 
żadnych funduszy na festiwal nie

zapisano. Wiceburmistrz Robert 
Kaźmierczak mówi, że dyrektor 
JOK-u formalnie o żadne pienią­
dze się nie ubiegał. Zastępca wło­
darza Jarocina.chciałby, aby im­
preza sama się sfinansowała. Póki 
co, z władzami miasta - jak twier­
dzi dyrektor JOK-u - odbyło się 
tylko jedno spotkanie dotyczące 
imprezy. - M o ją  koncepcję festiw a­
lu  przedstawiłem, a le  nadal je s t  to 

tylko m oja  koncepcja  - mówi Ma­
rek Kurzawa.

Pomysł gonił pomysł
- O d  czterech  tygodn i ty le m o ­

głem  z ro b ić  - twierdzi nowy dy­
rektor JOK-u. Podreśla, że startu­
jąc na szefa ośrodka, burmistrz 
wymagał od niego nie koncepcji 
na festiwal, ale roli, jaką w impre­
zie ma odegrać JOK. Wszystko 
wskazuje na to, że program impre­
zy w dużej mierze będzie więc 
zależał od mediapatronów.

Burmistrz uważa, że impreza 
“ może być fajna” , ale żadnego 
pomysłu nie ma. W  przeciągu 
ostatnich paru miesięcy niejedno­
krotnie zmieniał zdanie na temat 
festiwalu. Na konferencji prasowej 
w październiku, na której poinfor­
mował, że zdecydował się konty­
nuować impreze zapowiadał, że 
organiżatorem będzie nowo powo­
łana spółka lub fundacja. Oznaj­
mił również, że festiwal będzie 
w Roszkowie. O tym, że nie ma 
szans na organizację przyszłorocz­
nej imprezy nad zalewem wiado­
mo nie od dziś. Stało się to jasne 
po wycofaniu z październikowej 
sesji uchwały w sprawie przeka­
zania spółce Jarocin - Sport pra­
wie 25 hektarów gruntów w Rosz­
kowie na potrzeby imprezy. - B y ć  

m oże posp ieszy liśm y s ię  trochę. 

Postanow iliśm y p oczek a ć  d o  m o ­
mentu, kiedy będziem y m ie li kon ­

cepc ję  zagospodarow ania tego  te­

renu  - wyjaśniał kilka tygodni 
temu “ Gazecie burmistrz Adam 
Pawlicki. Po czym zapowiedział, 
że przyszłoroczny festiwal będzie 
najprawdopodobniej na stadionie.

Zaprawiony w tworzeniu firm 
komunalnych burmistrz szybko 
wycofał się z pomysłu powołania 
spółki czy fundacji oznajmiając, że 
za festiwal odpowiedzialny będzie 
Jarocin-Sport. Teraz wszystko 
wskazuje na to, że nie spółka spor­
towa, ale JOK wyprodukuje fe­
stiwal, - P o  rozm ow ie  z b u rm i­
strzem  doszliśm y do wniosku, że 

Ja roc in  — S port m a tyle inw estycji 

i  m a ją c tak n iew ielką kadrę, n ie  

jes teśm y  w stanie p o d o ła ć  - po­
twierdza prezes spółki Maciej 
Konieczny.

Kilka dni temu okazało się też, 
że w przyszłym roku festiwal od­

będzie się nie na stadionie, ale na 
trzyhetarowym polu na Bogusła- 
wiu w okolicach parku, gdzie nie­
gdyś było pole namiotowe. Teren 
jest przeznaczony na boiska spor­
towe, ale wiceburmistrz Kaźmier­

czak uważa, że mogą tam odby­
wać się również imprezy. - G m ina  

z ie m i bezp oś red n io  n ie  kupuje. 

Um ow a będzie podpisana między 

w łaścicie lem  gruntu  ( osoba p ry ­

w atna) a spółką Ja roc in  - Sport. 

G m ina  przekaże p ien iądze na ten 

ce l - wyjaśnia Romana Daniel- 
czyk, naczelnik wydziału rozwo­
ju w jarocińskim magistracie. 
Środki na zakup gruntu, uzbroje­
nie i opłotowanie terenu oraz stwo­
rzenie boisk mają zostać uchwa­
lone na najbliższej sesji rady miej­

skiej - 28 grudnia, a potem prze­
kazane spółce - 700.000 zł.

Dyrektor jest optymistq
Tegorocznego festiwalu nie da 

się powtórzyć i co do tego nikt nie 
ma wątpliwości. Formula osadze­
nia imprezy w realiach PRL-u za­
ciekawiła i przyciągnęła 10 tysię­
cy widzów. Trzeba dobrego pomy­
słu i sprawnej jego realizacji, żeby 
festiwal w przyszłym roku “wypa­
lił”  i stał się imprezą na kolejne 
lata. Dla przykładu, organizatorzy

O G Ł O S Z E N I E

rockowiska w Węgorzewie (odbę­
dzie się w lipcu), imprezę podobną 
w założeniach do jarocińskiego 
festiwalu, mają właściciwie za­
piętą na ostatni guzik. Na organi­
zację przeglądu pozyskali nawet 
pieniądze z Unii Europejskiej. Już 
od 1 grudnia zespoły mogą nadsy­
łać płyty z konkursowymi nagra­
niami. Marek Kurzawa przytaku­
je, że czasu zostało niewiele, ale 
uważa, że da radę i festiwal w Ja­
rocinie będzie.

r

N ie c h  zb liża ją c e  się 

Ś w ię ta  B o ż e g o  N a ro d z e n ia  

sp ę d zon e  w  g ro n ie  n a jb liżs zy ch  

p rzy n io s ą  Pań stw u  w ie le  radości, 

c iep ła  i o p tym izm u .

N ie c h  w  n ad ch od zącym  

N o w y m  2 0 0 6  roku  

s zczęśc ie  i p om yś ln ość  

| n ig d y  Państw a  n ie opu szczą , 

a w iara d od a je  c o d z ien n ie  sił 

i en erg ii d o  tw o rze n ia  i rea lizac ji 

n ow ych  p om ys łów .

Przewodniczący Rady Starosta Jarociński 
Powiatu w Jarocinie

Czesław Robakowski Sławomir Wąsiewski

Jarocin, Boże Narodzenie 2005
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W SPRAWIE KAPLICY PRZEDPOGRZEBOWEJ

Proboszczowie odpowiadają
, ROLNICTWO

Pył j e s t  n ie b e z p ie c z n y
W  Jarocińskim Przeglądzie Informacji, któ­

ry trafił niedawno do domów jarociniaków, po­
jawiła się informacja o przebudowie kaplicy 
przedpogrzebowej. Jerzy Pluta - prezes Zakła­
du Usług Komunalnych w Jarocinie, który za ­
rządza cmentarzem, informuje w tekście, że 
istnieje problem wykorzystania kaplicy do od­
prawiania w niej mszy św. Na takie rozwiąza­
nie nie chcą się bowiem zgodzić jarocińscy pro-

P rzew ielebny Ks. Prałat S tan is ław  
Szym ański
Dziekan Dekanatu Jarocińskiego

Proboszczowie parafii jarocińskich, powo­
dowani nałożoną na nich odpowiedzialnością 
za godne sprawowanie i przebieg liturgii sakra­
mentów, kolejny raz zaskoczeni naciskiem  
władz miasta celem przemianowania komunal­
nego domu przedpogrzebowego na kaplicę ka­
tolicką z funkcją odprawiania Mszy Świętej od­
powiadają co następuje:

1) Kodeks Prawa Kanonicznego mówi: 
“nabożeństwo pogrzebowe za każdego wier­
nego winno być z reguły odprawione w jego  
własnym kościele parafialnym" (KPK1177), a przy­
jęta przez parafie jarocińskie druga forma po­
grzebu proponowana przez rytuał wyraźnie od­
dziela obrzędy ostatniego pożegnania od Mszy 
Świętej w kościele, którą odprawia się bez  
obecności ciała zmarłego (Obrzędy pogrzebu, 
pkt. 80). Jedyną zmianą, którą możemy doko­
nać w ramach obowiązującego prawa kościel­
nego to przyjęcie pierwszej formuły pogrzebu, 
tzn. trumna z ciałem jest przywożona na Eu­
charystię do kościoła, a później obrzędy pogrze­
bu kontynuowane są od bramy cmentarnej.

2) Miejscem sprawowania Eucharystii jest 
konsekrowany lub pobłogosławiony ołtarz w ko­
ściele. Przyjmując, że takowy byłby w przemia­
nowanej kaplicy, co zrobić z nim i liturgicznym 
wyposażeniem, gdy rodzina niekatolicka zażą­
dałaby zmiany wystroju bez jakichkolwiek sym­
boli religijnych, do czego m ają  prawo? Nie 
możemy przyjąć tłumaczenia, że ołtarz i przed­
mioty liturgiczne będą wynoszone.

boszczowie. W  odpowiedzi duszpasterze skie­
rowali pismo do dziekana dekanatu jarocińskie­
go - księdza prałata Stanisława Szymańskie­
go, w którym wyjaśnili, dlaczego dom przedpo- 
grzebowy nie może postać przemianowany na 
kaplicę, w której miałyby być odprawiane msze 
św. Pismo zostało również przekazane redak­
cji “Gazety Jarocińskiej” z prośbą o jego publi­
kację. (Is)

3) Na żadnym etapie przebudowy domu 
przedpogrzebowego nie konsultowano zmian 
z komisją liturgiczną w Kurii Diecezjalnej w Ka­
liszu.

4 ) Mamy na uwadze również przepisy sa­
nitarne, które wyraźnie oddzielają miejsce po­
żegnania ze zmarłym od miejsca sprawowania 
liturgii (dwa odrębne pomieszczenia).

5) Nie jesteśmy też zainteresowani zakupem 
tego obiektu, ponieważ liczba świątyń w mieście 
jest wystarczająca. Ustawa z 3 lutego 1959 r. 
z dalszymi poprawkami wyraźnie obliguje każdą 
gminę do posiadania własnego ogrodzonego 
cm en tarza  kom unalnego  z zacho w an iem  
wszelkich przepisów sanitarnych, na którym 
powinien znajdować się dom przedpogrzebo- 
wy i kostnica dostępna dla wszystkich (pkt. 1 ,2  
i 5 powyższej ustawy). Ponadto chcemy uniknąć 
zarzutu, że władza z pieniędzy podatników wy­
budowała kolejny kościół dla katolików.

Z przykrością stwierdzamy, że problem ten 
jest sztucznie nagłaśniany i nie znajduje odze­
wu w społeczeństwie jarocińskim. Jest jedynie 
próbą uwiarygodnienia się i wywiązania z  przed­
wyborczych obietnic przed zbliżającymi się wy­
borami samorządowymi. W obec powyższego 
nie znajdujemy żadnej przekonywującej racji do 
zmiany sprawdzonej i przyjętej od lat w Jaroci­
nie formy celebracji katolickiego pogrzebu.

Ksiądz Andrzej Sośniak 
- proboszcz parafii Chrystusa Króla 

Ksiądz Dariusz Matusiak 
- proboszcz parafii św. Marcina 

Ojciec Marek Janus - proboszcz parafii św. Antoniego
Ksiądz Andrzej Piłat - proboszcz parafii Matki Bożej

Fatimskiej

ROM AN G IER N A C K I O N IE D O C IĄ G N IĘ C IA C H  O R G A N IZA C YJN YC H

S ołtys chce piwa od gm iny
Piwa na koszt gminy chce się 

napić Roman Giernacki, sołtys 
Wojciechowa. Twierdzi, że zło­
cistego trunku domagają się od 
niego mieszkańcy wioski w za­
mian za udział w turnieju wsi. 
Sołtys Giernacki jest zbulwerso­
wany, że z wiejskiego budżetu 
musiał zapłacić za koszulki, 
w których startowali zawodnicy.

Po blisko pół roku Roman 
Giernacki, sołtys Wojciechowa, 
przypomniał sobie o niedociągnię­
ciach organizacyjnych czerwco­
wego Turnieju Sam orządów 
Wiejskich. Na sesji ostro zapro­
testował przeciwko temu, że 
wioski musiały zapłacić za ko­
szulki, w których startowali za­
wodnicy.

W  tym roku Wojciechowo 
nie stanęło na podium. W  nagro­
dę za uczestnictwo otrzymało 
100 zł. Giernacki przekonywał, 
że za t-shirty musiał zapłacić 140 
zł. Utrzymywał, że nie miał 
środków na zorganizowanie po­
częstunku dla osób, które brały 
udział w turnieju. - J eże li p iw ko

m ożna postaw ie naszej kochanej 

d e le g a c ji z N iem iec , to  d la czego  

nam  n ie  m ożna  tego  postaw ić. 

Z a m ia s t tych  100 zł p o  b a lo ­

n ie  p iw a . C zy  je s t  taka m o ż l i ­

w ość, czy  n ie  - mówił Roman 
Giernacki. To zdanie wywołało 
śmiech na sali. Wprawiło także 
w zakłopotanie wójta Dariusza 
Strugałę. Włodarz gminy zazna­
czył, że nie wiedział o obciąże­
niu sołectw kosztami zakupu 
koszulek. - Szczerze m ów ią c by ­

łem  przekonany, że za koszulk i 

z a p ła c ił o rg a n iz a to r  (Gminny 
Ośrodek Kultury był organi­
zatorem turnieju wsi - przyp. 
red.) i p rzyzna ję , że n ie  m oże  

być tak, że koszulki są droższe niż 

w a rto ś ć  n a g ro d y  - stwierdził 
Strugała. Przy okazji dostało się 
obecnemu na sali sesyjnej Jano­
wi Tomczakowi, dyrektorowi 
GOK-u w Jaraczewie. - Takie 

dzia łan ie m ija  s ię z ce lem  i m y­

ślę, że d o  te g o  n ie  dopuścim y, 

pa n ie  Janku, naw et gdyby trze ­

ba było w ięce j środków  przezna ­

czyć na zorga n izow a n ie  tu rn ie ­

ju . Taka p rop ozy c ja  n ie  p o w in ­

na p a ść  pa n ie  Janku - ubolewał 
wójt. - Sołtysi zg o d z ili się na ta ­

kie rozw iązanie - bronił się Jan 
Tomczak. Dariusz Strugała pod­
kreślił, że nagrodę należy prze­
znaczyć na potrzeby wsi.

Dyrektor Tomczak w rozmo­
wie z „Gazetą” zaręczał, że na 
zebraniu organizacyjnym sołtysi 
zgodzili się na zakup koszulek 
z budżetu wsi. Zaznacza, że w 13- 
letniej tradycji turnieju po raz 
pierwszy wioski płaciły za t-shir­
ty. Dlaczego? - M ie liśm y  m n ie j 

pieniędzy na przygotow an ie  im ­

prezy  - wyjaśnia Jan Tomczak. 
Zapewnia, że decyzja o obciąże­
nia sołtysów kosztami koszulek 
odbyła się za zgodą wicewójta 
Stanisława Andrzejczaka.

(era)

ROMAN

i r

GIERNACKI
sołtys Wojciechowo

Proponuję, aby gmina postawiła 
piwo uczestnikom Turnieju Samo­
rządów Wiejskich.

Praca w rolnictwie należy do niebezpiecznych. Zdrowie i życie 
rolników zależy nie tylko od posiadania nowoczesnych maszyn 
czy zastosowania bezpiecznych technologii, ale od znajomości 
zagrożenia. Pył rolniczy to wróg podstępny. Stopniowo niszczy 
układ odpornościowy organizmu, powoduje choroby alergiczne 
układu oddechowego - zapylenie pęcherzyków płucnych, astmę 
oskrzelową, nieżyt górnych dróg oddechowych. Choroby te sta­
nowią 60 procent wszystkich stwierdzonych chorób zawodowych  
rolników. G łów ną drogą oddziaływania pyłu na organizm człowie­
ka jest układ oddechowy. Działanie poprzez skórę i spojówki oczu 
w przypadku pyłu rolniczego odgrywa mniejszą rolę. Stopień i rodzaj 
działania patogennego związany jest z wielowymiarowym i wieloskład­
nikowym charakterem  pyłu. W nikanie pyłu do dróg oddechowych, 
osadzanie cząstek w różnych jego odcinkach oraz w ydzielanie  
i zatrzym ywanie pyłu zależy przede wszystkim od wymiaru czą­
stek. Pył grubszy osadza się w obrębie górnych dróg oddecho­
wych i w  obrębie tchawiczo-oskrzelowym. Jest on w znacznym stop­
niu odkrztuszany i wydalany w wyniku naturalnego procesu sa­
mooczyszczenia. Pył najdrobniejszy, przedostający się do pę­
cherzyków płucnych, może czynić największe szkody ze względu 
na dużą ich powierzchnię łączną w porównaniu z powierzchnią  
górnych dróg oddechowych. Cząstki najm niejsze są najważniej­
sze ze względu na skutki zdrowotne. Odpowiedzialne są  za roz­
wój pylic płuc, większości nowotworów oraz zapylenia pęcherzy­
ków płucnych. Przyjmuje się że  czynnikami etiologicznymi zmian  
chorobowych u osób narażonych na wdychanie pyłu rolniczego 
są  przede wszystkim drobnoustroje, głównie bakterie. W  gospo­
darstwie rolnikom towarzyszy pył, albo jak często mówimy kurz. 
Kurz w ystępuje podczas sezonowych prac polowych, w czasie  
żniw i omłotów, w trakcie karmienia i czyszczenia zw ierząt oraz 
przygotowywania pasz. Poszczególne składniki pyłu rolniczego 
charakteryzują się swoistymi właściwościami chorobotwórczymi.

Składniki pyłu rolniczego:

O rganiczne

roślinne zw ierzęce

N ieorganiczne  

m ineralne chem iczne

chem iczne d robnoustro je pochodzenia
i ich produkty glebow ego

Najw iększe zagrożen ie stw arzają  prace w ykonyw ane w obej­
ściu: zw ią zan e  z przygotow yw aniem  pasz dla zw ie rzą t oraz  
czyszczen ie ziarna, przy których stw ierdza się bardzo duże stę­
żen ie pyłu i mikroflory; prace przy zw ierzętach, zw łaszcza przy 
trzodzie chlewnej, gdzie w ystępuje ponadnorm atywne zan ie ­
czyszczen ie powietrza drobnoustrojami i endotoksyną. W śród  
prac polowych z największym  zagrożeniem  należy liczyć się 
podczas kom bajnowego zbioru ziarna i zbioru roślin okopowych  
z racji wysokich stężeń pyłu i w yższej zaw artości wolnej krysta­
licznej krzem ionki.

Bardzo niebezpieczny jest np. pył z  zawilgoconego siana, w któ­
rym po dłuższym przechowywaniu nastąpiło zjawisko tzw. „samo- 
zagrzania”. Nieodpowiednio przechowywane surowce zawierają  
ogromne ilości bakterii i grzybów, a także drobne pajęczaki zwane  
rozkruszkami. Te właśnie najczęściej niewidoczne dla nieuzbrojo­
nego oka są źródłem alergenów i toksyn wywołujących choroby.

Chcąc zmniejszyć narażenie na działanie pyłu należy stoso­
wać:
- przeciwpyłowe maseczki jednorazowego użytku, półmaski z  filtrem 
przeciwpyłowym lub maski chroniące jednocześnie oczy. Aby sprzęt 
ten spełniał swoją ochronną rolę, musi być dopasowany wymiara­
mi do użytkownika i wyposażony w filtry posiadające właściwości 
wychwytywania drobnych cząstek pyłu, w tym areozolu biologiczne­
go i mineralnego stanowiącego największe zagrożenie. Maski te po­
winny być dostępne w sklepach ze środkami do produkcji rolnej,
- poprawić wentylacje w pomieszczeniach,
- dobrze, aby ciągniki i maszyny samobieżne posiadały pyłoszczel- 
ne i klimatyzowane kabiny,
- przestrzegać zasad przechowywania surowców (zboża, siana i in­
nych produktów) w warunkach niskiej temperatury i wilgotności, przy 
dostępie powietrza,
- zwrócić uwagę na pył osiadły na sprzęcie i podłodze w pomiesz­
czeniach, który stanowi źródło pylenia wtórnego, należy pamiętać 
o jego usuwaniu.

IN S P E K T O R  G R Z E G O R Z  H Y B IA K
Kasa Rolniczego 

Ubezpieczenia Społecznego 
Placówka Terenowa w Jarocinie
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CZY STOWARZYSZENIE BUDOWY SZPITALA W JAROCINIE PRZEKAŻE PIENIĄDZE
NA „STARY” SZPITAL?

C o  z  t y m  i

p ie n ię d z m i?
Gdzie są pieniądze, które 

mieszkańcy przekazali na budowę 
nowego szpitala w Jarocinie? Ile 
ich jest i co z nimi będzie? Jacek 
Olbiński, prezes Stowarzyszenia 
Budowy Szpitala nie chce odpo­
wiadać na te pytania. Członkowie 
zarządu twierdzą, że pieniędzy jest 
niewiele i są zdeponowane na kon­
cie, ale dokumentów pokazać nie 

chcą. Co więcej - oni też nie chcą 
rozmawiać na ten temat. - M ie li­

śmy posiedzenie zarządu i zdecy­

dowaliśmy, że nie będziemy z dzien­

nikarzam i „ Gazety ” na ten temat 

rozm aw iać - poinformował prezes 
stowarzyszenia Jacek Olbiński.

B e z w ł a d n e  
s t o w a r z y s z e n i e ?  
W ł a d z e  z a o c z n e

Prezes twierdzi, że nie pamię­
ta, ile pieniędzy jest na koncie sto­
warzyszenia. Z  tego, co udało nam 
się ustalić, ze zbiórek od mieszkań­
ców i darowizn, stowarzyszenie 
mogło pozyskać ok. 40 do 50 tys. zł. 
Z  tej kwoty została zakupiona dział­
ka (ok. 3 ha ziemi) w Annapolu, 
na której miała ruszyć budowa 

nowego szpitala. - G otów ki n ie  p o ­

zostało w iele - zapewnia Maria Li­
siecka, członek zarządu, radna po­

wiatowej opozycji.
Wątpliwości dotyczą również 

tego, czy stowarzyszenie ma w ogó­
le prawomocne władze. - Z  doku­

mentów, które są złożone w S ta ro ­

stw ie Pow ia tow y m  w Ja roc in ie , 

wynika, że kadencja zarządu i ko ­

m is ji rew izyjnej skończyła się we 

wrześniu 2003 roku - mówi Halina 
Ulke z wydziału Organizacyjnego 
Starostwa Powiatowego w Jarocinie. 
- O d  tego  czasu nie mamy żadnej 

in fo rm a cji o  tym, że dokonano wy­

boru  nowych władz stowarzysze­

nia. Takie pow iadom ien ie  p ow in ­

n o  tra fić  do K ra jow ego  Rejestru  

Sądow ego, k tóry  au tom atyczn ie  

przesyła j e  do nas. C h ocia ż  może 

też być tak, że w ybra li władze, a le  

nie wysłali in fo rm a c ji do K R S -u  - 

dodaje Halina Ulke. Jacek Olbiń­
ski zapewnia, że stowarzyszeniem 
kierują pełnoprawne władze.

Czy przekażq 
pieniqdze?
Decyzja w lutym

W  aspekcie ostatnich wyda­
rzeń związanych z trudną sytuacją 
jarocińskiego szpitala coraz czę­
ściej pojawiają się głosy, żeby spo­
łeczne fundusze zebrane przez sto­
warzyszenie przekazać właśnie na

B  SONDA
Czy uważasz, że pieniądze zebrane 
na budowę nowego szpitala powinny 
zostać przeznaczone na wyposażenie
już istniejącej placówki?

KLAUDIA
HETMAŃCZYK
- Uważam, że tak. 
Nowego szpitala 
na razie nie widać 
a specjalistyczny 
sprzęt starej pla­
cówce bardzo by 
się przydał.

PIOTR
SIEBUŁA
- Niedawno przeby­
wałem w naszym 
szpitalu, gdzie do­
brze się mną za­
opiekowano. Jed­
nak dodatkowe 
pieniądze pomogły­
by w jego unowo­
cześnieniu.

HALINA
SOBCZAK
- Jestem zdania, że 
pieniądze powinny 
być przekazane.
Nie wiadomo, kiedy 
nowy szpital zosta­
nie wybudowany 
a obecnemu pienią­
dze pomogą w 
zakupie sprzętu.

IRENA
GRZEŚKOWIAK

- Sądzę, 
że to dobry 
pomysł.

rzecz tej placówki.
Po alarmie, który podniósł dy­

rektor szpitala ds. lecznictwa Grze­
gorz Szymczak na temat braków 
sprzętowych, radni powiatowi 
zwołali sesję nadzwyczajną i chcie­
li ratować placówkę. Dołączyli do 
nich niektórzy rajcy miejscy z ape­
lem o przekazanie 1 min zł na ten 
cel. W  czasie jednego z posiedzeń 
padła też propozycja: - Zw racam  

się z prośbą, aby radna M a ria  L i-  

secka, ja k o  członek zarządu Stowa­

rzyszenia Budowy Szpitala w Ja ro ­

c in ie  wniosła p o d  obrady tego g re ­

m ium  punkt dotyczący przekazania 

zebranych od  m ieszkańców środ ­

ków finansow ych na zakup sprzę­

tu dla szpitala - powiedział radny po­
wiatowy Stanisław Czeszyk. - P la ­

cówka jest rozbudowywana i w przy­

szłym roku inwestycja zostanie za­

kończona, n ie  m a w ięc pow odu, 

żeby budow ać nowy szpital. D la ­

tego też zgrom adzone przez stowa­

rzyszenie środki m ożna by p rz e ­

znaczyć na w yposażenie is tn ie ją ­

ce j p la ców k i - dodał. Apel pozo­
stał jednak bez odpowiedzi.

Zapytana przez nas doktor L i­
siecka stwierdziła stanowczo, że 
stowarzyszenie nie może przeka­
zać pieniędzy na inny cel, niż bu­
dowa nowego szpitala. - N ik t z nas 

nie je s t  władny dysponow ać tym i 

pien iędzm i. To są fundusze p rze ­

kazane przez ludzi. Jakie byłoby  

ich  odczucie, gdybyśmy przezna ­

czy li j e  na inny ce l?  To byłoby n ie ­

zgodne z sum ieniem . Inne zdanie 
ma prezes Jacek Olbiński, który 
nie zaprzeczył, że decyzją walne­
go zebrania członków, które odbę­
dzie się w lutym, fundusze mogą 
zostać przekazane na istniejącą 

placówkę.
Doktor Lisiecka jest jednak 

przekonana i wierzy w to, że w Ja­
rocinie będzie budowany nowy 
szpital. - N ie ch  p a n i spo jrzy  na 

inne pow ia ty  - we Wrześni, w K ro ­

toszynie ludzie budują now e szp i­

tale. W  U n ii E u rope jsk ie j szpitale  

przen os i się poza  m iasto. Maria 
Lisiecka nie ma wątpliwości, że 
dwie placówki na terenie powiatu 
jarocińskiego mają rację bytu. 
- Jest cora z  w ięce j ludzi, którzy nie 

m ają gdzie  um ierać. Ja znam ten 

teren i dobrze  wiem, ja k ie  są p o ­

trzeby. Doktor Lisiecka nie określi­
ła jednak, który ze szpitali - nowy, 
czy stary - miałby pełnić rolę ho­
spicjum.

I ANNA KONIECZNA

H  O F IC JA L N E  R O Z P O C Z Ę C IE  R O Z B U D O W Y  
G IM N A ZJU M  W  N O W YM  M IE Ś C IE

Starosta przyjedzie 
wmurować

- Mamy już koncepcję dobudowy 
hal i widów iskow o-sportow cj.
W styczniu chcemy rozpocząć 
fazę projektowy, tak żeby zakończyć 
całość tego obiektu vr 2008 roku.

Wmurowanie kamienia wę­
gielnego pod rozbudowę Gimna­
zjum w Nowym Mieście odbę­
dzie się w czwartek 22 grudnia. 
Za kielnie chwycą między inny­
mi średzki starosta Paweł Łuka­
szewski i przewodnicząca Rady 
Powiatu w Środzie Wlkp. Mał­
gorzata Fertala. W  murowaniu 
udział weźmie też wójt Nowego 
Miasta Aleksander Podemski, 
a także now om iejscy radni. 
- Pierw szą k ie ln ię  na pew no b ę ­

dzie dzierżył pan starosta, który  

z wykształcenia je s t  budow lań­

cem  i je m u  to pow in n o  iś ć  chyba  

na jlep ie j. O czyw iście pan wójt, 

d y rek to r zespołu  szkół i  m o ja  

skrom na osoba. Z rob im y  to do  

spółki, b o  odpow iedzia lność się 

zawsze rozmywa, gdyby było coś  

n ie  tak  w y m u row a n e  -  mówi 
z przekąsem dyrektor gimna­
zjum, radny powiatowy Zdzisław 
Jędrzak. Dobudowa części lice­
alnej finansowana jest wspólnie 
przez powiat i gminę. Prace, 
o czym pisaliśmy w „Gazecie” , 
rozpoczęły się w końcu listopa­
da. Uroczystą inaugurację inwe­
stycji zaplanowano na godz. 
11.00. Po wmurowaniu odbędzie 
się wspólne posiedzenie obu sa­

morządów. - Chcem y p orozm a ­

w ia ć o  dalszym etapie te j inw e­

stycji - m ia n ow ic ie  o  h a li w ido­

w iskow o-sportow ej - zapowiada 
Jędrzak. - M am y ju ż  koncepcję  

dobudowy. W  styczniu chcem y  

rozpoczą ć fa z ę  p ro jek tow ą, tak 

żeb y  z a k o ń c z y ć  c a ło ś ć  te g o  

ob iektu  w 2008 roku.

Prace przy hali mają ruszyć 
wiosną 2007 roku. Budowę znów 
będą wspólnie finansować gmi­
na i powiat. Jednak Nowe Mia­
sto, które jest w łaścicie lem  
obiektu i gruntu, będzie głównym 
inwestorem. Po rozbudowie li­
ceum ma zostać przekazane do 
prowadzenia gminie. To ewene­
ment. - To będzie p ra w d op od ob ­

n ie  na zasadzie zlecen ia  -  zapo­
wiada radny. - P od ob n e  rozw ią­

zanie zastosow ano ju ż  w przy­

padku technikum rolniczego w Ś ro ­

dzie W lkp.

(nba)

DOTACJE GMINY 
NOWE MIASTO 

NA ROZBUDOWĘ 
GIMNAZJUM W TYS. ZŁ.
2005- 131.384
2006- 957.133
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GMINA JARACZEWO WSPARŁA FINANSOWO REWIR DZIELNICOWYCH

A L K O M E T R ,
r a d a r ,  f o t o r a d a r ?

Jest szansa, że kierowcy przejeżdżający przez gminę Jaraczewo 
częściej będą badani na obecność alkoholu we krwi. Samorząd gminy 
zdecydował funkcjonariuszom sprezentować alkometr. Aktualnie 
użytkownicy czterech kółek dmuchają w alkotest. Tyle, że wynik 
badania wymaga potwierdzenia przez alkometr lub analizę krwi. 
Funkcjonariusze z zatrzymanym kierowcą na ponowne badanie jadą 
do Jarocina. Zabezpieczenie miejsca wypadku, dojazd do KPP 
w Jarocinie zajmuje jaraczewskim mundurowym blisko trzy godziny.

ELŻBIETA RZEPCZYK

Burzę na sali sesyjnej wywo­
łała propozycja przekazania 11 tys. 
zł z funduszu przeciwdziałania al­
koholizmowi na zakup alkometru 
dla Rewiru Dzielnicowych w Ja­
raczewie. Larum podnieśli człon­
kowie komisji budżetu, którzy pro­
ponowali, aby wycofać się ze spre­
zentowania funkcjonariuszom 
urządzenia do badania zawartości 
alkoholu w organizmie człowieka. 
Jej przewodniczący Paweł Kołek 
tłumaczył, że gminy są obciążane 
dodatkowymi wydatkami. Zazna­
czył, że w ciągu dwóch tygodni do 
samorządu o wsparcie finansowe 
zwróciły się dwie instytucje. Ko­
mendant PSP w Jarocinie wnio­
skował o 15 tys. na zakup wozy 
strażackiego. - K om is ja  przychy ­

liła  się, b o  9 0 %  środków  było ju ż  

zebrane. Inne gm iny  n ie  były tak

mł. asp JACEK 
SZYRYGAJŁO

kierownik Rewiru Dzielnicowych 
w Jaraczewie

Po części rozumiem radnych, bo 
gmina ma też swoje potrzeby. To 
urządzenie usprawni nam pracę.

p o d i n s p .

WALDEMAR
RATAJCZAK

zostępco KPP w Jarocinie

Komenda dysponuje tylko jednym 
aikometrem. Policjanci w radiowo­
zach mają alkotesty. Jest to pierw­
sze urządzenie, którym można zba­
dać kierowcę na obecność alkoho­
lu w organizmie, ale wyniki nie są 
dowodem w sprawie. Jeżeli to urzą­
dzenie wykazuje zawartość alkoho­
lu w wydychanym powietrzu w or­
ganizmie, to drugą czynnością jest 
dokonanie pomiaru na alkometrze, 
którym dysponuje służba dyżurna. 
W takiej samej sytuacji jest wiele 
innych jednostek w kraju.
Jestem zadowolony, że radni w Ja­
raczewie zdecydowali się przeka­
zać środki na zakup alkometru. To 
urządzenie przyczyni się do lepszej 
organizacji pracy i efektywniejsze­
go wykorzystania policjantów w te­
renie.

szczodre, np. K o tlin  przekaże ty l­

ko 5  tys. zł - mówił Kołek. Wspo­
mniał, że dwa lata temu gmina 
ofiarowała środki na zakup radio­
wozu policyjnego. Zauważył, że 
były takie samorządy, które ani 
złotówki nie dołożyły do samocho­
dów dla policji. - K om is ja  doszła 

d o  w n iosk u , że n ie  m o ż e  b y ć  

regułą, że każdy kto wyciągnie rękę 

otrzym a dofinansow anie. D osko ­

nale w iecie ja k  trudno wyrwać z ło ­

tówkę na naszą działalność gm inną  

- użalał się radny. Po raz kolejny 
wypomniał władzom gminy, że 
pięciodniowy obóz wypoczynko­
wy dla 10 dzieci otrzymał tylko 
100 zł. - M y  jesteśm y w te j czo ­

łów ce hojnych i szczodrą ręką da­

je m y  każdą kw otę, o  k tó rą  k toś  

wystąpi - stwierdził szef komisji 
budżetowej. Radny Andrzej Sta­
siak zaznaczył, że jest za zakupem 
alkometru dla policji. Aktualnie 
Rewir Dzielnicowych w Jaracze­
wie dysponuje tylko alkotestem. 
Wynik badania tym urządzeniem 
wymaga potwierdzenia przez al­
kometr lub analizę krwi. Funkcjo­
nariusze z zatrzymanym kierowcą 
na ponowne badanie jadą do Jaro­
cina. Zabezpieczenie miejsca wy­
padku, dojazd do KPP w Jarocinie 
zajmuje jaraczewskim munduro­
wym blisko trzy godziny. - Taka 

p roced u ra  zab iera  p o l ic j i  sp o ro  

czasu i  pow odu je  dodatkowe kosz­

ty - wydatki na pa liw o  - tłumaczył 
Stasiak. Temu ostatniemu wtóro­

wał Jacek Kryszak. - Trzy god z i­

ny gm ina  pozosta je  bez ra d iow o­

zu i bez funkcjonariuszy. Jeszcze 

n ie  pod ję liśm y  d ecyz ji o  przezna­

czeniu 15 tys. zł na sam ochód  stra­

żacki - zaznaczył radny Kryszak.
Wójt Dariusz Strugała obawia 

się, że za chwilę do gminy mogą 
się zgłosić kolejne instytucje z prośbą 
o wsparcie finansowe. - D o  zdań 

gm iny należy troska o  bezp ieczeń ­

stwo m ieszkańców  i zakup sam o­

chodu strażackiego jes t uzasadnio­

ny - tłumaczył wójt. Zaznaczył, 
że zakup auta dla PSP jest rozwa­

żany z przyszłorocznego budżetu. 
Stanisław Dąbkiewicz sugerował, 
że gmina powinna dofinansować 

nabycie radaru. -  P ija n ego  zawsze 

m ożna złapać, a le  tych p ira tów  to 

n ie  złapią. Jak będą m ie li radar, 

to wtedy ich  wyłapią - proponował 
Dąbkiewicz. Ta wypowiedź wy­
wołała zdziwienie wśród sołty­
sów. - R a d a r?  - zapytała ze zdzi­
wieniem Halina Czabańska, sołtys 
Parzęczewa.

Radny Roman Dąbkiewicz 
chciał wiedzieć, dlaczego poli­

cja musi potwierdzać badanie 
kierowcy na zawartość alkoho­
lu w Jarocinie. - Z g o d n ie  z p rz e ­

p is a m i ba d a n ie  a lko tes tem  je s t  

ty lko w ia rygodne do 0,5 p rom ila , 

pow yżej 0 ,5  n ie  je s t  w iarygodne. 

Z m ia n y  w p ro w a d z o n o  p ó ł to ra  

roku temu - wyjaśniał mł. asp Ja­
cek Szyrygajło, kierownik Rewi­
ru Dzielnicowych w Jaraczewie.
- Czy pan  k ierow n ik  zechcia łby  

nam przyb liżyć koszt tego  radaru ?

- pytała radna Zofia Wiśniewska.

- Zośka da j sob ie  spokó j z rada ­

rem  - stwierdziła Halina Czabań­
ska. Kierownik rewiru tłumaczył, 
że jaraczewscy policjanci nie są 

przeszkoleni do obsługi radaru.
- A  ja k  z fo to ra d a re m  ? - pytał Ko­
lek. - Żeby  obsłu g iw a ć fo to ra d a r, 

to  m usi b y ć  za tru d n ion a  d od a t­

kow a osoba . To u rządzen ie  kosz­

tu je  130 tys. zł - mówił Szurygaj- 
ło. - Czym  było to  podyktow ane, 

że badanie alkotestem  je s t n iew ia ­

rygod n e?  - pytał Roman Dąbkie­
wicz. Jacek Szyrygajło radnego po 
odpowiedź wysłał do warszaw­
skich urzędników ministerstwa.
- A lko tes ty  wskazują w p r o m i­

lach , a za w a rtość  a lk o h o lu  w o r ­

gan izm ie  bada s ię w m ilig ra m a ch  

na d ecym etr sześcienny - wyja­

śnił Jacek Szurygajło.
Ostatecznie radni przyznali 11 

tys. zł na zakup alkometru. Jedena­
stu było za. Paweł Kołek i Stefan 
Grzelak wstrzymali się od głosu. 
Przeciwny był Roman Dąbkiewicz.

MARIAN M ICHALAK PRZEG RAŁ PO TYCZKĘ  
O W Y ŻS ZE  DODATKI M IESZK A N IO W E

Radny się nie przebił
Dodatki mieszkaniowe w gmi­

nie Jarocin pozostaną na dotych­
czasowym poziomie. Po raz ko­
lejny radnemu Marianowi M i­
chalakowi (SLD ) nie udało się 
wygrać potyczki z burmistrzami 
i radnymi o podwyższenie wskaź­
nika, na podstawie którego obli­
cza się wysokość dodatku. Rad­
ny proponował, aby próg pod­
nieść z 50 do 70 % wydatków na 
mieszkanie. Najpierw okazało 
się, że projekt uchwały, który 
radny przedłożył, nie spełnia 
wymogów formalnych. Jednak 
Marian Michalak wniósł autopo­
prawkę, więc w przerwie sesji 
zwołano komisję, na której prze­
dyskutowano propozycję. - Na  

kom is ji oświaty dokonana zosta­

ła szczegółow a analiza wypłaty 

dodatków mieszkaniowych. Z  n ie j 

wynika, że zaplanow ana kwota 

w praw idłow y sposób zabezpie­

cza potrzeby  - przekonywał rad­
nego wiceburmistrz Robert Kaź- 
m ierczak. Podkreślił, że od 
trzech lat nie rosną ceny wody 
i ścieków oraz stawki podatków, 
co ma również wpływ na domo­
we budżety.

Z  kolei Ewa Kunz, szefowa 
ośrodka pom ocy społecznej 
przypominała, że osoby biedne 
korzystają również z innych form 
pomocy. Wtórował jej Robert 
Kaźmierczak podając przykład 
prac interwencyjnych. - To m oż­

liw o ś ć  za rob ien ia  p rzez m iesz­

kańców  gminy. Niestety, mamy  

takie przypadki, że osoby w trud ­

ne j sytuacji były zatrudniane, p o  

czym p o  kilku dniach rezygnowa­

ły, przechodziły na zwolnienia le ­

karskie i  blokowały m iejsca dla  

innych osób - mówił Kaźmierczak.
Radny Michalak jednak nie 

chciał ustąpić. - Obniżenie wskaź­

n ika dodatku m ieszkan iow ego  

d otkn ęło  lu d z i n a jg o rz e j sytu­

owanych, którym  trudno je s t d o ­

p ła c ić  pozostałą  obecn ie  50 %  

różn icę  do wysokości wydatków, 

szczególnie gdy n ie  mają żadnych 

przychodów  - argumentował Ma­
rian Michalak. Część radnych 
opozycji była skłonna poprzeć 
jego  propozycję. Zdecydowa­
nym przeciwnikiem zwiększania 
nakładów na dodatki jest - nie­
gdyś klubowy kolega Mariana 
Michalaka - radny Andrzej Ba­
ranek (niezależny). Uważa, że 
nie zawsze ta forma pomocy tra­
fia tam, gdzie powinna. O co ma 
pretensje do ośrodka pomocy. 
Podobnie Stanisław Martuzalski. 
- Jestem zdecydowanym przeciw ­

nik iem  autom atyzm u, gd z ie  p o  

złożeniu odpow iednich dokumen­

tów można się ub iegać o  dofinan­

sow anie - podkreślił.
W  trakcie dyskusji nad pro­

jektem zarzucono wnioskodaw­
cy, że nie wskazał źródła sfinan­
sowania podwyżki dodatków. 
Przyjęcie uchwały oznaczałoby 
konieczność znalezienia w bu­
dżecie dodatkowo około 300.000 
zł. Jednak w głosowaniu na sesji 
projekt Mariana Michalaka od­
rzucono. (ag)

W PRZYSZŁYM ROKU NA ŚWIADCZENIA W RAMACH 
POMOCY SPOŁECZNEJ ZAPLANOWANO:

- świadczenia rodzinne - 8.938.000 zł
- zasiłki i pomoc w naturze - 1.944.200 zł
- dodatki mieszkaniowe - 1.500.000 zł
- dożywianie uczniów w szkołach - 378.180 zł
- usługi opiekuńcze - 682.600 zł
W sumie na wydatki związane z pomocą społeczną w przyszłorocz­
nym budżecie zapisano 17.707.400 zł, z czego z budżetu państwa 
ma pochodzić 10.679.700 zł.

J A R A C Z E W O

P o m o c  dla tych sa m y ch
Ponad 124 tys. zł w ydano z tegorocznego budżetu gminy 

Jaraczew o na w ypłatę dodatków m ieszkaniowych. Z e  św iad­
czenia skorzystało 128 rodzin. 22 osoby otrzym ały decyzje  
odm owne. Liczba ludzi korzystających z dofinansowania do 
wydatków m ieszkaniowych utrzym uje się na tym samym po­
ziom ie. Tyle, że  od dwóch lat ich w ypłata jest w całości po­
krywana z budżetu gminy. Z  urzędowej statystyki wynika, że  
po w sparcie do gminy zg ła sza ją  się te sam e osoby. S ą  to 
głównie lokatorzy m ieszkań spółdzielczych. - Zdarza się, że 
zmienia się zarządca budynku, ale lokator pozostaje ten 
sam. W tym roku z dodatków skorzystało tylko 5 osób, które 
zamieszkują w domach jednorodzinnych - tłum aczy B erna­
deta Sołtysiak, kierownik G m innego Ośrodka Pomocy S po­
łecznej w Jaraczew ie.

Dodatki m ieszkaniowe w całości są finansowane z budże­
tu gminy. Żeby uzyskać pomoc, należy spełniać ustawowe kry­
terium dochodowe, posiadać odpowiednią powierzchnię użyt­
kow ą lokalu oraz okazać się potwierdzonymi wydatkami za ko­
rzystanie z lokalu m ieszkalnego, wystawionymi przez zarząd ­
cę mieszkania.

(era)
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DUŻE ZWIERZĘ MASKOTKĄ JAROCINA

H ip c io  n i e  ( b u r ) m i ś

ZWYCIĘZCA KONKURSU - Łukasz Wyduba z zaprojektowanym 
przez siebie hipopotamem

Hipopotam od minionego wtor­
ku jest maskotką Jarocina. Bur­
mistrz Adam Pawlicki ogłosił kon­
kurs dla dzieci na propozycję plu- 
szaka, który mógłby być w izy­
tówką miasta. Zgłoszono 160 prac. 
- To je s t  wasz wkład w ju b ileu sz  

750-lecia Jarocina  - powiedział na

mistrz. Dzieci obstawiały misia, 
myszkę, kotka i inne zwierzątka. 
Był nawet nawiązujący do festiwa­

lu projekt rockmanna.
Można było spodziewać się, że 

skoro władze od ubiegłego roku na 
w izytówkę Jarocina lansowały 
niedźwiedzia brunatnego, który 
miał zamieszkać na oczyszczalni 
ścieków Cielczy, to właśnie on 
zostanie maskotką. Tymczasem 
jury najbardziej spodobał się hipo­

potam z irokezem na głowie, któ­
rego zaprojektował Łukasz Wydu­
ba, uczeń czwartej klasy witaszyc-

kiej podstawówki. - D la czeg o  h i­

popotam ? Tak ja k oś  wyszło. Pom y­

ślałem, ze to  dobry  pom ysł na m a­

skotkę, chociaż lub ię też inne zwie­
rzęta - mówi Łukasz. Przyznaje, 
że w przygotowaniu projektu po­
mógł mu tata. Przewodniczący 
rady miejskiej Stanisław Martuzał- 
ski, członek jury uważa, że więk­
szość ze 160 projektów zasługuje 
na realizację. - Były ja k ie ś  b u rm i- 

sie, a le  mamy kilku swoich. P o  co  

nam w ięcej... - żartuje Stanisław 
Martuzalski. - Różne były p ro jek ­

ty, a le h ipopotam  to je s t duże zwie­

rzę, a nam je s t  potrzebna  siła.
Przy okazji rozstrzygnięcia 

konkursu włodarz Jarocina zapro­
sił dzieci do składania ofert na 
imię dla jarocińskiego hipopota­
ma. - M am  nadzieję, że również bę­

dziemy m o g li liczyć na wasz udział 
i  zasypiecie nas propozycjam i - za­
chęcał Adam Pawlicki. '

Uszycie zaprojektowanej ma­
skotki urząd miejski zlecił firmie 
“ Smyk” ze Stalowej Woli - na po­
czątek 50 półmetrowych hipopo­
tamów, każdego o wartości 45 zł 
oraz 25 mniejszych po 30 zł za 
sztukę. Pluszaka otrzymała każda 
szkoła i przedszkole w gminie.

Urzędnicy wpadli na pomysł, 
aby od stycznia 2006 r. maskotkę 
dostawali rodzice, którzy przyjdą 
do Urzędu Stanu Cywilnego zare­
jestrować swoje nowo narodzone 
dziecko. - W  związku z tym, że 

uszycie maskotki dla każdego z ro ­

dziców, a zapewne będzie ich  tro ­

chę, by łoby  znacznym  kosztem , 

pos ta ra m y  się zn a leźć  spon sora  

- mówi Hubert Nawrot z kancela­
rii burmistrza. Rocznie w jarociń­
skim USC rejestruje się około 400 
dzieci. To oznacza, że gdyby urząd 
zlecił uszycie tylu misiów, po 30 
zł za sztukę, zapłaciłby 12.000 zł, 
jeśli po 45 zł - 18.000 zł.

(ag)

Skład jury: burmistrz Adam Paw­
licki, przewodniczący rady miej­
skiej Stanisław Martuzalski i pra­
cownicy kancelarii burmistrza: Jo­
anna Knypińska, Magdalena Bie­
lawska, Katarzyna Świderska, 
Hubert Nawrot oraz dzieci z jaro­
cińskich szkół

rostrzygnięciu konkursu bur-

KONKURS ROZSTRZYGNIĘTO 6 GRUDNIA. Z tej f  ̂ ^ ^ y T a d y  
prezenty, które wręczył św. Mikołaj. W tej roli wystąpił prz 
miejskiej Stanisław Martuzalski

Czy podoba się Państwu maskotka naszego miasta?

MARTA R0JEWSKA,
NATALIA WOŹNIAK
Uważamy, że taka maskotka to 
dobry pomysł. Jest duża i ładnie 
się prezentuje.

MARLENA
KMIECIAK

Maskotka, jak i sam 
pomysł przypadły 
mi do gustu.

PRZEMYSŁAW
KMIECIAK

Maskotka spodobała się
moim dzieciom. Ja uwa-
żarn, że może być. Jest to ■' £
pomysł promocji naszego
miasta.

EWA
BŁASZCZYK

Hipopotam jest bardzo ładny, jednak nie koja­
rzy się z naszym miastem. Jako sam pomysł 
maskotki, która reprezentuje Jarocin, wszystko 
jest w porządku. Jednak można by się zastano­
wić nad jej wizerunkiem.

W iceb u rm istrz
n ie  z a p ła c i ł

W  środę 2 lis topada po 
17.30 dwaj jarocińscy strażni­
cy miejscy zam iast pilnować 
porządku w gminie, na polece­
nie kom endanta K rzyszto fa  
Adamiaka, odwieźli wiceburmi­
strza Witosława Gibasiewicza 
do domu - do Ostrowa Wlkp. (pi­
saliśmy o tym w numerze 45). 
Gibasiewicz, choć od kilku mie­
sięcy przebywa na zwolnieniu 
lekarskim, od czasu do czasu 
pojawia się w magistracie. W e­
dług naszych ustaleń wicebur­
mistrz nie zapłacił za transport 
do Ostrowa Wlkp. - Oj, nie mam 
zielonego pojęcia. To akurat są 
nie moje sprawy - odpowiada 
pytany o to komendant straży 
Krzysztof Adamiak. - Uważam, 
że nie ma możliwości, żeby 
wpłacił pieniądze do naszego 
budżetu. Straż miejska oprócz 
manadatów karnych nie może 
mieć innych wpływów. Nie 
może też prowadzić działalno­
ści gospodarczej - wyjaśniał ko­
mendant, udowadniając “G aze­
cie", że  straż nie jest jednostką  
budżetową gminy, ale organiza­
cyjną. Krzysztof Adam iak nie 
ma racji. Straż jest jednostką  
budżetowąi organizacyjnągmi- 
ny. Po drugie, w iceburmistrz 
mógł zap łac ić  bezpośrednio  
policji municypalnej. Należność 
można byłoby wprowadzić do 
budżetu straży jako darowiznę.

O to, czy pieniądze wpłynę­
ły na konto gminy zapytaliśmy 
skarbnika Michała Żabińskiego. 
Ten polecił nam wystąpić z za­
pytaniem do burmistrza na pi­
śmie. Adam Pawlicki odpowie­
dział pisemnie: “Na moją proś­
bę zastępca Witosław Gibasie­
wicz został poproszony o przy­
jazd do urzędu miejskiego na 
konsultacje związane z funkcjo­
nowaniem gminy. Konsultacje 
miały pozytywny wpływ na roz­
wój naszej gminy. Przypomnę, 
że niedawno “Rzeczpospolita” 
wskazała gminę Jarocin na 6 
miejscu w rankingu “Najlepsza 
Gmina Rzeczypospolitej” na 
około 2.400 gmin w Polsce. Wi­
tosław Gibasiewicz nie pobierał 
wynagrodzenia za wyżej wymie­
nione konsultacje. Ze względu 
na poważną operację kolana, 
nie mógł prowadzić samo­
chodu i samodzielnie się prze­
mieszczać. Wydałem zgodę, 
aby straż miejska odwiozła Wi­
tosława Gibasiewicza po spo­
tkaniu do domu. Pomoc, jaką 
Witosław Gibasiewicz bezpłat­
nie udzielił gminie, jest dużo 
większa, niż koszt przejazdu do 
Ostrowa Wielkopolskiego. 
W związku z tym uważam, że 
zastępca burmistrza nie powi­
nien być obciążony kosztami 
przejazdu”.

(ag)

O G Ł O S Z E N I E

„ B o  o to  w ie lk i s ia ł s ię  cud. ,\ w szelk ie z ło  s ię  zaćm i. 

G d y  s ię  p o je d n a  z iem sk i ród , I  lu d z ie  będ ą  b ra ćm i. 

\ ow a  gw iazd a , ca  lak lśni. N a  ja s n y ch  n ie b io s  p ro g u .  

N ie c h  w róż\ w szystkim  n ow e  dn i, I  s zczę ś liw e go  roku . ”
ć/. K u n s tm a n )

Szanowni M ieszkańcy G m iny Jaraczewo. 
Święta Bożego N arodzenia  

to czas radości, pokoju, re fleks ji i dob re j nowiny. 
Niech ona w yzw oli w  Nas to co najlepsze, 
da s iły  do pode jm ow ania  z. powodzeniem  

wszwań Nowego Roku.
Na ren czas oraz na ca ły  Nowy Rok 2006  

życzymy wiele szczęścia, spokoju, 
pogody ducha oraz wszelkiej pom yślności.

Roman Skrzypcak Dariusz Strugała
l*Zrc tninic~tjt\ Wójt (jniitt) Juror:/ w u

Rfu!\ G m in\ Jaraczew o

Jaraczewo, gni/łzirti 2005

http://www.gj.com.pl
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Ś w i ą t  w y p e ł n i o n y c h  

r a d o ś c i ą  i  m i ł o ś c i ą ,  

n i o s ą c y c h  s p o k ó j  

i  o d p o c z y n e k .

N o t r e g o  R o k u  s p e ł n i a j ą c e g o  

w s z e l k i e  m a r z e n i a ,  

p e ł n e g o  o p t y m i z m u ,  

w i a r y ,  s z c z ę ś c i a  i  p o w o d z e n i a  

m i e s z k a ń c o m

g m i n y  N o t c e  M i a s t o  n a d  W a r t ą

ż y c z ą

Wójt gm iny
A le k s a n d e r  P o d e m s k i

P r z e w o d n i c z ą c y  

R a d y  G m i n y  

C z e s ła w  J a r e c k i

i  m  i

*

Przew odniczący  
Rady M iejskiej w  Jarocinie  

Stanisław  M artuzalski

B urm istrz Jarocina  
Adam  Pawlicki

OBRADOWAŁA RADA FUNDACJI 750-LECIA JAROCINA

J u b i l e u s z  n i e  m a

k r ę g o s ł u p a
Po raz drugi zebrała się Rada 

Programowa Fundacji 750-lecia Ja­
rocina. Podobnie jak w pierwszym 
spotkaniu, na początku roku, spoza 
Jarocina przyjechało niewiele osób.

Zarząd przedstawił sprawozda­
nie z tegorocznej działalności i pla­
ny na 2006 r. Prezes zarządu fun­
dacji Wiesław Sieciński obiecał, że 
będzie starał się pozyskiwać pie­
niądze ze wszelkich dostępnych 
źródeł, ale póki co osiągnięciami 
w tym zakresie nie może się po­
chwalić. Z zarządu konkretne pro­
pozycje, poza programem wydaw­
niczym i edukacyjnym, nie padły. 
W  programie pracy fundacji brak
- jak określił Piotr Piotrowicz, re­
daktor naczelny “Gazety” - kręgo­
słupa, jednego zdarzenia, wokół 
którego budowany byłby program 
jubileuszu. Piotr Piotrowicz dodał, 
że być może należałoby zastano­
wić się, co w ciągu ostanich 50 łat 
było najważniejsze dla Jarocina.
- Odpowiedzmy sobie wprost - F e ­

stiwal M uzyki Rockowej. Z  tego za­

słynął Jarocin. Chyba, że nie mam  

racji, bo  może było co ś  ważniejsze­

g o ?  Dyskusji na ten temat nie pod­
jęto. Żadne propozycje nie padły.

Izabela Skrzypek, członek za­
rządu fundacji, poinformowała, że 
program edukacyjny w podsta­
wówkach, gimnazjach i szkołach 
ponadgimnazjalnyeh ruszy pod ko­
niec stycznia. Odbędą się warsztaty 
dla nauczycieli przygotowujące 
ich do prowadzenia zajęć przybli­
żających dzieciom i młodzieży 
Ziemię Jarocińską. Cykl edukacyj­

ny ma się zakończyć konkursem 
“ Legendy Jarocińskie” przygoto­
wywanym we współpracy z “ Ga­
zetą Jarocińską” . Redaktor naczel­
ny tygodnika planuje zilustrowa­
ne przez uczestników konkursu legen­
dy wydać. W  dyskusji o przedsię­
wzięciach wydawniczych zasiada­
jący w zarządzie fundacji Euge­
niusz Czarny - dyrektor muzeum, 
przedstawił radzie pomysł komik­
su z dziejami miasta. Uważa, że 
na rok przed jubileuszem powinien 
ukazać się też zeszyt krajoznaw­
czy poświęcony Jarocinowi. Pod­
kreślił, że takimi publikacjami 
mogą pochwalić się choćby Żer­
ków czy Krotoszyn.

Zarząd fundacji poruszając 
kwestię zamontowanego w listo­
padzie na półpiętrze ratusza witra­
żu chciałby, aby witraże zdobiły 
również pozostałe 4 mniejsze okna 
wewnątrz ratusza. Jeden zdecy­
dowali się ufundować sołtysi 
i przewodniczący rad osiedli, dru­
gi “Gazeta Jarocińska” .

W  czasie spotkania padły też 
inne propozycje związane z jubi­
leuszem, m.in. nazwania miejskie­
go ronda imieniem 750-lecia Ja­
rocina oraz zorganizowania balu, 
z którego dochód przekazany zo­
stałby na cele fundacji. Jest rów­
nież pomysł, żeby Stanisław Żyła, 
hodowca róży Jarocin, przygoto­
wał 750 sadzonek, które mogłyby 
zostać posadzone w różnych czę­
ściach miasta. Stanisław Żyła zo­
bowiązał yię podjąć zadania.

ANNA GAUZA

W

Rozmowa ze 
STANISŁAWEM 

MARTUZALSKIM
- przewodniczgcym 

Rady Fundacji 
750-lecia Jarocina

W iększość znanych osób  
spoza Jarocina zaproszonych do 
pracy w  radzie, które jak pan kie­
dyś powiedział mogłyby “otwie­
rać wiele drzwi”, nie p rzyjecha­
ło. Jest pan rozczarow any?

Nie. Przyjęliśmy formułę, że 
zapraszamy szerokie grono osób. 
Ze wszystkimi rozmawiałem. Kil­
ka usprawiedliwień do mnie wpły­
nęło telefonicznie i na piśmie.

Od kogo?
Na przykład od pana Piotra 

Frydryszka z radia “Merkury”. 
Jest taki czas, że ludzie nie tyl­
ko żyjąfundacją, szczególnie ci 
spoza Jarocina.

Na p ierw szym  spotkan iu  
też ich nie było.
No tak, ale zadeklarowali, że  
będą współpracować.

DOCHODY FUNDACJI 750-LECIA JAROCIN
!------------------------------------------------------------

Fundusz założycielski (budżet gminy) 6 0 . 0 0 0  z ł

d o t a c ja  z  b u d ż e t u  g m in y

5 0 . 0 0 0  z ł

POZOSTAŁE

w p ła t y  n a  w i t r a ż

8 . 2 8 9  z ł
( w  t y m :  o d  r a d n y c h  3 . 8 5 0  z ł )

o d s e t k i  b a n k o w e

3 9 9  z ł

NA CO FUNDACJA PRZEZNACZYŁA PIENIĄDZE?

p r o je k t  lo g o  f u n d a c j i ,  d r u k i :  
p a p ie r  f i r m o w y ,  t e c z k i ,  s t e m p le ,  
b a n n e t y  5 ^ 7

o p r a w a  u r o c z y s t o ś c i  
z w ią z a n y c h  z  in a u g u r a c ją  
o b c h o d ó w  j u b i l e u s z u

2 . 5 2 5  z ł

i
w i t r a ż  1 8 . 2 9 5  z ł
( w  k o s z t a c h  m ie s z c z ą  s ię :  
p r o je k t ,  w y k o n a n ie ,  
o s a d z e n ie ,  r a m a )

z e g a r  +  n e o n

9 . 1 0 1  z ł

I---------
k o s z t y

a d m in i s t r a c y jn o - b i u r o w e

8 4 8  z ł

l o k a t a  t e r m in o w a

6 0 . 0 0 0  z ł

w y d a n i e :
Z a p i s k ó w
J a r o c iń s k i c h

6 . 9 4 1  z ł

Stan konta na koniec 
listopada

1 3 . 4 0 5  z ł  

+  g o t ó w k a  1 . 2 4 9  z ł

k a r t e k  z  w i z e r u n k ie m  
ś w  M a r c i n a

4 5 3  z ł
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SKOŃCZYLI PROJEKTOWAĆ RURĘ Z KOTLINA

P r e z e s  s z u k a  p i e n i ę d z y

Jarociński PWiK dopiero zakończył projektowanie i ogłosił przetarg na budowę 
kolektora przesyłowego ze spółki „Kotlin” do Witaszyc, mimo że od czasu 
podpisania umowy mija rok. Jeśli inwestycja „nie wypali”, niewykluczone, 
że kotliński zakład powróci do rozmów z gminą Pleszew.

ANNA GAUZA

Jeszcze nie rozpoczęła się budo­
wa kolektora przesyłowego z Ko­
tlina do Witaszyc. O tym, że in- 

westycja jest na etapie projektowa­
nia i że trwa opracowywanie kon­
cepcji dotyczącej trasy przebiegu 
kolektora, prezes Przedsiębiorstwa 

odociągów i Kanalizacji w Ja­
rocinie Jerzy Wolski informował 
w czerwcu. Dopiero kilka tygodni 
|emu zakończono wytyczanie ko­
lektora.

Tajemnica!
Przetarg na wykonanie projek­

tu wygrał Zakład Projektowo- 

, słu8°wy Inżynierii Środowiska 
‘PRIMEKO”  z  Kalisza. Jako je- 
dyny stanął do przetargu, choć spe­
cyfikację pobrało sześć firm. Pro­
jekt miał być gotowy do końca 
czerwca. We wrześniu o zaawanso­
waniu inwestycji prezes PWiK-u nie 
chciał rozmawiać z „Gazetą” . Nie 
odpowiedział też na skierowane do 
niego 29 sierpnia pytania. Przysłał 
Pismo, w którym odmówił udzie­
lenia informacji. Przedstawiciel 
PRIMEKO” wówczas także nie 

c ciał z nami rozmawiać na temat 
Projektu i samej inwestycji.

Wykonanie dokumentacji kosz­
towało 32 tys. zł. Po połowie wy- 
ozyły PW iK  i spółka „Kotlin” , 
odatkowo wodociągi zleciły pro­

jektantowi opracowanie dokumen- 
tacji na budowę kanalizacji sani- 
arnej w Witaszycach - osiedle 

Zybura”, której koszt wyniósł 5 tys. zł.

P r e z e s  n a r z e k a ,  
w °J t s i ę  b r o n i  .

Jerzy Wolski narzeka, że PWi K 
ardzo długo czekał na decyzję 
okałizacyjną z Kotlina. Według 

n*ego opóźnienia wynikają z uzgod- 
’cń, jakie gmina musiała poczy- 

1 z Generalną Dyrekcją Dróg 
Autostrad, właścicielem “jede- 

ndstki , w pasie której kolektor 
m'ał przebiegać. - Z  in fo rm a c ji, 

J ‘c li w naszym im ien iu  zasięgnął 

Projektant, wynika, że d op ie ro  m a- 

er,oły  d o  zarządcy d ro g i k ra jow ej 

{ iły w październ iku - twierdzi 
rzy Wolski. - N ie  chcia łbym  za 

a r  zo  te g o  kom entow ać, ty lko  

Zw rócić  uwagę, w ja k ie j sytuacji 

Jest inwestor. Wcześniej, zdaniem 

nr -  wydano decyzję z Jaroci- 
. ' Pnypa d ku  gm iny  K o tlin  

mie °  ,0  barclzo d ługo, b o  kilka  
cci 7 ? '  ^ °d ajż e  w połow ie czerw - 

kot y łz l° ż ° ny wni° ie k , a  dziś mamy 
łtstopada. To proszę p o l i -  

c  Ł’ Jak długo czekaliśmy za de-

■ S f f - m6wi
n n ' I o  faktyczn ie zniweczyło 

S<f y z e ś n ie js z e  plany.

Dr? Ójt Walen,y Kwaśniewski 
yznaje, że 30 listopada podpi­

sywał wszystkie decyzje dla pro­
jektanta firmy PRIMEKO, włącz­
nie z decyzjami o oddziaływaniu 
na środowisko. Firma teraz powin­
na wystąpić o pozwolenie na bu­
dowę. - N icze g o  n ie  hamuję. Wy­

daję wszystko najszybciej ja k  m ogę

- mówi Walenty Kwaśniewski. 
Dodaje, że również zmiany w pra­
wie o ochronie środowiska wpły­
nęły na przedłużenie się terminu 
wydania decyzji. - N ie  dziw i pani, 

że burm istrz  załatw iał ze spółką 

“ K o t l in ” ściek i bez w ójta? A  te­

raz w ójt ma wszystko zrob ić?  - ko­
mentuje Walenty Kwaśniewski.

- Ja też je s te m  tą inw estycją  za ­

in teresow any, b o  ja k  o n i to  wy­

budu ją , to  za p ła cą  m i o d  te g o  

p od a tek .

Zabezpieczone 
kotlińskie interesy

Koncepcja lokalizacji kolekto­
ra musiała być nieco zmieniona ze 
względu na - jak informuje Jerzy 
Wolski - brak zgody GDDKiA na 
położenie kolektora w pasie “je­
denastki” . - P o p ro s iliś m y  w ójta  

Z K o tlin a  o  w łączenie s ię w roz­

m owy o  loka liza cji. W ójt bardzo  

przychyln ie  odn iósł się, nie stwa­

rzał nam żadnych problemów - mówi 
Jerzy Wolski. Sieć musiano nieco 
przesunąć i zamiast 5,5 km, ma li­
czyć 6 km.

Kolektor pobiegnie kilomentr 
dalej od drogi nr 11, przez nale­
żącą do gminy Kotlin oczyszczal­
nię ścieków w Wyszkach. Tam 
zostanie zlokalizowana druga 
przepompownia dla ścieków pły­
nących do Jarocina. - U lokow an ie  

j e j  w tym m iejscu  pow od u je  dwie 

rzeczy. Jeśli P W iK  zacznie za dużo 

f ik a ć  spółce “ K o tlin  ” , to  ta d oga ­

da się z gm iną  K otlin , rozbuduje  

oczyszczaln ię i  śc iek i będzie czy­

ściła  w Wyszkach. To sob ie  zabez­

p ieczyła spółka “ K o tlin  ” - wyja­
śnia wójt Kwaśniewski. - Jeśli ktoś 

w J a ro c in ie  stuknie s ię w g łow ę  

i  p rzestan ie czyśc ić  ściek i za 4,50  

zł, a zacznie to rp b ić  za 2 zł, to  być  

może gm ina Kotlin  zrezygnuje z roz­

budow y oczyszcza ln i, a zaczn ie  

p o m p o w a ć  ś c ie k i d o  J a ro c in a . 

Zdaniem wójta, tak spółka “ Ko­
tlin” , jak i gmina swoje interesy za­
bezpieczyły jak mogły najlepiej.

Za pożyczone
Prezes PWiK-u ogłosił prze­

targ na budowę kolektora, choć na 
razie nie ma pozwolenia na budo­
wę. Na jego wydanie starostwo po­
wiatowe ma 60 dni.

Inwestycja miałaby mszyć na 
początku marca, by można było ją 
zakończyć do 30 czerwca. Wów­
czas od 1 lipca - zdaniem prezesa - 
z zakładu w Kotlinie popłynęłyby 
ścieki do oczyszczalni w Cielczy.

W  zawartej w minionym roku 
umowie pom iędzy PW iK -iem  
a spółką “ Kotlin”  zapisano, że 
zrzut ścieków do Cielczy miał roz­
począć się już w czerwcu tego 
roku. W  związku z opóźnieniami 
do kontraktu trzeba było wprowa­
dzić aneks, który przewiduje zrzut 
od lipca przyszłego roku. Podtrzy­
mano nadal uzgodnienie o współ­
finansowaniu przedsięwzięcia - po 
50 %  przez PW iK i spółkę “ Ko­
tlin” . Prezes Wolski o kosztach nie 
chce mówić ze względu na prze­
targ. - Z  dyrektorem w K o tlin ie  roz­

ważaliśmy różne m ożliw ości, na ­

w et z ło ż e n ie  w n iosku  o  ś ro d k i 

struk tu ra lne. P o  u b ie g ło ro cz n e j

e d y c ji z o s ta ło  t ro c h ę  w o ln y ch  

środków, które zostaną rozdzie lo ­

ne, ch oć jeszcze  n ie  w iadomo, k ie ­

dy. W  związku z tym, że “K o tlin  ” 

je s t  pod m io tem  pryw atnym  unie­

m ożliw iło  nam to  złożenie wniosku 

- wyjaśnia prezes jarocińskich 
wodociągów. A  pieniądze PW iK 
musi znaleźć dość szybko. Tym 
bardziej, że swój wkład ma zabez­
pieczony spółka “ Kotlin” . PW iK 
zwrócił się do wojewódzkiego fun­
duszu ochrony środowiska o uma­
rzalną w 25 % pożyczkę. - Jestem  

p o  rozm ow ie zfunduszem. B ędzie­

my m ie li p rom esę kredytową. Z o ­

baczymy, w ja k ie j w ielkości - mówi 
Jerzy Wolski. - Nawet, je ś li  będzie 

to pożyczka w w ysokości n ie  90, 

ale 50 %  w artości inwestycji, resz­

tę dołożym y - dodaje.
Nieoficjalnie dowiedzieliśmy 

się, że kosztorys na kolektor Ko­
tlin - Witaszyce opiewa na 2,4 min 
zł. W  tym samym czasie co PW iK 
swoją sieć z Kotlina do oczysz­
czalni w Wyszkach będzie budo­
wała gmina Kotlin. Rura kanaliza­
cyjna ma kosztować 600 tys. zł. 
Wniosek o pożyczkę wójt złożył 
w Narodowym Funduszu Ochro­
ny Środowiska i Gospodarki Wod­
nej. Walenty Kwaśniewski myślał 
nad wspólnym przetargiem z PWiK- 
iem, ale nie wydaje mu się to moż­
liwe. - Jak prezes W olski tak się 

zachowuje, to ja  dziękuję - kwituje 
wójt Kotlina.

WALENTY
KWAŚNIEWSKI

w ó jt Katlinc

Z gorącej miłości, która wybuchła 
w grudniu ubiegłego roku, zostało 
podpisane porozumienie między 
PWiK-iem a spółką “Kotlin". Naj­
prawdopodobniej ta gorąca miłość 
już ostygła.
Jeżeli komuś w ubiegłym roku w grud­
niu wydawało się, że w lipcu po­
płyną ścieki, to jest człowiekiem, 
który nie ma żadnej wyobraźni o pro­
cesie inwestycyjnym. Przygotowa­
nie takiej inwestycji trwa rok. Nie 
wiem, czy do lipca uda się te rury 
wybudować. Daj Boże, bo jeśli im 
się uda, to i mnie. Nam też zależy.

JERZY
POGORZELSKI
dyreH fcr spćrk; " M it"

Jeżeli byłyby jakieś problemy z wy­
budowaniem rurociągu, wrócimy do 
oferty gminy Pleszew. Jednak nie 
wydaje mi się, żeby coś się wyda­
rzyło. Prace posuwają się, choć nie 
w takim tempie, jak sobie założyli­
śmy. Nie przewidujemy natomiast 
podłączenia się do oczyszczalni 
w Wyszkach i rozbudowywania jej. 
Jest duża szansa, że od lipca ście­
ki z „Kotlina” do Cielczy popłyną. 
Tym bardziej, że jesteśmy napraw­
dę zdeterminowani. Mamy pienią­
dze od roku zabezpieczone. Tak 
więc termin realizacji bardziej zale­
ży od PWiK-u, który szuka pienię­
dzy na to przedsięwzięcie.

http://www.gj.com.pl
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MSZE ŚWIĘTE PODCZAS WIGILII I ŚWIĄT BOŻEGO 
NARODZENIA:

Parafia św. Antoniego Padewskiego w Jarocinie 
Wigilia - pasterki o 22.00 i 24.00
Boże Narodzenie - msze św. o 8.00, 9.00,10.30,12.00 i 16.30 (nie ma mszy
0 7.00 i 18.30)
II dzień świąt - msze św. o 7.00, 8.00, 9.00, 10.30, 12.00, 16.30, 18.30 
godz. 15.30 - wspólne kolędowanie przy żłóbku

Parafia św. Marcina w Jarocinie
Wigilia - pasterki o 22.00 (św. Jerzy) i 24.00 (św. Marcin)
Boże Narodzenie - msze św. o 7.30, 8.30, 9.45 (św. Jerzy), 11.15 i 12.30 
II dzień świąt - msze św. o 6.00, 9.45, 12.30 i 18.30 (św. Marcin) oraz msze 
św. o 7.30, 8.30, 9.45, 11.15 (św. Jerzy)

Parafia Chrystusa Króla w Jarocinie 
Wigilia - pasterki o 22.00 i 24.00
1 dzień świąt - msze św. o 6.45, 8.00, 9.30, 11.00, 12.15
II dzień świąt - msze św. o 6.45, 8.00, 9.30, 11.00, 12.15, 17.30

Parafia Matki Bożej Fatimskiej w Jarocinie 
Wigilia - pasterki o 22.00 i 24.00
I dzień świąt - msze św. o 8.00, 11.00 i 16.00
II dzień świąt - msze św. o 8.00, 9.30 i 11.00

Parafia św. Kazimierza w Kotlinie 
Wigilia - pasterka o 21.00 i 24.00
I dzień świąt - msze św. o 10.00, 11.30 i 17.00
II dzień świąt - msze św. o 8.00, 10.00, 11.30 i 17.00

Parafia św. Trójcy w Nowym Mieście
Wigilia - pasterki o 22.00 (dla dzieci) i 24.00 (msza św. z chórem)
I dzień świąt - msze św. o 8.30, 11.00 i 18.00
II dzień świąt - msze św. o 8.30, 11.00 i 18.00

Parafia św. Stanisława Biskupa i Męczennika w Żerkowie 
Wigilia - pasterki o 22.00 (Bieździadów) i 24.00 (Żerków)
I dzień świąt - msze św. o 9.00, 10.30, 16.30 (Żerków)
II dzień świąt - msze św. o 7.30, 9.00, 10.30, 16.30 (Żerków) i 11.45 (Bieź­
dziadów)

(Is)

Odeszli od nas

CZESŁAW A M Ą C Z K A
-1. 78 (Góra)
A G N IE S Z K A  ZAW O D N A
-1. 89 (Gola)
O T Y L IA  K O T  
- 1. 83 (Wolica Pusta)
LEO N  N A G Ł Y  
- 1. 83 (Szyplów) 
W E R O N IK A  H O W IS  
-1. 82 (Chocicza)
A N N A  N A W R O C K A  
-1. 93 (Zakrzew)

EDM UND K O TE R B A
-1. 73 (Mieszków) 
B O LE SŁAW  K O W A L C Z U K  
-1. 80 (Jarocin)
LE O N  A D A M S K I 
- 1. 83 (Witaszyce)
B O LE SŁAW  G A U ZA  
-1. 78 (Annapol)
M A R IA  M A R C IS Z  
-1. 78 (Golina)
STE FAN IA  M U S IA ŁO W S K A
-1. 64 (Jarocin)

f  “ Pozostan iesz na zawsze w sercach i p a m ięc i tycli, którzy  ^  
C ię  bardzo kochali. ”

Serdeczne podziękow anie ks. p roboszczow i Tadeuszowi 

M a lch row iczow i z p a ra fii W ilkowy ja , rodzinie, znajomym, sąsiadom, 

d e lega cjom  oraz wszystkim, którzy uczestn iczyli we mszy 

św. pogrzebow ej, za m odlitw ę, kom unie św., ofia row ane msze św., 

wieńce, kwiaty oraz za odprow adzenie na m ie jsce  w iecznego  

spoczynku naszej najdroższej mamy, teściow ej, ba bci i p ra b a b c i

Ś. f  p .

T E R E S Y  M U S I A Ł E K
i  _____________________________ składają dzieci z rodzinami

(Serdeczne podziękow anie księdzu p roboszczow i z p a ra fii W itaszyce)' 

organ iście , rodzinie, d elegacjom , znajomym, sąsiadom  

oraz wszystkim, którzy okaza li w spółczucie, zam ów ili msze św., 

złożyli w ieńce i kwiaty, a także odprow adzili na m iejsce w iecznego  

spoczynku naszego kochanego o jca , teścia, dziadka i pradziadka

Ś. f  p .

L E O N A  A D A M S K I E G O

składają
synowie z rodzinami J

TŁUMY DZIECI NA MSZACH ŚW. RORATNICH

D o m i n u j ą  n a jm ło d s i
Msze św. roratnie we wszyst­

kich parafiach skupiają duże rze­
sze wiernych, szczególnie dzieci. 
Najmłodsi chętnie odpowiadają na 
pytania i uczestniczą w losowaniu 
figurek Maryi Niepokalanej, któ­
re następnego dnia przynoszą do 
kościoła. Zbierają również obraz­
ki i wklejają na specjalne plansze. 
W  większości kościołów msze 
odprawiane są wieczorem. W  Ja­
rocinie tradycyjna poranna pora 
odprawiania rorat utrzymana zo­
stała w parafii św. Marcina. K ie­
dyś wśród lampionów przeważa­
ły robione własnoręcznie przez 
dzieci i ich rodziców czy dziad­
ków. Teraz dominują lampiony 
gotowe, kupowane w sklepach. 
Dzieci uczestniczące w roratach 
w parafii św. Marcina przekazały 
dar finansowy dla Domu Dziecka 
w Górze.

Nazwa „roraty” pochodzi od 
pierwszych słów pieśni towarzy­
szącej rozpoczęciu mszy św. w okre­
sie adwentu: „Rorate coeli de su­
per... (niebiosa rosę spuśćcie nam 
z góry...)” . Jest to msza św. wo­
tywna ku czci Najświętszej Maryi 
Panny. Według przekazów histo­
rycznych, nabożeństwo to znane 
było w Polsce już w X III w. Za­
prow adzili je  Przem ysław  II 
w Poznaniu i Bolesław Wstydli­
wy w Krakowie przed 1270 r. na 
prośbę swojej żony Kunegundy, 
a potem szybko rozprzestrzeniło 
się ono w całym kraju. Na nabo­
żeństwo przychodził król z przed­
stawicielami siedmiu stanów: pry­
mas, senator, ziemianin, rycerz, 
mieszczanin i kmieć. Każdy z nich 
niósł świecę i składając ją na ołta­
rzu powtarzał słowa: „Paratus sum 
ad adventum Domini” - „Gotów 
jestem na przyjście Pana” . Daw­
niej, przed Soborem Watykańskim 
II, w poszczególne niedziele od­
prawiano tzw. roraty stanowe. Do­
bierano do nich stosowne nauki

- inne dla panien i mężatek, inne 
dla kawalerów i mężów.

Msze św. roratnie były znane 
także w Niemczech, Czechach i 
we Francji, ale nigdzie nie zdoby­
ły takiej popularności wśród wier­
nych, jak w Polsce. Jednym z waż­
nych symboli liturgii adwentowej 
jest świeca roratnia (zwana też ro- 
ratką). Ozdobiona wstążką przypo­
mina nam postać Maryi, Matki 
Jezusa, która jest dla nas najlep­

szym przykładem gotowości na 
przyjęcie oczekiwanego Mesjasza. 
Adwent oznacza czekanie, wycze­
kiwanie, wyglądanie, przygotowy­
wanie się do święta. Światło jest 
bardzo ważnym symbolem czasu 
adwentu, obecnym w wielu zw y ­
czajach, ko jarzonym  z nad­
chodzącą Św iatłością świata, 
ale i zwyczajną ludzką życzliwo­
ścią, ciep łem , przytulnym  do­
mem i swojskością. (is)

SPOWIEDŹ PRZEDŚWIĄTECZNA W JAROCINIE
Parafia św. Marcina (kościół św. Marcina)
Wtorek 20 grudnia: godz. 8.00 - 9.15, 9.45 -11.00,14.30 -16.00,17.00 -18.30 
Msze św. o godz. 6.30 i 18.30 
Parafia Chrystusa Króla
Środa 21 grudnia: godz. 8 .00-9 .30 , 10.00- 11 30, 14.30 - 15.30, 16.00- 
17.30, 18.00 - 19.30
Msze św. o godz. 6.30, 7.30, 15.30 i 17.30
Parafia św. Antoniego Padewskiego (ojcowie franciszkanie)
Czwartek 22 grudnia: godz. 9.30-11.30, 14.30- 16.00, 16.30- 18.00, 18.30 
- 19.00
Msze św. o godz. 6.30, 8.00 i 18.30
Ojcowie franciszkanie przypominają, że podczas pasterek i w okresie świąt 
Bożego Narodzenia nie będzie okazji do spowiedzi św.

(Is)

Podczas IV Festiwalu Piosenki 
Religijnej w Pleszewie uczestnicy 
byli oceniani w czterech kategoriach 
wiekowych. W najmłodszej (7-10 lat), 
w której wystartowało sześciu soli­
stów, zwyciężył Bartosz Śpitalniak 
z Lubini Małej. W drugiej nagrodę 
główną otrzymała Kinga Kopczyńska 
(7 uczestników w wieku 11 -14 lat). 
W trzeciej kategorii jury oceniało 
tylko jedną osobę i dlatego przyzna­
ło jedynie wyróżnienie. W najbar­
dziej licznej grupie zespołów, w któ­
rym wystartowało aż 10 grup, zwy­
ciężył zespół "Michael". (Is)

r Serdeczne podziękow ania  ks. proboszczow i 

z p a ra fii Wilkowyja, organ iście , rodzinie, znajomym, 

sąsiadom, d e lega cjom  z J F M ,

Bractw u Kurkow em u z Ja roc in a  i wszystkim tym, 

którzy okaza li w spółczucie o ra z  złoży li kwiaty, 

zam ów ili msze św. i odprow adzili 

na m ie jsce  w iecznego spoczynku

B O L E S Ł A W A  G A U Z Ę

składa
żona z synami

i córką J
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ANDRZEJ, BEZROBOTNY PIEKARZ, kopie rowy w ramach prac interwencyjnych. - Wolę kopać tutaj, niż zbierać 
liście w parku

BARTOSZ NAWROCKI

15 grudnia, 8.00 rano. Po­
chmurny dzień zmaga się jeszcze 
z ostatkami nocy. Komendant stra­
ży miejskiej Krzysztof Adamiak 
prowadzi po cywilnemu municy­
palnego volkswagena transporte­
ra. Obok Jerzy Szymkowiak, bry­
gadzista grupy robotników kopią­
cych rowy. Na tylnym siedzeniu 
•-Posili”  (skazany za jazdę po pi­
jaku) i ja. Jedziemy w milczeniu. 
Komendant podkręca radio „Zet” . 
Nadają prognozę pogody. „Szykuje 

nam się m glisty  pochm urny  dzień, 

w wielu re jonach kraju silny wiatr, 

na przem ian deszcz ze śn iegiem  ” 

'  słychać z głośników. „ K to  nie  

musi lep ie j n iech  dziś n ie  w ycho­
dzi z dom u... ”

P o r z ą d n a  r o b o t a
Jedziemy do Ciświcy. Po omi­

nięciu miejscowego majątku tra­
fiamy na drogę między pola. Po 
obu stronach ciągną się świeżo wy­
kopane rowy. Obok ziemia, kamie­
nie, rozbite rury... Wszystko, co 
wykopali robotnicy w ciągu ostat­
nich miesięcy. Komendant się oży­
wia. - N o  p roszę  spo jrzeć , ja k ą  

Porządną, czystą robotę  rob ią  c i 

ludzie - mówi z dumą i zatrzymu­
je się przy jednym z rowów.

Moją „wycieczkę” , zawdzię­
czam artykułowi, jaki ukazał się 
w „Gazecie”  przed tygodniem na 
temat ulicy Zakrzewskiej w Jaro­
s i e  („Miejskie bagno” - G.J. nr 
50). Krzysztof Adamiak nie zgadza 
S1? z opinią miejskich urzędników, 
którzy winą za stan drogi częścio- 
Wo obarczyli „skazańców kopią- 
cych rowy” . Szef municypalnych 
wyjaśnia sprawę na własną rękę.

N i e j e d e n  b y  s i ę  c i e s z y ł
Kto nie słyszał powiedzenia 

'  njak nie będziesz się uczyć, pój­
dziesz do kopania rowów” ? Jerzy 
Szymkowiak: - Rzeczyw iście tak 

się m ów iło, to  praw da - uśmiecha 
S1ę i od razu dodaje. - A le  przy  na ­

szym bezrobociu, to niejeden by się 

Cleszył, żeby m ó g ł tu ta j p rz y jś ć  

i kopać.

Transporter staje w otwartym 
P°lu z dala od zabudowań. Szym­
kowiak z „Rosiem ” wysiadają. 
f*iorą z bagażnika mocno urobio­
ne łopaty. Narzędzia są wy szlifo­
wane, jak polerowana stal. Z  prze­
ciwka pieszo dochodzi Andrzej, 
bezrobotny piekarz. W szyscy

cował w spółkach wodnych. Na 
rowach jest majstrem i bryga­
dzistą. Ma etat w jednej z gminnych 
spółek. - W  1986 roku poszedłem  

na dwuletnie pom atura lne studium  

m e lio ra c ji - opowiada. - Skończy­

łem i ja k  ryłem, tak ryję, ju ż  p ra ­

wie 20 lat.

Andrzej, z wykształcenia pie­
karz, bezrobotny jest od kilku lat. 
Przyznaje, że łapał się już wszyst­
kiego. - O blec ia łem  całą okolicę , 

nawet Poznań  i  Koźm in, roboty nie 

ma - mówi nie przestając wybie­
rać ziemi. - W olę tu ta j kopać, niż 

zb ie ra ć  l iś c ie m  parku.
„Rosiu”  ma najgorzej. Wcale 

nie dlatego, że jest drobnej po­
stury i jako stolarz łopatę miał w 
rękach jedynie okazyjnie. Mężczy­
zna jest skazańcem. Społecznie 
musi odpracować 180 godzin. 
Oznacza to ponad 25 dni kopania 
za friko. „Rosiu” prawie się nie od­
zywa. - Jechałem  na row erze p o

piwku, nie pam iętam  p o  ilu  - mówi 
urywanymi zdaniami. - D op ie ro  się 

uczę tego kopania, bo  nigdy n ic  ta­

k iego nie robiłem . A le  lep ie j niech  

pan tego nie kom entuje w gazecie.

Dłubanie kilofem
Row y drąży się najczęściej 

je s ie n ią  i w czesną  w iosną. 
Rzadziej latem, ze względu na 
suszę. Kopać można, aż ziem i 
nie zetnie mróz. W  tym roku 
warunki są idealne. Tempera­
tura rzadko spada poniżej zera. 
A le  po pół godziny w otwar­
tym polu trudno zorientować 
się, że jest kilka stopni na plu­
sie. Na głow y robotników za­
czyna padać deszcz, stoją w w o­
dzie, omiata ich wiatr, który 
potęgu je zim no. Aura to nie 
je d y n y  p rob lem . - C z a s e m  

ło p a tą  s ię  n ie  da  -  tłumaczy 
Szym kowiak. - Z d a rz a  s ię , że  

w s u c h e j z ie m i j e s t  k a m ie ń  na

k a m ien iu , k o rz e n ie , w tedy tr z e ­

ba  d o s ło w n ie  d łu b a ć  k ilo fe m ...  

A le  kamionki w rowach to nie 
wszystko. Po drodze kopiący na­
trafiają na zdewastowane prze­
pusty, nieczynne dreny, prowizo­
ryczne mostki, a nawet stare 
składowiska wapna...

Ruscy zasypali 
kamieniami

Kopacze pracują od ponie­
działku do piątku od 8.00 do 15.00.
- Jak wezmę dziesięciu  skazanych, 

to  n ie  ma efektu. O n i zaczynają się 

zb ierać, kom binow ać, je s t  m n ó ­

stw o łażen ia  i  m a ło  efektyw nej 

pra cy  - mówi Adamiak, który nad­
zoruje roboty. Najczęściej ekipa 
składa się z 3 osób. Dwóch ska­
zańców, ewentualnie bezrobot­
nych plus brygadzista. Kto bar­
dziej przykłada się do kopania
- pracownik interwencyjny czy 
skazaniec? - pytam Szymkowiaka.
- Jak mu je s t  zim no, to  on  kopa ć  

musi, n ie  ma wyjścia, b o  inaczej 

zm arzn ie. Tu n ik o g o  n ie  trzeba  

popędzać.

Kopiący w głównej mierze od­
twarzają rowy. - Idziem y „ p o  sta­

re j z o l i ” , c z y li d o  sa m ego  dna  

rowu. G łęb ie j n ie  można, bo  nie  

będzie spadku - tłumaczy techno­

Wchodzą do jednego rowu.
Jerzy Szymkowiak kiedyś pra-

Skazany na 180 godzin pracy społecznej spędzi przy kopaniu rowów 
25 dni (pracując 7 godzin dziennie od 8.00 do 15.00). Jeden robotnik 
jest w stanie w ciągu dnia wykopać około 20 metrów rowu (o głębo­
kości nie przekraczającej 50 cm). To daje kanał długości około pół 
kilometra. Ale zwykle „na gotowo” jeden człowiek przekopuje nie wię­
cej niż 10 metrów kanału na dzień.

Tu nikogo nie trze­
ba popędzać.
Jak mu jest zimno, 
to on kopać musi, 
nie ma wyjścia, bo 
inaczej zmarznie...

MELIORANT, BEZROBOTNY PIEKARZ I STOLARZ Z WYROKIEM

T r z e c h  l u d z i

i

logię brygadzista. - A  w iadomo, że 

ja k  rów był nowy, to na pew no ktoś 

g o  zniwelował. Co się stało z ka­
nałami? Te na Ciświcy nie były 
konserwowane przynajmniej od 
półwiecza. Większość odpływów 
padła ofiarą rolników, którzy ich 
kosztem powiększyli sobie areał 
uprawny. Woda zalewa więc dro­
gi gruntowe, które w czasie opa­
dów szybko stają się nieprzejezd­
ne. - Starsi ludzie opow iadali, że 

tu ta j było radzieck ie  lo tn isko  w 

czasie w ojny i p od ob n o  ruscy te 

rowy ce low o zasypywali kam ienia­

m i - opowiada mi jeden z miesz­
kańców. - A le  czy to praw da ? Tego 

n ie  w iem. M o ż e  to  nasze chłopy, 

a n ie  ruscy.

Metamorfozy 
po kopaniu

Towarzyszę kopiącym niecałą 
godzinę, a jestem zmarznięty na 
kość. Zaczyna padać deszcz, 
uczucie zimna potęguje wiatr, 
który w otwartym terenie czuć ze 
zdwojoną siłą. Komendant schro­
nił się w volkswagenie. - Jest g o r ­

sza robota  od  kopania row ów  - py­
tam moich rozmówców. „Rosiu” 
milczy. - P e w n ie , że tak. G ó rn i­

cy  m ają o  wiele gorzej od  nas, a jesz­

cze dodatkowo niebezpiecznie - mówi 
Szymkowiak. Andrzej: - R obota  

je s t ciężka, a le  da się przeżyć.

Wracamy po godzinie. K o ­
mendant znów z uznaniem opo­
wiada o skazanych i wykonanej 
przez nich robocie. Zdradza, że 
w czasach szkolnych kopaniem 
dorabiał drugą pensję. - Taka ro ­

bota  d la  n iektórych  skazanych to  

je s t  praw dziw e wyzwanie. N a  dłu­

g o  zapamięta, że ź le  zrobił. N o  ale  

oczyw iście m usi ch cieć, b o  n ikt g o  

zm usić n ie  może. Adamiak przy­
znaje, że bywają porażki. Kiedyś 
skazany, który miał grabić liście 
w parku, sprzedał grabie, które do­
stał od straży i przepadł bez śladu. 
Kilka godzin później municypalni 
znaleźli go pijanego. Ale praca na 
cele społeczne przynosi też efek­
ty. Zdarzały się prawdziwe meta­
morfozy. - Kiedyś jed en  z tych ska­

zanych m ów i d o  m n ie : „ K ie ro w ­

niku ja  ju ż  n ie  będę rzuca ł n igdzie  

p a p ie ró w ". Pytam  g o  się, d lacze­

g o ?  „ B o  m oże po tem  sam będę je  

mtcsiał p o z b ie ra ć ” . _

W tym roku Sąd Rejonowy w Jaro­
cinie zastosował karę prac społecz­
nych w 584 przypadkach. - W tej 
liczbiesą orzeczone kary wyrokiem, 
ale także przypadki, gdzie karę 
grzywny, gdy ktoś nie był w stanie 
jej spłacić, zamieniano na tzw. pra­
cę społecznie użyteczną - mówi 
Anna Miklas, pełnomocnik SO w Ka­
liszu, d.s.kontaktów z mediami. Naj­
częściej orzeka je wydział grodzki, 
pod którego jurysdykcję podpadają 
sprawcy występków i pijani kierow­
cy. Wśród tych ostatnich dominują 
rowerzyści - recydywiści, sprawcy 
drobnych kradzieży, osoby skaza­
ne na podstawie ustawy o ochronie 
zwierząt. Najczęściej są to osoby 
bez stałej pracy i dochodów. Jedy­
na możliwość kary to właśnie wy­
konywanie nieodpłatnie kontrolowa­
nej pracy na cele społeczne. Z wy­
rokiem w ręce zgłaszają się do stra­
ży miejskiej w Jarocinie. W ciągu 
ostatnich lat wysprzątali zapuszczo­
ne cmentarze, wycięli krzaki, zbie­
rali papiery, usuwali ulotki. Teraz 
kopią rowy. W sumie odnowili ich 
już kilka kilometrów.

http://www.gj.com.pl
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W TARCACH PODŁĄCZĄ SIĘ DO GMINNEJ KANALIZACJI

Z a p ł a c ą  1 .2 0 0  z ł, a l e . . .

TYM RAZEM ZEBRANIE W TARCACH przebiegało dość spokojnie. Mieszkańcy zdeklarowali się, że chcą być 
podłączeni do gminnej kanalizacji

W  Tarcach około 35 rodzin nie 
podpisało jeszcze umów na budo­
wę kanalizacji. - To je s t  osta tn i 

dzw onek i osta tn ia  m o ja  p rośba

- namawiał do podjęcia decyzji 
mieszkańców Jerzy Wolski na 
ubiegłotygodniowym zebraniu.
- P W iK  napraw dę n ie  ch ce  wy­

c ią g a ć  p ien iędzy . M y  na tym  n ie  

za ra b ia m y  - mówił o nierentow­
ności kanalizowania wsi. Przy­
pomniał, że na przełomie 2004 
i 2005 r. wybudowano 1.800 przy­
łączy, co PW iK  kosztowało 4,5 
min zł. Połowa pochodziły od 
mieszkańców, resztę w y łoży ł 
PW iK. Prezes podkreślił, że gdy­
by pod uwagę był brany tylko 
apekt ekonomiczny, w Tarcach 

nigdy nie poprowadzono by ko­
lektora, bo jest duże rozprosze­
nie zabudowań. Aby połączyć 
Tarce z Wilkowyją, trzeba popro­
wadzić rury, do których nikt się 
nie przyłączy. Powiedział rów­
nież, że PW iK  nie dostałby po­
życzki z funduszu ochrony środo­
wiska na ich wieś, gdyby nie ka- 
nalizowano trzech innych miej­
scowości - Bachorzewa, Annapo- 
la i Potarzycy oraz kilku jarociń­

skich ulic. Jak wyjaśniał Wolski - 
na kilometr sieci musi przypadać 
120 osób. Tarce, jak wiele wio­
sek w gminie, nie kwalifkują się. 
- Z a o ra ć ! - komentowali miesz­
kańcy. Prezes tłumaczył, że nie on 
ustala warunki dofinansowywania 
inwestycji.

Jerzy W olski apelował do 
mieszkańców o mobilizację, po­
nieważ za kilka dni rozpocznie się 
budowa kanalizacji w tej części 
Tarzec, w której mieszkańcy już 
umowy podpisali. - N ie  chciałbym, 

żebyście o d eb ra li to w ten sposób, 

że ch cę  was straszyć. Sam i p o d e j­

m iec ie  decyzje. W  te j ch w ili w ca ­

łe j gm in ie  prow adzona je s t inw en­

ta ry z a c ja  szam b. B ęd z ie  p e łn e  

m on ito row a n ie , c o  dzie je  s ię ze 

ściekam i - mówił Jerzy Wolski.
W  zaprojektowanej wcześniej 

sieci dla części wioski, w której 
mieszkańcy podpisali umowy, 
ostatnia studzienka zostanie wybu­
dowana przy pałacu. Żeby podłą­
czyć szkolę i pozostałą część miej­
scowości, sieć trzeba doprojekto- 
wać. - Przy  pa ła cu  je s t  osta tn ie  

p rzy łą cze , g d z ie  g ra w ita c y jn ie  

ściek i m ogą  popłynąć. D a le j n ie

można. M ożna od  szkoły p ó jś ć  g ra ­

w itacyjn ie w stronę G izałek i na 

końcu wsi p obu d ow a ć p rzep om ­

pow nię i ściek i ru roc ią g iem  pó jd ą  

z pow rotem  - wyjaśniał Jerzy Wol­
ski. Dodał, że jest to bardzo kosz­
towne. - M y  to  zrobimy, a le  p od  

je d n y m  w arunkiem , że wszyscy 

przystąpią do zasady 1.200 zł p a r ­

ty cy p a c ji w bud ow ie  k a n a liza c ji 

- powiedział prezes PWiK-u. Dał 
niezdecydowanym mieszkańcom 
czas do końca stycznia. Jerzy Wol­
ski stwierdził, że nie rozpocznie 
projektowania inwestycji, dopóki 
wszyscy nie podpiszą umów. Oba­
wia się bowiem, że kanalizacja 
zostanie wykonana, a mieszkańcy 
się nie podłączą.

Część osób obecnych na sali 
zdeklarowała, że zapłaci po 1.200 
zł, ale po wybudowaniu kanaliza­
cji. - Pan  ma gw arancję, że inw e­

stycja je s t zapłacona. A  ja k ą  my 

mamy gwarancję? Żadnej - stwierdził 
Stefan Szczepański. - W  m om en ­

cie, kiedy inwestycja się rozpocz­

nie, p ieniądze pow inny wpłynąć do  

p rzed s ięb io rs tw a  - przekonywał 

z kolei Jerzy Wolski.'
(ag)

O G Ł O S Z E N I A

N O W E  M I A S T O

M in im a ln y  w zro st
O półtora procenta wzrosną w przyszłym roku podatki od nie­

ruchomości w gminie Nowe Miasto. Podatek rolny pozostawiono 
na poziomie ustalonym przez ministra finansów. Więcej nie za­
płacą też właściciele czworonogów, a także osoby trudniące się 
handlowaniem na targowisku gminnym. - Ten póltoraprocento- 
wy wzrost jest dopasowany do wskaźnika inflacji w Polsce - mówił 
na sesji podatkowej Aleksander Podemski, wójt Nowego Miasta.

Na poziomie z  2005  roku pozostaną opłaty za wodę, ścieki 
i śmieci. Mniej i to o jedna czwartą zapłacą za to rolnicy. Wszyst­
ko dlatego, że cena żyta (która jest podstawą wymiaru) spadła
w tym roku o 25 procent. (nba)
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Naszym Klientom życzymy
pogodnych świqt oraz 

wielu sukcesów w nadchodzącym 
Nowym Roku!
sobota (24.12.) 
NIECZYNNE

CHR1STMAS PARTY 
bledriela (25.12.). start godr. 19.00 

gra Df MARCIN 
dancc musie

CHR1STMAS PARTY 
pootedilałck (26.12.). start godr 19.00 

gra Dj Dlvers. Dj Amarillo 
lal ino. Kouse musie

piątek (30.12.). start godr. 20.00 
gra DJ MARCIN 

dancc musie
sobota (31.12)

Imprera zamknięta
bledriela (1.01) 
NIECZYNNE

ul. Wojska Polskiego 43 . Jarocin 

(wejście o d  ul. Bema)
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JAROCIŃSKI GRUNT WYRÓŻNIONY

9 0  H E K T A R Ó W
n a  m e d a l

WYRÓŻNIENIE BURMISTRZ ADAM PAWLICKI odebrał z rąk 
Marcina Kaszuby, wiceprezesa PAlilZ

Ponad 90 ha gruntów w Goli­
nie znalazło się w gronie najlep­
szych ofert inwestycyjnych W iel­
kopolski w pierwszej edycji kon­
kursu „Grunt na medal” . W  całym 
kraju do rywalizacji o miano naj­
lepszych zgłoszono 342 oferty. Po 
kilku miesiącach prac komisja 
konkursowa wyróżniła 70 gmin 
- wśród nich złotą szesnastkę, bo 
w każdym wojewówdztwie zwy­
cięzca mógł być tylko jeden. Z  na­
szego województwa wygrała Wrze­
śnia. 140 ha gruntów częściowo 
wyposażonych w media, dobrze 
zlokalizowanych - bezpośrednio 
przy drodze krajowej, w odległo­
ści 0,5 km od autostrady A2 - uzna­

no za najlepszą ofertę w regionie. 
Jarocin, podobnie jak Grodzisk 
Wlkp. i Wolsztyn, też nagrodzo­
no. - To w ielk ie w yróżnienie dla  

naszej gminy, b io rą c  p o d  uwagę 

fakt, że je s t to pierwsza edycja kon­

kursu, a  m y osiągnęliśm y tak w ie l­

ki sukces. Tym samym po jaw ia  się 

m ożliw ość dotarcia  z naszą ofertą  

do szerszego g rona  po tencja lnych  

inw estorów  - mówi Adam Pawlic­
ki, burmistrz Jarocina.

W  pierwszym etapie konkursu 
zainteresowane gminy przesyłały 
szczegółowe informacje o zgłasza­
nej nieruchomości. Na tej podsta­
wie wybrano oferty do kolejnego 
etapu, w którym przedstawiciel^/

d o  k o ń ca  roku
Tylko  do ko ń ca roku m ożn a  

składać w jarocińskim  biurze po­
wiatowym Agencji Restrukturyzacji 
i Modernizacji Rolnictwa wnioski na 
wspieranie przedsięwzięć rolnośro- 
dowiskowych i dobrostanu zw ierząt 
w ram ach Planu Rozw oju O b s za ­
rów W iejskich (form ularze dostęp­
ne w biurze A R iM R ). Do tej pory 
w naszym  pow iecie wnioski tak ie  
złoży ło  ponad 4 0  rolników, z c z e ­
go n a jw ię k s z y m  z a in te re s o w a ­
niem  c ieszy  się p ak ie t - ochrona  
gleb i wód.

O pieniądze m ogą ubiegać się 
właściciele co najmniej hektara zie­
mi. Pakiety rolnośrodowiskowe są  re­
alizowane w całym kraju lub w tzw. 
strefach priorytetowych. Do takich na 
terenie naszego powiatu należy gmi­
na Żerków. Program może trwać nie 
krócej niż 5 lat. Dofinansowanie do 
hektara wynosi od 160 do 1 .800 zł 
" w zależności od rodzaju realizowa­
nego pakietu.

(ag)

Polskiej Agencji Informacji i In­
westycji Zagranicznych, urzędu 
marszałkowskiego oraz Stowarzy­
szenia Gmin i Powiatów Wielko­
polski przeprowadzili audyt tere­
nów w Golinie. Oceniano m.in.: 
stan prawny, przeznaczenie grun­
tów, wyposażenie w media, loka­
lizację. Najwyższe noty 20 pkt. 
przyznano za zapisy w miejsco­
wym planie zagospodarowania 
przestrzennego o przeznaczeniu 
terenu pod aktywizację gospo­
darczą oraz 18 pkt. za gotowość 
terenu do rozpoczęcia inwestycji. 
Lokalizacja została oceniona na 12 
pkt. W  związku z większą liczbą 
właścicieli terenu Jarocin otrzymał 
5 pkt. - N ie  w pływ a to  je d n a k  

w żad en  s p o s ó b  na m n ie jszą  

atrakcyjność. N a jw ażniejsza je s t 

aktywność władz samorządowych, 

które p o tra fią  rozm aw iać z inw e­

storam i i p ośred n iczyć w kontak­

tach biznesow ych - uważa Łukasz 
Filipiak z Centrum Obsługi Inwe­
stora Stowarzyszenia Gmin i Po­
wiatów Wielkopolskich. W  sumie 
Jarocin otrzymał 80 pkt na 120 
możliwych do uzyskania.

Konkurs organizowany jest 
przez Polską Agencję Informacji 
i Inwestycji Zagranicznych i mar­
szałków województw. Jego celem 
jest zwiększenie szans na pozyska­
nie inwestorów poprzez promocję 
najlepszych ofert inwestycyjnych 
w regionie.

(ag)

J A R O C I N

PEC fair play
Jarocińskie Przedsiębiorstwo Energetyki Cieplnej zo­

stało laureatem tegorocznej, ósmej już edycji plebiscy­
tu Przedsiębiorstwo Fair Play. Prezes spółki Dariusz 
Musiał i burmistrz Adam  Pawlicki odebrali certyfikat 
w miniony piątek podczas uroczystej gali w W arszawie. 
W  konkursie wystartowało 686  firm z  całego kraju. Tytuł 
i certyfikat przyznano 613.

(ag)

CENY SKUPU ŻYWCA Z 19.12.2005 R.
Punkt skupu Ceny wieprzowy za kg 

żywej wagi

Zakłady Mięsne „Bienacki” w Golinie 
FPHU Wiesława Ciąder Wilkowyja

3,30 zł +VAT 
3,40 zł + VAT

bydło za kg żywej wagi
Ubój Zwierząt Gospodarskich 
Murawski Żerków

byki do 4,50 zł +VAT 
jałówki do 3,40 zł + VAT 
krowy do 2,80 zł +VAT

Zakłady Mięsne „Biernacki” Golina byki powyżej 550 kg netto 
4,50 zł + VAT od 550 
do 500 kg 4,40z+VAT 
jałówki (mięsna) 3,20 zl +VAT

Viki Łagów Kielce byki powyżej 600 kg 
do 4,50 zł +VAT 
jałówki do 3,50 zł + VAT 
krowy klasa 1 do 3,00 zł +VAT

RYNEK PRACY

LICZBA BEZROBOTNYCH 
W OSTATNICH DWÓCH TYGODNIACH

12 grudnia 19 grudnia

6 . 1 0 2 6.114

LICZBA ZAREJESTROWANYCH W OSTATNICH 
DWÓCH TYGODNIACH

LICZBA WYREJESTROWANYCH W OSTATNICH 
DWÓCH TYGODNIACH

LICZBA OSÓB, KTÓRE PODJĘŁY PRACĘ

32

PRACA W KRAJU
Poszukiwani są: konstruktor-technolog, operator obrabiarek sterowanych 
numerycznie, szwaczki, spawacz z upr. MAG, elektrycy, introligator (oso­
ba niepełnosprawna), grafik komputerowy, kierowcy kat. C + E, specjali­
sta ds. handlu obwoźnego - kierowca - akwizytor, szklarz samochodowy 
lub budowlany, sprzedawca na stacji paliw, lakiernik samochodowy, sprzą­
taczka (osoba z II gr. inwalidzką), ostrzacz narzędzi do drewna, krawco­
wa (osoba niepełnosprawna), pracownicy do wykładania towaru, maga­
zynierzy, traktorzysta, operator koparko-ładowarki, pilarz, sprzedawca-bu- 
kieciarz, kelner-bufetowa, monter instalacji sanitarnych, rzeźnik, operator 
wózka widłowego, stolarz meblowy, frezer, elektryk - pracownik wylęgar­
ni, referent ds. zakupów, referent ds. przyjęcia towaru, ankieter, kucharz- 
barman, krawiec (osoba niepełnosprawna), lakiernik konstrukcji stalowych 
Oferty ze wszystkich urzędów pracy w Polsce można znaleźć na stro­
nie www.epuls.praca.gov.pl. Na tej samej stronie można również zna­
leźć oferty pracy za granicą

TARGOWISKO
produkt

cena
z 9.12.2005 r.

w gorę 
w dół

cena
z 16.12,2005 r.

Marchew 0,50-1,50 * 4 0,50-1,50
Pietruszka 1,00-2,50 44 1,00-2,50
Seler 1,00-2,50 44 1,00-2,50
Buraczki 0.70-1.00 * 0,60-1,00
Cebula 0,70-1,00 4 4 0,70-1,00
Pomidory 2,00-3,00 t 2,00 - 4,00
Ogórki 5,00-6,00 44 5,00-6,00
Pieczarki 4,40-5,00 t 4,50-5,50
Kapusta 0,40-3,00 m  t  i i 0,50-3,00
Kalafior - -
Sałata 1,00-1,50 t 1,00-2,00
Papryka 2,00-7,50 t 7,00-8,00
Fasolka 4,00-8.00 44 4,00-8,00
Cytryny 4,00-4,50 44 4,00-4,50
Pomarańcze 3,50-5,00 m m 3,00-5,00
Mandarynki 3,80-5,00 44 3,80-5,00
Grejpfruty 5,00-7,50 — n 5,50-6,00
Banany 4,80-5,00 * 4,60-5,00
Jabłka 0,80-2,20 i .. ■ 1,00-2,20
Gruszki 3 50- 4,50 * 3.50
Groch 2,00-3,00 44 2,00-3,00
Ziemniaki 0,60-0,70 44 0,60-0,70
Jaja 2.50-5,50 44 2,50-5,50
Brokuły 1,80-2,00 -

Mak 6,00 44 6,00
Orzechy 4.00-15,00 ł 5,00-12,00
Karaś 5.00-6,50 -
Lin 15,00 4 4 " 15,00
Karp 9.00-10,00 ł  1 9,00
Sum 20,00 * 18,00-20,00
Amur - 9,00
Tołpyga . 7,50

http://www.gj.com.pl
http://www.epuls.praca.gov.pl
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AKCJA „PRZEMOCY KONIEC I KROPKA”

P r z e m o c  z a  z a m k n i ę t y m i

Czy w  ostatnim  czasie m am y do 
czynienia z eska lac ją  przem ocy?

Wśród młodzieży, w środowisku
- tak. Jednak jeśli chodzi o przemoc 
w domu, wydaje mi się, że nie. Co 
nie znaczy, że problem nie jest bar­

dzo poważny. Uważam, że ostatnio 
po prostu o wiele więcej się o tym 
problemie mówi. Duże znaczenie 
mają tutaj różnego rodzaju akcje i za­
angażowanie mediów. Generalnie 
chodzi o kształtowanie świadomości
- tak ofiar przemocy, sprawców, jak 
i ewentualnych świadków. Bo świado­
mość problemu jest tutaj najważniejsza.

Jak z tą  św iad om ością  było do 

tej pory?
To problem, który leży często u 

podstaw zjawiska przemocy. Wydaje 
mi się, że świadomość jest jednak 
różna. Inna w małych środowiskach 
i w dużych aglomeracjach. Niestety 
na niekorzyść małych miejscowości 
i wsi. Pokutuje tutaj coś w rodzaju po­
wielania wzorców. Dziecko wycho­
wuje się w określonej rodzinie, w któ­
rej na przykład ojciec bije matkę i nie 
stroni od alkoholu. Kobieta cierpi, ale 
nic z tym nie robi. Dla dziewczyny, 
która dorasta w takich okoliczno­
ściach, matka jest jednak podstawo­
wym wzorem. Dziewczyna po jakimś 
czasie zakłada swoją rodzinę i jeśli 
wybierze podobnego partnera, jak oj­
ciec, najczęściej powieli zachowania 
matki. Ona po prostu tak została wy­
chowana. Dla niej to jest pewną 
normą i czasem jest przekonana, że 
nie można inaczej, że mężczyzna 
musi od czasu do czasu wypić, a jak 
trzeba to i uderzyć. A  jeśli tak myśli, 
to nie jest świadoma, że jest ofiarą 
przemocy.

Jak przełam ać te stereotypy?
To bardzo trudne. Po pierwsze 

należy takiej osobie uświadomić, że 
można żyć inaczej, że nie jest skaza­
na na tę sytuację, że są osoby i insty­
tucje, które mogą jej pomóc. A le  
muszę przyznać, że niewiele jest ofiar 
przemocy - mówimy tu przede wszyst­
kim o kobietach, bo to one przeważ­
nie tej przemocy ulegają - które po­
zwalają sobie pomóc. Dochodzą tu 
przecież inne problemy. Choćby wie- 
lodzietność czy kłopoty finansowe. 
Trzeba pamiętać, że ofiara przemocy 
ma bardzo słabą samoocenę, brak jej 
pewności siebie i wiary, że sobie po­
radzi. Jeśli wzięłaby pod uwagę roz­
stanie ze swym oprawcą, to natych­
miast pojawia się problem odpowie­
dzialności za rodzinę, za dzieci, spra­
wa środków na utrzymanie. Zwróć -

Rozmowa 
z JOANNĄ 

ROGOWSKĄ
- psychologiem 
w Powiatowym 

Centrum 
Pomocy 
Rodzinie 

w Jarocinie

my uwagę, że jeśli są dzieci, zwłasz­
cza małe, to kobieta przeważnie nie 
pracuje. Po usamodzielnieniu musia­
łaby sobie tej pracy poszukać. My 
jako placówka wspierająca rodzinę 
pomagamy w takich sytuacjach. Jest 
ośrodek kryzysow y przy Domu 
Dziecka w Górze, gdzie przez jakiś 
czas ofiara przemocy może ze swo­
imi dziećmi mieszkać. We współpra­
cy z urzędem pracy staramy się po­
magać w znalezieniu jakiegoś zatrud­
nienia. Są psycholodzy i specjaliści, 
którzy znają się na prawie. Zawsze 
służą pomocą. Niestety, najczęściej - 
jeśli już sytuacja jest nie do zniesie­
nia i ofiara wzywa na przykład poli­
cję - po jakimś czasie, przestraszona 
konsekwencjami, wycofuje się ze 

swoich zeznań.
P rzem oc to  z łożone zjaw isko?
W  przemocy, według fachowych 

określeń, istnieje pojęcie miodowe­

go miesiąca. Składa się na niego faza 
napięcia, eskalacji i wyciszenia. Wia­
domo, że w tej ostatniej fazie opraw­
ca może przepraszać i składać obiet­
nice, że nigdy się to nie powtórzy. 
Najczęściej ofiara chce wierzyć, że 
tak będzie.

Trzeba też podkreślić, że obok 
przemocy fizycznej, istnieje przecież 
przemoc psychiczna, której skutki 
mogą być równie poważne, z tym, że 
jej stosowanie jest o wiele trudniej­
sze do udowodnienia. Oba rodzaje 
przemocy pojawiają się w różnych 
rodzinach. Wcale nie muszą to być 
rodziny o niskim standardzie życia. 
Jeśli jednak mówimy o pracy nad 
sprawcami przemocy, to powiedzia­
łabym, że łatwiej jest zdiagnozować 
i zastosować terapię wobec osoby, 
która ma problem alkoholowy i to jest 
u niej źródłem agresji, aniżeli u oso­
by, która nie nadużywa alkoholu, ale 
ma problemy emocjonalne.

Najczęściej przemoc stosowana 
jest za zamkniętymi drzwiami. Istnie­
je też taki, kolejny stereotyp, że o tym, 
co się dzieje w domu, nikomu się nie 

mówi. Na zewnątrz nikt by nie po­
wiedział, że rodzina ma jakieś pro­
blemy. Rozmawiają ze sobą, są dla 
siebie mili, uśmiechnięci. Sama ofiara 
przemocy nie wspomina nikomu o tym 
fakcie. Taki sposób postępowania 
może jednak obrócić się właśnie prze­
ciwko ofierze. Bo jeśli sytuacja doj­
dzie już do takiego punktu, że będzie 
nie do wytrzymania i ofiara wreszcie 
stwierdzi, że musi o tym komuś po­
wiedzieć i zwrócić się o pomoc, to 
wówczas może nie być dla otoczenia 
wiarygodna, bo przecież ten ukrywa­
ny sprawca uchodził do tej pory za 
chodzący ideał. A  o tym, co robił w domu, 
nikt nie wiedział.

Czy osoba nieletnia m oże sobie  

p oradzić  z p rob lem em  przem ocy  
w  dom u?

To kolejna trudna sytuacja, kiedy 
młody człowiek zaczyna rozumieć, że 
w domu u kolegów żyje się inaczej, 
a u niego coś jest nie tak. Nie może 
się z tym pogodzić. Tym bardziej, że 
dla niego samego okres dojrzewania 

to trudny czas. Jedną drogą w takiej 
sytuacji jest rozmowa z pedagogiem 
szkolnym, jeśli jest on osobą godną 
zaufania. Może też przyjść do nas, do 
PCPR-u. W  ostatnim czasie mam 
dwie takie młode osoby, które przy­
szły tu, że tak powiem z ulicy, to zna­
czy nie zostały przysłane przez kogoś, 
ale same tu trafiły. Z  obiema prowa­
dzę rozmowy i na tym etapie jest to 
bardziej na zasadzie wygadania się, 
niż zrobienia czegoś z samym proble­
mem. Trudno się dziwić, skoro dla 
dorosłej ofiary przemocy rozwiąza­
nie tej sprawy jest tak trudne, tó skąd 
dopiero dla dorastającego człowieka.

Rozmawiała ANNA KONIECZNA

\J

Powiatowe Centrum Po­
mocy Rodzinie jest drugą, 
po policji, instytucją, która 
ma o b o w ią zek  p o m ag ać  
ofiarom przemocy. Policja, 
po przyjęciu interwencji i stwier­
dzeniu przemocy w domu, 
zakłada tak zw aną niebieską 
kartę i zgłasza ten fakt w ła­
śnie do centrum. Pracownik 
PCPR -u odwiedza rodzinę 
i stwierdza, czy istnieje pro­
blem przemocy. - Najwięk­
szym problemem jest to, że 
ofiary wycofują się z wcze­
śniejszych zeznań - bardzo 
często i bardzo szybko - mówi 
kierownik PCPR-u Przemy­
sław Masłowski. -A bez zgło­
szenia i ich relacji nie moż­
na nic zrobić - po prostu pro­
blem nie istnieje. My oczy­
wiście staramy się takie ro­
dziny monitorować, ale po­
moc komuś, kto twierdzi, że 
tej pomocy nie potrzebuje, 
jest praktycznie niemożliwa 
- dodaje. Jeśli jednak ofiara 
stoi na stanowisku, że chce 
zmienić swoje życie i pod­
trzymuje zeznania o stoso­
waniu wobec niej przemocy, 
pracow nik P C P R -u  musi 
szybko zdiagnozow ać, co 
takiej osobie jest najbardziej 
potrzebne. - Jeśli ofiara nie 
może zostać w domu ze 
sprawcą, przewozimy ją do 
ośrodka kryzysowego przy 
Domu Dziecka w Górze. 
Sprawdzamy, czy potrzebna 
jest pomoc opieki społecz­
nej, psychologa czy prawni­
ka. W tych dziedzinach mo­
żemy pomóc. Staramy się 
kierować poczynaniami ofia­
ry i służymy radą - zapew ­
nia Przemysław Masłowski.

Jarociński PC PR w pra­
cy nad przem ocą w rodzinie 
boryka się z kilkoma proble­
mami. Kierownik twierdzi, że 
ma m iędzy innymi niew y­
starczającą w stosunku do

potrzeb liczbę pracowników.
- Rodzinami z problemem 
przemocy zajmuje się jedna 
osoba, która w dodatku ma 
jeszcze inne obowiązki.

Zdaniem  Przem ysław a  
M asłowskiego system, na 
którym m ożna się w zoro­
wać, funkcjonuje w Kroto­
szynie , gdzie problem em  
przemocy zajmuje się kilka 
osób. - Powołali specjalny 
zespół, który ma całodobo­
we dyżury pod telefonem i w 
razie interwencji policji ktoś 
z tego zespołu zawsze jedzie 
razem z policjantami, żeby 
na gorąco pomagać ofiarom
- mówi kierownik. - Nie mają 
za to takiego ośrodka, jak 
u rias w Górze, i nie mogą 
zaproponować ofierze na­
tychmiastowego schronie­
nia. Przemysław Masłowski 
wyjaśnia, że  nowa ustawa 
o przeciwdziałaniu przemocy 
przyznaje więcej praw ofia­
rom. - Na podstawie nowych 
przepisów można sprawcę 
zmusić do opuszczenia miej­
sce zamieszkania, a nie jak 
to do tej pory było, że ofiara 
nie dość, że była maltreto­
wana, to jeszcze musiała 
uciekać przed oprawą - stwier­
dza Przemysław Masłowski. 
P o za tym now e przep isy  
ustawy nakładają na spraw­
cę obowiązek poddania się 
terapii i pracy nad sobą.

<ann>

Powiatowe Centrum Pomo­
cy Rodzinie w Jarocinie
tel. (0-62) 505-46-06 
psycholog Joanna Rogowska 
czwartek - 7.30 - 11 00 
piątek - 7.30 -14.00

Policyjny telefon zaufania
tel. (0-62) 747-22-41

Zespół ds. Nieletnich i Pa­
tologii Komendy Powiato­
wej Policji w Jarocin
tel. (0-62) 749-82-00

http://www.gj.com.pl
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JAROCIŃSCY ROLNICY PRODUKUJĄ ZA DUŻO

M L E K O  d l a  ś w i ń

Za kilka dni 80 procent producentów dostarczających mleko do Okręgowej Spółdzielni Mleczarskiej w Jarocinie 
przekroczy przyznaną kwotę mleczną. Co gorsza, 10 procent rolników już ma nadprodukcję mleka. Tym ostatnim są 
potrącane zaliczki w wysokości 20 groszy za każdy przekroczony kilogram. Pieniądze pobierane są na poczet przyszłej 
kary, która może wynieść nawet 1,20 zł.

Blady strach padł na producen­
tów mleka. Większość z nich prze­
kroczy przyznaną kwotę mleczną. 
Po wstąpieniu Polski do Unii Eu­
ropejskiej obowiązuje kwotowanie 
produkcji mleka. Rok referencyjny, 
który decydował o tym, ile rolnik 
będzie mógł odstawić mleka w ra­
mach tzw. kwoty mlecznej, trwał od 
1 kwietnia 2002 r. do 31 marca 2003 r. 
W  pierwszym roku kwotowym nie 
obowiązywały kary za nadproduk­
cję mleka. Sytuacja zmieniła się od 
1 kwietnia. Teraz będą sankcje.

10 procent dostawców mleka 
do Okręgowej Spółdzielni M le­
czarskiej w Jarocinie już przekro­
czyło przyznaną kwotę. Co to 
oznacza? - M a ją  potrącane 20 g ro ­

szy z a liczk i na p o cz e t  kary, od  

m om entu przekroczen ia  każdego 

kilogram a mleka ponad limit, który 

otrzym ali - wyjaśnia Janusz Na­
mysłowski, kierownik działu sku­
pu OSM w Jarocinie. Piotr Cugier 
swój limit wykorzystał już w po­
łowie listopada. - Teraz odstawiam  

mleko ponad  przyznany lim it. M o ja  

kwota wynosi 65 tys., aby n ie  p ła ­

c ić  kar m usiałbym  m ie ć  l im it  w 

wysokości 100 tys. kg. Zaliczkę na 

poczet przyszłej kary odczuję w g ru ­

dniowym rozliczen iu  za m leko. Na

1.000 kg dostarczonego mleka, to  

jes t 200 zł. W  te j chw ili odstawiam  

ti.000 - 9.000 i d o tyłu będę gdzieś

1.600 - 1.800 zł - ubolewa rolnik. 
Jeszcze nie wie, czy zdecyduję się 
dokupić kwoty m lecznej, czy

zmniejszyć produkcję.
Ze statystyki prowadzonej 

przez OSM w Jarocinie wynika, że 
na początku stycznia przyszłego 
roku już blisko 80 procent dostaw­
ców przekroczy otrzymane limity. 
Zygmunt Gendera z Niedźwiad li­
czy, że zmies'ci się ze swoją pro­
dukcją w przyznanym limicie. - Tak 

pra w ie  m i wystarczy. M a m  lim it  
blisko 17 tys. Jak będzie za dużo, 

to nie będę odstawiał. Będę kar­

m ił n im i świnie, n ie  wyleję p rz e ­

cież do rowu. Jak się hoduje św i­

nie, to można j e  p od k a rm ić  m le ­

kiem. Znaczn ie go rze j wygląda sy­

tuacja, ja k  je s t  s ię  nastaw ionym  

tylko na hodow lę bydła m leczne­

g o  - mówi rolnik.
Kierownik Namysłowski po­

twierdza, że rolnicy, którzy w stycz­
niu wykorzystają limit, na pewno 
będą mieli potrącane zaliczki. Pró­
buje uspokajać producentów, że 
być może kara za każdy przekro­
czony limit mleka nie będzie wy­
nosiła 1,20 zł. Zaznacza, że sank­
cje będą wprowadzone, kiedy Pol­
ska przekroczy przyznany limit. 
Województwo wielkopolskie już 
wykonało swoją normę, ale są 
jeszcze regiony w kraju, które nie 
przekroczą otrzymanej kwoty. Jed­
nak ta nadzieja wydaje się raczej 
mało realna. Kwota krajowa wy­
nosi 8,5 miliarda litrów. Do poło­
wy roku kwotowego była zreali­
zowana w 56 procentach. Janusz 
Namysłowski podkreśla, że wyli-
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CZY ROLNICY Z POWIATU JAROCIŃSKIEGO będą musieli ograniczyć hodowlę bydła mlecznego?

czenia kar są dos'ć skomplikowa­
ne. Ustala się współczynnik realo­
kacji, czyli stosunek wykorzysta­
nej kwoty do niewykorzystanej, 
rozdysponowanie krajowej kwoty 
hurtowej i bezpośredniej. Przekro­
czenie limitu oznacza, że dostaw­
cy, którzy dostarczyli do mleczar­
ni za dużo mleka, zapłacą karę 
30,91 euro za 100 litrów. - K ary  

będą ustalone, ja k  cały k ra j będzie 

rozliczony, czy li trzy m iesiące p o  

zakończeniu roku kw otow ego. Ta 

kara m oże być  w g ra n ia ch  1 złote­

go , a le  ja k  Po lska  n ie  przekroczy  

p rz y z n a n e j kw oty  m le cz n e j, to  

m oże być taka sytuacja, że te 20  

groszy będzie zw rócone dostaw ­

com . Jestem realistą i  liczę, że j e ­

że li Po lska  przekroczy, to na pew ­
no nie będzie pobierane 1,20 zł, za 

każdy przekroczony kilogram  mleka 

- tłumaczy Janusz Namysłowski.
Polska stara się o mleczną 

kwotę restrukturyzacyjną z Unii 
Europejskiej. - N am aw iam y na ­

szych dostawców, że je ż e li  p rz e ­

kroczą dostawy o  5  tys. kg, to są 

zobow iązani p rzy jś ć  do nas i  p o ­

m agam y im  w w ypełn ien iu  tego  

wniosku i przesyłam y do A g e n c ji 

Rynku R o ln ego . Trzeba liczy ć  na 

szczęście , że nasze w ładze c o ś  

wywalczą i n ie  będzie sankcji - ma 
nadzieję kierownik.

Jeżeli Polska nie otrzyma do­

datkowej kwoty, to rolnikom po­
zostaje tylko dokupić limitu od 
tych, którzy jej nie wykorzystają. 
Można ją także użyczyć. - Jeżeli 

dostawca nie wykona kwoty m lecz­

ne j w roku kwotowym, a wykona 

70 % , to  pozostałą  ilo ś ć  - 30 p ro ­

cen t m oże d a ć  w użyczenie - radzi 
kierownik. Użyczenie nie może 
trwać dłużej niż 3 lata. Problem 
w tym, że ceny kwot są za wyso­
kie. Za 1 kg limitu trzeba zapłacić 
od 1 do 1,20 zł. Jest niewielu sprze­
dających, a kupujących bardzo 
dużo. Dokonując transakcji musi­
my pamiętać, że kwotę możemy 
nabyć tylko od producenta z woje­
wództwa wielkopolskiego. (era)

l  W  c i e p l e  d o m o w e g o  o g n i s k a

C e n tru m  P ro d u k tó w  N a fto w yc h
A u to ryzo w a n y  D ystryb u to r 

O leju  O p a ło w e g o  
Polskiego K o n ce rn u  

N aftow ego O R L E N  S .A .

ul. M oniuszki 33, 
Ja ro c in  
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“CICHY LAS” NA POLOWANIU W SCHLUCHTERN

U s t r z e l i l i  2 7  d z ik ó w
Myśliwi ze stowarzyszenia “Cichy las” wrócili z Niemiec z niezłym 
łupem. Teraz przygotowują się do wielkiego balu charytatywnego.

PODCZAS POLOWANIA W SCHLUCHTERN myśliwi z Jarocina upolowali 27 dzików

Członkowie stowarzyszenia 
sympatyków ochrony środowiska 
i łowiectwa powiatu jarocińskie­
go “Cichy las” z siedzibą w Wita- 
szycach wyjechali na kilkudniowe 
polowanie do Niemiec na zapro­
szenie myśliwych ze Schliichtem.
- Wszyscy otrzym aliśm y niezw y­

k le ważne dokum enty  - l ic e n c ję  

m iędzynarodow ą, z k tórą  m ożna  

je ź d z ić  p o  całym  św iecie  o raz n ie ­

m ieck ie  leg itym a cje , k tóre  m ają  

w szyscy m yś liw i n iem ieccy . Są  

on e  bezterm inow e i obow ią zu ją  

na p ię ć  w jazdów - mówi Czesław 
Przedpełski, prezes stowarzysze­
nia. - Jesteśmy członkam i ich  s to ­

warzyszenia i  jed n ą  z p ierw szych  

tak licznych grup, która  posiada te 

upraw nienia. W  każdej ch w ili m o ­

żemy, p o  wykupieniu licen c ji, p o ­

je c h a ć  tam i po low ać.

Do Schliichtem wyjechało 
trzynastu myśliwych. Jarociniacy 
podkreślają, że Niem cy bardzo 
o nich dbali, gościnnie i życzliwie 
ich przyjęli. Po polowaniach od­
bywały się spotkania biesiadne.
- Po low a n ie  w yglądało w ten spo ­

sób, że m yśliw i s ta li na wyznaczo­

nych stanow iskach, a nagonka, 

czy li ludzie, którzy p o m a g a li nam  

w polow an iu , ubran i w jaskraw e  

ubrania, żeby by li bardziej w idocz­

ni, ch od z ili p o  lesie i  ro b ili hałas. 

Zw ierzyna płoszyła się i p rzeb ie ­

ga ła . W tedy  m y ś liw i o d d a w a li 

strzały - opowiada Damian Prze- 
stacki, członek stowarzyszenia 
“Cichy las” .

Jarociniakom bardzo się spodo­
bał niemiecki sposób polowania.
- U  n ic h  p o lu je  s ię  z a m b o n  lu b  

z zasiadek. To u nas, w P o ls ce  d o ­

p ie ro  się po jaw ia  - opowiada Wie­
sław Krawczyk. - M yśliw i siadają  

na am bonach  i siedzą tam p rzez  

kilka godzin , podczas kiedy n a ­

gonka  ch od z i i  nagan ia  z różnych  

k ie ru n k ó w  z w ie rz y n ę . J e s t to  

m oim  zdaniem  dosyć d ob ry  s p o ­

sób  p o lo w a n ia . M y ś liw y  s o b ie  

spoko jn ie  siedzi, obserw u je  o to ­

czen ie, zw ierzynę i m a m o ż liw o ­

ś c i b a rd zo  p re cy z y jn e g o  i  b e z ­

p ie c z n e g o  o d d a n ia  s trza łu , c o  

w naszych sposobach  p o low a n ia  

często je s t  n iem ożliw e. Z w ie rzy ­
na porusza  s ię szybko, tam p o ru ­

szała s ię w oln ie j. Prawie każdy 
naganiacz w Niemczech chodzi 
z psem. Jarocińskim myśliwym 
spodobała się również dbałość
0 oprawę polowania. Na jego  
rozpoczęcie i zakończenie od­
grywane są odpowiednie sygna­
ły. W  za leżności od rodzaju 
ustrzelonej zwierzyny, oddawane 
są stosowne sygnały, np. śmierć 
dzika lub śmierć samy.

Członkowie stowarzyszenia 
“Cichy las”  ustrzelili 27 dzików. 
Królem polowania został prezes 
stowarzyszenia, Czesław Przed­
pełski, który ustrzeli! aż pięć sztuk. 
- Jed en  z k o le g ó w  zyskał m ia ­

n o  “ O k o  o r ł a ” . S ta ł na a m b o ­

n ie  i  wskazywał niem ieckiem u m y­

śliw em u zwierzynę, naprow adzał 

go. N ie m ie c  p o  ra z  p ie rw szy  z a ­
s t r z e lił  ty le  dzików . Jak  zszedł 

z am bony , s t ra c ił  p rz y to m n o ś ć

1 upadł. Nasz kolega o cu c ił g o  i  p o ­

m óg ł mu d o jś ć  d o  siebie. N iem iec  

opow iadał późn ie j, że ten P o la k  

u ra tow a ł m u ży c ie  - opowiada 
Czesław Przedpełski.

W  trakcie wizyty przeprowa­
dzone zostały również rozmowy 
oceniające dotychczasową współ­
pracę oraz dotyczące jubileuszu 
istnienia Jarocina. - S trona  n ie ­

m iecka  zam ierza  s ię w łączyć w te 

obchody. W  m aju  ma p rzy je ch a ć  

ze S c h l i ic h te m  g ru p a  i w tedy  

om ów im y  nasze dalsze za m ie rze ­

n ia  - mówi Stanisław Martuzal- 
ski, Przewodniczący Rady M iej­
skiej w Jarocinie, członek “Ciche­
go lasu” . Stowarzyszenie liczy 
siedemnaście osób. Powstało 
w ubiegłym roku. - W  pa źd z ier­

n iku u b ieg łego  roku na 5 0 -le c ie  

związku myśliwych w S ch liich tem  

za proszono rów nież g ru p ę  m yś li­

wych z p ow ia tu  ja ro c iń s k ie g o  - 

wspomina Stefan W iśniewski, 
sekretarz stowarzyszenia. Niem­
cy zaproponowali jarociniakom 
nawiązanie współpracy. - C h c ie ­

liśm y ją  na w ią za ć na bazie  kół 

łow ieck ich  z terenu pow ia tu  ja r o ­

c ińsk iego, a le  s ię n ie  udało. K oła  

ja k o ś  n ie  m ogły  s ię d oga d a ć, c o  

Z tym  fa n te m  z r o b ić  - mówi Ste­
fan Ogrodowczyk, wiceprezes 
stowarzyszenia. - Lu d zie  s ię ba li, 

że N iem cy  przy jadą  i nam  wszyst­

ko wystrzelają. Odbyły s ię c z te ry  

z e b ra n ia  w szys tk ich  k ó ł z p o ­

wiatu, a le  b ez  skutku. D la te g o  

w kilkanaście  osób  utw orzyliśm y  

nasze stowarzyszenie.

Podczas spotkania członków sto­
warzyszenia “Cichy las” , podsumo­
wującego wyjazd do Schliichtem, 
omówiono również kwestie doty­
czące dwóch najbliższych zapla­
nowanych imprez - zabawy sylwe­
strowej oraz balu charytatywnego. 
Odbędzie się on 4 lutego w Słupi. 
W  imprezie weźmie udział ok. 250 
osób. Bilet będzie kosztował 170 
złotych od pary.

ANNA KOPRAS-FIJOŁEK

Chrzest w Schliichtem
Damian Przestacki, członek “Ci­
chego lasu", przeszedł podczas 
pobytu w Niemczech chrzest my­
śliwego. - Polegał on na tym, że 
każdy z kolegów myśliwych dal mu 
raza specjalnym kordelasem w pewną 
część ciała. Oprócz tego znaczo­
no symboliczny krzyż na czole i na 
policzku - opowiada Stefan Ogro­
dowczyk, wiceprezes stowarzysze­
nia “Cichy las”.
Chrzest przeszedł tylko Damian 
Przestacki, ponieważ właśnie pod­
czas pobytu w Niemczech zastrze­
lił pierwszego w życiu dzika. - Je­
stem myśliwym już dwa lata. To było 
wyjątkowe przeżycie. Dwa lata po­
lowałem na zwierza i dopiero tam 
dane mi było ustrzelić zwierzynę 
- mówi Damian Przestacki. Tego sa­
mego dnia został również królem 
polowania. Odniósł więc podwójny 
sukces.

NO CLEG , TR E N IN G  LUB O D P O C ZY N E K
W  R O SZK O W IE

Schronisko jak hotel
Ładne pokoje, atrakcyjne po­

łożenie, świetlica pozwalająca 
organizować konferencje - to za­
lety schroniska, które otwarte zo­
stało w Roszkowie.

W łaścic ie lem  i zarządcą 
schroniska jest Stowarzyszenie 
“ Szkoła - Rodzina - Gmina” . 
- W yposa żen ie  je s t  ta k ie , ja k  

w d obre j klasy hotelu  - mówi Ha­
lina Ulke, skarbnik stowarzysze­
nia. Przy schronisku znajduje się 
boisko do gry w siatkówkę i ko-

ukowe. Liczym y na każdą złotów ­

kę - dodaje Halina Ulke.
Schronisko jest całoroczne. 

Noclegi kosztują od 20 do 30 zł. 
Najtańszy jest pokój bez łazien­
ki, najdroższy ten, w którym jest 
również aneks kuchenny. Więk­
sze grupy osób i ci, których po­
byt będzie trwał dłużej niż jedną 
dobę, mogą liczyć na upusty, na­
wet do 50 % . - Nasza oferta  je s t  

atrakcyjna rów nież d la f irm  i in ­

stytucji, które chciałyby u nas o r-

POKOJE W SCHRONISKU
zostały ładnie i nowocześnie 
wyposażone. Dodatkowym 
atutem jest położenie 
obiektu - przy lesie.

szykówkę, jest las, więc warun­
ki do wypoczynku świetne.

W  nowym obiekcie znajdu­
je  się czternaście pokoi - dwu-,' 

trzy- i czteroosobowych i jed­
na “jedynka” . Część z nich jest 
z łazienkami. - Są też łazienk i 

zbiorow e. W  każdym p ok o ju  je s t 

czajn ik  i  radio. M am y jed en  p o ­

k ó j p rzystosow any d o  p o trz e b  

osoby n iepełnospraw nej - mówi 
skarbniczka.

Obecnie w schronisku jest 
17 miejsc noclegowych, a od 
stycznia będzie ich 42. Zarobio­
ne z wynajmu pieniądze przezna­
czone zostaną na cele statutowe 
stowarzyszenia, w których zapi­
sane jest wspieranie działalności 
edukacyjnej, wychowawczej 
i opiekuńczej szkoły. - Liczym y  

na frekw en cję . S ch ron isk o  ma  

w spółpracow ać z naszą szkołą, 

k tóra  je s t n iepubliczna. P row a ­

dząc je , chcem y pozyskiw ać środ­

ki na rzecz dzieci. Chcem y o rg a ­

n izow ać wycieczki, pozalekcyjne  

za jęcia  edukacyjne i sportow e, 

doposażyć szkołę w p o m o ce  na-

gan izow a ć ja k ie ś  spotkania czy 

szko len ia  - podkreśla Halina 
Ulke. W  budynku znajduje się 
świetlica wiejska, w której mogą 
odbywać się narady. Jest również 
zaplecze kuchenne i możliwość 
skorzystania z cateringu. - B a r­

dzo liczę  na to, iż schron isko bę­

dzie p ra co w a ć  intensywnie, bę­

dzie m ia ło  duże ob łożen ie , b o ­

w iem  o d  efektów  fin a n sow ych  

zależy w znacznej m ierze skutecz­

n ość podejm ow anych przez szko­

łę działań - mówi Maciej Mazu­
rek, dyrektor N iepublicznej 
Szkoły Podstawowej w Roszko­
wie. Podkreśla, że zamiarem sto­
warzyszenia, organu prowadzą­
cego zespół szkolno-przedszkol- 
ny i rady sołeckiej jest stworze­
nie w Roszkowie dynamicznego 
kompleksu edukacyjno-tury- 
stycznego.

Wkrótce przy schronisku po­
wstanie bieżnia lekkoatletyczna.

- Chcem y stw orzyć rów nież ja k  

najlepsze m ożliw ości i  w arunki 

p o b y tu  d la  g ru p  s p o r to w y ch

- dodaje Maciej Mazurek. <akf)
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W  SPO TK A N IE  OPŁATKOW E PR A C O W N IK Ó W  
C ZYTELN IK Ó W

Koncert w bibliotece
Spotkanie z Barbarą Mossor 

- Wilińską z Poznania zostało 
zorganizowane w Bibliotece Pu­
blicznej w Jarocinie w środę 14 
grudnia. Połączono je  z opłat­
kiem dla pracowników, również 
tych emerytowanych, oraz czy­
telników. Zaproszona artystka 
specjalizuje się w popularyzacji

im preza m ogła  się od być dzięki 

p om ocy  W ojew ódzkiej B ib lio tek i 

Publicz/iej w Poznan iu , k tóre j j e ­

steśmy bardzo wdzięczni. K orzy ­

s ta ją c  z oka z ji życzę państwu, 

aby te święta, w których  atm os­

fe rę  w prow adził nas tak p iękn ie  

nasz dzisiejszy gość, były spokoj­

ne i radosne - mówił dyrektor

PODCZAS SPOTKANIA OPŁATKOWEGO w jarocińskiej bibliotece 
Barbara Mossor - Wilińska grała m.in. na lirze korbowej

nieznanych tradycji, pieśni, tań­
ców. Organizuje warsztaty i spo­
tkania. Śpiewa odnalezione utwo­
ry, a jednocześnie akompaniuje 
sobie na mało znanych instru­
mentach, takich jak choćby lira 
korbowa. Z zapomnianymi pie­
śniami bożonarodzeniowym i 
oraz tradycjami mogli zapoznać 
się również jarociniacy. - K o lę ­

dami w daw nej P o ls ce  nazywa­

no słowiańskie, św ieckie p ieśn i 

Życzące. Chłopcy, m łod z i m ęż­

czyźni ch od z ili wtedy o d  gosp o ­

darstwa do gospodarstw a i wy­

śp iew yw ali j e  d om ow n ik om , 

szczególn ie gospod arzow i i d o ­

rastającym  pannom . Z  czasem  

nazwą tą zaczęto ok reś lać także 

utwory bożonarodzeniow e. Było 

to około  X V I  - X V I I  wieku. Wątki 

z obu gatunków  zaczęły się na­

wzajem p rzen ika ć  - opowiadała 
Barbara Mossor - Wilińska.

Była to okazja do nauczenia 
się przy kawie i piernikach jednej 
2 pieśni bożonarodzeniowych, 
izw. apokryficznych. - Dzisiejsza

Wiesław Sieciński na zakończenie 
spotkania. Zachęcał wszystkich do 
włączenia się w obchody 750- 
lecia Jarocina. - P ro g ra m  cały  

czas je s t otw arty na wasze p ro ­

p o zy c je . Ten ju b ile u s z  to  je s t  

p rzec ież  nasza w spólna sprawa 

-  podkreślił dyrektor.
Barbara Mossor - Wilińska 

dziękując za spotkanie zachęca­
ła do pielęgnowania reliktów 
gwarowych, szczególnie tych za­
chowanych w piosenkach i przy­
śpiewkach. - Gdyby ktoś znał ta ­

kie osoby, to  prosiłabym  o  kon­

takt, np. poprzez m iejscow ą j a ­

rocińską b ib lio tekę. Uważam, że 

pow inniśm y zadbać o  to, aby to 

dziedzictw o zostało zachowane, 

ch o c ia ż b y  z m yślą  o  naszych  

dzieciach  i  wnukach - apelowała 
artystka. Uczestnicy byli za­
chwyceni odmienną formą spo­
tkania opłatkowego. Szczegól­
nie mało znane instrumenty zro­
biły wrażenie na czytelnikach 
biblioteki.

(Is)

Mikołajki w Roszkowie

Do przedszkola w Roszkowie zawitał św. Mikołaj. Maluchy 
"to się ucieszyły. Wszystkie dzieci otrzymały upominki, a póź-bardzi _ 

niej wspólnie się bawiły. (akf)

DWUNASTA WIGILIA CHÓRU “BARWICKIEGO”

P ie r w s z y  o p ła t e k
W  sobotę 10 grudnia na wspól­

nej wieczerzy wigilijnej spotkali 
się przedstawiciele władz gmin­
nych i powiatowych oraz członko­
wie Chóru Mieszanego im. Kazi­
mierza Tomasza Barwickiego. Za­
brakło jedynie sponsorów zespo­
łu. Było to już dwunaste spotka­
nie opłatkowe. Wieczerzę poprze­
dził krótki koncert kolęd. Później 
życzenia złożyła prezes chóru 
Emilia Zdrojowa. Specjalne po­
dziękowanie za lata współpracy, 
a szczególnie za wystawy organi­
zowane z okazji kolejnych jubile­
uszy, otrzymał kustosz Muzeum 
Regionalnego w Jarocinie - Euge- 

| niusz Czarny, który wkrótce od-0
1 chodzi na emeryturę. - Ja wamm
3 dziękuję, b o  pierw sze w ielkie zb io- 

£ ry otrzym ałem  właśnie dzięki chó­

rowi, od  rodziny Barwickiego z C h o ­

d zieży  -  powiedział Eugeniusz 
Czarny. Podziękowanie skierowa­
no również dla restauracji “ Klubo­
wa” , w której zazwyczaj na oficjal­
nych uroczystościach spotykają się 
chórzyści. Tradycją chóru jest tak­
że to, że kwiaty i specjalnie przy­
gotowane zdjęcie otrzymuje każ­
dy, kto ukończy 80 lat. W  tym roku 
taki wiek osiągnęła Janina Joachi-
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UPOMINEK w czasie wigilii 
otrzymała Janina Joachimiak, 
która w tym roku ukończyła 80 lat

miak.
Życzenia chórzystom złożyli 

m.in. starosta Sławomir Wąsiew- 
ski i burmistrz Adam Pawlicki. 
Prezes Emilia Zdrojowa podkreśli­
ła, że przyszły rok jest jubileuszo­
wym. Zespół obchodzi bowiem 
115. rocznicę powstania. Jubileusz 
został zainaugurowany 10 listopa­
da. Główne uroczystości planowa­
ne są na 12 listopada 2006 roku. 
Wcześniej jednak śpiewacy, zgod­
nie z wieloletnią tradycją, spotkają 
się na początku marca, w imieni­
ny założyciela - Kazimierza Bar­
wickiego. W  obchody jubileuszu 
włączony zostanie także III Inte­
gracyjny Zjazd Chórów W oje­
wództwa Wielkopolskiego, który 
odbędzie się na początku łipca. - Cze­

ka nas ciężka praca . Pa n  dyrygent 

nikom u n ie  odpuści - zażartowała 
na koniec Emilia Zdrojowa.

Później wszyscy zasiedli do 
wspólnej wieczerzy. Były trady­
cyjne potrawy postne: karp sma­
żony, kapusta z grzybami, pierogi 
z kapustą. Na zakończenie dyry­
gent Kasper Ekert wzniósł toast za 
pomyślność chóru. Sobotnie spo­
tkanie chóralne było także okazją 
do wspólnego kolędowania, (isj

http://www.gj.com.pl
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Z KOLĘDĄ W ŻERKOWIE

G w i a z d k a
n a  1 2 0  g ł o s ó w

Trzy dni trwał kolejny Bożonarodzeniowy Przegląd Artystyczny Dzieci 
“Gwiazdka 2005” zorganizowany w Żerkowie. Wzięło w nim udział 
ponad 120 małych artystów.

W  ciągu dwóch pierwszych dni 
wystąpiły dzieci w młodszej kate­
gorii - od przedszkolaków do trze­
cioklasistów. Trzeciego - uczniowie 
klas od czwartej do szóstej. Każdy 
uczestnik przeglądu prezentował 
wiersz lub fragment prozy związa­
nej z Bożym Narodzeniem i wyko­
nywał kolędę, pastorałkę bądź inną 
świąteczną piosenkę. - Ja pow ie ­

działem wierszyk “ Boże drzewko "  

- opowiadał 9-letni Łukasz Kraw­
czyk z Żerkowa. - B abcia  m i g o  

powiedziała. M ów ił g o  m ó j dziadek, 

jeszcze ja k  chodził do szkoły. O d  

czterech la t ju ż  n ie  żyje.
Wierszyka od babci nauczyła 

się również Jolanta Drzewiecka

ANGELIKA ŚPITALNIAK
otrzymała nagrodę przyznaną 
przez “Gazetę Jarocińską”

z Lgowa. - Babcia , Janina D rz e ­

w iecka ma ju ż  90 la t - powiedzia­
ła dziewczynka.

Występy oceniało jury w skła­
dzie: polonistka Ewa Kubala, dy­
rektor Miejsko-Gminnego Ośrod- 
ka Kultury w Żerkowie Jan Góral­
czyk oraz prezes chóru “ Lutnia” 
Jan Bogdański. - W  tym roku m ie ­

liśm y rekordow ą ilo ś ć  w g ru p ie  

młodszej. Przesłuchaliśm y 84-ech  

wykonawców. Jeś li chod zi o  recy ­

tacje, myślę, że p an ie  nauczycie l­

k i i  r o d z ic e  p o w in n i  z w r ó c ić  

większą uwagę na to, by dzieci rze­
czywiście recytowały wiersze, żeby 

się bardziej przyłożyły do tego - po­
wiedział Jan Bogdański.

D zieci bardzo przeżyw ały 
swój udział w gwiazdkowym prze­
glądzie. - Cieszę się, że dz ieci tak 

ch ę tn ie  w ystępują. S z cz e g ó ln ie  

m aluchy n ie  krępują się, sponta ­

n iczn ie  reagują. P rzy jem n ie  było 

p o s łu ch a ć  naw et tych recy tacji, 

które n ie  były takie, ja k ie  b y ć  p o ­

w inny, a le  w tym  tkw i ich  u rok

- podkreśliła Ewa Kubala.
Najczęściej wykonywanymi 

kolędami były: “ Pójdźmy wszyscy 
do stajenki” , “ Dzisiaj w Betle­
jem ” , “ Przybieżeli do Betlejem” 
i “ Lulajże Jezuniu” . W  repertuarze 
przygotowanym przez uczestni­
ków przeglądu znalazły się też 
mniej znane, ale równie piękne 
piosenki, takie jak “ Maleńka mi­
łość” , “ Bosy pastuszek” , “ W igilij­
ny stół” , “Chojka” czy “ Wigilia” .

Wszystkie dzieci otrzymały po 
swoim występie dyplom i maskot­
kę. Podczas oczekiwania na wer­
dykt jury dzieliły się swymi wra­
żeniami związanymi ze zbliżają­
cym się Bożym  Narodzeniem.
- Czekamy na święta, bo  dostan ie­

my prezenty - stwierdziła Weroni­
ka Szyba. Przyznała, że sama też 
szykuje upominki dla rodziców, 
ale... to na razie tajemnica, co do­
staną.

LAUREACI II BOŻONARODZENIOWEGO PRZEGLĄDU 
ARTYSTYCZNEGO DZIECI "GWIAZDKA 2005"

W kategorii dzieci młodszych - od przedszkolaków do kl. III
I miejsce - Krzysia Pawlaczyk
II miejsce - Laura Andrzejewska, Angelika Śpitalniak
III miejsce - Alicja Mądra, Kasia Pohl
Wyróżnienia: Paulina Janowska, Jasiu Stróźyk, Katarzyna Szeps, Mikołaj 
Jóżwiak, Tymek Ekert, Asia Janiszewska, Ola Rybacka, Marta Bajaczyk, Zosia 
Ekert, Weronika Stefaniak

W kategorii dzieci starszych - od kl. IV do VI
I miejsce - Agata Zaremba 
II-miejsce - Marta Latosińska
III miejsce - Estera Steinmetz, Kasia Matysiak i Agnieszka Stachowiak

JUBILEUSZOWY KONKURS W ŚMIEŁOWIE

Prawdziwie 
kulturalna uczta

Po raz piąty zorganizowany zo­
stał powiatowy konkurs “W  Śmie- 
łowie jak w Soplicowie” .

W  kolejnych mickiewiczow- 
. skich potyczkach spotkało się 

osiem dwuosobowych drużyn 
z gimnazjów: nr 1, 3 i 5 w Jaro­
cinie, w Jaraczewie, Cielczy, 
Żerkowie, Golinie i Witaszy- 
cach. Konkurs zorganizowały 
Krystyna Kałmucka, nauczy­
cielka z Gimnazjum nr 5 w Ja­
rocinie oraz Iwona Nowicka z gim­
nazjum w Woli Książęcej. W ie­
dzę uczniów oraz prezentacje 
oceniało jury w składzie: Laura 
Paluszkiewicz - członek Komi-

Podsumowując kolejny, jubi­
leuszowy konkurs przewodni­
cząca jury, Laura Paluszkiewicz 

podkreśliła perfekcyjną znajo­
mość “Pana Tadeusza” . Pochwa­

liła również organizatorki.
Pierwsze miejsce zdobyła 

drużyna z gimnazjum nr 1 w Ja­
rocinie, drugie - reprezentacja 
z Witaszyc, a trzecie - uczniowie 
z Żerkowa. Nagrody książkowe 
dla laureatów ufundowały Wy­
dawnictwa Szkolne i Pedago­
giczne. Pozostali uczniowie 
otrzymali nagrody pocieszenia 

- różnego rodzaju książki dla 
szkół.

JEDNO Z ZADAŃ polegało na zaprezentowaniu przygotowanej 
wcześniej scenki

tetu Okręgowego Olimpiady Ję­
zyka Polskiego, Aleksandra Pi­
larczyk - zastępca redaktora na­
czelnego “Gazety Jarocińskiej” 
oraz Maria Bartczak - metodyk 
z Pleszewa.

Najpierw uczniowie wyka­
zyw a li się w iedzą na temat 

“ Pana Tadeusza” oraz jego ada­
ptacji filmowej. Trzeba było od­
powiedzieć m.in. jakie przy­
domki miał Gerwazy, jakie grzy­
by zbierano podczas grzybobra­
nia, wymienić gości i gospoda­
rzy w Soplicowie. Po dwóch se­
riach pytań - łatwiejszej i trud­
niejszej, nadszedł moment pre­
zentacji scenek z “ Pana Tade­
usza” , wcześniej przygotowa­
nych przez poszczególne druży­
ny. Jedno z kolejnych zadań po­
legało na odgadnięciu, z której 
księgi pochodzi wysłuchany 
fragm ent “ Pana Tadeusza” . 
Trzecia część konkursowych 
zmagań dotyczyła zw iązków 
M ickiewicza z Wielkopolską. 
Na zakończenie uczniowie mieli 
napisać kilka zdań podziękowa­
nia dla wieszcza za epopeję na­
rodową.

\ J

W  przerwach utwory muzy­
ki romantycznej zaprezentowa­
li uczniowie Państwowej Szko­
ły Muzycznej Pierwszego Stop­
nia w Jarocinie. Młodzież z gim­
nazjum w Woli Książęcej, pro­
wadząc poloneza, zaprosiła 

wszystkich na obiad i słodki po­
częstunek.

Konkurs uatrakcyjnił pokaz 
mody. Piętnaście wspaniałych 
strojów, w stylu epoki roman­
tycznej, wypożyczono specjal­
nie na tę okazję w Teatrze im. 
W ojciecha Bogusław sk iego 

w Kaliszu.
Słów uznania dla organiza­

torek nie kryli również rodzice 
uczniów. - M yśla łam , że spędzę 

ten czas w sam ochod zie , czeka ­

ją c  na m o ją  p oc ie ch ę . N ie  p rzy ­

p u s z cz a ła m , że s p o tk a  m n ie  

taka k u ltu ra ln a  uczta. Szkoda  

ty lko, że władze n ie  skorzysta ­

ły z zaproszen ia  i  n ie  p rzy jech a ­

ły d o  Śm iełow a. N ie  za oferow a ­

ły też d o  te j p o ry  żadnej p o m o ­

cy  fin a n s o w e j - skomentowała 
mama jednego z uczestników 

konkursu.
(akf)
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Karierę zaczęli już jako dzieci. Od nagrania scen do filmu. Teraz grają pierwsze skrzypce na 
scenie politycznej. Lech i Jarosław Kaczyńscy są dziś najbardziej popularnymi bliźniakami 
w kraju.

EWA ANDERSZ-WANAT 
ADRIANA WOŁOWICZ
Matka braci Kaczyńskich -  Ja­

dwiga -  wspominając dzieciństwo 
swoich synów, mówi o nich „nie­
znośne urwisy”. Koledzy nie za­
przeczają, że w liceum Lech i Jaro­
sław palili papierosy, uciekali 
z lekcji i uczestniczyli w bójkach 
-jak wszyscy chłopacy. Przed ba­
lem maturalnym wzięli udział 
w małym „przestępstwie”. Razem 
z kolegami postanowili wykraść za­
mknięte w kantorku jedzenie oraz 
alkohol. Ponieważ bracia Kaczyń­
scy byli najmniejsi, tylko im uda­
ło się przedostać przez małe okien­
ko do pomieszczenia. Później, ra­
zem z przyjaciółmi, urządzili so­
bie imprezę. Nawet milicja nigdy 
nie doszła do tego, kto był sprawcą 
licealnej kradzieży. Lech i Jaro­
sław imponowali jednak przyja­
ciołom encyklopedyczną wiedzą 
i inteligencją. Lech był humanistą, 
Jarosława natura obdarzyła umy­
słem ścisłym. Ponieważ chodzili do 
różnych klas, a potem także do róż­
nych szkół, jak wszyscy bliźniacy 
często zamieniali się „rolami” -  je­
den zaliczał za drugiego przedmio­
ty. z których był lepszy. Na stu­
diach Lecho­
wi zdarza­

ło się wychodzić przez okno z ćwi­
czeń lub zajęć, które uznał za mało 
interesujące. Razem z kolegami 
udawali się wtedy na kawę do Ha- 
rendy, na węgierskie wino do Fu- 
kiera lub do Szwajcarskiej na 
piwo. Jarosława zawsze uznawano 
za człowieka porywczego, awan­
turniczego i to jego podejrzewano 
o wszystkie szkolne wybryki. Lech 
uważany jest po dziś dzień jako 
człowiek stonowany, przewidy­
walny, skory do negocjacji. W po­
lityce bracia Kaczyńscy są cały 
czas postrzegani według tego sche­
matu. Wszystkim przyjaciołom, 
współpracownikom i rodzinie zna­
ne jest legendarne już roztargnie­
nie Lecha. Wiele lat temu wybrał 
się z bratem Jarkiem oraz przyja­
cielem do restauracji, a gdy przy­
szło do płacenia rachunku, okaza­
ło się, że żaden z nich nie ma pie­
niędzy. Dziś potrafi założyć buty 
nie od pary, na biurku ma zawsze 
„artystyczny nieład", na co najczę­
ściej narzekała szefowa jego biura 
w gabinecie prezydenta Warszawy.

Bracia są bardzo ze sobą zżyci. 
Choć uważają się za ludzi z du­
żym poczuciem humoru, wiado­
mym jest. że Lech nie znosi dow­
cipów na temat swojego brata. 
Mówi się, że niedocenienie Jaro­
sława jest jedynym kompleksem 
prezydenta. Lech lubi jednak opo­
wiadać niestworzone historie, 
zmyślać, wkręcać innych, aby 
potem patrzeć na ich reakcję.

Córka Marta często daje się nabie­
rać na absurdy ojca, żona Maria ma 
jednak na to sposób: kiedy już nie 
wie, czy mąż mówi prawdę, każe 
mu przysięgać. Jarosław nie zało­
żył rodziny. Mieszka z matką na 
warszawskim Żoliborzu. '

Ostatnio popularne stały się 
dowcipy o Kaczyńskich. Polskę 
nazywa się teraz „Kwaczystanem”, 
w którym można zrobić „kwarie- 
rę”. W intemecie można się poro­
zumiewać za pomocą komunika­
tora „Kwadu-Kwadu”, albo „kwa- 
pować” na wrogów, aby policja 
mogła im założyć „kwajdanki” 
i „kwaganiec”.

Lech z żoną oraz bratem uwiel­
biają aktywny wypoczynek. Pły­
wają łódkami, wpław, a także or­
ganizują sobie wypady rowerowe. 
Święta Bożego Narodzenia także 
spędzają wspólnie. Ulubioną po­
trawą rodziny Lecha są kutia i karp 
w galarecie. Jak będzie w tym 
roku? Czy rodzina Kaczyńskich 
zasiądzie przy wigilijnym stole już 
w pałacu prezydenckim, jeszcze 
nie wiadomo. Niespodzianką jest 
też prezent, jaki Lech dostanie od 
żony. Prezydentowa chciałaby pod 
choinkę szal.

W przeszłości.



N ik t  z  n a s  n ie  

m o ż e  s o b ie  

w y o b r a z ić  ro k u  

b e z  ś w ią t  B o ż e g o  

N a r o d z e n ia ,  b e z  

ż łó b k a  w  k o ś c ie le  

i n a jp ię k n ie js z y c h  

p o ls k ic h  k o lę d .

LIDIA SOKOWICZ

Szopki bożonarodzeniowe są 
różne: małe lub duże, wystawne lub 
skromne, tradycyjne bądź nowo­
czesne. Bywają uatrakcyjniane po­
przez elementy ruchome, tworzą­
ce swoiste widowisko. Wszystkie 
one jednak mają jeden wspólny cel 
- przybliżyć wiernym, zapisane na 
kartach Biblii, wydarzenia sprzed 
dwóch tysięcy lat. Mają pobudzać 
do refleksji i rozmyślania nad przyj­
ściem Chrystusa na s'wiat w ludz­
kiej postaci. Zachęcać do adoracji 
Jezusa narodzonego w żłobie. Od 
wielu lat żłóbki stały się również 
elementem dekoracyjnym w do­
mach. Miniaturowe szopki z figur­
kami stawiane są wtedy, obok cho­
inki. Mało kto zdaje sobie sprawę, 
że nie zawsze tak było...

W pierwszych latach chrześci­
jaństwa nie znano zwyczaju ob­
chodzenia świąt Bożego Narodze­

nia. Wiara chrześcijan skupiała się 
wokół prawdy, że ukrzyżowany 
Jezus żyje i my dzięki Niemu też 
zmartwychwstaniemy. Na naro­
dziny Jezusa Chrystusa zaczęto 
bardziej zwracać uwagę dopiero 
ok. IV wieku. Pierwsze udoku­
mentowane wzmianki o obcho­
dach tych świąt wspominają o 25 
grudnia 354 roku.

Tradycja budowy żłóbków 
jest jeszcze późniejsza. Przeka­
zy podają, że pierwsze szopki 
i żłóbki znane są, od V wieku, ale 
tak naprawdę zostały spopulary­
zowane dopiero w XIII wieku. 
Pierwszy żłóbek bożonarodzenio­
wy został zbudowany z polecenia 
św. Franciszka z Asyżu w roku 1223 
w miejscowości Greccio. „N asta ł 
dzień  radości, n a d szed ł cza s  w e­
sela. Z  w ielu  m iejscow ości zw o ła ­
no braci. M ężczyźni i kobiety z  ow ej 
krainy, pełn i rozradowania, w edług  
sw e j m ożn ości p rzy g o to w a li św ie ­
ce  i p o c h o d n ie  d la  o św ie tle n ia  
n ocy, c o  p r o m ie n is tą  g w ia z d ą  
o św iec iła  n ieg d y ś  w szystk ie  dn ie  
i la ta . W reszc ie  p r z y b y ł  ś w ię ty  
B oży i zn a la złszy  w szystko  p r z y ­
g o to w a n e , u jrza ł i u c ie szy ł się. 
M ian ow icie  n ago tow an o  żłóbek, 
p rzy n ie s io n o  sian o , p r z y p r o w a ­
dzon o  w ołu  i osła. U czczono  p ro ­
sto tę, w ysław ion o  ubóstw o. P o d ­
kreślono p okorę  i tak G reccio  s ta ­
ło  s ię  ja k b y  now ym  B etlejem . N oc  
sta ła  s ię  w idna ja k  dzień, rozkosz­
na d la  lu dzi i zw ierzą t. P rzyb y ł

rze sze  ludzi, c ie szą c  s ię  w  now y  
sposób  z  n ow ej tajem nicy. G łosy  
rozchodziły się p o łe s ie , a  ska ły  o d ­
p o w ia d a ły  ec h e m  n a  r a d o s n e  
okrzyk i ” - wspomina to wydarze­
nie Tomasz z Celano w „Życiory­
sie św. Franciszka”. Tym sposo­
bem św. Franciszek z Asyżu usta­
nowił nowy zwyczaj, który bardzo 
szybko rozprzestrzenił się po świę­
cie. Spory wkład w jego propago­
wanie miał zakon franciszkanów, 
zakładający klasztory w różnych 
miejscach, przenosił na nowe te­
reny również tradycję budowy 
żłóbka na Boże Narodzenie. Mia­
ło to służyć ukazaniu prawdy, że 
Chrystus narodził się w każdym 
miejscu i w każdym czasie. Stąd 
często wystrój żłóbków miał i ma 
do dzisiaj specyficzne elementy 
charakterystyczne dla kraju, w któ­
rym został zbudowany.

Za sprawą franciszkanów tra­
dycja budowy żłóbków dotarła 
także do Polski. Przez długi okres 
bardzo silnie związane były z ja­
sełkami. Dlatego najczęściej były 
to tzw. żywe szopki, w których znaj­
dowały się żywe zwierzęta, a w rolę 
pasterzy wcielali się ludzie. Z cza­
sem zwierzęta i ludzie zostali za­
stąpieni przez figurki. Dzisiaj nie 
ma chyba w Polsce kościoła, w któ­

rym na Boże Narodzenie nie budo­
wano by żłóbka. W niektórych ko­
ściołach franciszkańskich są one 
szczególnie okazałe, np. w Kato­
wicach - Panewnikach, Kalwarii 
Zebrzydowskiej czy w Wejhero­
wie. W Poznaniu najbardziej zna­
ny żłóbek powstaje co roku w ko­
ściele p.w. św. Franciszka przy pla­
cu Bernardyńskim.

P rze d  św ię tym  
F ra n c iszk iem ...

Wyobrażenia Bożego Naro­
dzenia z udziałem Maryi, Józefa, 
Dzieciątka w żłobie znane są jed­
nak już z najstarszych zabytków 
sztuki chrześcijańskiej. Scenę tę 
przedstawiały pierwsze rysunki 
w rzymskich katakumbach. Świę­
ty Franciszek z Asyżu wykorzy­
stał jednak najlepiej zakorzenione 
od wieków wyobrażenia i udało 
mu się rozprzestrzenić je na cały 
świat chrześcijański. Zwyczaj in­
scenizowania wydarzeń związa­
nych z Bożym Narodzeniem, two­
rzenia tzw. jasełek, był również 
znany już wcześniej. Wśród źródeł 
średniowiecznych znajdują się 
wzmianki o takich przedstawie­
niach, organizowanych znacznie 
wcześniej, z czasów przed św. 
Franciszkiem. W jednym z klasz­

torów benedyktyńskich nad Loarą 
(we Francji) już w XII wieku od­
grywano scenę przybycia Trzech 
Króli do żłóbka. Przedstawienie to 
odbywało się przy bramie opactwa. 
Zachowała się również wzmianka, 
że w jednym z kościołów we Wło­
szech, w Boże Narodzenie ustawia­
no przy jednym z ołtarzy żłób, 
a przy nim figurę Matki Bożej.

Zwyczaj obrazowego przedsta­
wiania narodzin Jezusa zrodził się 
z dwóch źródeł. Jednym z nich 
była chęć naśladowania uroczy­
stych nabożeństw odprawianych 
w dniu Bożego Narodzenia przez 
papieży nad relikwiami Żłobu Pań­
skiego. Według tradycji żłób ten 
odnaleziono w Betlejem w począt­
kach IV w. Dla całego świata chrze- 
ścijańskiego znaleziony wtedy 
przedmiot stał się bezcenną reli­
kwią. Żłób pokryto kosztowno­
ściami i umieszczono w Bazylice 
Narodzenia w Betlejem. W VII 
wieku przeniesiono relikwie do 
Rzymu, gdyż Ziemi Świętej zagra­
żały w tym czasie najazdy arabskie. 
Kilka lat po przeniesieniu Arabo­
wie zdobyli Jerozolimę. W Rzymie 
relikwie złożono w bazylice 
Santa Maria Maggiore, z którą już 
wcześniej łączyło się szczególne 
nabożeństwo do Maryi czuwającej

Do szczególnie okazałych 
należą żłóbki budowane 

w kościołach franciszkańskich. 
Na zdjęciu szopka w kościele 

św. Antoniego w Jarocinie 
- rok 2004



nad żłóbkiem. W tym miejscu re­
likwie pozostają do dziś'. Pięć pro­
stych deszczułek drewnianych 
tworzących kolebkę Zbawiciela 
miało kiedyś' długos'ć łokcia. Stop­
niowo jednak skracano je poprzez 
odlamywanie cząstek, które na­
stępnie rozsyłano po innych ko­
ściołach całego s'wiata. Kiedyś' 
deseczki tworzyły prawdziwy 
żłób. Dzisiaj przechowuje się je 
osobno. Gdy relikwie były jeszcze 
w całości, papież podczas uroczy­
stego nabożeństwa w dniu Boże­
go Narodzenia używał tego żłobu 
jako ołtarza, na którym składał 
Ciało Pańskie. Ten włas'nie zwy­
czaj naśladować zapewne próbo­
wano w innych świątyniach.

Drugim źródłem była potrze­
ba szukania dodatkowych środ­
ków, które przemawiałyby do wy­
obraźni prostych ludzi i pomagały 
wytłumaczyć im prawdy i tajem­
nice wiary. Umiejętność czytania
1 pisania w tych czasach znana była 
niewielu. Kościół starał się więc 
uczyć wiernych słowem. Obrzędy 
liturgiczne sprawowane były jed­
nak po łacinie i wierni niewiele
2 nich rozumieli. Stąd tak ważne 
stało się nauczanie za pomocą zro­
zumiałych dla wszystkich obra­
zów. Właśnie dlatego kościoły po­
krywano rzeźbionymi lub malowa­
nymi wyobrażeniami scen z histo­
rii Zbawienia lub żywotów świę­
tych patronów. Do prostych ludzi 
bardziej przemawiał plastyczny 
wizerunek Pana Zastępów zasia- 
dającego w majestacie lub groźne­
go diabła pożerającego dusze 
grzeszników. Chętnie uciekano się 
też do inscenizacji z udziałem czy 
to żywych aktorów, czy to ustawia­
nych figur. Motywy Bożego Naro­
dzenia musiały zajmować w nich 
sporo miejsca.

2  fra n c is z k a n a m i  
do  P o lsk i

Żłóbki bywały więc na pewno 
1 przed św. Franciszkiem. Ale su­
gestywny opis piorunującego wra­
żenia, jakie zrobiło franciszkowe 
nabożeństwo na wszystkich zebra­
nych, świadczy jednak, że nie były 
to sprawy szerzej znane. Św. Fran­
ciszek nie wymyślał więcc nicze­
go nowego. Potrafił jednak z wcze­
śniejszych wzorców zrobić lepszy 
nzytek i jednocześnie je rozpo­
wszechnić. Myśl Biedaczyny 
z Asyżu podjęli bowiem zaraz jego 
uczniowie - franciszkanie, którzy 
odtąd co roku powtarzali bożona­
rodzeniowe inscenizacje. Nie 
Wiadomo niestety, w jaki sposób 
1 Przez kogo był ulepszany i do­
pracowywany pomysł św. Francisz­
ka. Żłóbek przeniesiono wtedy pod 
dach kościoła, w pobliże ołtarza. 
Dodano mu brakujące postacie, 
a żywe istoty zastąpiono figurami. 
Zmiany były zapewne różnorod- 
ne- Zależały one bowiem od miej­
scowych stosunków i pomysłowo- 
Sc‘ konkretnych twórców.

Zakonnicy św. Franciszka wcze- 
snic dotarli też. do Polski. Nie wia­
domo jednak, czy od razu przynie-

z.e sobą ideę ustawiania żłóbka. 
u Pewno kładli szczególny nacisk

na oprawę nabożeństw bożonaro­
dzeniowych. To w kręgu francisz­
kańskim powstawały najstarsze 
polskie kolędy. Niektóre z nich 
śpiewane są po dziś dzień, np. 
“Anioł pasterzom mówił”. W pol­
skich zapisach średniowiecznych 
brak jednak wzmianek o żłóbkach. 
Dopiero w drugiej połowie XV 
wieku odnotowano, że we .Lwowie 
księża bernardyni (a więc zakon 
z rodziny franciszkańskiej) wysta­
wiali w swym kościele bardzo oka­
zały żłóbek. Były w nim piękne 
figury Dzieciątka i Maryi, jak rów­
nież żywe zwierzęta: wół i osioł. 
Żłóbek wzbudzał ogromne zainte­
resowanie. Do bernardynów scho­
dzili się ludzie z całego miasta. 
Działo się to jednak ze szkodą dla 
pozostałych kościołów, które tra­
ciły w ten sposób dochody z ofiar 
na tacę. Złożono więc na bernar­
dynów skargę u miejscowego ar­
cybiskupa. Wzmianka o konflik­
cie została zapisana w dokumen­
tach i dzięki temu wiadomo jest
0 żłóbku i całej sprawie. W tych cza­
sach żłóbek był jeszcze wielką
1 rzadką, wręcz wyjątkową atrakcją. 
Wynika z tego, że nie był to jeszcze 
wtedy w Polsce zwyczaj rozpo­
wszechniony.

W kolejnych dziesięcioleciach 
nastąpiła jednak radykalna zmia­
na. Bożonarodzeniowe insceniza­
cje nie tylko zostały rozpowszech­
nione, ale i wyszły poza mury fran­
ciszkańskich czy bernardyńskich 
klasztorów. Franciszkański po­
mysł wkrótce naśladowano we 
wszystkich świątyniach. Jędrzej 
Kitowicz w połowie XVIII wieku 
napisał o jasełkach: „kiedy nasta­
ły, nie wiem, jak jednak pamięcią 
sięgam, we wszystkich kościołach 
były używane”. Kitowicz wskazy­
wał również, że „Jasła i żłób są 
imiona jedną rzecz znaczące”. Opis 
żłóbków podany barwnie przez 
tego autora niczym prawie się nie 
różni od tego, co i dzisiaj spotyka­
my w naszych kościołach. Żłóbki 
urządzane przez zakony z rodziny 
franciszkańskiej stały się jednak 
bardzo wystawne. W ich kościo­
łach ożywiano niekiedy żłóbki 
wprowadzeniem elementów ru­
chomych. Podobało się to bardzo, 
ale zarazem rozpraszało ludzi. 
Dlatego biskup poznański książę 
Teodor Czartoryski surowo zaka­
zał używania w szopkach mecha­
nicznych dodatków.

Zwyczajem związanym z fran­
ciszkanami i Bożym Narodze­
niem, nie kultywowanym w in­
nych kręgach, jest ceremonia ko­
łysania Jezuska. Odbywała się nie 
w kościele bernardynów, lecz w sali 
przy furcie klasztornej. Nie była or­
ganizowana publicznie, ale tylko 
dla zakonników i zaproszonych, 
szczególnie zaufanych osób. Wy­
stawiano typowe figury żłobkowe: 
Maryję, Józefa i Dziecię w koły­
sce, którą uczestnicy kolejno ko­
łysali. przy śpiewie pobożnych 
pieśni. Również ten zwyczaj wy­
wodzi się z czasów znacznie wcze­
śniejszych, świadczy o tym staro­
polska pieśń „Pana Jezusowe dzie­
ciństwo kołysając”. Była ona zna­

na już w połowie XVI wieku, a więc 
dwa wieki przed Kitowiczem. Przez 
wieki żłóbek wrósł w obyczajo­
wość bożonarodzeniową. Z cza­
sem nawet przeniósł się z kościo­
łów do domów rodzinnych.

Choinka zam iast 
żłóbka

Nie u wszystkich jednak żłóbek 
wywoływał zachwyt. Protestanci, 
których oburzała wystawność ob­
rzędów katolickich i którzy odrzu­
cali święte obrazy czy wizerunki, 
w XVI wieku “wyrzucili” żłóbki 
ze swych świątyń. Ten krok pozo­
stawił jednak pustkę w sercach 
wiernych. Protestanci bardzo szyb­
ko znaleźli sposób na zastąpienie 
żłóbka. Wprowadzili do swych do­
mów choinkę. Zwyczaj ustawiania 
w Boże Narodzenie w domu przy­
strojonej świecidełkami choinki

znany był już w średniowieczu, ale 
nie odgrywał jeszcze wtedy waż­
niej roli. Dopiero protestanci roz­
powszechnili choinkę na szerszą 
skalę. Drzewko stało się dla nich 
symbolem świąt. Z czasem zaak­
ceptowali ją też i katolicy. Doko­
nało się to jednak późno, dopiero 
w XIX stuleciu. W domach obec­
nie jednocześnie współistnieją 
dwa nurty tradycji: protestancka 
choinka i ustawiany pod nią kato­
licki żłóbek.

Myśliciele Oświecenia trakto­
wali żłóbek jako „ciemną dziecina­
dę” dla prostaków. Nawet wielu 
księży, pragnąc iść z duchem postę­
powego czasu, wyrzekło się trady­
cyjnych obrządków i odstawiło ja­
sełkowe figurki do lamusa Również 
w bardzo katolickiej Polsce Kito­
wicz stwierdzał, że współczesne mu 
żłóbki „zdrobniały” w porównaniu

z tym, co pamiętał jeszcze z młodo­
ści. Kryzys ten spowodował znisz­
czenie wielu starych figur - najstar­
sze zabytki żłobkowe są dziś w ca­
łej Europie prawdziwą rzadkością. 
Ale gdy postępowi księża wyrzuca­
li jasełkowe rekwizyty na śmietnik, 
snycerze produkowali już nowe fi­
gury - wierni bowiem domagali się 
żłóbka. Stał się on jedynie cichszy i 
skromniejszy, bez barokowej wy- 
stawności czasów poprzednich.

W Polsce piękna żłobkowa tra­
dycja wydaje się dziś na szczęście 
niezagrożona. Warto więc w okre­
sie świąt wybrać się na spacer 
wspólnie z rodziną. W tym czasie 
wolnym od zwyczajnego pośpie­
chu można wejść do kościołów, 
aby zobaczyć żłóbki i patrząc na 
barwne figury choć chwilę spę­
dzić w skupieniu i zadumie nad 
Tajemnicą Bożego Narodzeniami

Niezależnie od wielkości i wystroju żłóbek ma pobudzać do refleksji nad 
narodzinami Jezusa (kościół pw. Chrystusa Króla w Jarocinie -1996  r.)

Podczas świąt Bożego Narodzenia warto z rodziną wybrać się do świątyń, aby zobaczyć 
przygotowane tam szopki (kościół pw. św. Antoniego w Jarocinie -1996  r.)
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W e d łu g  h in d u s k ic h  

w ie r z e ń  p ie r w s z y  

z  b l iź n ia k ó w  je s t  

d a r e m  lu d z i d la  

B o g a ,  d r u g i - B o g a  

d la  lu d z i.  J a r e k  

u ro d z ił s ię  p ie rw s z y , 

J a c e k  -  d z ie s ię ć  

m in u t  p ó ź n ie j.  Ic h  

ż y c ie  z d a je  s ię  

p o tw ie r d z a ć  

h in d u s k ą  re g u łę .

A le  j a  n ie  je s te m  J a re k  z Jackiem bardzo zżyci. Z drugiej JACEK świetnie pływa
Zewnętrznie są do siebie bardzo jednak strony bardzo się starają się JAREK nie lubi pływać. Mimo że 

podobni... - Już ty siące  lu dzi s ię  od siebie odróżniać. umie. Ale nie lubi wchodzić do
pom yliło , n a jczęśc ie j b io rą c  m n ie
za  J a rk a  i p r o s z ą c  m n ie  o  auto- JAREK lubi i umie pisać, stąd 
g r a f  - opowiada Jacek Kret. - Tak jego działalność dziennikarska na 
n a p r a w d ę  j e s t e ś m y  ta c y  s a m i łamach wszelakich czasopism,
- mówi Jarosław Kret. Podkreśla, dzienników oraz ostatnio wydana 
że bardzo ważną rolę odgrywa to. książka „Kret na pogodę”, 
w jaki sposób bliźniaki są wycho- JACEK używa pióra głównie do pod- 
wy wane. - Z azw ycza j rodzice trak- pisywania dokumentów, umów itp. 
tują bliźniaki ja k o  jedn ą  osobę i tak 
było z nami. W ychowyw aliśm y się  JAREK robi wspaniałe zdjęcia, jest JAREK ucieka od śniegu. Niena- 
w czasach, g d y  n ie było  dostępu  do  zapalonym fotografem (wkrótce widzi zimna, uwielbia tropiki. 
wielu towarów, pow iedzm y p ierw - wyda swój autorski album z Ziemi 
szego  luksusu - p ie lu ch  i tak  d a -  Świętej).
lej. N aw et ubrać nas nie było łatwo. JACEK potrafi obchodzić się tylko dowym,
W  zw iązku z  tym  jedn akow o  byli- z prostym aparatem cyfrowym, nie 
śm y ubierani i jedn akow o  trakto- mając pojęcia, co to jest przesłona. 
wani. Siłą rzeczy - opowiada zna-

P rze s ia d k i w w ózku
Z bliźniakami często jest tak, 

że przez to, iż od początku muszą 
rywalizować o pierś mamy, kola­
no taty, później są bardziej arnbit- 

JACEK kocha narty, góry. Cze- ne i lepiej sobie radzą w życiu. - To 
ka z utęsknieniem na zimę. pocąc za le ty  o d  wychowania. M oja mama  
się latem. W ubiegłym roku, lecąc na ty le  in teligen tn ie m nie w ycho- 
na Syberię, nie mógł doczekać się, w yw a la  z bratem , że  n ie sadza ła  
kiedy przespaceruje się w 35-stop- nas w wózku w  ten sposób , że  J a ­
m o w ym  mrozie ulicami Pavloda- rek m ia ł p r a w ą  s tro n ę , a  J a ce k

- lewą. Jednego dnia było  tak, dru ­
g ieg o  dn ia  - inaczej. N aw et d la te ­
go, żebyśm y się  tak rozw ija li, żeby  
każdy z nas m óg ł s ię  od k ręca ć  to

Tak samo jest w życiu zawo- w  jed n ą , to  w  dru gą  stronę, żeby
n ie m ie ć  sk rzyw ien ia  kręgosłu pa
- opowiada Jarosław Kret. Uwa-

JACEK jest biznesmenem, odno- ża, że postępowanie mamy było
si sukcesy w tej dziedzinie. bardzo mądre. Nie stwarzała bo­

ny ze szklanego ekranu bliźniak. JAREK ma dużą łatwość korzy- JAREK kompletnie nie ma do wiem sytuacji, która wywołałaby
Dzieciństwo odcisnęło swe piętno stania z doświadczeń brata. tego głowy. I wcale nie ma ochoty chęć posiadania tej strony wózka,
na całe życie. - Przez, to, że  bliźniaki JACEK podobnie. jej do tego mieć. którą się ma, bo już się do niej
są  przez  bardzo d ługi czas tr a k to -  przyzwyczaiło...
w a n e  ja k  je d n a  o s o b a , w  pew - Dzięki temu nie popełniają Razem tworzą całość. - Jeste- Kiedyś mama ubierała ich tak 
nym momencie, gdy ju ż  zaczynają być  tych samych błędów. Jest coś wię- śm y ja k  d w a  tryby, k tóre s ię  zazę- samo - głównie ze względów eko-
dorosłe, same, gw ałtow nie starają  cej jeszcze - jeśli jeden coś zaczął biają . Ż eby m aszyna  p ra co w a ła , nomicznych. ale i estetycznych. - N o
się  u zyskać au tonom ię. P rzyna j- robić w życiu, drugi już tego nie m u szą  s ię  za zę b ić , a le  k a żd y  j e s t  bo  có ż  to  by łyby  za  b liźn iak i w ró ż-
m niej tak to  by ło  w  naszym  przy- robi. Czuje się tak, jakby już tego " innego m ateria łu  - podkreśla Ja- nych ko szu lk a ch  i g a tk a ch . D o
padku  - tłumaczy Jarosław Kret. Są doświadczył. rosław Kret. dziś, znajdując w sklepie ja k ie ś  cie-

ANNA KOPRAS-FIJOŁEK

- B iorę udzia ł u' różnych inw esty  
cjacli na Bliskim i Dalekim  W scho­
dzie, o d  M oskw y p o  A łm atę, c ią ­
g le  vr drodze, c iąg le  w  ruchu p r z e ­
ciera jąc da le j szlaki Wokulskiego...
- mówi Jacek Kret.

Wyylcu-lamy tu jak Blues Brothers śmieje się Jarosław Kret
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kawę ubrania , kupuję podw ójn ie . C zu ją  sw ó j d o i  
'Mam y w ięc w ie le  dublu jących  się  Odczuwają wzajemnie swój 
fzec zy , a  wiem, że  Jarek w ystępu- ból. - C zęsto  zdarza  się, że  Jacka  
ją c  w te lew izji p a rę  ra zy  w  m oich co ś  boli i j a  to również czuję - mówi 
u b ra n ia c h , a k c e p tu je  m ó j g u s t Jarosław Kret. Tak było np. z ze- 
- mówi Jacek Kret. rwanym przez brata barkiem. - Ja­

cek trenow ał judo . p rze z  kilkana- 
P o d w ó jlie  U trap ien ie  śc ie  lat. K tóregoś razu na ważnych

Kończąc podstawówkę czuli m istrzostw ach  zerw an o  m u bark, 
się na tyle dorośli, że rodzice nie ja k ie ś  śc ięg n a . N ie  w ie d z ia łe m  
ingerowali w wybór przez nich o tym. Trafił do  szpitala, na ostry  
szkól średnich. - O  tym, że  pó jdzie- dyżur, a  następn ie na b lok o p era ­
my do  różnych szkół, zadecydow a- cyjny. Ja w róciłem  ze  szk o ły  do  
la n iep rzy ja zn a  a tm osfera , ja k ą  dom u i nagle zacząłem  ch odzić  p o  
b y liśm y  n a p ię tn o w a n i w  szk o le  ścianach. A u ten tyczn ie . N ie  m o- 
podstaw owejjako identyczni - wspo- głem  sob ie  zn a leźć  m iejsca. Łeb mi 
mina Jacek Kret. - G rono pedago- pękał. Ja jestem  niezwykle zdrowym  
giczne, niestety, nie było p rzyg o to - człow iekiem . N ie d o p a d a ją  mnie  
wane d o  p ra c y  ze  zjaw iskiem , ja -  żadne choroby, po za  przeziębien ia-  
kim są  b liźn iaki. Teraz z perspek- mi. N ie zdarza  m i się. żeby  mnie  
tyw y la t i m o jego  d ośw iadczen ia  bo la ła  głow a. Chyba że je s tem  po-  
(jestem  z. w ykszta łcen ia  p ed a g o - tw orn ie przepracow any. O d  czasu  
giem  specja lnym ) w idzę, że  by li- d o  czasu  m oże s ię  zd a rzyć  - opo- 
śm y schizofrenicznym  zagrożeniem  wiada jeden z bliźniaków. Pamię- 
autorytetu  nauczyciela , k tóry by ł ta. że wtedy nagle - ni stąd, ni zo- 
p rzy g o to w a n y  d o  p ra c y  ty lko  ze  wąd - dostał potwornego bólu gło- 
stereo typow ą  k lasą  szkolną. wy. jakichś odruchów wymiotnych.

Utrapieniem byli dla niektórych - Ból, całego organizmu, by ł tak nie- 
nauczycieli z podstawówki i dla... do- sam ow ity, tak dziwny, że  nie wie- 
zorczyni. - Ja nie uważam tego zja- działem, co zsobąm u n  zrobić- wspo- 
wiska za utrapienie. Mimo to. że  my- mina Jarosław Kret. - N astępnego

dnia dow iedziałem  się, że  Jacek jest\ 
po  operacji. Był p o d  ciężką narkozą  
i p rzeszed ł trudną operację...

Co do tego. że bliźniaki mają nad­
zwyczajne właściwości, również Ja-

iony je s tem  nagm innie z  Januem, i 
bawię się dobrze - mówi Jacek Kret.

B ra tn ie  d u sze
Mówi się, że bliźnięta obdarzo­

ne są nadprzyrodzonymi zdolno­
ściami. W wielu plemionach in­
diańskich powszechna jest wiara, że 
mają magiczną władzę nad silami 
przyrody, a szczególnie nad po­
godą. Kwakiutlowie wierzyli, że 
bliźniaki potrafią ruchem ręki przy­
wołać każdy wiatr, rzucać klątwy.
- M oże nie j e s t  a ż  tak, przynajm niej 
ja  nie próbow ałem . M yślę jednak, 
Ze rzeczyw iśc ie  m am  specyficzną  
w rażliw ość, którą  m ają tylko b liź ­
niaki. Z  tego  względu, że  w ych ow y­
w aliśm y się, m ając ca ły  czas kogoś  
°b o k  siebie. To je s t  napraw dę co ś  
niezw ykłego. B liźn iaki idą razem  
Przez ca łe życ ie  - mówi Jarosław 
Kret. Przyznaje, że specyficzne jest 
(o. że w wielu przypadkach nie po­
trafią sami, indywidualnie podej­
mować decyzji. Muszą się siebie 
lub kogoś innego, zaufanego radzić.
■ M im o że m ój brat je s t  człowiekiem  
niezw ykle tw a rd o  s tąpa jącym  po\ 
' iemi, dającym  sobie  św ietn ie radę, 
">usi m ie ć  ró w n ie ż  w b iz n e s ie  
Wspólnika. O dczuw a po trzebę  ist- 
1nenia kogoś, kogo m oże s ię  pora-\ 
(l' i ć  Ja m am  dokładn ie to  sam o, w 
" to in i

D w a  d a ry
W hinduskich wierzeniach mówi 

się o tym. żc pierwszy z bliźniaków 
jest darem ludzi dla Boga. drugi 
- Boga dla ludzi. - N aw et się z  tym nie 

1 spotkałem. Możliwe. W  sumie tak jest. 
Jacek je s t biznesmenem, za tru d n ia  
k ilk a se t o só b ...  C o ś  w  tym pew nie  
je s t  - uśmiecha się Jarosław Kret.

Jacek, kiedy tylko może. pakuje 
swoje auto. zabiera dzieci i rusza w 
góry. - W A łm aty są  prześliczne sto ­
ki. Z e szczytu  n ad  m iastem  w idać  
pięciotysięcznik. S to jąc tam, p o d zi­
wiam ich piękno i moc. i  czuje się  
ich częścią, lecz je d n e g o  one nie 
mają i m ogą m i znzdmścić... bliźnia- 
ka - wyznaje z dumą Jacek Kret

yciu  zaw odow ym  również., 
ht nie je s t  tak. że  j a  sob ie  nie da ję  
'ody, tylko nie chcę. Zaw sze szukam  
UvParcia, b ra tn ie j du szy  -wyznaje 
Znany bliźniak.

podróżowanie po świecie. W najbliższym czasie ma się ukazać jego album
■  ze zdjęciami z Ziemi Świętej
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"AMA"
wyrób c ia s t a  domowego

WSZYSTKIM SKŁADAMY 2YC2ENIA 
^  2D R 0W Y C H I POGODNYCH 

:J ŚW IĄT BOŻEGO NARODZENIA 
ORAZ WSZELKIEJ POMYŚLNOŚCI 

W  NOW YM KOKU

m m  ul o m m  i  m . (M2) 747-47-74
u l  ś r ó d m iejsk a  2s, tel. (o -62)  505 - 22-00
UL WROCŁAWSKA 22, TEŁ. (0 -62) 505-20-62  
UL WROCŁAWSKA 09  A  TEL. (0 -62) 709-63-12

JFARB
V K O O  A W

czołowych polskich producentów

Mieszalnia farb -16 tys. kolorów 
System dociepleń budynków 
Płyty kartonowo-gipsowe xWUS

P P b- *  ,  |  m / ^

Życzymy wszystkim 
J L . . . .  .Ceny producenta!

llFfcllifiMH

l Ml n 1 ̂ 1 *111(111^4111

Zdrowych, spokojnych 
i  rodzinnych Świąt 

Bożego Narodzenia 
¥  |  oraz dostatniego 
f ir n , Nowego Roku

zyczy
Gminna Spółdzielnia 

Samopomoc Chłopska1 
w Jarocinie

Dziękujem y za  dotychczasow e zaufan ie , 
życzym y udanych zaku pó ir św iątecznych i noworocznych  

o ra z  za p ra sza m y w  2006 roku

Jarocin, ul. Kasztanowa 12
(wjazd od targowiska)
tel. (0-62) 749*64-05, 0-695/920*550
pon. - pt. 8.00 -17.00, sob. 8.00 -13.00
Punkt przyjęć: ul. Wrocławska 22 (wejście od ul. Wolności)
pon. - pt. 9.00 -18.00, sob. 9.00 -14.00

R a d o s n y c h  i  s p o k o j n y c h
s

Ś w  i ą t  B o ż e g o  N a r o d z e n i a  

o r a z  s z c z ę ś l i w  e g o  

N o w  e g o  R o k u  2 0 0 6  

w  s z y s t k i m  K l i e n t o m

życzy
Apteka C om allaria

k .

Wszystkim naszym Klientom 
z okazji Świąt 

Hożego Narodzenia 
oraz zbliżającego się 
Nowego Roku 2000 
zdrowia, spokoju M 

i wszelkiej 1k
■

(Naszym Orientom, (Partnerom Sympatykom i Przyjaciołom 
zdrowych i pogodnych Ś w ią t ‘Bożego Narodzenia 

oraz dalszej miłej współpracy w  Nozoym 2006 ‘K p fą i 

w  imentu FLC Sp - z  o.o. w  Jarocinie
/  życzy prezes Zarządu

! ,' ; S  trurr itiż. Dariusz (Kłusiał

Apteka Św. Marcin, Jarocin, Rynek 13, tel. (0-62) 747-26-56



24 grudnia 2005 r. o g ł o s z e n i a MAGAZYN f * * »  9

Z d r o w y c h  i r o d z in n y c h  

Ś w ią t  B o ż e g o  N a r o d z e n i a  

o r a z  D o  S ie g o  

N o w e g o  R o k u

życzy
apteka „Aspirynka”

Jarocin, ul. Hallera 14 
tel. (0-62) 747-24-34

R a d o s n y c h  i s z c z ę ś l i w y c h  

Ś w ią t  B o ż e g o  N a r o d z e n ia  

o ra z . u ś m ie c h u  i ż y c z l i w o ś c i  

n a  k a ż d y  d z i c i i  

N o w e g o  2 0 0 6  R o k u  

^  w s z y s tk im

n a s z y m  K l ie n to m  

Ż y c z ą  p r a c o w n i c y  

> a p te k i

' PO D  ZEGAREM  " ^ 8 F  
■ocin. R y n e k  N ,  te l .  ( 0 - 6 2  ) 7 4 7 - 2 7 - 1 6

N a jle p s z e  ż y c z e n ia  
Ś w ią te c z n e  

i  N o w o r o c z n e  
w s z y s t k im  K l ie n to m  

i  W s p ó łp r a c o w n ik o m

składa 
Adam Kasprzak 
z pracownikami

„M O TO -C ZĘŚ C I” 
Jarocin, 

ul. Kilińskiego 3 
tel. ( 0 - 6 2 ) 5 0 5 - 41-16

I W Ó L  O  IJA

• f e .
K A P T E K A

Ę Ę g p fr u m

2apnx&2ow\y na ŚUJ/ĄTHS2A0 2AKSJfY

W s z y s t k i m  ‘P a c j e n t o m  ż y c z y m y  

Z d r o w y c h ,  w e s o ł y c h  Ś w i ą t  

‘B o ż e g o  O g r o d z e n i a  

g o d z i n n e g o  c i e p f a  

o r a z  p o m y ś f n o ś c i  

UJ 9 { o w y m  % o ( ę u

Apteka. Ceydo^M U . Ule^ka Mdukąo tel. 0-UL

S pó łd zie lcza  G ru p a  B ankow a  

P ow iatow y B an k  S p ó łdzie lczy  

w e W rześn i 

o d d z ia ł w  Ż erk o w ie

życzy

sw oim  K lie n to m , U d z ia ło w c o m  

i  M ieszkań co m  

m iasta i  gm iny  Ż e rk ó w  

zdrow ych, w esołych  

Św iąt B ożego N a ro d ze n ia  

oraz szczęśliwego  

N o w eg o  2006  R o k u

ielczy we Wrześni, Oddział w  Żerkowie, ul. Rynek 9 
1-31-57, www.pbs-wrzesnia.internetdsl.pl

A o b tfa * ; Aobfn>|seui 
e A e jo ę  p in u

d U I | 9 A 3

e j e o s e M i ? “ ! » n
b j o s  p i n y

ł° l3 u |  
lo ifou zed  o p  

A j a i M m

i z s e i z p f e u z  e ; u  f 3 | M W I

I ife>|nzs eiN
v d i a  n m o o u a  d p l is  v x s i o d

K z d K z  m f O t f  y o o z  u u C t n o t f  o t  

niosźzozs aząvi v

jaiqa ; 3  ejp Aiusa^saf* 
i f e ą s A z u o ^ g  j d ^ s a a

(viuazpojiv]N oSazoff pbicns ifznąo z  
uazoćz ąoPiiZDapuas oojfl

http://www.pbs-wrzesnia.internetdsl.pl
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N a p ie rw s zy  rzu t oka trudno  ich  odróżn ić . G d y  je d n a k  zn a jd u ją  s ię  na scen ie  w iad o m o , że  ten  
g ra ją c y  na trąbce  to Ł u k a sz , a ten z  p u zo n em  - P aw eł. P oza  scen ą  okazu je  się, że  Ł u kasz dużo  
m ów i, a P a w e ł go  uzupełn ia . O b yd w a j s y m p a ty c zn i i  o b d a rze n i p o c zu c ie m  hum oru . B rac ia  
b liźn ia c y  z  G o lec  u O rk ies tra  s p o tk a li s ię  z  n a m i w  W arszaw ie  p o d c za s  p ro m o c ji s w o je j 
n a jn o w s ze j p łyty.

JOANNA BARTKOWIAK 

JOANNA DOMAGAŁA
Mówi się, że bracia bliźniacy ro­

zumieją się bez słów, myślą i mówią 
o tym samym. Podobnie układa się 

ich życie, mają te 
same zaintereso­

wania, marze­
nia, pasje. Teo­
ria ta z pew- 
n o ś c i ą 
sprawdza się 

w przypadku 
najsłynniej­

szych pol­

skich górali - braci Łukasza i Pawła 
Golców. 30-letni bliźniacy z Milów­
ki (którzy - jak mówi rodzinna hi­
storia - mieli być córką) sami przy­
znają, że łączy ich niezwykła więź.
- C zęsto  w  tym  sam ym  m om encie 
m am y te sam e mys'li a lbo nucimy so ­
bie tę sam ą melodyjkę. Bywa też tak, 
Że jed en  koń czy zdanie drugiego  - 
mówią. - N aw et nie um awiając się  
wcześniej zdarza  nam się jedn ako­
w o ubrać. Bywały też sytuacje, że 
jeden zastępował drugiego - najczę­
ściej w szkole. - M usieliśm y w ycią­
g a ć  się z  tarapatów  i ra tow ać honor 
brata. To by l dobry  sposób. C zasa­
m i te j p o d o b izn y  n adu żyw a liśm y
- zdradza Łukasz Golec. Paweł do­
daje: - Ludzie zaw sze byli św ięcie  
przekonani, że  rozm aw ia ją  z  tym  
właściwym. N aw et d z iś  ci, którzy nas 
nie znają, nie wiedzą, który je s t  któ­
ry. Problemu nie ma z tym rodzina - 
ich mama, bracia i żony. - G dyby na­
w et nas pom yliły, wszystko zostaje  
w  rodzinie - śmieją się Golcowie.

Ożenili się prawie w tym samym 
czasie. Mają dzieci w podobnym 
wieku (Bartek - syn Łukasza - nie­
długo skończy dwa lata, Maja - cór­
ka Pawła - ma 2 lata i 7 miesięcy).

Pasją ich życia jest muzyka. 
Śpiewają i grają na różnych instru­
mentach od dzieciństwa. Siedem lat 
temu powstał ich rodzinny zespół 
Golec uOrkiestra. Od tego momen­
tu bliźniacy znani są nie tylko w swo­
jej okolicy, ale i w całym kraju oraz 
na świecie. W tym okresie wydali 
7 płyt, zdobyli wiele nagród. Przez 
ostatnie kilka miesięcy było o nich 
jednak cicho. Czyżby sława Golców 
osłabła? Ależ skąd. Bracia od lipca 
pracowali nad nową płytą. Na ten 
czas zaszyli się w rodzinnych stro­
nach, w prywatnym studiu nagranio­
wym - Golec Fabryka Studio. - Na 
tym polega nasza praca. G dy nie gra ­
m y koncertów, przygotowujem y ko­
lejną płytę. W łaściwie koncertujemy 
przez cały czas, a le nie musimy cią­
gle pokazyw ać się w  mediach. M am y 
zasadę, że  po k a zu jem y się  w  m e­
diach, gdy  m am y now ą p ły tę  - mówi

Łukasz Golec.
Premiera płyty, nad którą praco­

wali przez ostatnie miesiące, odby­
ła się 8 grudnia. Jest to dwupłyto­
wy album „Nieziemskie granie 
dla Ciebie Panie”. W jego 
skład wchodzi 18 kolęd i pa- A 
storałek. Na płycie po raz 
pierwszy znalazł się utwór 
„Leć muzyczko” - napisany 
specjalnie na okoliczność 
ostatniej pielgrzymki Jana 
Pawła II w Polsce. - N owa  
p ły ta  j e s t  „ w y p a sio ­
na Zawiera też tek­
s ty  do  w szystkich  
k o lę d  - chwali 
Paweł. - Wszyscy 
będą mogli śpie­
w ać z  nami.

T e r a z  * 
przed Gol­
cami trasa 
koncerto­
wa pro- 
m u j ą c a 
płytę w Pol­
sce i za gra­
nicą. - Z araz 
potem  zabiera- . 
m y się za  letnie 
piosenki. W g ó ­
rach będzie je s z ­
cze śnieg, a  m y ju ż  
b ę d z ie m y  ś p ie w a ć
0 lecie - mówią bracia.
Choć czeka ich kilka­
dziesiąt koncertów, 
święta i Nowy Rok 
spędzą w domu. Gdzie?
Oczywiście w rodzin­
nej Milówce, u mamy.

P o p u la rn i  
k o lęd n icy

- B oże  N a ro d zen ie?
Tylko w  górach, u s ieb ie  
- mówią jednocześnie Łukasz
1 Paweł, którzy chętnie opo­
wiadają o świątecznych zwy­
czajach. - U nas tradycje bar­
d zo  s ię  zachow ały. N ikt tego  
nie robi na silę. Tradycje na­
p r a w d ę  ż y ją  - opowiada
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B r a c i a  G o l c o w i e  n i g d y  s i ę  z e  s o b ą  n i e  n u d z ą .  P o d c z a s  

w s p ó l n y c h  s z a l e ń s t w  z a w s z e  d o p i s u j e  i m  d o b r y  h u m o r

Łukasz. - N ależy do  nich in.in. ko ­
lędowanie. W  sam ą W igilię rano  
m łodzi ch łopcy chodzą p o  dom ach  
ko lędow ać i w inszow ać. Wędrują 
° d  dom u do  dom u z  m ałym i po ła ź-  
niczkam i ('gałązkami - przyp. auto­
ra ) jo d ły  lub sosny. Winszują w szyst­
kim dom ow nikom  p o  kolei, o d  naj­
starszego do  najm łodszego. Najbar­
dziej oczekiwanymi kolędnikami są 
oczywiście bracia Golcowie. - Lu­
dziom  się  życzy, żeb y  im się  da rzy­
ło. N a scenście, na zdrow ie, na ten 
now y rok, co  b y  wam  się  dążyło, 
mno w oborze, w  kom orze, d a j na 
to Panie Boże, byście m ieli ty le w oł­
ków, ile w p ło c ie  kołków, łowiecek, 
He w lesie  m rówiecek, ( . . . ) -  wyli­
cza Łukasz i śmieje się,' że może 
tak mówić bez końca. Kilkanaście

lat temu bliźniacy potrafili podczas 
kolędy zarobić na upominki dla naj­
bliższych. - D o 11.00 ko lędow ali­
śmy, a  po tem  za  te p ien iążk i kupo­
w aliśm y prezen ty  d la  mamy, babci 
i b rac i - wspominają. Wyznają też 
zasadę, że tak, jak wygląda dzień 
Wigilii będzie wyglądał cały przy­
szły rok. - N ie w olno się  kłócić, bo  
c a ły  rok b ę d z ie  zw a d a . T rzeba  
wcześnie wstawać, b yć  uśmiechnię­
tym - wyliczają równocześnie.

W okresie świątecznym kolę­
dują też po znajomych i rodzinie. 
- W tedy b ierzem y do  sam ochodu  
w orek  o w sa  - opowiada Łukasz 
Golec (bracia mieli go w bagażni­
ku samochodu w chwili spotkania 
z nami). - W chodzim y d o  dom ów  
i sypiem y w szędzie owsem , żeby  był

urodzaj. Trzeba dobrze p o sy p a ć  p o  
p ie r zy n a c h , d o  sza fy . N ie k ie d y  
ostatnie ziarna znajdują się dopiero  
na Wielkanoc. Z naczy to, że  w  tym  
dom u będzie  się darzy ło  - tłumaczy 
Łukasz. - To je s t  fa jn a  spraw a. C za­
sam i w padam y w  środku nocy, sy ­
piem y owies, a  gdy odjeżdżam y sły­
szym y ju ż  wycie odkurzacza - śmieje 
się Paweł. Jak twierdzi mimo to znajo­
mi zawsze na nich czekają - w piża­
mach, ale z zastawionym suto sto­
łem.

Ś w ię tu ją  d o  p ó źn e j  
n ocy

W rodzinnym domu Gol­
ców podczas świąt każdy ma 
swoje obowiązki. Bliźniacy są 
odpowiedzialni za choinkę. Jak 
twierdzą, już w lecie w nale­
żącym do nich lesie upatrują 
sobie ładny i kształtny goiczek 
(choinka - przyp. autora). Wy­
cinają go tylko podczas pełni 
księżyca. - W te d y  j e s t  g w a r a n ­
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s c e n i e  w i a d o m o ,  ż e  P a w e ł  g r a  n a  p u z o n i e  ( n a  z d j .  z  l e w e j ) ,  a  Ł u k a s z  n a  t r ą b c e

c ja , ż e  d o  M a tk i B o s k ie j  G ro m ­
n ic z n e j  (2  lu te g o )  c h o in k a  n ie  
u w ię d n ie  - zaznaczają bracia.
- N ie  p o tr z e b n e  s ą  ża d n e  b a je ­
ry  typu  sło ik i, don ice , w o d a  i z i e ­
m ia . O n a  c a ły  c z a s  j e s t  p i ę k ­
na. Świąteczne drzewko przy­
ozdabiane jest na różne sposo­
by. Oprócz bombek znajdują się 
na nim regionalne ozdoby i stro­
iki oraz słodycze, suszone owo­
ce, kasztany.

Gdy w Milówce robi się 
ciemno, dzieci są wysyłane na 
dwór, by sprawdzić, czy na nie­
bie znajduje się już pierwsza 
gwiazda. Podczas ich nieobec­
ności pod choinkę trafiają pre­
zenty. - U  n a s  p r e z e n ty  p r z y n o ­
s i  A n io łe k . D z ie c i  j e d n a k  z a ­
w s z e  s ię  z  n im  m ija ją  - żartują 
bracia.

O godzinie 19.00 rodzina 
Golców zasiada do wigilijnego 
stołu. Zazwyczaj znajdują się 
na nim tradycyjne potrawy: 
zupa grzybowa z prawdziwków 
(zbieranych przez braci) na wy­
warze z ryby, barszcz z jaśkiem, 
łazanki, kapusta z fasolą, kasza 
z grochem, różne ryby i sałat­
ki, ryba po żydowsku (ich ulu­
biona to karp), pierogi, maków­
ki. - O p ła te k  ja d a m y  p o s m a r o ­
w a n y  m io d e m  - mówi Łukasz.
- C ały czas p o d  św iątecznym  stołem  
znajduje się w iaderko d la  zw ierzą­
tek. Tam w rzucam y opłatek  i resztę  
je d zen ia . K ie d y ś  z ja d a ły  to  o w ce  
i byczki, a  tera z n asz m ały piesek.

Wieczorem wszyscy idą na 
wspólną pasterkę, na której od 
wielu lat grają bracia Golcowie.
- Ś w ię ta  u n a s  są  b a r d z o  w e s o ­
łe. P o  p a s te r c e  w s z y s c y  m u zy ­
k an ci k o lędu ją . Z d a rza  się , że  d o  
j e d n e g o  d o m u  p r z y c h o d z i  4 0  
o s ó b  - zauważają bliźniacy. Ko­
lędy śpiewają też w domu, cza­
sami nawet po kilkadziesiąt 
zwrotek. W tym roku do wspól­
nego śpiewu przyłączą się ich 
dzieci. Maja już całkiem dobrze

radzi sobie z kolędami. Bartek 
nuci zaś to, co łatwe. - Ś p iew a  
ty lk o  k o ń có w k i. P r z y g r y w a jc ie  
i g r a jc ie  M U , M a łe M U  - naśla­
duje syna Łukasz. - U m ie j e d ­
n ak  p o k a za ć , k tó ry  w u jek  g ra  na  
ja k im  in stru m encie . S zyku je  nam  
s ię  c h yb a  G o le c  u O rk ie s tra  J u ­
nior.

P r e z e n ty  m u s z ą  b y ć  
u ż y te c z n e

- Ja  ch c ia łb ym  d o s ta ć  k a len ­
d a r z  z  m oim  b ra tem . N a k a żd y  
m ie s ią c  inne zd ję c ie  - śmieje się 
Paweł zapytany o to, co chciał­
by znaleźć pod choinką. - J a  
za m ó w iłem  szla frok , b o  n ie  m am
- mówi Łukasz. Obydwaj zgod­
nie twierdzą, że preferują prezen­
ty praktyczne. Zawsze kupują 
bliskim coś, co im się przyda, 
a nie stoi bezużyteczne na pół­
ce. - S ta n d a rd o w y  ze s ta w  w  n a ­
szym  p rzy p a d k u  to  za w s z e  ja k ie ś  
sk a rp e tk i, ch u steczk i, k o sm etyk i
- wspominają. - 1 o c z y w iśc ie  s ło ­
d yc ze .

W tym roku bracia zrobili już 
dyskretne rozeznanie w rodzinie 
i wiedzą, jakie sprawić niespo­
dzianki. - N ajw span ia lszym  p re ­
zen tem  ja k i  m y d o sta liśm y , j e s t  
szopka  bożonarodzen iow a. O trzy­
m aliśm y ją  w ie le  la t temu o d  wujka  
Stanisław a G olca, b ra ta  naszego  
o jca  - mówi Łukasz, a Paweł kiwa 
głową na zgodę. - C a łą  s zo p k ę  
z  w szystk im i figu rkam i w yrzeźb ił 
sam . J es t p iękna. P o d cza s  św ią t  
zaw sze  s to i na honorow ym  m iejscu  
w  naszym  domu.

Nowy Rok bliźniacy powitają 
w kameralnym gronie. Nie zgodzili 
się grać w tym czasie żadnego kon­
certu, dlatego ten wieczór spędzą 
z rodziną i znajomymi. - Jeszcze nie 
m am y dokładnych planów  - mówią.
- N ie przepadam y jednak za  balan­
gam i. W ystarczy kapela góralska, 
pa n i kumpli i impreza będzie św iet­
na.
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Ż y c z y m y  w s z y t k i m  n a s z y m  K l i e n t o m  

m i ł y c h ,  z d r o w y c h  i  s p o k o j n y c h  

Ś w i ą t  B o ż e g o  N a r o d z e n i a  

o r a z  s z c z ę ś l i w e g o  2 0 0 6  r o k u

FIRMA HANDLOWA HURT I DETAL 
l/uhcla Solińska

P.11.U. “MONIKA** 
MU-e/.ysluw SoliAitkl

P.P.H.U. 
“MONIKA & PIOTRUŚ” 

Karol Malunrak

63-200 J a ro c in , 
u l.  P o w sta ń có w  W lk p .  6

Z o k a . ' i i  Ś w i ą t  H o ż e g o  ! \ l a r o d z e n i a  

o r a z  N o w e g o  R o k u  

ż y c z y m y  n a s z y m  K l i e n t o m  

w s z y s t k i e g o  n a j l c p s z e g o ,  

s p e ł n i e n i a  m a r z e ń  

t y c h  b l i s k i c h  

i t y c h  o d l e g ł y c h ,  

s z c z ę ś c i a  i  u ś m i e c h u  

n a  t w a r z y ,  j f l
a  / w z e d c  w s z y s t k i m  

z d r o w i a ,  z d r o w i a  f J F  

i l e s z c z e  r a z  z d r o w i a  ‘

Z & . flPTGKfl 
?  „8RAT€K"

JAROCIN, ul. Św. Ducha 30R  
oraz os. Konstytucji 3  M o ja  3 0
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Z U H H A L D E X
Krzysztof Cuprych

63-200 Jarocin, ul. Wrocławska 46, 
tel. 505-40-10

Ż yczy  w y  w szy s tk im  
n a szy m  K lie n to m  

p e łn y c h  w y p o c zy n k u , r a d o s n y c h
r

Ś w ią t  B o że g o  N a ro d ze n ia , 
n i c za p o m  n ia n e g o  S \  7 m e s tr a  

o r a z  w ie lu  s u k c e s ó w  o s o b is ty c h  

i z a w o d o w y c h  w  N o w y m  R oku

X -: '

POLECA 
« art. spmływao 

• owoce i warzywa 
opakowania jednorazowe 
dla sklepów i gastronomii

Biuro Podróży GR0MA-T0UR Teresa Orczykowska 
ul. Paderewskiego 11,63-200 Jarocin 
tel./fax (0-62) 747-22-58
www.gromatour.pl, e-mail: gromatourjarocin@poczta.onet.pl

y u c J k

Gola 59 
63-233 Jaraczewo  

tel. (0-62) 740-85-45 
(0-62) 740-85-94 
(0-62) 740-85-95 

e-mail: mozaika@osiewicz.pl 
www.osiewicz.pl

M OZAIKA PARKIETOWA

WZORY PAŁACOWE 
• MOZAIKA TRADYCYJNA 
■ MOZAIKA SZEŚCIOKĄTY

L A M P A R K IE T

Z d r o w y c h ,  s p o k o j n y c h  

Ś w i ą t  B o ż e g o  N a r o d z e n i a  

s z c z ę ś l i w e g o  

N o w e g o  R o k u  2 0 0 6

FotO -Piotr Sklep z artykułami fotograficznymi

M ik o ła jc za k  F l e s z *M ik o ła jc za k  f L E S Z
63-200 Jarocin, ul. Śródmiejska 13, tel. (0-62) 747-22-06

P o l e c a :
J  aparaty klasyczne 
J  aparaty cyfrowe 
J  statywy do aparatów 

cyfrowych 
J  karty pamięci 
J  albumy, ramki, 

antyramy, baterie 
J  akcesoria fotograficzne 
□ RATY

V "

W y k o n u je :

J  zdjęcia komunijne, ślubne 
studyjne i okolicznościowe 

J  zdjęcia do wszystkich 
dokumentów 

J  odbitki barwne 
i czarno-białe

P r o f e s j o n a l n a  f o t o g r a f i a  c y f r o w a

http://www.gromatour.pl
mailto:gromatourjarocin@poczta.onet.pl
mailto:mozaika@osiewicz.pl
http://www.osiewicz.pl
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R ę k o d z ie ło  z a k lę t e

[ • j e m l t b i i i i i
Wóz strażacki, powóz 
konny, ludzką twarz 
- na bombce 
namalować można 
właściwie wszystko.

JUSTYNA NAPIERAJ

Przy szerokich stołach, naprzeciw­
ko siebie pracuje osiem kobiet. Niektó­
re mają na rękach rękawiczki bez pal­
ców. Kilkudziesięciocenty metrowe 
szklane rurki najpierw nagrzewają przy 
palniku z ciepłym powietrzem, a po­
tem przykładają do buzi i dmuchają 
w nie. W ten sposób formują obłe 
kształty. Tu też decyduje się
0 wielkości szklanych kul. Na 
tym etapie produkcji koź­
mińską wytwórnię można po­
równać do huty szkła. Roz­
grzane, szklane tworzywo 
łatwiej bowiem uformować, 
wdmuchując powietrze do 
przezroczystej rurki. Odpo­
wiednio ukształtowane kule 
wędrują w wielkich kartonach na 
piętro. Na razie bombki przypomi­
nają jedynie z kształtu: są przezro­
czyste i okrągłe z długim szpikulcem, 
w miejscu, gdzie później mocujemy ha­
czyk do zawieszenia na choince. 
Wszystko po to, by panie, które je ozda­
biają, miały za co chwycić kruchy wy­
rób. Malowanie szklanych kul to zresztą 
najbardziej czasochłonna część całej 
produkcji: wymaga precyzji i talentu 
artystycznego. Wyroby, które od po­
czątku do końca są produkowane ręcz­
nie, otrzymały certyfikat (atest) ręko­
dzieła. Dzienna produkcja sięga tu na­
wet 15.000 sztuk!

Podobnie, jak w odzieży, w bomb­
kach również można mówić o modzie. 
Już kilka lat z rzędu największym po­
wodzeniem cieszą się ozdoby w kolo­
rach złotym, srebrnym, granatowym
1 czerwonym. Choinki najczęściej ubie­
rane są zaś dwubarwnie. Tymczasem, 
jeśli ktoś chciałby podążać za modą, 
powinien się zaopatrzyć w zupełnie 
inne ozdoby. - Teraz na cza s ie  są  bom b-

Malowanie szklanych 
kul to najbardziej 
czasochłonna część 
całej produkcji 
- wymaga precyzji 
i talentu artystycznego

ki k o lo ro w e:  w p a sk i, zyg za k i, kropki, 
k w ia tk i ,  f i g u r y  g e o m e tr y c z n e .  J e ś l i  
bom bki je d n o b a rw n e , to  ró żow e, f io le ­
tow e, n ieb iesk ie , p o d o b n ie  ja k  w  m odzie  
u b ra n io w ej -  wylicza Maria Turbańska, 
właścicielka firmy. Sama wspomina, że 
najładniejszą choinkę miała w domu 
wtedy, kiedy ubrała ją bardzo kolorowo.
- P rze d  w ig ilią  p rze sz ła m  s ię  p o  za k ła ­
d z ie  i w z ię ła m  bom bk i n iem a l z  ka żd eg o  
rodza ju , b a rd zo  ko lorow e. U brałam  ch o ­
inkę, k tó ra  d o d a tk o w o  b y ła  u m ieszczo ­
na na o b ro to w e j p o d s ta w ie . C o na nią  
sp o jrza ła m , to  za  każdym  razem  w idok  
b y ł inny, a  d rzew k o  w yg lą d a ło  n a p ra w ­
d ę  p ię k n ie . Z n u d z iły  n am  s ię  ch o in k i  
p rzy o zd o b io n e  je d n o s ta jn ie :  bom bkam i 
w ko lorach  ty lko  g ra n a to w ym  i z ło tym
- opowiada właścicielka. Bardzo dużą 
popularnością w Skandynawii cieszą się

bombki ozdobione matowym tło­
kiem (czymś w rodzaju za­

mszu). Nowością “LOTOSU” są także przezroczyste ozdo­
by, które w środku mają trawę czy granulki.

Osobnym działem produkcji są duże bombki 
o średnicy powyżej 5 0  mm do 150 mm. Niczym płótno 

dla malarza, tutaj obłe kształty wykorzystywane są do 
tworzenia małych obrazków. Najczęściej pojawia się na 
nich motyw świąteczny: aniołki, bałwanki, zimowe 
krajobrazy, gwiazdorki, postacie świętych. Coraz 
częściej firma podejmuje się namalować bombki 
na indywidualne zamówienie. Zleceniodawcami 
są zarówno urzędy gmin, które zamawiają ozdo- ^
by z herbem, jak również prywatne firmy, a na­
wet straże pożarne. - N a m a lo w a ć  m o żn a  
w szystko , ty lko  trzeb a  p a m ię ta ć  o  k sz ta łc ie  
bom bki. N ie  w szys tk o  w ięc  w y ch o d z i tak, 
ja k  so b ie  teg o  k lien t życzy. B y ł k lien t, k tó ­
ry  za ży c zy ł so b ie  bom bk i o zd o b io n e ... p e  
nisem . M a low a liśm y też w o zy  strażack ie , 
p o w o z y  konne, budynki, a  n a w et lu d z­
kie tw a rze  - mówi Ireneusz Turbański, 
mąż właścicielki. Nierzadko, po ukoń­
czeniu jakiegoś pracochłonnego mo­
tywu, pracownica niewłaściwie chwy­
ci bombkę i... cała praca idzie na mar­
ne. Rysy, pęknięcia, rozmazania na 
szczęście nie zdarzają się często.
A efekt prac możemy podziwiać na 
naszej świątecznej choince...

W pierwszym etapie produkcji bomFek koźmińską wytwórnię 
Woźna porównać do huty szklą

Bombki produkuje Przedsiębiorstwo Wielobranżowe „LOTOS”, 
Producent Szklanych Ozdób Choinkowych w nieodległym Koź­
minie Wlkp. „LOTOS” istnieje od siedmiu lat. Bombki produkowa­
ne są tutaj przez okrągły rok. Trafiają zaś głównie do odbior­
ców w Anglii, Szwecji i Danii. Także w dużych marketach 
w Polsce można się na nie natknąć.

Gorący okres zamówień rozpoczyna się po wakacjach. 
Wraz z początkiem roku szkolpego, do zakładu zjeżdżają niezli­
czone grupy wycieczkowe, i to nie tylko z najbliższej okolicy. 
Zwiedzają wytwórnię, przyglądają się poszczególnym eta­
pom produkcji bombek i kupują ozdoby.

„LOTOS" jest firmą rodzinną. Należy wprawdzie do Marii 
Turbańskiej, ale mąż i syn właścicielki są także zaangażowani 
w działalność przedsiębiorstwa. Pracę znalazło tu około dwu­
dziestu osób, niemal same kobiety.

v
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63 -041  C hocicza, ul. S k ładow a 14
tel. (0-61) 287-35-00, fax (0-61) 287-51-93

Ż y c z y m y  w s z
s

i  w e s o ł y c h  Ś w i ą t  B o ż e g o  N a r o d z e n i a  

o r a z  s z c z ę ś l i w e g o  N o w e g o  R o k u

'  C ,A S T « 4 %
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K r z y s z t o f  F f f a r y

P ie k a rn ia  z t ra d y c ja m i

W szy s tk im  n a szy m  K lie n to m  sk ła d a m y  
z  o k a z ji  zb liża ją c y c h  s ię  

Ś w ią t  B o że g o  N a ro d ze n ia  
o ra z  N o w e g o  R o k u  

n a js e r d e c z n ie js z e  ż y c ze n ia  
z d r o w ia , sp o k o ju  i w s z e lk ie j  p o m y ś ln o ś c i

Polecamy szeroki asortyment wyrobów
Nowe Miasto, ul. R\ nck 21 

lilia Żerków, ul. 700-lecia 4a. lei. (0-62) 740-39-86
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S p o k o j n y c h S z u i ą t  'B o ż e g o  N a r o d z e n i a  w s z y s t k i m  

:' K l i e n t o m  i  ‘7 1 1 s p o ty  r a t o w n i k o m  ż y c z y

'Eugeniusz CjrzeCak Ąoman Qrz eta k
Żerków, uf. Dąbrowskiej 4 Żerków, uf.:Dąbrowskiej i
tef/fa\ (0-62) 740-33-05, tef (0-62)740-33-04
0-601/75-36-95, 0-601/51-47-21 kom- 0-603/566-104

MATERIAŁY WODOCIĄGOWE 
I INSTALACYJNE

(byta s iedziba H U R T -C A L U )

63-300 PLESZEW, PIEKARZEW 4A
tel. (0-62) 742-22-61. 742-90-20, 742-38-24 

kom. 508/290-916

rury kanalizacyjne  
kształtki kanalizacyjne  
kształtki PE do wody  
kształtki ocynk  
rury ciśnieniowe  
rury PE do wody 
arm aturę ciśnieniow ą  
blachy trapezow e  
poidła dla zw ierząt

Wszystkim naszym Klientom  
z okazji Świąt Bożego Narodzenia  

oraz Nowego Roku 
życzym y wszelkiej pomyślności

Z a p ra s z a m y  
co d zie n n ie  7 .0 0  - 1 6 .0 0  

w  soboty 8 .0 0  - 1 2 .0 0

y4noc\*

OKRĘGOWA SPÓŁDZIELNIA MLECZARSKA W  JAROCINIE  
63-200 Jarocin, ul. Wrocławska 53, tel. (0-62) 747-35-77, 747-35-78  
www.osm-jarocin.pl, e-mail: handel@osm-jarocin.pl

O k r ę g o w a  S p ó ł d z i e l n i a  M l e c z a r s k a  

w  J a r o c i n i e  w s z y s t k i m  

s w o i m  k l i e n t o m , 

u d z i a ł o w c o m ,  p r a c o w n i k o m  

ż y c z y  z d r o w y c h ,  w e s o ł y c h  

Ś w i ą t  B o ż e g o  N a r o d z e n i a  

o r a z  w s z y s t k i e g o  n a j l e p s z e g o  
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O  N iem czech  o p ow iada  Iren a  S te fa ń sk a  z  Jaroc in a , 
k tó ra  sp ęd ziła  9  la tu  n aszych  są sia d ó w

Niemcy przywiązują dużą wagę do 
okresu przedświątecznego. W każdym 
domu na stole stoi wieniec adwentowy, 
w kolejne niedziele adwentu zapala się na­
stępną świecę. Ma to sprzyjać radosnemu 
oczekiwaniu. Dzieci mają swój kalendarz 
adwentowy z czekoladkami na każdy dzień. 
W domach nie brakuje gwiazd betlejem­
skich, kwiatów, które ostatnio przyjęły się 
też w naszym kraju. Tradycja ubierania 
drzewka pochodzi z Niemiec właśnie, dla­
tego choinka tam jest tak ważna. Nasi są- 
siedzi stroją ją ozdobami z papieru, słomy 
czy drewna, mało jest na niej bombek. 
W większości domów drzewko ubiera się

w dzień Wigilii. Niemcy lubią słodycze. 
Chętnie pieką pierniki a także stollen, po­
dłużny placek drożdżowy z bakaliami, któ­
ry pochodzi z Drezna, oraz różne ciastecz­
ka, w większości na maśle. Na wieczerzę 
przygotowują karpia na niebiesko, różne­
go rodzaju sałaty oraz sałatkę ziemnia­
czaną. Większość robi się dzień wcześniej. 
Po mszy świętej czas na rodzinne przyję­
cie i obdarowywanie podarkami. Do picia 
Niemcy przygotowują już od lata rumtopf 
- wszystkie sezonowe owoce wkładają do 
gąsiora i po każdej partii zalewają rumem. 
Chętnie piją też puncz - rum z pomarańczą 
i cytryną.

P L A C E K  Z  S E R E M  -  S T O L L E N  M I T  Q U A R K

Składniki: 500 g mąki, 1 opakowanie proszku 
do pieczenia, 200 g cukru, 1 paczka cukru wa­
niliowego, 4 krople olejku z gorzkich migdałów, 
2 łyżki rumu, trochę otartej skórki cytrynowej, 
1 czubek noża przyprawy do piernika, 2 jajka, 
200 g masła, 250 g serka homogenizowanego, 
125 g rodzynek koryntek, 125 g rodzynek, 125 g 
migdałów, 40 g kandyzowanej skórki cytryno­
wej, cukier puder

Sposób przyrządzenia:
Mąkę z proszkiem do pieczenia zmieszać 
i przesiać na stolnicę. W środku zrobić wgłębie­
nie, w które wsypać cukier, cukier waniliowy, przy­
prawy, jajka i wszystko wymieszać, tworząc masę 
ciastowatą. Dołożyć masło podzielone uprzed­
nio na płatki i ser homogenizowany. Całość

N I E B I E S K I  K A R P

Składniki: 1 kg karpia gotowego do gotowa- 
|  nia, 1 cytryna pokrojona w plastry, 1/2 szklanki 

wody, 1/2 szklanki octu, sól, 30 g płatków mig­
dałowych, 100 g masła, natka pietruszki do przy­
brania

Sposób przyrządzenia
Świeżego karpia otworzyć pod bieżącą wodą 
i ostrożnie umyć, najlepiej trzymać za głowę, żeby 
nie uszkodzić płetw i ogona. Postawić karpia

ugnieść rękoma tak, aby osiągnąć jednolitą masę. 
Następnie dołożyć rodzynki, aromat i obrane, po­
siekane migdały, urobić ciasto. Uformować placek 
w kształcie strucli i położyć na posmarowanej ma­
słem blasze do pieczenia. Piec w temperaturze 180 
stopni ok. 60 - 80 minut.

plecami do góry w brytfannie, polać gorącym 
octem i zostawić na chwilę w przeciągu, żeby karp 
stał się niebieski. Potem rybę posolić. Gotować 
powoli w zamkniętej brytfannie z wodą i octem 
przez pół godziny. Następnie przełożyć karpia na 
półmisek (nadal ma stać), przystroić plastrami 
cytryny, natką pietruszki i płatkami migdałowy­
mi. Rozpuścić masło i polać karpia. Podać z ziem­
niakami z wody i sałatą.

O  św ię ta ch  w A u stra lii m ó w i D a riu sz  R ycia  
k tó ry  sp ę d z ił 13 la t w  S ydn ey

Święta w Australii przypadają na środek 
lata. Ze względu na tygiel kulturowy łączy się 
tutaj wiele wpływów z innych państw. Austra­
lijczycy serwują na Boże Narodzenie dużo 
baraniny i steków wołowych. Często podaje 
się placek z mięsem wzorowany na brytyjskim 
meat pie. Zjada się też duże ilości tuńczyków, 
które są popularne niczym śledzie u nas. Do 
dań cieszących się uznaniem zaliczają się tak­
że steki z kangura czy mięso rekina. Podczas 
świąt na stołach pojawia się ryba baramundi 
oraz owoce morza. Na deser serwuje się śliw­
kowy pudding. W czasach gorączki złota pud- 
ding zawierał bryłkę złota. Obecnie w środku 
znajduje się wróżba czy drobna niespodzian­
ka, która ma zwiastować pomyślność w przy­
szłym roku. Typowym ciastem świątecznym 
jest pavlowa. Inaczej żywią się farmerzy, któ­
rzy żyją w buszu. Ich podstawowym pokar­
mem są głównie produkty rolne oraz baranina 
lub wołowina. Obecnie w kuchni australijskiej 
możemy zauważyć dużo wpływów z menu

P A Y L O W A
z J aroc in a ,

azjatyckiego, a także Wielkiej Brytanii i USA. 
Wielu Australijczyków i turystów często zja­
da świąteczny obiad na jednej z australijskich 
plaż. Bondi Beach podczas Bożego Narodze­
nia przeżywa prawdziwe oblężenie. Przy pla­
ży znajdują się grille elektryczne, gdzie za 
opłatą możemy upiec przyniesiony ze sobą 
prowiant. Pikniki, wspólne wyjścia na basen 
czy gra w krykieta to popularne formy spędza­
nia świąt przez Australijczyków. Dni wolne od 
pracy każdy wykorzystuje na rekreację, sur- 
fing, pływanie. Piękna pogoda sprawiła, że 
powstały specyficzne tradycje, jak na przykład 
śpiewanie kolęd przy świecach. Zwyczaj ten 
został zapoczątkowany w 1937 roku i tak co 
roku dziesiątki tysięcy kolędników ze świeca­
mi zbiera się w Melbourne. Jednak Boże Na­
rodzenie w Australii nie ma motywu religijne­
go. W Sydney są 3 kościoły polskie, gdzie 
Polacy chodzą na pasterkę. Ale dla Australij­
czyków święta to przede wszystkim czas wy­
poczynku i spotkań z rodziną.

Składniki: beza - 1 szt., owoce karmelizowane 
-150 g, bita śmietana - 30 g 
beza: białka - 3 szt., mąka ziemniaczana - 1,5 
łyżeczki do herbaty, ocet winny -1,5 łyżeczki do 
herbaty, szczypta soli, cukier -180  g 
karmelizowane owoce: mango bez skóry - 50 
g, banan - 150 g (odkroić końcówki, wyporcjo-' 
wać na 4 podłużne części), masło - 20 g, cukier 
- 50 g, winiak - 50 g, sok pomarańczowy - 20 g 
Sposób przyrządzenia:
Beza: Ubić pianę z białek dodając szczyptę soli

i cukru, na koniec wymieszać z mąką ziemni* 
czaną i octem winnym. Formować bezy,. pieC 
temp. 180 st. C tak, aby były w środku surowe 
Karmelizowane owoce: Masło sklarować, 
dać cukier, skarmelizować, dodać owoce, P°la, 
winiakiem, trochę odparować, następnie pod,$ 
sokiem z pomarańczy i ponownie odparować- 
Całość: Skarmelizowane owoce wyłożyć w 9 " 
bokim talerzu w formie gwiazdy, na całość u* 
żyć bezę, udekorować bitą śmietaną.



Ś w ię ta  w K a n adzie  p rze d s ta w ia  D elo n  B lake  - K a n a d yjk a  zap rzy ja źn io n a  
z  m ieszk a n k ą  Ja ro c in a

Mieszkam w Toronto. Wielu Kanadyjczy­
ków w czasie świąt wyjeżdża na wspólne wa­
kacje. Boże Narodzenie jest tutaj bardzo zo­
rientowane na czas spędzany z rodziną. To 
także bardzo komercyjny okres. Zaraz po Hallo- 
ween w sklepach zmieniają się wystawy i asor­
tyment, przygotowując się w ten sposób na 
zakupowe szaleństwo. Dzieci, grupy kościel­
ne oraz kolędnicy udają się z występami od 
domu do domu.Odwiedzają też placówki dla 
ludzi starszych. Święta w Kanadzie są bar­
dzo specyficzne ze względu na dużą ilość 
śniegu. Ludzie dekorują domy, choinki, traw­
niki. Podczas przygotowań odbywa się wie­
le festynów czy kwest charytatywnych. Dzień 
wigilijny jest najbardziej rodzinnym dniem 
w całym roku. Ponieważ w Kanadzie jest

wielu emigrantów, każda społeczność świę­
tuje ten czas zgodnie ze swoją tradycją. Są 
żłóbki, msze, wszelkiego rodzaju spotkania. 
Boże Narodzenie to także czas obdarowywa­
nia się nawzajem. Szaleństwo w sklepach 
zaczyna się tuż po Halloween. Ludzie kupują, 
kupują i kupują. Ale obdarowywanie tutaj, 
to nie tylko prezenty dla najbliższych. To tak­
że wszechobecni wolontariusze w domach 
opieki, szpitalach, którzy roznoszą podarki 
i jedzenie. Nie byłoby świąt, gdyby nie było 
Świętego Mikołaja. Jest on widoczny w każ­
dym miejscu, najczęściej jednak w supermar­
ketach, gdzie każde dziecko chce mieć z nim 
zdjęcie. Świąteczne menu jest bardzo zbliżo­
ne do potraw z USA. Na stołach króluje in­
dyk.

P I E C Z O N Y  I N D Y K

Sposób przyrządzenia: Przygotowujemy wywar 
mięsny. Warzywa szatkujemy, ziemniaki gotuje­
my osobno, cebulę podsmażamy z marchwią. 
Kapustę gotujemy, dodając do niej buraki, pozo­
stałe warzywa, na końcu przecier, czosnek, ocet 
i cukier. Całość doprawiamy przyprawami. Poda­
jemy z warzywami oraz łyżką śmietany, którą roz­
prowadzamy już na talerzu.

wbić żółtka. Schłodzić przed 
nadziewaniem.

ciasto: 2 szklanki mąki, 2 łyżecz­
ki soli, 2 jajka, 1 i 1/3 szklanki 
letniej wody

Delikatnie zagnieść, przykryć 
kuchennym ręczniczkiem  
i odstawić.
Rozwałkować cienko ciasto, 
nadziewać farszem, zagnieść 
rogi. Wrzucać do gotującej 
wody i czekać aż wypłyną.

Sposób przyrządzenia:
Przygotuj marynatę z mleka, roztartych ząbków 
czosnku, soli, tymianku i lubczyku. Włóż do niej 
indyka i pozostaw na dobę w chłodnym miejscu. 
Śliwki zalej wrzątkiem, mocz 2 godziny, odcedź. 
Jabłka obierz, wytnij gniazda nasienne, pokrój 
w kostkę i wymieszaj ze śliwkami, bułką tartą, so­
kiem z cytryny (lub octem winnym), cukrem i cy­
namonem. Indyka wyjmij z marynaty, natrzyj solą 
i pieprzem, nadziej farszem owocowym. Włóż do 
środka masło i zaszyj otwór. Indyka ułóż na rusz­

cie, wsuwając pod spód blachę z wodą (ok. 1/2 
litra). Piecz 3 godziny w temp. 180°C, polewając 
co jakiś czas wytworzonym sosem lub wodą. 
Uwaga: indyka nie wolno piec zbyt długo, bo 
będzie suchy. Dlatego sprawdzaj mięso, nakłu­
wając je w najgrubszym miejscu patyczkiem do 
szaszłyków. Jeśli nie wypływa różowy płyn, in­
dyk jest upieczony.

Święta na Ukrainie rozpoczynają się 
7 stycznia zgodnie z kalendarzem grego­
riańskim. Dzień Wigilii to Sviaty Vechir 
czasem nazywany Sviata Vecheria. Z tej 
okazji na stole pojawia się wiele smakowi­
tych posiłków. Podobnie jak u nas powin­
no się znaleźć dwanaście różnych potraw, 
które symbolizują dwunastu apostołów. Nie 
może zabraknąć kutii - tradycyjnego da­
nia na słodko, które jest przygotowywane 
z ugotowanej pszenicy i sosu zawierające­
go miód, mak, rodzynki oraz orzechy czy 
migdały. Borshch - to nasz barszcz, vush- 
ka - pierogi z grzybami i cebulą. Do świą­
tecznego menu należą też różnego rodzaju

B A R S Z C Z  P O  U K R A I Ń S K U

ryby: smażone, pieczone, gotowane, ma­
rynowane, na zimno, kuleczki rybne i wie­
le innych kombinacji. Potem na stół 
wjeżdżają varenyky - kolejne kluski, tym 
razem nadziewane kapustą, ziemniakami 
albo śliwkami, holubtsi - odpowiednik na­
szej kapusty, a do popicia uzvar- napój spo­
rządzony z dwunastu różnych rodzajów 
owoców. Na ten wieczór Ukraińcy ubierają 
choinkę - Novorichna Jalynka. Do dzieci 
przychodzi Dziadek Mróz zostawiając pod 
nią upominki. W niektórych regionach 
Ukrainy na Boże Narodzenie maluje się 
jajka, jak nasze pisanki na Wielkanoc.

Składniki: 1 kg buraków lub kwas buraczany, 
mięso na wywar, 400 g kapusty, 1 kg ziemniaków, 
1 marchewka, 1 pietruszka, nieco przecieru pomi- 

— dorowego, cebula, po jednej łyżce octu i cukru, 
czosnek, śmietana, liść laurowy, pieprz, sól

Farsze:
pomidorowy: 8 dużych, ugo­
towanych pomidorów rozduś 
i wymieszaj z dwiema pokro­
jonymi i podsmażonymi cebu­
lami. Dopraw pieprzem i solą. 
grzybowy: 1 cebula posieka­
na, 2-3 łyżki masła, 2 szklanki 
ugotowanych i posiekanych 
grzybów, 2 żółtka, sól i pieprz 
do smaku
Cebule zeszklić na maśle, do­
dać grzyby i dusić około 10 mi­
nut. Doprawić, zdjąć z pieca i

Y A R E N Y K Y

^łatj
s*k|at1? ki: 100 g filetów rybnych z białych ryb, 1/2 
St1e9o i  blate3° wina, 3 łyżki sosu sojowego ja-
V  1' 3 r°zbite jajka, 1/3 szklanki posiekanej ce- 
Vv0na 2lelor|a papryka pokrojona w paski, 1 czer-

tg Pryka pokrojona w paski, 2/3 szklanki
V  1/2rJ®i’ 2 łyżki masła, 2 roztarte ząbki czosn- 
')r̂ /brs^ ec2ki sosu chilli, cytryna i brokuły do

Drania

^ ć r j  Pr*yządzenia:
0 9arnka wino i sos sojowy - zagotować.

Dodać filety i gotować do momentu, aż zaczną 
się rozpadać. Następnie zdjąć z ognia, odcedzić 
i ochłodzić. Cebulę, papryki i seler zeszklić na 
maśle. Dokładnie wymieszać, rybę, warzywa, 
tartą bułkę, jajka, czosnek, pieprz i sos Luiziana 
Gold. Formę na pasztet o długości ok. 25 cm 
wyłożyć farszem rybnym i piec w temperaturze 
175 stopni C przez około 45 min. Wystudzić, 
wyłożyć na półmisek i udekorować cytryną oraz 
brokułami. Podawać z pieczywem i sałatką wa­
rzywną. Przed podaniem można skropić cytryną.

Składniki:
1 duży indyk, 1 łyżka soli, 1/2 łyżeczki pieprzu, 
1/2 kg suszonych śliwek bez pestek, 1 szklanka 
wody, 3-4 jabłka, 1 szklanka bułki tartej, 2 łyżecz­
ki soku z cytryny lub octu winnego, 1 łyżka cukru
1 łyżeczka cynamonu, 1 łyżka masła 
Marynata:
2 litry mleka, 1-2 ząbki czosnku, 1 łyżeczka soli, 
1 łyżeczka tymianku, 1 łyżeczka lubczyku

ULATOWSKA
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» K a r p i a ” .

ANNA KOPRAS-FIJOŁEK

„ Krok p o  kroku, krok p o  krocz­
ku, na jp iękn iejsze w całym  roczku  
idą św ięta , idą  ś w ię ta ...” - słowa 
tej piosenki od 2 grudnia można 
usłyszeć w radiowej „Trójce”. 
Śpiewają ją Przyjaciele Karpia, 
•lego Wielmożność Karp uszedł 
sześć lat temu z życiem i od tej 
Pory ma się, co tu dużo mówić, 
Po prostu świetnie.

z r o b ił k a r ie r ę
śp iew a ją  am a torzy  dzienn ikarze, 
bo  p rzec ie ż  m y nie m am y p o jęc ia  o 
śpiew aniu , a le  - rzecz ja sn a  - b a r ­
d zo  s ię  staram y. Słuchaczom  to  się  
sp o d o b a ło  na tyle, że  P o lsk ie  R a ­
d io  b łyskaw iczn ie  w yda ło  sin g ie l 
z  „ K a r p ie m ” - opowiada Kuba 
Strzyczkowski. Sprzedaż tego sin­
gla przeszła wszelkie wyobrażenia. 
W krótkim czasie stał się jednym 
z lepiej sprzedających się singli 
w Polsce. Pomysłodawca cieszy 
się, że co roku są dziennikarze, 
którzy wręcz domagają się udziału 
w śpiewaniu „Karpia”.

N ied źw ied ź trochę 
mnie dukał.

Marek Niedżwiecki wyznaje, 
że kiedy sobie przypomina pierw­
szego „Karpia”, od razu chciałby 
uciec najdalej, gdzie tylko można.

Tak to strasznie nieporadnie 
wyszło. - Jak te ra z lego  słucham , 
to  s ię  w s ty d z ę .  P a m ię ta m , że  
byłem  przerażon y, bo  p rzy sz ło  m i 
śp ie w a ć  obok  M agdy Umer, która  
j e s t  je d n ą  z m o ich  u lu b io n ych  
wykonaw czyń. G łosow ałem  k iedyś  
na je j  piosenki, w  liśc ie  p rzeb o jó w  
Studia Rytm. To było  p o d  kon iec  
la t 60-tych. 1 tu nagle j a  sta ję  obok  
artystk i, k tóra je s t  m oją  ulubioną  
i m uszę z nią c o ś  zaśp iew ać. To 
b y ł  o g ro m n y  s tr e s  - wspomina 
Marek Niedżwiecki. Ponadto po 
raz pierwszy stanął przy mikrofonie 
„takim trochę innym, przy którym 
się śpiewa, a nie tylko mówi”.
- W yszło  na to , że  k o m p le tn ie  
n ie  u m iem  śp ie w a ć . P a m ię ta m , 
że  ć w ic z y liś m y  i p o w ta r z a liś m y  
n a s z ą  k w e s t ię  s e tk i  r a z y  i j a  
n ie  u m ia łem  p r z e jś ć  na w y ż s ze  
to n a c je .  W y s z ło ,  j a k  w y s z ło .  
Z a to  w s p o m n ie n ia  są  p ię k n e
- opowiada Marek Niedżwiecki. 
Wspomina, że został złapany 
po „Liście Przebojów” i nagry­
wał po 22-iej. - Z a ję ło  to  p o ­
n a d  g o d zin ę , zan im  w ydu ka łem  
z s ie b ie  te  tr z y  c z y  c z te ry  s ło w a
- wyznaje.

Lubię Andrusa. 
Śpiewa genialnie!

W pierwszym „Karpiu” 
wystąpił również Artur Andrus.
- Z tego, co  pam iętam , to  p ra w ie  
nic nie pam iętam , b o  to s ię  s ta ło  
zupełnie przypadkiem  - wspomina.
- K uba tak ch odził p o  korytarzu , 
zb iera ł k o goś d o  śp iew an ia . Nikt 
nie w ied z ia ł dokładn ie, o  co  mu 
chodzi, co  z  tego  m a być. K ażdy  
m yślał, że  to  m oże ja k iś  je d n o ra ­
zo w y w ygłup na tak ie j zasadzie, Że 
c o ś  sob ie  nagram y, pobrzdąkam y, 
p ó jd z i e  to  d w a  r a z y  na  a n te n ie  
i sp ra w a  za ła tw ion a . Tym czasem  
o d b ió r  te g o  b y ł  tak  m o cn y , że  
to  p r z e s z ło  n a sze  o c zek iw a n ia . 
Marek Niedżwiecki zaczął wtedy 
nazywać Artura Andrusa - Celin.
- Bo p o d obn o  śp iew ałem  ja k  Celin  
D ion.

Artur Andrus opowiada o spot­
kaniach organizowanych po

zakończeniu nagrań, u Kuby, 
w koleżeńskim gronie - autorsko- 
pomysłowo-kompozytorskim.
- K le il iśm y  łań cu ch y  ch o in kow e  
i odsłuch iw aliśm y sob ie  „ K arp ia  ”
- wspomina. - O d s łu c h iw a n ie  
b y ło  n ie  p o w ie m  c zym  - je s z c z e  
w sp o m a g a n e , b o  z d a je  s ię , ż e  
j e s t  taka  u sta w a  o  zapobieganiu  
alkoholizm ow i....

Hi, hi, czasem 
podkładam im płetwy.

Każdy występ nagrywany jest 
osobno, w zależności od tego, 
kiedy, kto ma czas. Przyjaciele 
Kaipia wyznają, że nie wyobrażają 
sobie, by stanęli za mikrofonami 
równocześnie. Nie byliby w sta­
nie zaśpiewać. Pokładaliby się ze 
śmiechu...

Szefową nagrania jest Zo­
fia Sylwin, producent. Na jej 
barkach spoczywa obecnie trud 
ściągnięcia wykonawców do stu-

Mówiq, że wziąłem się 
2~. żartu.

Autorem pomysłu i pierwszych 
dwóch tekstów był Kuba Strzycz­
kowski. Wyznaje, że „Karp” 
Wziął się z... żartu..- K tó r e g o ś  
dnia  r o z m a w ia łe m  z M a rk iem  
^olkuskim , obecn ie koresponden- 
le,n P o lsk iego  R adia  h' W aszyng- 
tonie. P ow iedzia łem : - S łuchajcie, 
a 'noże n agra libyśm y św ią teczn ą  
P iosenkę? W szyscy  p o tra k to w a li  
to Z je d n e j  s tro n y  se rd ec zn ie , a z 
drugiej z takim  n iedow ierzaniem ... 
~ Wspomina Kuba Strzyczkowski. 
bardzo trudno mu szło nama­
wianie kolegów do zaśpiewania 
Pierwszego „Karpia”. Większość 
n'c chciała, bała się, pukała się 
w czoło i mówiła: „Ja mam 
opiewać?" - C h cąc n ie ch cąc gros  
,('k.stu m usiałem  sam  za śp iew a ć , 
d o ść  n ieu d o ln ie  - surowo ocenia 
s'vój pierwszy „karpiowy” występ 
kaba Strzyczkowski.

Nie przypuszczał, wymyślając 
"Karpia”, że powstanie „karpiowa 
tradycja”. Tymczasem okazało 
s'ę. że wszystkim się to bar- 
?0 spodobało. - D ocen ili to, ż.e -  M y  n a m e  i s  K a r p .  P o ł i  K a r p ! . . . tak zaczyna „Karpia” Marek Niedżwiecki Fot Anna Kopras-Fijołek
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. . . P ę d z ą  s a n i e  p o  e t e r z e . . .  -  “wyciąga” pięknie Artur Andrus

dia. - A nie j e s t  ła tw o  - mówi Ma­
rek Niedźwiecki. - P a m ię ta m ,  
że  j a  też uciekałem  korytarzam i, 
Żeby ty lko s ię  z  n ią n ie sp o tk a ć  i 
żeby  m nie n ie zgarnęła ...

Zofia Sylwin opowiada o 
paraliżującej wręcz tremie, która 
gnębi za każdym razem dzienni­
karzy. - C zasem  m ały kaw ałeczek  
n a g ry w a ją  p o  k ilk a d z ie s ią t ra zy
- przyznaje. Pyszna zabawa jest 
wtedy, kiedy wykonawcy mogą, 
w reżyserce, pośmiać się z kole­
gów. - W tedy, k ied y  śp ie w a  np. 
N ie d ź w ie c k i  a lb o  S tr z y c z k o w -  
sk i w y c ią g a  j a k o ś  ta k , k a n c i-  
kiem  p o w ied zia łb ym  - mówi Piotr 
Baron. - P ó ź n ie j  z a c z y n a  s ię  
m n ie j r o z r y w k o w a  c z ę ś ć  te g o  
p r z e d s ię w z ię c ia . M ia n o w ic ie  w  
pew n ym  m om encie reżyse r  w oła:
- K ruca  bom ba. B aron  do  studia!  
W tedy j e s t  m n ie j śm ieszn ie . To, 
c o  w  r e ż y s e r c e  w y d a w a ło  s ię  
b a rd zo  p roste , c zy li za śp iew a n ie  
j e d n e g o  lu b  d w ó c h  w y r a z ó w ,  
okazu je  s ię  trudne. Tym bardziej, 
Że w reżyserce  ty lko czekają , żeby  
s ię  pośm iać... Piotr Baron do dziś 
wspomina, jak Kuba Strzycz- 
kowski miał do zaśpiewania:
- S yp ie  śn ieg iem  p ro s to  z  m ostu ...
- Pam iętam , że  to  syp ie  śniegiem ..: 
ro zb r z m ie w a ło  o d  p o c z ą tk u  d o

końca k o ry ta rza  ch yba  p rze z  4 5  
minut, po n iew a ż K uba n ie po tra fił 
s ię  w s tr ze lić  w  d źw ięk ... S ypa ło  
w ięc  z m ostu  4 5  m inut - śmieje się 
Piotr Baron.

Gdy nadchodzi czas na nagra­
nia, producent musi nieraz używać 
przyjacielskich podchodów, ale 
i szantaży - szczególnie wobec 
„Niedźwiedzia”. - U le g a  tym  
sza n ta żo m . N o  p r z e c ie ż ,  m n ie, 
Zosi, on n ie m oże odm ów ić. Idę do  
je g o  pokoju , b io rę  za  rękę i p r z y ­
prow adzam . A le on n apraw dę j e s t  
b a rd zo  n ieśm iały, zw ycza jn ie  p o ­
tw orn ie  s ię  w s tyd z i i m a p o tw o rn ą  
trem ę. U  K ubusia  i u A n dru sa  o  
trem ie  n ie m a m ow y, p o n ie w a ż  
są  b a rd zo  m u zyka ln i - opowia­
da Zofia Sylwin. Wypracowała 
sobie przez te lata metody pracy 
ze wszystkimi. Podkreśla, że z 
każdym dziennikarzem rozmawia 
się inaczej, a producent powinien 
być trochę psychologiem.

Przyznaje, że są osoby bardzo 
muzykalne i są też takie, które 
bardzo chcą się przyłączyć do tej 
akcji, ale już takie muzykalne nie 
są. - 1 n a w et so b ie  zd a ją  z tego  
spraw ę. To j e s t  s tra szn ie  kom icz­
ne. P o n iew a ż  w y s iłe k  re żyse ra , 
k o m p o z y to r a  i w s z y s tk ic h  j e s t  
g ig a n tyc zn y . Ż eb y  ta k  tę  o so b ę

p o p ro w a d z ić  i tak j ą  nagrać, żeby  
ja k o ś  to s ię  udało. P rzew ażn ie  to  
s ię  koń czy  na m e lodek lam acji... 
- dodaje Zofia Sylwin.

Na nutki trzeba 
sobie zasłużyć.

zaczyna się 
i kończy słowami wypowiadanymi 
przez Marka Niedźwieckiego.
- P raw ie  n ic  nie śpiew am . P ew nie  
d la teg o  j e s t  s ła b szy  - śmieje się 
Marek Niedźwiecki. - W ykonuję 
tylko ja k ie ś  m elorecytacje . Trochę 
nucę w refrenie i trochę m ów ię.

Magdalena Jethon wystąpiła 
w „Karpiu” po raz pierwszy. - Bar­
d zo  s ię  cieszę, Że m ogłam  za śp ie ­
w ać. Lubię „ Karpia ” - podkreśla.
- Jak byłam  m a łą  d ziew czyn k ą , 

jpowiedziałam k iedyś m oje j m am ie, 
że  tak b a rd zo  ch cia łabym  zo sta ć  
piosenkarką. M am a się  p rzera ziła  
i p o w ie d z ia ła  d o  m nie tak, żeb y  
mnie nie urazić: - Wiesz, córeczko, 
ty  je s te ś  tak zdolna, że  szkoda  cię  
na piosenkarkę... Wyznaje, że ma 
swoją melorecytację, ale jest też 
moment, kiedy naprawdę śpiewa. 
- 1 n aw et w ca le  n ie fa łszu ję!  - za­
pewnia Magdalena Jethon.

Piotr Baron śpiewa „Karpia” 
od kilku lat. - N a jb a rd zie j czeka  
na ten  m o m en t m ó j p ię c io le tn i  
syn, Franek. D w a p o p rzed n ie  zna  
na p a m ię ć  i na p ew n o  nauczy s ię  
te g o r o c z n e g o  ró w n ie ż  - mówi 
dziennikarz „Trójki”.

5łyszq o mnie 
wszystkie 
płocie

To miała być tylko 
Bardzo się jednak spodobała 
słuchaczom, a płyta z tą pio­
senką stała się bestsellerem w 
czasie świąt Bożego Narodzenia. 
Teraz co roku zarówno sami 
dziennikarze, jak i słuchacze

z niecierpliwością czekają na 
premierę „Karpia”. - K ied y  j e s t  
prem iera , zau w ażam y n iezw yk łe  
o żyw ien ie  w śró d  słu ch aczy. O d­
bieram y m nóstwo telefonów - mówi 
Magdalena Jethon. - C zasem  lu­
dzie  się d en em ’owałi, ja k  zabrakło  
płyt. Trzeba było  do tło c zyć  kolejne
- opowiada producent Zofia Syl­
win.

„Karp” gości co roku na Liście 
Przebojów i to na czołowych 
miejscach. - P odejrzew am , że  gros  
słuchaczy g łosu je na „K arpia  ” nie 
z. pow o d u  w s trzą sa ją ce j w arto śc i 
literacko-m uzycznej, a le  z  sym pa­
tii i sentym entu d la  sam ej p iosenki
- mówi Kuba Strzyczkowski. 
Zdaniem Marka Niedźwieckiego 
oddawane na „Karpia” tłumnie 
głosy to również ukłon słuchaczy 
w stronę wykonawców, ulubio­
nych dziennikarzy. - F ajne j e s t  to, 
że  lu dzie  tak reagują, że  je s te śm y  
na liśc ie  obok naszych  fa n ta s ty c z ­
nych g w ia zd  czy  g w ia zd  św ia tow ej 
p io s e n k i i np. „ K a r p ” w y g r y ­
w a  z g ru p ą  U2. To j e s t  m iłe  i 
sym p a ty c zn e  - podkreśla Marek 
Niedźwiecki, trzymając kciuki za 
powodzenie tegorocznego „Kar­
pia”.

Gienia to ma 
rybie życ ie .

Pierwszy Karp powstał w 
1999 roku. Muzykę skompo­
nował Wojciech Kaleta. Przez 
te wszystkie lata trzymano się 
pewnej reguły - zostawał refren, 
a zmieniały się, melodyjnie i 
tekstowo, zwrotki.

Każdy „Karp” jest inny, na­
tomiast zdaniem Artura Andrusa 
wszystkie były trochę fałszowane.
- Nikt z  nas nie je s t  zaw odowym  wo­

kalistą. D latego do  te j pory  zaw sze  
prosiliśm y o  pom oc zaw odow ców

- kw artet „ R am pa” dogryw a łn a m  
chórki, żeby to  stw arzało  p rzyn a j­

m niej po ża ry  śpiewania, ale tak to 
każdy śpiewał, ja k  m ógł - opowiada 
Artur Andrus.

. . . J e s t e m  z a ,  a  n a w e t . . .  p r z e c i w ? -  stwierdza Kuba Strzyczkowski
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PRZYJACIELE KARPIA VI
Słowa: Maciej Kraszewski 

„My name is Karp. Poli Karp!"
(W. Mann) >

Pędzą sanie po eterze 
Od Krakowa po Wybrzeże.
Idq święta, drogie dzieci!
„Jestem za, a nawet... Przeciw?"

Wstawaj karpiu - czas na ciebie!
Wkrótce trafisz do obróbki 
I kucharek sześć odda tobie cześć 
Będziesz gwiazdę, chcesz czy nie

Ref.
Krok po kroku, krok po kroczku, 
Najpiękniejsze w całym roczku 
ldq święta, idq święta...
Krok za krokiem, krok po kroczku 
Najweselsze w całym roczku 
ldq święta, idq święta!

2.

Nagle karp spod noża pryska,
Bo jurne rybisko
Pcha potrzeba, żeby znaleźć swq połowę 
Śmignql hen! Po stawie, easy-tider prawie c 
Dla prześlicznej karpiówny stracił głowę 
i to jak!

Ref.
Krok po kroku, krok za krokiem,
Jeszcze bielsze niż przed rokiem 
Idą święta, idą święta...
Krok po kroczku, metr po metrze,
Z każdym krokiem coraz lepsze 
Idą święta, idą święta!

Niech nam pomyślnością sypnie róg,
I niech szczęście wkradnie się za próg.
Dobrej gwiazdy mocno trzymaj się,
Niech do lez prowadzi tylko śmiech!
„Karp z karpiówka się pobrali 
- ślicznej ikry doczekali"

Ref.
Krok po kroku, krok za krokiem,
Jeszcze lepsze niż przed rokiem 
Idą święta, idą święta...
Krok po kroczku, metr po metrze 
Z każdym rokiem coraz bielsze 
Idą święta, idą święta!

Krok po kroku, krok za krokiem 
Jeszcze bielsze niż przed rokiem 
ldq święta, idą święta...
Krok po kroczku, metr po metrze 
Z każdym rokiem coraz lepsze 
Idą święta, idą święta!

„Synkopowo ■ na jazzowo,
Ślę słuchaczom dobre słowo."

„Niech dopadnie Was pokusa,
By posłuchać czasem bluesa"

„Kulturalne, chilloutowc,
Niechaj święta będą zdrowe."

„Pora w ludziach się zakochać,
Życzę Wam dobrego rocka!".

„Ja Polikarp czuję się wstrząśnięty!
Ale nie zmieszony!"
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ś m i g n ą ł  h e n !  -  wyśpiewuje Magdalena Jethon

Każdy kolejny „Karp” jest 
oceniany i komentowany przez 
słuchaczy. Kiedy Artur Andrus 
napisał w tekście o Gieni. ktoś 
si? oburzył. Dopytywał się, czy 
autor tekstu ma coś przeciwko 
Genowefom i dlaczego szarga to 
■mię. - A le ż  broń  B oże! Ja  sam  
mam c io c ię , k tó ra  m a  na  im ię  
Cienia - mówi Andrus. Przyznaje, 
że ideologie dotyczące Gieni były 
różne. - P o jaw iła  s ię  w ersja , że  to  
jest przy tyk  do  jed n e g o  z p rezesó w  
Polskiego Radia, k tóry m a na im ię 
^'gen iusz - mówi Artur Andrus. 
' Miał, bo  ju ż  n ie je s t  prezesem . 
Ebe p o d e jr ze w a m  je d n a k , ż e b y  
aŻ lak dużą  s iłę  rażen ia  m ia ła  ta 
Piosenka...

-.Karpie” Kuby Strzyczkow- 
skiegobyły liryczne, Andrusa - har­
d e j żartobliwe. - W  p ie rw sz e j  
Piosence k a rp  u sze d ł z życ iem , 
^ ifc  żyje, czu je  s ię  św ietn ie , m a  
s^'oje ży c ie  rodzin n e  w w annie.

aJnie, a le  co  d a le j?  Trudno je s t  
U m y ś l ić  fa b u łę , to , co  m a s ię  
Vv lej ko le jnej p io se n c e  zdarzyć, 
c°  b ęd z ie  za b a w n e , co  liryc zn e  
' ^ówi Kuba Strzyczkowski. Ar- 
Ulr Andrus napisał trzy „Karpie”. 
' Mnie c iągn ęło  w ja k ie ś  w yg łu py  
1 '■Orty. W tedy na p rzyk ła d , kie- 
^  je d n y m  z n a js ły n n ie js z y c h  
P o sied zeń  w co d z ien n ym  życ iu  
■v̂ ° „ lu b  c z a s o p is m a " , j a  to  

P°s,anow iłem  w yk o rzy s ta ć  - opo- 
'v'a<la Artur Andrus.

Dla autora, który co roku pisze 
tekst do „Karpia”, jest to co roku 
większe, trudniejsze wyzwanie. 
Ma świadomość, że każdy będzie 
porównywał - czy ten jest lep­
szy, czy gorszy, śmieszniejszy 
czy smutniejszy. - W  tym  roku  
ja k o ś  n ie m ia łem  p o m ysłu . N ie  
w yobraża łem  sobie , że  m ogę j e s z ­
cze  w p a ść  na c o ś  oryg ina lnego . 
P ro p o n o w a łe m  ju ż  n aw et, że b y  
p ó jś ć  w  kierunku innego s tw o rze ­
nia - m oże łosia, k tóry s ię  po jaw ił, 
a le  ja k o ś  odczułem , że  j e s t  opór, 
że  wszyscy są  p r z y w ią z a n i  d o  
karpia  i nie chcą, żeb y  to  było  inne 
zw ierzę. M oże k tó ry ś  z  kolejnych  
te k s tó w  zn o w u  n a p is z ę ,  a le  w  
tym  roku postan ow iłem  o d p u śc ić  
- mówi Artur Andrus. Opowiada, 
że słuchacze nieraz przysyłali 
swoje wersje „Karpia”, coś dopi­
sywali. Być może kiedyś zostanie 
ogłoszony konkurs na tekst?

Tak dorobiłem się 
nowego 
kucharza. P|v3i

W tym roku „Karpiem” 
zajął się Maciej Kraszew­
ski. - P ostan ow iłem  zro b ić  c o ś  
zupełn ie innego. W spóln ie z  Tom ­
kiem Kam ińskim  zachow aliśm y kli­
m at św ią teczn y, a le  n ie zrob iliśm y  
p io sen k i, k tó ra  p r zy p o m in a ła b y  
p rze k le ń s tw o  w szy s tk ich  s p r z e ­
daw ców , czy li „ jin g łe  b e l ls j in g le  
b e l ls . .”. P o sz liśm y  w s tro n ę  d e ­
lika tnego  rock  an d  roiła , rocka. 
C hcieliśm y, żeb y  b y ła  to  p o  prostu  
d o b ra  p io se n k a  - mówi Maciej 
Kraszewski. Mówi o sobie, że

on jest głównym kucharzem tej 
potrawy, jaką jest „Karp”. Tomasz 
Kamiński zadbał natomiast o od­
powiednie przyprawy.

Nowy „Karp” jest dow­
cipny i daleki od polityki. - N a  
co  d z ień  za jm u ję  s ię  p o l i ty k ą ,  
p o lity k a m i i życiem  politycznym . 
S tw ierdziliśm y jednak, że  do  św ią t 
nie będziem y takich „ p rzy p ra w ” 
dodaw ać . W ysłałem  po lityków  na 
K siężyc. M oże tam  je s t  ich m iejsce
- mówi Maciej Kraszewski.

Piosenkę śpiewa prawie 
dwadzieścia osób. W drugiej 
zwrotce zawarte zostały me- 
lodekłamacje. - N ie ch c ie liśm y  
ludzi m ordow ać, a  w id zie liśm y w  
n iek tórych  oczach  śm ierć. Tętno  
podn osiło  się do  w arto śc i nienoto- 
wanych, a  tw a rze  b y ły  w  ko lorach  
p o c z ą w s z y  o d  A n d rze ja  L eppera , 
a s k o ń c z y w s z y  na E sk im o sa ch
- opowiada Maciej Kraszewski. 
Przyznaje, że w wykonywanych 
sekwencjach radiowi koledzy 
nie mieli problemów z dykcją 
czy czytelnością przekazu, ale 
pojawiły się inne problemy. - Odby­
w a ło  s ię  b łą d z e n ie  p o  in n ych  
ton acjach , nutach, n ie tych, k tóre  
b y ły  p ie r w o tn ie  p r z e w id z ia n e  
p r z e z  a u to ró w  - przyznaje autor 
tegorocznego „Karpia”.

Zdaniem Piotra Barona, i nie 
tylko jego, fałszowanie niektó­
rych dziennikarzy występujących 
w „Karpiu” ma swój urok. - Jeśli 
k to ś  m a n ie s ły c h a n y  ta le n t  d o  
przep iękn ego  fa łs z o w a n ia , je ż e l i  
n ie  j e s t  w s ta n ie  w y d o b y ć  z  s ie ­
b ie  an i je d n e j  p o p ra w n e j nuty, 

to  j e s t  w ła ś n ie  p ię k n e  i j e s z ­
c z e  b a r d z ie j  u sk rzy d la  w s z y s t ­

k ich  ko lęd n ik ó w , k tó rzy  za c zn ą  
c h o d z ić  d o  n a szych  d o m ó w  i też  
n ie  z a w s z e  ś p ie w a ją  w  to n a c ji

- śmieje się dziennikarz.

I kto tu się lepiej

„Karp” zapewne nigdy się 
nie zestarzeje. Tym bardziej, 
że dochód ze sprzedaży płyty, 
na której się znajduje, tra­
fia na dobry cel - na rzecz 
rodzinnych domów dziecka. 
- P o z a  ty m  r a d io  j e s t  u lo tn e  
i ta k ie  in ty m n e . T o j e s t  je d n a  
z  ta k ic h  r z e c z y ,  k tó r a  p o  n a s  
z o s ta je .  L u d z ie  s ię  z m ie n ia ją .

c z a s y  s i ę  z m ie n ia ją ,  g ło s y  s ię  
z m i e n ia ją .  W  j a k i m ś  s e n s i e  
j e s t  to  ta k ż e  z a p i s  h is to r y c z n y  
te g o ,  c o  s ię  w  „ T r ó jc e "  d z ia ło  
p r z e z  te  w s z y s tk ie  la ta  - mówi 
Marek Niedźwiecki.

Nadzieję, że „Karp” przetrwa ma 
także jego pomysłodawca - Kuba 
Strzyczkowski. - P ew n ie  za  ile ś  
la t m nie w  „ Trójce ” nie będzie , 
a le  m am  nadzieję, że  ta tradycja  
św ią teczn ego  „ K arp ia  ” s ię  u trzy­
ma, że  P rzy ja c ie le  K arp ia  - tak się  
nazyw a grupa, która udaje, w  sw ej 
łaskaw ości, że śp iew a, prze trw ają . 
I Że prze trw a  ten entuzjazm, radość  
z  z a b a w y , k tó r a  to w a r z y s z y ła  
p ierw szem u  „K arp iow i"  - dodaje 
Kuba Strzyczkowski.

Jam żyw 
i jeszcze 
dzieciakom 
pomagam!

„K arp ” u k a z u je  s ię  co roku na p łyc ie  z a ty tu ło w a n e j „ P o cz tó w ka  
do św. M ik o ła ja ”. W ym y ś liło  j ą  T o w a rz y s tw o  „ N a s z  D o m ”. „K arp” 
w z m o c n ił tę  a k c ję  i z a c h ę c ił do  k u p o w a n ia  p ły ty  o ra z  p o c z tó w k i.
-  W ten sposób między innymi pomagamy dzieciom z rodzinnych 
domów dziecka, choć nie tylko w ten sposób. Organizujemy również 
licytacje, które staram się w miarę przyzwoicie przeprowadzać co­
rocznie na antenie „Trójki” -  m ów i K u b a  S trz y c zk o w s k i. W s zy s tk ie  
p ie n ią d z e  tra fia ją  do  ro d zin n ych  d o m ó w  d z ie c k a . -  To jest bardzo 
wymierna akcja. Towarzystwo „Nasz dom” jest wyłącznym dystry­
butorem tych pieniędzy. Wie, komu jest potrzebna lodówka, a komu 
podręczniki dla dzieci. Ufamy towarzystwu, nie mamy wątpliwości 
co do akcji i co roku staramy się, by się pięknie rozwijała - d o d a je  
d z ie n n ik a rz .

-  To najpiękniejsza akcja. Choćbyśmy nie wiem, ile pieniędzy dali 
domowi dziecka, żeby ten dom był nie wiem, jak bogaty, to 
nic - żadne zabawki ani sprzęt nie zastąpią rodziców, tego ciepła
-  d o d a je  Z o fia  S ylw in , p ro d u cen t.

Rysunki Tadeusz Krotos

program

W k r ó t c e  t r a f i s z  d o  o b r ó b k i  -  bezlitośnie stwierdza autor tekstu, Maciej Kraszewski
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W głębi duszy zawsze marzył 
0 tym, żeby jeździć po świecie 
' kręcić filmy przyrodnicze. - To 
było dla mnie w yzw an ie. K och a­
łem te film y. I - tego  te ż  n igdy nie 
mówiłem w  p ra sie  - m arzyłem  kie­
dyś o tym, żeby p ó jś ć  d o  szko ły  le ­
śnej. Bardzo m nie ciągnęła  p r z y ­
roda - opowiada Jarosław Kret.

Myślał o tym, że mógłby zostać 
dziennikarzem, który zajmowałby 
si? sprawami związanymi z przy­
rodą, naturą, poznawaniem świata.

Wrota do A fryki
Skończył egiptologię. Najpierw 

Poszedł na filologię klasyczną, ale 
Po dwóch tygodniach zrezygnował. 
" to  nie było  d la  mnie. Czułem  tę ­
sknotę za Rzymem, za  G recją  k la­
syczną, czyta łem  m nóstw o książek, 
nie mnie tam  ciągnęło  słońce, p ro ­
stota i klasyczne piękno. Uciekłem  
w‘ęc na egiptologię. M yślałem  so ­
bie - nieważne, co  to  je s t. Ważne, 
Ze wyruszę d o  Egiptu, o tw orzę  so ­
bie wrota do  Afiyki, a  po tem  z.oba- 
czymy, co  będzie  da le j - wspomina 
Jarosław Kret.

K i e d y ś  o k a d z a n o  c h a ł u p y ,  ż e b y  c z a r o w n i c e ,  k t ó r e  s i e d z ą  n a  c h m u r a c h ,  

p o s p a d a ł y  z  n i c h  i n i e  p r z y w l o k ł y  b r z y d k i e j  p o g o d y .  T o  j e d n a  z  u l u b i o n y c h  

o p o w i e ś c i  J a r o s ł a w a  K r e t a  -  n i e z w y k l e  s y m p a t y c z n e g o  p r e z e n t e r a  p o g o d y ,

d z i e n n i k a r z a  i p o d r ó ż n i k a .

Już na pierwszym roku studiów 
Organizował wspólnie z koleżanka- 
ro* z etiopistyki wyprawę naukową 
do Afryki. - To b y ł bodajże  1983  
cty  też 1984 rok i nie było  tak łatw o  
Wyjechać, dokądkolw iek. W  końcu  
Wyprawa naukow a skończyła  się  
U jazdem  d o  Grecji. Ja nie p o je ­
ba łem , zorganizow ałem  ją  w  du- 
Zej  mierze, a le  nie w ybrałem  się. 
^otarłem do  N iem iec, gdzie  m ia ­
łem okazję zarob ić  pieniądze. Póź- 
n'ej sam, na w łasną rękę po jech a ­
łem do Grecji. Byłem w tedy też na 
Krecie - opowiada dziennikarz- 
P°dróżnik.

Zakochał się w jeżdżeniu po 
svviecie. Na trzecim roku studiów 
Pojechał na stypendium do Egip- 
u- - Afryka m nie opan ow ała  - wy- 
?naje Jarosław Kret. - P oszed łem  
studiow ać afrykanistykę.

Marzenia się spełniły. Zaczął 
Pracować w telewizji, a następnie 
realizować własny program pod­
różniczy. Reaktywował Klub Sze- 

Kontynentów. Jeździł po 
sWiecic i robił filmy. Wszystko na

a liz o w a ć  ko le jn y  c e l zaw odow y. 
N ie ja d ę  p o  to, b y  za lic zy ć  kolejny  
kra j czy  kolejne zabytk i - mówi Ja­
rosław Kret. Stara się przybliżać 
świat, obce kultury, ale też zwraca 
uwagę na naturę, która jest dooko­
ła nas. To dla niego bardzo ważne. 
W swych filmach, reportażach, re­
lacjach z podróży zwraca uwagę 
na to, że ludzie niszczą naturę i - je­
śli nie zmienią swego podejścia 
- zniszczą sami siebie. Świat, w któ­
rym żyjemy, robi się ciasny. - M nó­
stw o  P o laków  je s t  tera z np. w  A n ­
g lii  czy  w  N iem czech . Z a ch w ilę  
u nas będzie m nóstw o Pakistańczy­
ków. P ojaw ią  się  mieszkańcy? G ha­
ny, Hongkongu, a  może jeszcze Papai 
i N ow ej G w in ei - mówi Jarosław 
Kret. - Jeże li m y n ie będziem y n ic  
o nich w iedzieć, je ż e l i  n ie b ęd z ie ­
m y w ie d z ie ć  n ic  o  ich  ku ltu rze, 
o b ycza ja ch , je ż e l i  n ie b ęd z iem y  
so b ie  zd a w a ć  sp ra w y z tego, że  ich 
odm ien n ość  nie j e s t  d la  nas g ro ź­
na, b ę d z ie  źle . S ta ram  s ię  w ięc  
m ó w ić  o te j odm ienności, w  s p o ­

' Jarek jest bardzo prostolinijny i uczciwy. - mówi Marek Mazur, 
realizator programów telewizyjnych. INpracy w telewizji to 
bardzo rzadko spotykana cecha. Wyścig szczurów jest 
torrną w tym zawodzie. Natomiast Jarek - znamy się wiele 
ł̂ t, współpracowałem z nim, realizowałem jego program 
•Klub podróżników”, sam jestem podróżnikiem, operatorem, 
Psalizatorem - zawsze był w porządku. Nie zdarzały się takie 
sytuacje, że próbował bazować na niedomówieniach, 
Oczach fałszywych.

W’asną rękę - telewizja zwracała 
Maściwie jedynie koszty. Dodat- 
°*o fotografował, pisał. - Jakoś

P łow ie li
sób

h ło

przeży ł, a le  to  j e s t  spo -
na życie. K okosów  z tego  nie 
’* jed n a k  zjech ałem  p ó ł  św ia ta  

wy-
H - ----■‘t/--------------r

•hówi podróżnik. Wkrótce 
się na studia podyplomowe, 

a sto.sunki międzykulturowe.

dać i się nie bać
^  '  U la m nie p o d ró że  to  j e s t  na- 
z?dzic> do  pracy. Są p o  to, b y  zre ­

só b  ja k  n a jb a rd z ie j p rzy s tę p n y .  
Podkreśla, że Polacy są z jednej 
strony bardzo gościnni, a z drugiej 
- widoczny jest strach przed nie­
znanym. To już krok do podejrzli­
wości, a ta prowadzi do niezaak- 
ceptowania. Z niezaakceptowania 
tylko krok do agresji. - N ie m a sen ­
su, b y  p o w tó rzy ły  s ię  scen ariu sze  
bałkańskie czy  holocaust. To my, 
dzien n ikarze  po w in n iśm y p r a c o ­
w a ć  n ad  tym, żeb y  tak s ię  n ie s ta ­
ło. M am y m o żliw o śc i docieran ia

d o  m nóstw a lu dzi i p rzekazyw an ia  
zg łęb ion ej w ied zy  d a le j - mówi Ja­
rosław Kret. Za swojego mistrza 
uważa Ryszarda Kapuścińskiego. 
Wielkim szacunkiem darzy też 
Olgierda Budrewicza. - O ni nam  
przybliżali świat, informowali o  tym, 
co  s ię  w  tym św iecie dzieje. M y j e ­
s te śm y skazan i na to, b y  za a k cep ­
to w a ć  inne n iż nasza  kultury, inne 
zachow an ia  - dodaje dziennikarz. 
Podkreśla znaczenie komunikowa­
nia się w codziennym życiu, dys­
kutowania, rozmawiania o trapią­
cych nas problemach. - To bardzo  
w ażne - zapewnia. - Jeżeli n iep rze-  
gadu jem y problem ów, nastaw iam y  
s ię  w o b e c  s ie b ie  na nie, za w sze  
w ych odzi z  tego  wojna, w szystko, 
co  najgorsze.

W ieczorem wchodzi 
przez okno

Narzędziem do przekazywania 
swoich refleksji jest dla niego pro­
gnoza pogody. Prowadzi ją z ga- 
wędziarsko-geograficznym zacię­
ciem. Pewnie dlatego wiele osób 
mówi - niech sobie będzie pogoda 
jakakolwiek. Jak o niej Kret mówi, 
jest tak jakoś... raźniej.

Formułę prezentowania pogo­
dy wymyślił sam. - Stwierdziłem , 
że  nieważne jest, ja k i ja  kraw at będę  
zak ładał czy  m arynarkę. N ie chcę 
ludzi straszyć zobow iązującym  stro­
jem , b o  ja  je s tem  pan  Jarek o d  p o ­
gody, k tóry  w ch odzi każdem u do  
dom u w ieczorem , p rze z  okno na  
św iat, czy li p rze z  telewizor, k iedy  
w szysc y  s ied zą , p o p ija ją  h erba tę  
i w ciepłych  kapciach  czekają  na 

film . N ie m ogę w yg lądać ja k  urzęd­
nik, który’ w szystk ich  straszy, że  
m ają za p ła c ić ja k iś  poda tek  - mówi 
znany i łubiany prezenter.

Potrafi omijać trudne sformu­
łowania dotyczące prognozy. To 
też przemyślany przez niego za­
bieg. - Jesteśm y za sypyw an i w ręcz  
m nóstw em  inform acji. Ja o  20 -te j

m u szę  s p r z e d a ć  in fo rm ację , na  
którą lu dzie  na p ew n o  czekają, bo  
wszyscy chcą  w iedzieć, czy  m ają  
się  ju tro  c iep ło  ubrać, czy  też ro z­
p ią ć  k o szu lę  p o d  s zy ją . Ż y jem y  
w  klim acie, w którym  je s te śm y  n ie­
sam ow icie  u za leżn ien i o d  pogody. 
K a żd y  czeka na in form acje o  p o ­
godzie , a le  je s t  ju ż  p rze ła d o w a n y  
takim  m nóstw em  innych in form a­
cji, że  p o w o li m a dosyć. J es t ju ż  
p o  w iadom ościach  na kilku innych  
kanałach. J eże li j a  w y jd ę  z  krót­
kim, dw um inutow ym , a le  bardzo  
skom plikow anym  przekazem , nikt 
tego  n ie przełkn ie. K a żd y  sp o jrzy  
ty lko  na m apę, zobaczy, ja k a  je s t  
tem pera tura  i ty le  - mówi prezen­
ter. Jemu natomiast zależy na tym, 
żeby wytłumaczyć, dlaczego taka 
temperatura jest, dlaczego tak się 
dzieje, że pada albo wieje wiatr. 
Przekazuje informacje w niezwy­
kle prosty sposób. Wie bowiem, że 
tylko prosta informacja zostanie 
zapamiętana.

Po ludzku o zatokach
Przed prezentacją prognozy 

siada z dyżurnym meteorologiem 
- synoptykiem, ogląda mapę i ze­
brane dane. - W  raportach  p o w y ­
p isyw a n e  są  tak ie rzeczy, że  żaden  
przeciętny, n orm alny cz ło w iek  nie 
z ro zu m ia łb y  teg o . To są  np. te  
śm ieszn e  p ły tk ie  za to k i n iżow e . 
C złow iek  s ię  zastan aw ia , ja k  w y-  
g lą d a  p ły tka  zatoka, czy  ja k  Z a to ­
ka Pucka czy  ja k  Z atoka G dańska. 
A je s z c z e  j e s t  d a le j tak - p ły tk a  za ­
toka n iżow a poprzedzon a  zok ludo­
w anym  fron tem ... - wzdycha Jaro­
sław Kret. - Idę do  synoptyka i p ro ­
szę, żeb y  m i to  w ytłu m aczył, a  p o ­
tem  m ów ię: „P roszę  pań stw a , j u ­
tro  b ę d z i e  w i a ł  t u t a j  c i e p ł y  
w ia tr  z  południa... idzie taki front, 
to  je s t  ta  niebieska kreska z dziub- 
k a m i, a  za  n im  ju ż  id ą  c h m u ry  
i z  tych chmur, w  zw iązku z tym, że  
je s t  ciepło , będzie  p a d a ł d e s z c z -  ”

Czarownice spadają
Często odwołuje się do zwie­

rząt, do natury. Opowiada też o pa­
nujących dawniej i dziś zwycza­
jach, porzekadłach, przysłowiach 
ludowych. Jego ulubionym daw­
nym zwyczajem jest okadzanie 
chałup. Czyniono tak, by kadzidło 
przetruło wszystkie czarty, cza­
rownice i złe duchy, które siedzą 
na chmurach i wiosłują powie­
trzem, żeby chmury przypłynęły 
nad domy. - P rze tru te  cza row n ice  
sp a d a ją  z chm ur i one ju ż  n ie lecą  
w  naszym  kierunku. Ż eby je s z c z e  
b a rd z ie j cza row n icom  dokuczyć, 
w ykładan o p rze d  dom y brony, do  
g ó ry  zębam i. M ia ły  one zadan ie  
p o k a le c zy ć  c za ro w n ice  a lb o  p o ­
d ra p a ć  i w  ten sp o só b  ro ze rw a ć  
ch m u ry  - mówi Jarosław Kret. 
Opowiada, że kiedyś wystawiano 
też przed domy stołki, do góry 
nogami. Jak czarownice spadały, 
to się łamały. - Spuentow ałem  to  
w  ten sposób , że  ja k  w id a ć  n ie za  ­
w sze  karkołom ne je s t  spadan ie  ze  
sto łka. C zasem  karkołom ne m oże  
b y ć  rów n ież w padan ie  na sto łek ... 
- uśmiecha się prezenter.

Czule listy
To nie jedyna przyczyna, ale 

właśnie ten przemiły uśmiech Ja­
rosława Kreta sprawia, że niejed­
na przedstawicielka płci żeńskiej 
wzdycha przed telewizorem. Listy 
miłosne przychodzą codziennie. 
Z wymalowanymi serduszkami, 
numerami telefonów, miłymi sło­
wami, a nawet ofertami matrymo­
nialnymi. W internecie znaleźć 
można taki komentarz do artyku­
łu na temat najseksowniejszych 
mężczyzn na świecie: - N ajsek-  
so w n ie jszy  to  j e s t  Jaro sła w  K ret 
za p o d a ją cy  p o g o d ę  w TVP. I takie  
j e s t  m o je  zdan ie. Pod tymi słowa­
mi podpisała się pewna Henia z Li- 
chenia...
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CHIROMANCI SZUKAJĄ ZŁODZIEI W FIRMACH I NOWYCH PRACOWNIKÓW

r  r

z a p is a n a  w  d ło n ia c h
LIDIA SOKOWICZ

Chiromancja to wróżenie przy­
szłości i określanie charakteru z li­
nii wnętrza dłoni. - To jest magia, 
sztuka. Skupia w sobie dużo dzie­
dzin wiedzy: od psychologii, so­
cjologii i medycyny począwszy, 
a na logice skończywszy. Chiro- 
manta z pomocą intuicji dostrzeże 
w liniach papilarnych to, czego nie 
widać szkiełkiem i okiem - mówi 
Andrzej Morawski, chiromanta 
z Poznania. Chiromancja jest dzia­
łem fizjonomiki, i obok frenologii 
(umiejętności wnioskowania o ludz­
kim charakterze z kształtu czaszki), 
jest jednym z najstarszych sposo­
bów przepowiadania przyszłości. 
Sztuka chiromancji była ceniona. 
już w czasach starożytnych. Zna­
na więc była również starożytnym 
Grekom, którzy niejednokrotnie 
wspominali o niej w swoich lite­
rackich dziełach. Chiromancja naj­
prawdopodobniej pochodzi ze sta­
rożytnych Indii i tam rozprze­
strzeniła się zyskując popular­
ność w krajach śródziemnomor­
skich i Chinach.

Andrzej Morawski twierdzi, że 
chiromantę trudno wyprowadzić 
w pole. - P atrząc  w  linie, w id zi p o ­
czątek  i kon iec osobow ości. M oże  
w n ioskow ać  o cechach  ch arak te­
ru człow ieka . C hirom anta p o d le ­
g a  p ew n y m  p ra w o m . N ie  m o że  
d z ia ła ć  w brew  log ice . Szuka s ię  
a n a log ii w  lo sie  człow ieka . N asz  
los się pow tarza . Przychodzim y na 
św iat i umieramy. Po nas przychodzą  
następni i spotykają się z  tym i sa ­
m ym i em ocjam i, uc7u ciam L ,leśli

k toś zazdrościł trzy tysiące la t temu, 
to  tak sam o czuje osoba  w 20 0 5  
roku. Z m ieniają  się  czasy, skala, 
a le  m otywy, reakcje są  bardzo  p o ­
do b n e  - mówi poznański chiro­
manta. Podkreśla, że podstawą 
kształcenia w tej dziedzinie jest 
rozwój osobowości. Chiromanta 
łączy czucie i logiczne myślenie. 
- K a żd y  m oże zo s ta ć  chirom antą. 
A le n ie każdy  chce, bo  nauki j e s t  
bardzo  dużo, a  profity t niepew ne. 
D la te g o  d o b r y  ch iro m a n ta  n ie  
utrzym uje się z  czytan ia z dłoni, a le  
z  m yślenia. C hirom anta w ykorzy­
stuje ludzkie nam iętności i sytuację  
sp o łeczn ą . Z  du żym  w y p rze d ze ­
niem  wiemy, ja k a  będzie  sy tuacja  
i m ożem y s ię  na nią p rzygo tow ać . 
Zw ykłych  lu dzi na to  n ie stać, bo  
pod lega ją  konform izmom, szybkim  
zyskom  - mówi Andrzej Moraw­
ski. Podkreśla, że nie słyszał jed­
nak, żeby ktoś kształcił chiroman- 
tów. - K a żd y  z nas u czy s ię  sam. 
M o ja  m am a  b y ła  ch irom an tką . 
B yło  n a s  p ię c io r o  ro d ze ń s tw a . 
M im o że  w szysc y  m ieli taką m o ż­
liw ość, a le  ty lko  j a  w ybra łem  taką  
drogę. S tudiow ałem  rów nież p s y ­

ch o lo g ię  - wyjaśnia chiromanta. 
Mówi, że jeśli już zdecydujemy się 
skorzystać z pomocy wróżki czy 
osoby czytającej z dłoni, należy 
wybierać kogoś, kto ma ścisłą spe­
cjalizację. - N ie n a leży  w ie r zy ć  
komuś, kto oferu je w ie le  dziedzin , 
m.in. w różen ie  z  tarota, horosko­
py, w ró żen ie  z Jusów. Ż eb y  b y ć  
p ra w d z iw y m  sp e c ja lis tą , tr zeb a  
zn a ć  s ię  do b rze  na je d n e j d z ie d z i­
nie. N ie znam  je s z c z e  nikogo, kto  
byłby św ietny w e wszystkim  - mówi 
Andrzej Morawski. Podkreśla, że 
cyganki wbrew obiegowym opi­
niom nie potrafią wróżyć z dłoni. 
Częściej z pomocy chiromanty 
korzystają kobiety niż mężczyźni. 
- P otrafią  w y jść  p rob lem om  n a­
przec iw . M ężczyzn a  w  n ie ja sn e j 
d la  n iego  sy tu ac ji często  za łam uje  
się, a  kob ie ta  szuka d róg  w yjścia , 
ro zw ią za n ia , ch o c ia żb y  w łaśn ie  
k o rzy s ta ją c  z u sług  ch irom anty. 
K ob ie ty  szy b c ie j decydu ją  s ię  na 
w izytę  u p sych o lo g a  czy  n aw et na 
rozm ow ę z  k im ś bliskim, np. z  b a b ­
c ią  c z y  p r zy ja c ió łk ą  - wyjaśnia 
Andrzej Morawski. Dodaje, że 
dziesięć lat temu z usług korzystali

przede wszystkim czterdziestolat- 
kowie, a teraz są to przede wszyst­
kim nastolatki. Ludzie najczęściej 
zwracają się do chiromanty z pro­
blemami natury uczuciowej. Pró­
bują zajrzeć w przyszłość i wyja­
śnić wątpliwości biznesowe, ma­
terialne oraz zdrowotne. - Z darza  
się, że  m am  d o  czyn ien ia  z ch oro­
bam i psych icznym i. Z aw sze  w  ta ­
kich sy tuacjach  doradzam  w izytę  
u specja listy’. M iałem  k ied yś  sy tu ­
ację , w k tóre j lu dzie  p ro s ili  m nie
0  od n a lezien ie  zag in ion ego . Ta­
kich sp ra w  je d n a k  n ie przy jm u ję  - 
podkreśla Andrzej Morawski. Zda­
rza się, że szuka w firmach złodziei, 
donosicieli albo przyczyn, z powo­
du których pojawiają się straty 
w przedsiębiorstwach. Pomoc 
chiromanty wykorzystywana jest 
przez biznesmenów np. przy dobo­
rze pracowników.

Od chiromanty wymaga się 
dużej odpowiedzialności za to, co 
mówi swoim klientom. Podobnie 
jak w kilku innych zawodach, obo­
wiązuje ich tajemnica. - Ja n iko­
go  nie oceniam . P rzychodzą d o  nas 
lu dzie  różnych  zaw odów . M oim i 
k lie n ta m i s ą  p ro k u ra to r zy , a le
1 p rosty tu tk i - twierdzi poznaniak. 
Nie wszystko jednak, co chiro­
manta wyczyta z dłoni, może prze­
kazać klientowi. - L udziom  n ie  
wolno p o w ied zieć  na p rzyk ład  da ty

e g p

śm ierci. Jeżeli w idzę, że  para, któ­
ra p rzych o d zi d o  mnie, będzie ra' 
zem  tylko p rze z  p ię ć  lat, a le  będzie 
to  n a js z c z ę ś l iw s z y  o k re s  w ien 
życiu, to  na pew n o  tego  im  nie po­
wiem. Trzeba m ie ć  wyobraźnię- 
nie ch odzi o  to, żeby  pop isyw ać się 
w iedzą . C zęsto  zm uszam  ludzi do 
dzia łan ia . N ikt n ie m oże przecie'- 
w yręczyć  d ziew czyn y  w  szukani11 
m iło śc i j e j  życ ia . J e ś li  człowiek 
ca łe  życie  przem yka się  bokami, to 
tru d n o  ż e b y  z o s ta ł  zau w ażon y  
- podkreśla Andrzej Morawski.

Chiromancja do dziś praktykowa­
na jest na wschodzie, a zwłaszcza 
w Indiach, Chinach i Syrii. Naj­
większą jednak popularnością cie­
szy się w Egipcie. W Asyrii i Babi­
lonii narodziła się idea łączenia chi­
romancji z astrologią, która następ­
nie przeniknęła do Grecji i Rzymu- 
W tym okresie na licznych europej­
skich uniwersytetach powstawały 
katedry poświęcone chiromancji. 
W roku 1913 na kongresie psycho­
logii eksperymentalnej w Paryżu, 
chirologia (z greckiego: cher - ręka. 
logos - nauka) została uznana za 
naukę. Zaraz potem, w 1920 roku 
ukazał się obowiązujący do dzisiej­
szego dnia podręcznik, uczący 
wróżenia z dłoni. Jego autorem 
jest genetyk i filozof Ernest Issber- 
ner - Haldane.

CHIROLOGIA 
DZIELI SIĘ 
NA TRZY 
p o d s ta w o w e  
DZIAŁY:
- c h i r o g n o m i ę
(z greckiego cheir - 
gnome - poznanie), 
której zadaniem jest 
szczegółowa analiza 
osobowości człowieka 
na podstawie typu dłoni- 
palców, wzgórz, wklęs*°' 
ści na śródręczu

- c h i r o g r a f i a
(cheir - ręka, grapho
- piszę) - w tym wypadl<l1 
przeprowadza się szcze­
gółową analizę linii,
a także znaków na dłonl

- c h i r o m a n c j a
(cheir - ręka, manteia
- wróżenie) jest to p°*4' 
czenie wszystkiego,
a więc wyglądu ręki, 
palców, linii, znaków 
wraz z predyspozycja 
medialną osoby odcz/*11" 
jącej zapis na dłoni

Z pomocy
chiromantów, .
takich jak Andrzej 
Morawski, części 
korzystają kobiety 
niż mężczyźni
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PANNA (23 VIII • 22 IX)
C z a s  p rzem ian  i b o g actw a zd a rze ń . D oskona ły  okres  na za ję c ie  s ię  p ra c ą  tw órczą , 

ro z w o je m  o s o b o w o ś c i i na  k s z ta ł to w a n ie  c h a r a k te r u .  T w ó j s u k c e s  z a le ż y  od te g o ,  
w  ja k im  s to p n iu  z e c h c e s z  p o k ie ro w a ć  sw o im  lo s e m . B ą d ź  p rzew o d n ik iem  na sw ojej 

życ iow ej d ro d ze . P odejm ij s a m o d z ie ln ą  dz ia ła ln o ść  z a w o d o w ą , ro zkręć  in te re s , z a r y z y ­
ku j. W s p a rc ie  o k a ż ą  C i w s z y s c y  T w o i b liscy . P r z e z  c a ły  ro k  re la c je  z  nim i b ę d ą

f  u k ładały  się w zo ro w o . S zc ze g ó ln ie  w  drug iej po łow ie  roku w ięce j czasu  b ę d z ie s z  
s p ę d z a ła  z  ro d z in ą  w  c ien iu  d o m o w e g o  ogniska. Je d n o c ze ś n ie  nie zan ied b u j w ła ­
s n eg o  rozw oju . N ie  ża łu j p ien ięd zy  na n au kę . R o zw ija j sw ój in te lekt, bo ta  in w esty ­
cja szybko  C i się zw róci. M iłe  d o ś w ia d c ze n ia  w  s fe rze  u czuć w z m o c n ią  T w o ją  w ia rę  

w e  w łasn e  m ożliw ości i za u fa n ie  do innych. B ę d z ie s z  c ieszyć  się szacu n k iem  i z a u fa ­
n iem . W  trudnych sy tuacjach  instynkt z a w s z e  tra fn ie  p odp ow ie  C i, ja k  n a leży  postąpić. 

U strzeżesz  się błędów, a inni często  do C ieb ie  b ę d ą  zw racać  się o radę.

WAGA (23 IX • 22 X)
Jak ieś  w a ż n e  sp raw y z e  s tareg o  roku p ozosta ły  do za ła tw ie n ia . Z a k o ń c z , co tego  w y ­

m ag a , w yrów n aj za leg ło śc i, ro zw ie j w ątp liw o śc i, w y jaśn ij n ie p o ro zu m ie n ia . W  lutym  po ­
w innaś  ju ż  w yjść  z e  w szystk im  „na p ro stą” i n a p ra w d ę  z a c z ą ć  now y rok. N ie  b rakn ie  Ci 
m otyw acji do pracy. Ty  s a m a  i Tw oi najb liżsi p ra g n ą  sukcesó w  i to n a jlep szy  b o d z iec  do  
d zia łan ia . N ie  s trac isz n ad z ie i, n aw et gdy nie z a w s z e  o s iąg n iesz  o c ze k iw a n e  rezultaty . O d  
w iosny ro zp o c zn ie s z  b a rd zo  ak tyw n e  życ ie  z a w o d o w e  i to w arzysk ie . S ta n ie s z  s ię  b ardzie j 
p rzeb o jo w a  i zd o ln a  do ryw alizacji. N ie  p ozw olisz  s o b ą  m an ip u lo w ać , ani n iczego  sobie  
narzucić . M a rz e n ie  o du żych  p ien iąd zach  m a w ó w c z a s  s z a n s ę  na sp e łn ien ie . J e s ie n ią  
z a p ra g n ie s z  fascyn u jących  w ra ż e ń . W y ru s z  na  p o szu k iw an ie  przygód, o d w ied ź  jak iś  e g ­
zo tyczn y  z a k ą te k  św ia ta . N a to m ias t nie w id ać  na h o ryzoncie  w ie lk ie j, ro m an tyczn e j m iło ­
ści. P rz e z  cały  rok zo s ta n ie s z  o s o b ą  p ogo dną , o tw a rtą  na ludzi, p o ż ą d a n ą  w  to w arzystw ie . 
Jeśli ju ż  je s te ś  w  s ta łym  zw ią zk u , o s iąg n iesz  ró w n o w ag ę  i p e łn ię  szczęśc ia .

SKORPION (23 X ■ 21 XI)
Bardzo pracowity rok! Bystrość umysłu pozwoli Ci zaw sze  wyłowić szansę dla siebie. M o ­

m entam i zo stan ą  zakłócone relacje z  ludźmi. S trzeż się zazdrośników, bo często będziesz do­
starczał pożywki. N ie zw aża j na to zupełn ie i rób swoje. Pokonując kolejne przeszkody, przybli­
żysz się do celu kariery. Z  tej perspektywy zaw sze  lepiej w idać i Ty też  zap ew n e dostrzeżesz  
now e m ożliwości. Pod koniec roku będziesz znowu pełen optym izm u i gotów do działania. Twoja  
energia nie wypali się. P rzybędzie pom ysłów i życzliwych współpracowników. Pom yślny rok 
zap o w iad a  się ta k że  w  spraw ach  sercow ych. N o w e  znajom ości u czyn ią  życ ie  c iekaw szym  i 
pełnym  uroku. Jeśli będziesz potrzebow ał spokoju, znajdziesz go w  ram ionach stałego partnera. 
Ten będzie Ci wyjątkowo w  tym  roku uległy. Brak urozm aicenia i różnorodności uczuć m oże być 
pow odem  poszukiwania nowych w rażeń  i silniejszych emocji. Dbaj, aby sfera uczuć nie w ym knę­

ła Ci się całkowicie spod kontroli. S zczęśliw e dotąd zw iązki mogłyby 
w ów czas rozpocząć proces rozwodowy.

• STRZELEC (22 XI ■ 21 XII)
D oskonały  okres dla in teresów  i realizacji p la­

nów  zaw odow ych . S łu żb o w e obow iązki w y- 
' p e łn iąC i w iększość czasu w  ciągu dnia. N ie - 

■'  ̂•' \  ,  . .  stety, często  b ę d z ie s z  nie dosypiał, a  prze-
_ ..  m ę c ze n ie  odbije s ię  na ogólnej kondycji.

- . • •  * . . Ł a tw o  w  takiej sytuacji o pom yłki czy p rze-
* • . ' / •  .  oczen ie  czegoś. C zęsto  b ę d z ie s z  w  z łym

‘ v n a s tro ju , ro z d ra ż n io n y , a  T w o je  reakcje
' *  ; m o g ą  w ym ykać  się spod kontroli. M usisz

* ; ' popraw ić sw o jąo rg an izac ję  dnia, aby zaw s ze
w ystarczyło Ci czasu  przynajm niej na m inim um

• wypoczynku. P o za  snem  w skazany  jest w ypoczy­
nek aktywny, który pozw oli C i szybko o d reag o w ać

stres . D o b ie rz  w ła ś c iw ą  d ie tę , b o g a tą  w  m a g n e z . To 
w szystko  razem  pozw oli C i nie tylko u trzym ać siły w ita lne  i e n e r­

gię na w ysokim  poziom ie , a le  p rzed e  w szystkim  działać! M a s z  p rzec ież  tyle do z ro b ie ­
nia! M o ż e  nieco p rzesad ziłeś  z  p lanam i, a le  szkoda  byłoby w yco fyw ać  się z  in teresujących  
pom ysłów. D o w ażn ie jszych  pro jektów  zorganizu j grupę w spółpracow ników . D ruga  połow a  
roku o w ie le  lep sza  pod w zg lę d em  finansow ym .

asz  dla nich z ie lone światło. Los niejednokrotnie w ystaw i C ię  na próby i sam  przed s o b ą  KOZIOROŻEC (22 XII • 19 I)
id ziesz m usiał je  zd aw ać . T rzeb a  będzie  w łożyć w ięcej starań, by os iągnąć zam ierzon y cel. F ortuna  C i sprzyja! E n erg ia  i op tym izm  p o z w o lą  C i na sp e łn ien ie  s ię  w  p racy za w o d o -  
ada rz ą s ię  okazje , abyś zrobił użytek z  w rodzonego w dzięku . W zro śn ie  Tw oja siła przebicia i w e j i innych s ferach  życ ia . Ju ż  od urodzin  T w o je  życ ie  z a c z n ie  n a b ie ra ć  te m p a  i s tara j się je  
W ziesz m iał w iększy w pływ  na ludzi. S zczegó ln ie  w  drugiej połowie roku p o ch ło n ąC ię  p rzed- u trz y m a ć  na w y s o k im  p o z io m ie  p rz e z  c a ły  ro k . T w o je  s ta ra n ia  s z y b k o  z n a jd ą  o d b ic ie  
^wzięcia o znaczen iu  społecznym . N iektóre p rzed łu żą  się na następny rok. W  życiu osobi- w  fin an sach . Jeśli n ie p rze s a d z is z  z  w y d a tk a m i na  b łahostki, m o ż e s z  p la n o w a ć  p o w a ż n e  

należałoby w prow adzić  w ięcej ładu. W yciszysz em ocje  i b ęd z iesz  dążył do stanu rów no- p rz e d s ię w z ię c ia  fin an so w e. N ie  zw leka j z  d ecyz jam i odno śn ie  inw estycji. To d o b ra  pora  na  
a9*- W łaściw ie osiągniesz go, bo chw ilow e zab u rzen ia  em ocjonalne z d a rza ją  się każdem u, tra n s a k c je  fin an so w e , szcze g ó ln ie  p ie rw sza  po ło w a roku. M o ż liw e , ż e  zm ie n is z  p racę  a lbo  
a W ielką m iłość nie bardzo m o żesz  liczyć. m ie jsce  z a m ie s zk a n ia , a lb o  je d n o  i d rug ie  n a raz . M u s is z  być o tw arty  na now ości. N o w a to r­

sk ie  ro z w ią z a n ia  p o z w o lą  C i w y p rz e d z ić  innych. Z a c z n ij te ż  w ię c e j w y m a g a ć  od innych. 
AK (21 VI ■ 22 VII) W  em o c jach  n ato m iast nie p o w in ie n e ś  u le g a ć  p o k u s o m  i w y s ta w ia ć  sw o ich  u c z u ć  na

Am bitne plany rozpoczęte  w  2 0 0 5  roku b ęd z iesz  kontynuow ał i one b ę d ą  pow odem  pierw - próby. To m o g ło b y  b yć  n ie b e z p ie c z n e  w  s k u tk a c h . Z  m iło śc ią  nie w o lno  igrać. Trudy  
2ych sukcesów . Z a c z n ie s z  odnosić pow o d zen ie  w  dz ied z in ach , które dotąd w yd aw ały  Ci się co d z ien n ych  o b o w ią zk ó w  zre k o m p e n s u j so b ie  choćby so lidnym  urlopem , 
d o s tę p n e . Ju ż  w  styczniu b ę d z ie s z  zb ie ra ł laury z  os iągn ięć  na  polu zaw o d o w ym . P om i- 
10 Znaczących w pływ ów  finansow ych, niew iele  b ę d z ie s z  m ógł za inw estow ać , p o n iew aż  cze - WODNIK (20 1-18 11)
alT  C ię  w ie lk ie  w ydatk i z w ią z a n e  z  d o m em  lub z m ia n ą  m ie jsca z a m ieszkan ia . S taran n ie  C z e k a  C ię  w a ż n y  rok, bo od n iego b ęd z ie  z a le ż a ł następny, a n aw et przyszłość. P ierw - 
ZWażaj d ecyz je  finanso w e, bo na d om iar z łego  c zęść  Tw oich zas o b ó w  finansow ych m o że  sze  dw a m ies iące  b ę d ą  dla C ieb ie  trudne: stres, osłab ien ie , p rzygnęb ien ie , podatność na  

się „rozp łynąć” nie w iad o m o  na co. W  trakcie  roku b ę d z ie s z  zm u szo n y  troszczyć się o  choroby. N a s tę p n e  m ie s ią c e  u p ły n ą  w  d u ż o  le p s z y m  n a s tro ju . R o zp o czn ie  się czas  p rz e ­
r w ie  sw oje i swoich bliskich, a to za p e w n e  b ęd z ie  w ią za ło  s ię  z  pew nym i kosztam i. O s ta t- m ian , zaró w n o  w  s fe rze  m ateria lne j, ja k  i duchow ej. Z m ia n a  m iejsca za m ie s zk a n ia , pracy.

16 tygodnie roku p rze ży je s z  w  nostalg icznym  nastroju. M ożliw e , ż e  w ó w czas  na Tw oje j dro- N o w e  o toczen ie  sprawi, ż e  odkryjesz w  sobie no w e ta lenty  i za in tereso w an ia . B ę d z ie s z  z
2e stanie ktoś, kto nie tylko b ęd z ie  C i podporą, a le  z a p a ła s z  do  n iego uczuciem , które s ieb ie  dum ny, a le  obyś nie stał się zad u fan y  w  sobie. W  czw artym  kw arta le  b ę d z ie s z  m iał
°stanie na trw ałe. W  stałych zw iązkach  b ęd z ie  trochę problem ów . M usic ie  dużo  z e  s o b ą  szczęśc ie  w  grach  losow ych. N iektórym  n iesp o d z iew an ie  w p ad n ie  g rubsza  gotów ka, np.
M a w ia ć  i w y jaśn iać  w szystko  na b ieżąco . d a ro w iz n a . K o rzy s tn ie  j ą  z a in w e s tu j, a b y  p rz y n o s iła  C i d o c h o d y  w  p rz y s z ło ś c i. W o d n ik i

w  stałych zw iązkach  nie b ę d ą  n a jszczęś liw sze . S pokój i m onotonia z n u ż ą je  do te g o  s top - 
(23 VII - 22 VIII) nia, ż e  z a p ra g n ą  u ro z m a ic e n ia , n ow ych  w ra ż e ń , czy li m o g ą  kusić  je  skoki w  bok. Z m ia n a

■ Pra ca  b ę d z ie  C i s ię  p a lić  w  rę k a c h , a in te resy  ro z k rę c is z  p e łn ą  p a rą . U d a n y  rok ró w - partnera  to nie je s t w yjście . Lepiej zas tan ó w c ie  się w spóln ie  ja k  uciec od rutyny. 
r&Z w  s fe rze  fin an só w . Z  ła tw ością  p o zbędziesz się obciążeń  finansow ych, które spędzały  Ci 

n z oczu w  poprzednim  roku. B ędziesz m iał w ię k s zą  sw obo dę dzia łania  w  celu realizacji 
, asitych pom ysłów, p rzede w szystkim  tych, które w ią ż ą  się z  za inw estow an iem  na początek.

P o w ad zisz  do końca te plany, do których od d aw n a się przym ierzałeś. B ędzie  w iele  okazji.
J  2abłysnąć w  tow arzystw ie. N ie odrzucaj w ięc  zaproszeń  na im prezy rów nież z  tego w zg lę- 

'.Ze będziesz m iał okazję  naw iązać  korzystne znajom ości. Lew  potrafi łączyć przy jem ne z  
a R ęczn ym  i kontakty pryw atne w ykorzystać do popraw y koniunktury w  interesach. C hoć  to 

°9ół nie jest najtrafniejsze połączenie, Ty potrafisz rozgryw ać sw oje spraw y w  taki w łaśnie  
sób i z a w s ze  w yjdziesz zw ycięsko. G orze j b ęd z iesz  radził sobie w  relacjach z  o toczeniem . 

c 2'esz m usiał w y k a z a ć  s ię  dyp lo m ac ją . T w o je  s e rc e  c z a s a m i b ę d z ie  ro zd arte  m iędzy  
®k|W aniam i z e  strony s ta łeg o  p artn era  a potrzebam i bliskich krew nych, którzy nadal na 
b'e liczą.

RYBY (19 II-20 III)
S ta je s z  p rzed  w a ż n y m  dla s ieb ie  c z a s e m , który pow innaś n a le ży c ie  w yko rzys tać . N ie  

m o ż e s z  z a n ie c h a ć  ani je d n e g o  tygodn ia  w  d z ia ła n ia c h , które p ro w a d z ą  do kariery. Kreśl 
śm ia łe  p lany na ten  rok, p o z b ą d ź  s ię  n iep o trzeb n ych  oporów . O s ią g n ie s z  ce lę , k tóre sobie  
w y z n a c zy ła ś  na  ten  rok. W y tę ż o n a  p raca  b ę d z ie  d o b rze  n ag ro d zo n a  le p szym  s tan o w i­
sk iem  czy  a w a n s e m , co popraw i T w o ją  kondycję  fin an so w ą . P o c zu je s z  s ię  w a ż n a  i n ie z a ­
le żn a . W zm o c n is z  w ła s n e  ego. Z ro z u m ie s z , ż e  s ta ć  C ię  n a  w ię c e j n iż  p rz y p u s z c z a ła ś . 
To b ę d z ie  b a rd zo  p rzy jem n e  u czucie . W  życiu  osobistym  g w ia zd y  b ę d ą  C i sprzy ja ły  i p ra ­
w ie  w szys tko  u łoży się w ed łu g  o c ze k iw a ń . W  te j s fe rze  n iew ie le  d a  s ię  z a p la n o w a ć , w ięc  
racze j po s taw  na sp o n tan iczn e  za c h o w a n ia . N a jb a rd z ie j u d an y  w  roku o k a ż e  s ię  trzec i 
kw arta ł Los b ęd z ie  w ted y  sprzy ja ł p o d e jm o w an iu  w a żn y c h  decyzji, s z czeg ó ln ie  osobistych.
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D z i e l i m y  n a  d w i e
Grają w piłkę w jednej drużynie, razem mieszkają, mają wspólne marzenia - bliźniaki Paweł 

i Piotr Brożek, piłkarze Wisły Kraków są bardzo zgodni. Ich celem w życiu jest kariera
sportowa i spokojne życie na wsi.

Piotr i Paweł Brożek pochodzą 
z Górek Szczukowskich - małej wio­
ski pod Kielcami. Urodzili się 21 
kwietnia 1983 roku. Obecnie grają 
w drużynie piłkarskiej w Krakowie. 
- P io tr je s t  sta rszy o p ię ć  minut, ale  
to  ja  przew odzę w  naszym  małym  
zespole - wyjaśnia Paweł. - Żartuję. 
Jeżeli chodzi o  spraw y życiow e np.: 
mieszkanie, to  załatw iam y to w spól­
nie. M am y określony grafik. R az ja  
c o ś  rob ię , a  ra z  b ra t. D z ie lim y  
wszystko na dw ie g łow y. Dodaje, że 
na boisku zdarzają się im kłótnie, ale 
po treningu są bardzo zgodni. - Jeśli 
k toś ma brata, a  tym bardziej b liź­
niaka, to zdarzają się sprzeczki. G dy  
byliśm y m łodsi, zdarza ło  nam się  
szturchać, tłuc. To były  raczej p rze ­
pychanki, a  nie praw dziw e bójki. Te­
raz ju ż  z tego wyrośliśmy. M am y po  
22 lata i nie będziem y się przecież  
b ić  - mówi młodszy z bliźniaków.

Mają brata i trzy siostry. Zda­
niem mamy Piotra i Pawła - Marii 
Brożek nie było większych różnic 
w wychowaniu bliźniaków niż resz­
ty rodzeństwa. - Z m ężem  zajm ow a­
liśm y się  dziećm i na zmianę. Byli 
bardzo  ruchliwi. Jak tylko trochę  
podrośli, to  zaraz w  piłkę grali, na­
w et w  domu. N ie m yśleliśm y wtedy, 
że  ta  p iłk a  s ta n ie  s ię  ich ca łym  
życiem . W  dom u nikt nie m iał p ro ­
blem ów  z  odróżnieniem  bliźniaków. 
C zasam i tylko przez  telefon nie m o­
głam  ich poznać, bo g losy mają bar­
dzo  podobn e - mówi mama Maria 
Brożek. Wspomina, że od urodze­
nia bliźniaków ich starsze rodzeń­

stwo, brat i siostra podzielili się brać­
mi. - Jeden  op iek o w a ł s ię  sw oim , 
a drugi sw oim  - śmieje się.

To n ie  a n io łk i
Piotr i Paweł twierdzą, że mają 

bardzo podobne charaktery. - Jedni 
mówią, że  j a  je stem  bardziej w ybu­
chowy, a  Piotrek spokojny. A  k toś  
inny twierdzi, że  je s t  w ręcz odw rot­
nie - mówią bracia. Zapytani o to, 
czy wykorzystywali swoje podo­
bieństwo w dzieciństwie, zaprze­
czają. - N ie zam ienialiśm y się nigdy. 
U czyliśm y się dobrze, w ięc nie było

PAWEŁ BROŻEK 
- ur. 21 kwietnia 1983 roku w Kielcach, 
piłkarz grający na pozycji napastnika, re­
prezentant Polski, zawodnik Wisły Kra­
ków. Piłkarz zaczynał karierę w Polonii 

Białogon Kielce. Dysponuje średnimi 
warunkami fizycznymi (180 cm wzro­

stu i 72 kg wagi) W sezonie 1998/ 
1999 występował w zespole SMS 
Zabrze. W następnym roku prze­
niósł się do Wisły Kraków. Skąd 
był wypożyczany do ŁKS-u Łódź 
i GKS-u Katowice. W polskiej 
ekstraklasie debiutował 8 kwiet­
nia 2001 roku w spotkaniu Wi­
sły Kraków z Górnikiem Za­
brze. Na pierwszoligowych bo­
iskach rozegrał dotychczas 55 
spotkań, w których strzelił 11 
bramek. W reprezentacji Pol­
ski grał w dwóch spotka­
niach, strzelił jedną bramkę. 
Obecnie jest podstawowym 

piłkarzem Wisły Kraków, w 
barwach której wystąpił 50 

razy (2139 minut). Zdobył w su­
mie 10 goli i przy ośmiu asysto­

wał. Największym sukcesem do tej 
pory było zdobycie Mistrzostwa 
Europy U-18 w 2001 w Finlandii. Z 
Wisłą sięgnął po cztery Mistrzo­
stwa Polski, dwa razy Puchar 
Polski i raz Puchar Ligi

potrzeby, żeby jeden  za drugiego co ś  
zdaw ał. M yślę, że  gdybyśm y to  je d ­
nak zrobili w  dzieciństw ie, to  i tak 
nikt by  się nie kapnął. M ożna nas 
jedn ak  ła tw o odróżnić, bo  ja  jestem  
grubszy i w yższy o d  Piotrka - wyja­
śnia Paweł. Chociaż nie mieli pro­
blemów z nauką, jak sami mówią, 
nie należeli do aniołków. - Byliśm y 
trochę łobuzami. Trzęśliśm y szkolą. 
Nie byliśm y pokorni. Z darza ły się  
uwagi, co  do  naszego zachowania, 
a le  nigdy nie pozw oliliśm y sobie  na 
zbyt wiele. Z aw sze kontrolowaliśm y  
się - zapewnia Paweł.

To, że pochodzą z małej wio­
ski, nie było dla nich powodem do 
wstydu. - Na starość, o  ile j e j  d o ży­
ję , chciałbym  znów zam ieszkać na 
wsi. W  mieście robi się karierę, ale 
nie chciałbym tutaj mieszkać. W przy­
szłości chciałbym w ybudow ać dom  
w okolicach  K rakow a. W n aszej 
m ie jsc o w o śc i w szysc y  s ię  znają. 
In teresu ją  s ię  n a szym i su kcesam i 
- mówi Paweł. W Górkach Szczu­
kowskich niedawno powstało 
boisko i klub piłkarski, który gra 
w najniższej lidze.

M a lu ch em  n a  tre n in g i
Do 9. roku życia mama ubierała 

ich jednakowo, ale kiedy byli starsi, 
zbuntowali się. Nie chcieli wyglądać 
tak samo. Bracia twierdzą, że nigdy 
nie spotkali się z tym, żeby jeden z 
bliźniaków odczuwał jakoś ból czy 
nieszczęście drugiego. - Tyle razy ju ż  
o  to  nas pytano. M y czegoś takiego 
nie mamy. N iektórzy myślą, że  jak  
innie boli noga, to  Piotrka też musi. 
N igdy tak jednak  nie było  - mówi 
Piotr. Wspominają, że najpierw grali

w piłkę, bo to lubili. Teraz to jest ich 
praca, źródło utrzymania. Od począt­
ku ich marzeniem było granie w do­
brej drużynie. - Jako dzieci najczę­
ściej spędzali czas w  ruchu. Potem 
zaczęli g ra ć  w  piłkę. Trzeba było ich 
trzy razy w  tygodniu w ozić na trenin­
gi, niezależnie, czy to  zima, czy lato- 
To było tiz y  kilom etry o d  domu. Ku­
piliśm y malucha i zawoziłam  ich na 
treningi. Później sam ochód miał tak­
że ich trener, a  nasz sąsiad  i to on 
zabierał ich ze  sobą. Lekcje odrabia­
li szybko w  szkole, a  póź/iiej ju ż  tyłka 
trening. G dy skończyli ósm ą klasę, 
złożyliśm y pap iery  d o  Zabrza ‘ d° 
Kielc. O bawialiśm y się, że  mogą W  
nie dostać. W  Zabrzu była duża kon­
kurencja, a  poza  tym oprócz egzflttU' 
n ów  teoretyczn ych  b y ły  również 
sp ra w n o śc io w e . A le  d o s ta l i się 
- wspomina mama.
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g ł o w y
Parafialny k lu b

Swą przygodę z futbolem rozpo- 
Cż?li od gry w parafialnym klubie w 
Kielcach - swej rodzimej miejscowo­
ści- - Trener Edward Guzy namówił 
nas na treningi w parafialnym klubie 
Polonia Biologom Mieszkał blisko na- 
s&go domu i postanowiliśmy się zgo- 
<lzić. Wtedy to była tylko i wyłącznie 
Mbawa i hobby, a  cały ten okres wspo- 
'ninamy miło - mówi Paweł. Wielkich 
sukcesów wówczas nie odnosili, je­
bnie w parafialnych turniejach halo- 
wych zajmowali miejsca na podium. 
^  klubie parafialnym grali przez sie­

dem lat, skąd trafili do Wisły. Do Kra­
kowa sprowadził ich trener Adam Na- 
walka, który szybko dogadał się z ro­
dzicami, by bracia mogli kontynu­
ować kariery pod jego okiem. - Na p o ­
czątku w  krakowskim klubie była duża 
rywalizacja i zdawaliśm y sobie spra­
wę, że będziem y siedzieć na ławce. 
Wiadomo, żeby się rozw ijać trzeba  
grać. Dlatego podjęliśmy decyzję wraz

z trenerem, że lepiej jeśli pójdziemy na 
wypożyczenie do innego klubu i bę­
dziemy m ieć większą m ożliwość gry - 
mówią bracia Najlepiej z trenerów 
Wisły, któizy prowadzili krakowski 
zespól, bracia wspominają Adama Na- 
wałkę, który sprowadził ich do Wisły, 
zaufał i dał szansę gry. - Ciepło wspo­
minamy innych trenemw Smudę, Ka- 
sperczaka, Liczkę i Engela - dodaje 
Paweł. Obecny trener, Tomasz Kula­
wik poprowadzi drużynę do końca 
roku, po czym Wisłę przejmie nowy 
trener, Dan Petrescu. Bracia twierdzą, 
że pierwsze mecze ligowe pokażą, jaki 
to jest trener i czy sprawdzi się w Wi­
śle. - Piotr i Paw eł są dobrymi młody­
mi zawodnikami, którzy karierę mają 
przed sobą. Osobiście nie mam do nich

R e p re zen ta cy jn e
w ystęp y

Paweł przygodę z kadrą Polski 
zaczął w wieku szesnastu lat w re­
prezentacji juniorskiej trenera An­
toniego Szymanowskiego. - P am ię­
tam  d o b rze  sw ó j p ie rw szy  m ecz. 
Wygraliśmy z Irlandią Północną 4 : 1  
- wspomina Paweł Brożek. Piotr za­
czynał reprezentacyjne występy 
miesiąc później. W kadrze Polski 
największym ich sukcesem jest Mi­
strzostwo Europy do lat 18, jakie 
zdobyli w Finlandii. - To był w ielki 
sukces, bo  o d  dziesięciu  la t w  tej 
kategorii w iekow ej Polska nie zd o ­
była medalu. Jednocześnie była to 
wielka przygoda. M ieliśm y bardzo  
dobry zespół, w  którym  gra li mię-

gra  obecnie najlepszy fu tbo l - zgod­
nie twierdzą bracia.

Piotr i Paweł Brożek sądzą, że 
sukcesem naszej reprezentacji na 
Mistrzostwach Świata w Niemczech 
będzie wyjście z grupy. I to powin­
no być celem reprezentacji Polski. 
Czy mają szanse na wyjazd z pod­
opiecznymi Pawła Janasa na Mi­
strzostwa Świata? - Jeszcze p ó ł roku 
do m istrzostw  i je s t  czas na pokaza­
nie się. Jeśli dostanę szansę, to będę  
chciał się zaprezen tow ać trenerowi 
z ja k  najlepszej strony i po jech ać do  
N iem czech - zapewnia Paweł.

PIOTR
BROŻEK

zastrzeżeń, nasza współpraca układa 
się bardzo dobtze  zarówno na boisku 

J a k  i poza nim - mówi Tomasz Kula­
wik. Dobre zdanie bracia mają rów­
nież u kolegów z zespołu. - Piotrek 
i P a w e ł są  w porządku , d o b rze  się  
Z nimi rozumiemy - dodają Marcin 
Baszczyński i Mauro Cantoro.

M a m a  m yś li o stu d ia ch
Na razie bliźniaki nie myślą 

o innej przyszłości. Ważne jest, że 
grają w piłkę. - Szczerze mówiąc, to 
nie m ógłbym  b yć  trenerem, bo p ew ­
n ie  p o z a b ija łb y m  za w o d n ik ó w .  
Chciałbym zostać nadal przy  p iłce  
nożnej, ale nie wiem  jeszcze, w jak ie j 
m iałoby to b yć  form ie. M oże je szcze  
dorosnę do  takich decyzji. Z  czasem  
człowiek przecież mądrzeje. M ogli­
byśm y b yć  trenerem, a le chyba tylko 
w e dwójkę i to w  dodatku drużyn dzie­
cięcych - śmieje się Paweł. Oboje 
' ikończyli Liceum Ogólnokształcące 
w Szkole Mistrzostwa Sportowego 
w Krakowie. Maturę zdali rok póź­
niej niż ich rówieśnicy, bo przecho­
dząc do Łodzi na wypożyczenie, za­
walili rok nauki i musieli go powta­
rzać w Krakowie. - Gdybyśm y chcieli 
podjąć jak ieś studia, to na pew no był­
by to  kierunek na Akadem ii Wycho­
wania Fizycznego. N asza m am a m y­
śli tut pew no o  studiach, a m y ju ż  nie. 
C iężko  j e s t  p o g o d z ić  p iłk ę  nożną  
Z nauką. Są przecież częste wyjazdy. 
Musiałbym bardzo pośw ięc ić  się stu­
diom. Chęci mam, a le brakuje rum  
czasu. W  tej chwili piłka je s t  najważ­
niejsza- Postaw iliśm y na nią. G dy  
skończymy karierę, to  w tedy pew nie  
pojaw i się opcja, żeby pó jść  na stu­
dia. Tak robiło wielu piłkarzy - tłu­
maczy Paweł.

dzy  innymi Sebastian Mila, Tomasz 
Kuszczak, Rafał Grzelak, Przem ek  
Kaźtnierczak. O becnie dw ie trzecie  
ta m te j d ru żyn y  g ra  co  n a jm n iej 
w e k s tra k la s ie  - mówi z dumą 
Paweł. Sukcesy związane z klubem 
łączą się z Wisłą Kraków, z którą 
zdobyli Mistrzostwo Polski, choć ich 
wkład nie był duży, bo występowali 
sporadycznie. - Chcielibyśm y zdo­
b yć  kolejne M istrzostw o Polski, to  
cel nadrzędny. Później, aw ans do  
L igi M istrzów . N aszym  w ym arzo­
nym klubem je s t  Barcelona, która

PIOTR BROŻEK
- ur. 21 kwietnia 1983 roku w Kielcach 
piłkarz grający na pozycji pomocnika, 
młodzieżowy reprezentant Polski, za­
wodnik Wisły Kraków. Dysponuje śred­
nimi warunkami fizycznymi (178 cm 
wzrostu i 70 kg wagi). Zawodnik swoją 
karierę rozpoczynał w sezonie 1999/
2000 w Polonii Białogon Kielce. W 
następnym roku przeniósł się do 
SMS-u Zabrze, by w 2000 roku 
zmienić klub na Wisłę Kraków, 
skąd był wypożyczany do ŁKS- 
u Łódź i Górnika Zabrze. W pol­
skiej ekstraklasie debiutował 8 
września 2001 roku w spotka­
niu Wisły Kraków z GKS-em 
Katowice. Z numerem 22 na 
plecach rozegrał dotych­
czas na pierwszoligo­
wych boiskach 50 spo­
tkań, w których strzelił 6 
bramek. W barwach Wi­
sły Kraków wystąpił w 38 
meczach (1321 minut), zano 
tował trzy asysty i tyle samo bra­
mek. Największym sukcesem było 
zdobycie Mistrzostwa Europy U-18 w
2001 w Finlandii. Z Wisłą dwukrot­
nie sięgał po Mistrzostwo Polski i 
Puchar Polski i raz Puchar Ligi.

Z w yc ię s tw o  
p o d  ch o in k ę

Święta Bożego Narodzenia 
spędzą w domu rodzinnym. Podzielą 
się opłatkiem. Potem pójdą na pa­
sterkę. - M y je m y  w szystko to, co  je s t  
na stole. N ajbardziej lubim y rybkę. 
Szczególn ie taką usm ażoną p rzez  
m am ę - mówi Piotr. Nie włączą się 
w przygotowania. Obydwaj dekla­
rują jednak, że potrafią pokroić wa­
rzywa na sałatkę. Maria Brożek 
mówi, że bliźniaki jedzą wszystko 
i nie mają szczególnych wymagań 
kulinarnych. W Wigilię na stole po­
jawią się tradycyjne postne potrawy: 
ryba smażona, kapusta z grochem, 
pierogi z kapustą i grzybami. 
- W  przygotowaniach pom agają cór­
ki. Synów nie ciągnie raczej do  kuch­
ni, a le na sam odzielnym  mieszkaniu  
radzą sobie nieźle - podkreśla mama 
braci. Zawsze na Gwiazdkę dosta­
wali takie same prezenty. - R odzice  
nie chcieli, żeby k tóryś z  nas nie czuł 
się pokrzywdzony. N asz tata p ra co ­
w a ł w  fabryce  zabaw ek i przynosił 
nam prezenty. M y cieszyliśm y się ze  
w szystkiego - zapewniają bracia. Ich 
mama dodaje jednak, że wszystkie 
zabawki były od razu rozbrajane. 
Bliźniaków ciekawiło, co jest w środ­
ku. Wyjątkowo w tym roku, i Paweł, 
i Piotr wiedzą, co chcieliby dostać 
pod choinkę - awans do ligi mi­
strzów.

LIDIA SOKOWICZ
ŁUKASZ FABICH
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Ż y c z e n i u  w s z e l k i e j  p o m y ś l n o ś c i  

.  s z c z ę ś c i a ,  z d r o w i u  i  r a d o ś c i  *  

f * o k a z j i  Ś w i ą l T w i e g o  N a r o d z e n i a  

i  N o w e g o  l i p k a  2 0 0 6  

K l i e n t o m  i  P r a c o w n i k o m

składa Zarząd  
S.H.P. „ Z G O IM

Ż yczen ia  
pogodnych 
i dostatnich 
Św iąt Bożego  
Narodzenia  
oraz
pom yślności 

\ w  Nowym  
Roku

M p iy iM B K S T O ®
® o  3 o  Rngteasfc

63-200 Jarocin, ul. Wiślana 17
te l./fa x  (0-62) 747-89-40, tel. (0-62) 747^5 -09

W fs z y s tk lm n a s z y m  K lie n t o m  

ż y c z y m y  s p o k o jn y c h ,

Ś w ią t  B o ż e g o  N a r o d z e n ia  

o r a z  S z c z ę ś liw e g o  

N o w e g o  R o k u  2 0 0 6
Zapraszamy wszystkich 

Klientów do nowo otwartego 
sklepu w Jarocinie 
przy ul. Moniuszki

w szy s tk im  K lie n to m  

i W spółpracow  n ikom  

składa

Przedsiębiorstwo 
Robót Drogowyęjj

*  • > ■ ' '
Jarocin, ul. Poznańska 71 a 

tel. (0-62) 747-30-19, fax (0-62) 747-30-18

P IĘ K N Y C H , N IE Z A P O M N IA N Y C H  

S W /Ą T  ,B O Z E G O M R O D Z E N IA

0 0  S /E G o î t) ^
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F I  A T
63-200 JA R O C IN , U L. W R O C ŁA W S K A  225

Etf'

Zdrowych, spokojnych 
i rodzinnych

Świąt Bożego Narodzenia 
oraz wielu sukcesów 

w Nowym Roku
życzy Visatos

W. Kołtuniewski, A. Krajewski

Ż y c zy m y  P a ń stw u  
b e zp ie c zn y c h , 
sp ę d zo n y c h  
w ro d z in n y m  g ro n ie

S

Ś w ią t B o że g o  N a ro d ze n ia  
o ra z  za w sze  
s z e r o k ie j  d r o g i  
w nadchodzącym■ 

N o w y m  R oku

Zapraszamy! 

tel. (0-62) 747-60-55 

tel. (0-62) 747-37-55

tel. 604/155-055

Zakład Przetwórstwa Mięsnego T̂YKuTpX. O
BHP

\ ¥
/.AKI .AD HANDLU I USI.UO

J  A  P O  S O®

Niech zSIiżające się Ś w ię ta  
‘Bożego Narodzenia przyniosą ‘Państwu  
wiele radości, ciepła i optym izm u, 
aSy u) nadchodzącym 9{ozoym 2 0 0 6  ‘Rofąi 
szczęście i pomyślność nigdy Państw a  
nie opuszczały, a w iara codziennie 
dodawała s i l  i energii do tw orzenia  
i realizacji nowych pom ysłów

LESZEK STAWICKI 

63-200 JAROCIN, ul. Długa 44 
tel. (0-62) 747-37-68, 747-26-83 

tel./fax (0-62) 747-23-31

Wiesława i :Piotr ‘Biegun z ‘Pracownikami

Z  o k a z j i  z b l i ż a j ą c y c h  s i ę  

Ś w i ą t  B o ż e g o  N a r o d z e n i a  

w s z y s t k i m  n a s z y m  K l i e n t o m  

ż y c z y m y  z d r o w i a ,  s z c z ę ś c i a  

i  p o g o d y  d u c h a

o r a z  p o m y ś l n o ś c i  w  N o w y m  R o k u

e-mail: jarocin@japoso.com.pl - www.japoso.com.pl

mailto:jarocin@japoso.com.pl
http://www.japoso.com.pl
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k a n b u d

( jd y  n a d e jd ą  ś w ię ta  

n i e c h  n a d r ie ja  i  r a d o ś ć  z a s C a d ja  

d o  w a s z y c h  d r z w i]  a  N o w y  / P id p r z y n ie s ie  

p o m y ś ln o ś ć  i  s z c z ę ś c ie  tC a ż d e y o  d n ia

t a r z a j  i  p r a c o w n ic y  

P ( d łf /C a n h a d S p . z  o , o .

m

Kotlin, ul. Ks. Rymarkiewicza 42

Z okazji
Św iąt Bożego N arodzenia  

oraz zbliżającego się  
Nowego Roku  

firm a  M A K SO IA
składa Państwu  

najserdeczniejsze życzenia $£- 
zdrowia, pom yślności 

i sam ych pogodnych  dni

Zdrowych, pogodnych wiąt (Bożego Narodzenia szczęśliwego Nowego (Hgtęu 2006
życzy f irm

p .h .u . MOTOOIL

13, M. (0-62) 740-11-53, Kry*tlen Kowaliki

®  l kcnsolidocyiny

«  ^ Sa,n<,C«  S e k s o w a

\  DobryKredyt
OTWARTE CENTRUM KREDYTOWE

PFHU Ikar
63-200 Jarocin, ul. Rynek 15 (wejście przez sklep obuwniczy) 
tei. 062 / 505 25 56. 0 508 252 045 
ul. Kilińskiego 35, 0 603 363 483

ZAPRASZAMY DO NASZEGO NOWEGO BIURA
63-300 Pleszew, ul. Rynek 16, tel. 062 / 505 25 56, 0 697 421 735

Bądź świadomym kredytobiorcą - odwiedź stronę www.dotnowefinonM.pl

Infolinia: 0 801 677 577*
*ICoszt 1 minuty rozmowy równy jest w-arto ścj 1 impulsu w połączeniu lokalnym

Oi Money Bank, 80-894 Gdońslc, ul. Elzbietańska 2, www.gemoneybanic.pl 
adres korespondencyjny: 61-200 Gniezno, uł. Żwirki i Wigury 7, www.chrobry.org.pl

BOSCH

Sopniewski
AUTORYZOWANY 
SERWIS BOSCH

Jarocin, ul. Wybudowana 59 
tel. (0-62) 747-82-82

W e s o ły c h  Ś w i ą t  

o r a z  s z c z ę ś i w e g o  

N o w e g o  R o k u

TOS>Iu L  W<m&

zapraszamy na

ZABAWĘ 
SYLWESTROWĄ

W 1??* T  Jy*

Polecamy kuchnię
staropolską,
wiele niespodzianek
B ile ty  do  n a b yc ia  w  P u b ie

R E Z E R W A C J A
do 23 grudnia 

tel. 0-606/453-612

n ę l f o ,  * R M £ ? h < € ,  t * H < t

W e s o ł y c h  Ś w i ą t  

o r a z
D o  S i e g o  R o k u

Jarocin, ul. Dąbrowskiego 16

http://www.dotnowefinonM.pl
http://www.gemoneybanic.pl
http://www.chrobry.org.pl
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K O N K U R S  DLA G IM N A Z J A L IS T Ó W  - „M Ó J J A R O C IN ”

R e k la m o w a li s w o je  m ia s to

Drużyna Gimnazjum nr 3 w J 
r°cinie w składzie: Martyr 
H°jak, Marlena Wendeker or; 
Zbigniew Szulc zwyciężyła w 1 Mic 
sko-Gminnym lnterdyscyplina 
nyrn Konkursie Gimnazjalny 
’Mój Jarocin”, który został zorg
kowany 18 listopada w „trójce

zaproszenie organizatorów o 
Powiedziało pięć szkół.

Uczniowie musieli wykaz;
J!? Wiedzą na temat Jarocina i ok
*c oraz wykorzystać ją w prakt 
CC' Potyczki międzyszkolne obsc
'v°wała kilkudziesięcioosobov
Pub|iczność. Uczestnicy odpowi 
da'i na pytania z geografii i hist 
r‘‘/egionu. Układali puzzle, i 
tórych były przedstawione mit 

''("a pamięci narodowej - zadanie 
8lmnazjalistów było nazwanie d 
!*e8° obiektu oraz podanie jej 
°kalizacji. Jednak najbardziej i 
Psującymi konkurencjami by 
Scenka gwarowa na temat spędź

nia przez młodzież wolnego czasu 
w Jarocinie oraz reklama miasta.

Po zakończeniu konkurencji 
uczniowie podstawówki pod kie­
runkiem Iwony Derezińskiej przed­
stawili program artystyczny; wy­
stąpił również zespół „Ciświcza- 
nie”. Potem odczytano wyniki i przy­
znano nagrody. Zwyciężyła ekipa 
gospodarzy, drugą lokatę zajęła 
drużyna z Gimnazjum w Wilkowyi 
(Joanna Dworzyńska, Martyna 
Kogut i Przemysław Hałas), trze­
cią - Gimnazjum w Potarzycy 
(Marlena Andrzejczak, Filip An­
drzejczak i Jakub Mikołajczak); na 
pozostałych miejscach uplasowa­
ły się Gimnazjum w Witaszycach 
i Gimnazjum nr 5.

- G ratu lu ję  uczestn ikom  w ie ­
dzy. P rzyg o to w yw a n ie  s ię  d o  tego  
konkursu św iadczy o  m iłości i p r zy ­
w iązaniu d o  Jarocina. B ardzo cen ­
ne j e s t  także to, że  in teresu jecie s ię  
g w a r ą  i k o n ty n u u je c ie  j ą .  N ie

ustrzeg liśc ie s ię  błędów, a le  są  one  
p r z e b a c z a ln e  - powiedziała do 
uczestników Jadwiga Podeszwa, 
przewodnicząca komisji i autorka 
książki „Gwara Ziemi Jarociń­
skiej”.

- W  zw ią zk u  z in ic ja ty w a m i  
zw iązan ym i z o bch odam i 750-le- 
cia  Jarocina  w  n asze j szko le  na­
rodziła  s ię  idea, b y  s ię  w  to  w łą ­
czyć. U dało  nam s ię  zorgan izow ać  
konkurs in terdyscyplinarny, tera z  
ch cie libyśm y g o  cyk liczn ie  p o w ta ­
rzać, co  roku z zakresu innych d zie­
dzin  - powiedziała pomysłodaw­
czyni przedsięwzięcia, Lidia Pa- 
rzonka. Do organizacji konkursu 
włączyli się także: Alina Gola, 
Wojciech Talaga i Leszek Chle­
bowski. - U ważam , że  p o m ysł tego  
konkursu j e s t  w spaniały. M am  n a­
dzieję, że  w  przyszłym  roku w eźm ie  
w  nim  u dzia ł w ięc e j szk ó ł - podsu­
mowała dyrektor Maria Sobczak.

SYLWIA GRYGIEL

" ‘-AADZIESIĄT KILOGRAMÓW DARÓW trafiło do schroniska dla zwierząt w Radlinie. Żywność dla psów 
p o w a ły  przede wszystkim dzieci ze szkół oraz prywatni sponsorzy. W  piątek 9 grudnia przytulisko 

a czworonogów odwiedzili uczniowie ze Szkolnego Koła Przyjaciół Zwierząt w Golinie. Dzieci do schroniska 
prezentami przyjechały już po raz czwarty. Tym razem podarowały kilka kilogramów kaszy i makaronu, 
pokazały także koce, ręczniki i kołdry. - Dzieci przynoszą artykuły z domu lub organizują zbiórkę w sklepach.' 

^gotow ujem y ulotki, w sklepach wystawiamy kartony, gdzie kupujący, jeżeli chcą, mogą wrzucać zakupione 
PWez sobje produkty - mówi Bogumiła Czekaj, opiekunka szkolnego koła w Golinie. Wcześniej dary 
j a Schroniska przekazali uczniowie z Woli Książęcej, Mieszkowa, Wilkowyi i Cielczy. - Schronisko wspiera 
Qaft2e market „Biedronka" i pan Mieczysław Mikołajczak. Wszystkim sponsorom i tym, którzy zawsze pamiętają 
p "aszych podopiecznych chciałabym podziękować - mówi Maria Kryś, wiceprezes TOZ-u w Jarocinie.
„ °dkreśla, że najbardziej cieszy się, jak dzieci i młodzież angażują się w pomoc dla przytuliska. 
ęb od z i przede wszystkim o edukację od najmłodszych lat, uczenie miłości dla zwierząt. Dzieci muszą mieć 
'*"adomość, że jest to też istota żyjąca, której należy s if  pomoc -jjważa Maria Kryś. (era)

J A R O C I N

W BIBLIOTECE W PARKU odbywają się przedstawienia kukiełkowe 
dla przedszkolaków. Na razie obejrzały je dzieci z „Jarzębinki”, czyli 
przedszkola nr 6. W kolejce czekają przedszkolaki z „piątki”. Tematyka 
zimowa i świąteczna przypadła małym widzom do gustu. Dzieci często 
reagowały śmiechem i oklaskami. Na koniec zostały poczęstowane 
słodyczami, ufundowanymi przez sponsorów. Głosu występującym 
w przedstawieniu kukiełkom użyczyły: Hanna Janiec, Iwona Antczak, 
Marta Grzybek i Lidia Leśna z biblioteki /  /

/  /  (ann)

--------------------------  J A R A C Z E W O  ---------------- —

P r e z e n ty  z zagranicy

SAMOCHODY, PŁACZĄCE LALKI I KLOCKI trafiły do dzieci 
z przedszkola w Jaraczewie

R a d o ś ć  i u ś m ie c h  z a p a n o w a ły  na  tw a rza c h  d z ie c i z  p rz e d ­
s z k o la  w  J a ra c z e w ie . N ie s p o d z ia n k ę  d la  m a lu c h ó w  p rzyg o to w a li 
n ie m ie c c y  p rz y ja c ie le  g m in y  J a ra c z e w o . D o  d z iec i z a w ita ł św. 
M iko ła j, k tórym  o k a z a ła  s ię  E d d a  S c h a a f. P rz e w o d n ic z ą c a  Z w ią z ­
ku G m in  K ó tzs c h a u  w  N ie m c z e c h  w ra z  z  D ie te re m  P re is s e m , 
K o m e n d a n te m  G łó w n y m  O c h o tn ic ze j S tra ż y  P o ż a rn e j z  g m iny  
Z ó s c h e n , o b d a ro w a li n a jm ło d s zy c h  p re z e n ta m i.

M a lu c h y  z a  p re z e n ty  p o d z ię k o w a ły  g ro m k im i b ra w a m i i p io ­
s e n k a m i ś w ią te c z n y m i. N a  z a k o ń c z e n ie  s w o je  u m ie ję tn o śc i w o ­
k a ln e  z a p re z e n to w a ł św . M iko ła j.

G m in a  J a ra c z e w o  z e  Z w ią z k ie m  G m in  K ó tzsch au  w s p ó łp ra ­
cu je  ju ż  od trze c h  lat. N ie m ie c c y  p a rtn e rz y  k a ż d e g o  roku z  okaz ji 
ś w ią t B o że g o  N a ro d z e n ia  p rz e k a z u ją  p o d aru n k i d la  d z iec i z  te ­
ren u  g m in y  J a ra c z e w o .

(era)

N O W E  M I A S T O

1 4 0  o só b  b aw iło  s ię  na  m ik o ła jkach  d la  n ie p e łn o s p ra w n y c h  
z o rg a n iz o w a n y c h  po ra z  p ią ty  p rz e z  S to w a rz y s z e n ie  „P łom ień  
N a d z ie i” z  N o w e g o  M ia s ta . W  z a b a w ie , p o d o b n ie  ja k  w  la tach  
u b ieg łych , u c ze s tn ic zy ły  te ż  d z ie c i z  K rzyko s . P rzy g o to w a n o  dla  
nich ko n ku rsy  z  n a g ro d a m i i s łodki p o c z ę s tu n e k . W y c z e k iw a n y m  
g w o ź d z ie m  p ro g ram u  był św . M iko ła j, k tóry p rzy n ió s ł p re z e n ty  
d la  w szys tk ich  d z iec i.

Im p re z ę  w  G m in n y m  O ś ro d k u  K ultury  w  N o w y m  M ie ś c ie  p o ­
p ro w ad zili w s p ó ln ie  M a c ie j i Iz a b e la  K u d e rc z a k o w ie . (nba)

http://www.gj.com.pl
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Kredyt do 50 000 PLN!
Niskie raty - już od 50 PLN!
Wystarczy tylko dowód osobisty!

Bank pogodny i wygodny

BANKDOMINET

0801 112 112 KREDYT NA TAK
k o s z t  p o ł q c z e n i a  =  1 i m p u l s  w g  t a r y f y  o p e r a t o r a

Wpadnij do nas: Jarocin, ul. Kościuszki 21 a 
(0-62) 747-95-59, 747-96-63

www.rbb-stal.com.pl

zewnętrzne - wewnętrzne
63-200 Jarocin ul. Wojska Polskiego 83 
tel.(062)74722 98 fax 747 3718 ; info@rbb-stal.com.pl

l A f l l U I  A  D  D I C  J a r o c i n  t« i. (0-62) 747-47-55 
W I  i T I H I f D I O  ul. Talkowa 12 ko m . 6 0 1 /5 7 2 - 2 8 6

OKNA - BRAMY
PCV i drewniane uchylne, segmentowe

ROLETY - DRZWIh
I I  I l i  zownVtraM>- wejściowo PCV,- —Ig materiałowe drewno, wewnę

I  1  AUTOMATYKA |
■ ■ ■ n i s i s E n E m a i

I  QGEALAN I Z A K U P  Z A  G O T Ó W K Ę  I  N A  R A TY

Sala „'D z ia łko w iec”
w  Ż e rk o w ie

B a l S y lw e s tro w y
• d o b r a  m u z y k a

•  w y k w in t n a  k u c h n ia

•  n a g r o d y

•  p o k a z  o g n i  s z tu c z n y c h

B ile ty  w c e n ie  1 9 0  :1 o d  p a r y  
d o  n a b y c ia :  .*o ,v 0 ,

>7 \

6 3 -2 1 0  Ż e r k ó w ,  R a s z e w y  4  ^ Z Z i

te l.  ( 0 - 6 2 ) 7 4 0 - 3 1 - 3 8 ,  

k o m .  0 - 6 0 2 /  7 9 1 -8 0 2

T E L E F O N Y

K O M Ó R K O W E

SKUP SPRZEDAŻ ZAMIANA
A ra m u
SERWIS SIM - LOCK k
PŁACIMY NAJWIĘCEJ 
ZA NOWE TELEFONY

Jarocin, ul. Targowa 2 
tel. 0692-44-70-75 
(062) 505-20-21

G W AR AN CJA 
NA TELEFO N Y!!!

KASACJA
POJAZDÓW

Za złomowany pojazd płacimy gotówką

Sprzedaż używanych 
części samochodowych

SKUP ZŁOMU
Najwyższe ceny

Większe ilości złomu 
odbieramy własnym transportem

Wyszki 84, tel. (0-62) 740-52-33

TARCICA 
i NAJTAŃSZA 

KOSTKA 
BRUKOWA 

W OKOLICY
Wszelkie atesty budowlane

Drewno opałowe 
ciągła sprzedaż

S T A N O S , Jarocin , 
al. N iepodległości 30  
tel. (0 -6 2 ) 5 0 5 -3 0 -9 0

N o w o  o tw a r ty  
s k le p  z a p ra s z a

SZTUCZNA  
BIŻUTERIA  

OBUWIE, ODZIEŻ 
TOREBKI, PASKI

Pasaż
przy ul. Barwickiego 7 
Sklep wielobranżowy 

Szymczak Marcin

G R O S
K A P I T A Ł

P O Ż Y C Z K I  w 48 G O D Z I N

* od 300 zł do 5000 z ł*
Tel. 0 500 150 804 

Satez pracy?
ZOSTAŃ OPIEKUNEM 

KLIENTA
Teren: Pleszew, Jarocin i okolice

1

O B W I E S Z C Z E N I E
O TERMINIE DRUGIEJ LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI

' Komornik Sądowy Rew. I działający przy Sądzie Rejonowym w Jarocinie ul. Do Zdroju 8 na podsta 
art. 953 kpe w zw. z art. 955 §1 kpe podaje do publicznej wiadomości, że w dniu 25 stycznia 2006 r. o go ■ 
11.20 w Sądzie Rejonowym w Jarocinie al. Niepodległości 15 (w sali nr 12) odbędzie się druga licYta 1 
nieruchomości lokalowej zlokalizowanej w Jarocinie przy ul. Jachowskiego 6/2. dla której V Wydział Ks 4U 
Wieczystych Sądu Rejonowego w Jarocinie prowadzi księgę KW13964 (dz. nr 318/3).

Sprzedaż licytacyjna nieruchomości obejmuje 1 udział dłużnika w lokalu mieszkalnym nr 2 PołożonS  
w budynku mieszczącym się w Jarocinie przy ul. Jachowskiego 6 o Pu=71,41 m2. Licytowany lokal obeijh I 
przynależności w postaci komórek, Pu=33,2 m2, piwnicy o pow. 6,2 m2 oraz udział w nieruchomości 
9373 wynoszący 19/40 części.

Składniki wchodzące w skład licytowanej nieruchomości oszacowano w trybie art. 948 kpe na I4czną 
kwotę : 35.901,00 zł (słownie: trzydzieści pięć tysięcy dziewięćset jeden złotych)

Wartość udziału dłużnika stanowi kwotę: 17.950,50 zl (słownie: siedemnaście tysięcy 
pięćdziesiąt złotych pięćdziesiąt groszy).

Cena wywoławcza udziału dłużnika wynosi 2/3 sumy oszacowania co stanowi kwotę: 11.967,00 zł (słowu16- 
jedenaście tysięcy dziewięćset sześćdziesiąt siedem złotych).

Rękojmia, jaką winien złożyć licytant wynosi 1/10 części sumy oszacowania. Tak więc przystępująO'̂  
przetargu obowiązany jest do złożenia rękojmi w wysokości: 1.795,05 zł (słownie: jeden tysiącsie 
dziewięćdziesiąt pięć złotych pięć groszy). Przy czym rękojmia powinna być wpłacona na konto komor 
w PKO BP S.A. Oddział w Jarocinie nr 51 1020 2212 0000 5102 0079 5023 najpóźniej w dniu licyt» 
okazaniem dowodu potwierdzającego wpłatę.

Nieruchomość można oglądać w terminie 14 dni przed licytacją i dni powszednie od godz.
14.00, natomiast akta postępowania egzekucyjnego w przedmiotowej sprawie można przeglądać w 54 
Rejonowym w Jarocinie w Wydziale I Cywilnym (pok. nr 5) w godz. od 9.00 do 12.00.

U W A G A !

Licytowane składniki majątkowe odzwierciedlają stan taktyczny, stwierdzony w trakcie opisu j oszac°"

wania przedmiotowej nieruchomości przeprowadzonego w dniu 19.05.2005 r. oraz w dokonanym °PeraCI 
szacunkowym przez biegłego sądowego.

Licytowane składniki majątkowe nie podlegają podatkowi VAT.

Wesołych Świąt :-r , 
i Szczęśliwego ** 

Nowego _j 
Roku

z y c z y

:
ul. Sopałowicza 1 ul. Sw. Ducha 10 
63-300 Pleszew 63-200 Jarocin  

te l. (062) 742-75-85 te l. (062) 747-81-89

http://www.gj.com.pl
http://www.rbb-stal.com.pl
mailto:info@rbb-stal.com.pl
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a aNASI M ILU SIŃ SC Y

Na świat przyszli: A N N A  K O ZŁO W SK A , FABIAN TO M C ZA K , K ING A  
STASIK, EM IL IA  PŁA TO N O W IC Z, F IL IP  SK A Ł E C K I, M A G D A L E N A  
IVANOV, PR ZE M YSŁA W  M A Ć K O W IA K , B A R TO SZ K U C H A R S K I, 
AGNIESZKA M UC

inkub Merdas 
z Łobzowca

ur. 14 grudnia o godz. 2.35, 
waży 3.570, mierzy 57 cm

Aleksandra Baranowska 
z Koźmina

ur. 14 grudnia o godz. 5.35, 
waży 4.300, mierzy 59 cm

, ____ o /i Przemysława
Kasprzaków z Dębowca (gm. Koźmin)

ur. 14 grudnia o godz. 18.25, 
waży 3.510, mierzy 57 cm

i r

syn Bogumiły i Jarosława Nowaków 
z Ruska

ur. 13 grudnia o godz. 13.25, 
waży 3.190, mierzy 52 cm

tófko Hanny i Michała Korzeniewskich 
z Jarocina

ur. 16 grudnia o godz. 9.20, 
waży 2.660, mierzy 51 cm

córka Hanny i Michała Korzeniewskich 
z Jarocina

ur. 16 grudnia o godz. 9.23, 
waży 2.530, mierzy 50 cm

iQkub Pawłowski 
2 kotlina

ur. 12 grudnia o godz. 16.44, 
waży 3.200, mierzy 55 cm

córka Grażyny i Roberta Wasielewskich 
z Wilkowyi

ur. 16 grudnia o godz. 11.20, 
waży 4.080, mierzy 57 cm

Renaty i Janusza Roszewskich 
*iQrocina

ur. 16 grudnia o godz. 8.55, 
waży 3.730, mierzy 54 cm Odbitki wykonuje:

CYFROWE STUDIO
ul. Wrocławska 13 
63-200 Jarocin 
tel. (0-62) 747-75-70

Z d jęc ia  n o w o ro d kó w  
prosim y odb ierać  

w  C yfrow ym  Stud iu  K odak  
ul. W ro c ław ska  13

„Idzie misio, idzie słonik, idzie
lalka, no i konik. Wszyscy razem 
z balonami, z najlepszymi życze­
niami, bo to dzień radosny wielce, 
masz już jeden roczek więcej”. 
Kochanemu Szymkowi Borkiewi­
czowi życzenia składają: babcia, 
dziadek, ciocia Kamila oraz pra­
babcia

„Nie trać swej weso­
łej minki, bo są Two­
je 3-cie urodzinki”. 
Julce Borkiewicz 
z Jarocina najlepsze 
życzenia ślą: babcia 
Wiesia, dziadek 
Piotr, ciocia Kamilka, 
wujek Damian, cio­
cia Hania z Szymon- 
kiem oraz prababcia

W każdej chwili, za­
wsze, wszędzie niech 
Ci w życiu dobrze 
będzie, niech Cię do­
bry los obdarzy, 
wszystkim o czym 
marzysz. Z okazji 18-tych 
urodzin Małgorzacie 
Mosiniak z Goli życze­
nia składają rodzice 
i rodzeństwo

75-te urodziny ob.cho- 
dził Leon Załachow-
ski z Kotlina - nasz 
kochany ojciec i dzia­
dek. Z tej okazji najlep­
sze życzenia, dużo 
zdrowia i błogosła­
wieństwa Bożego 
życzą: córka Barbara 
z mężem Lechem 
oraz wnukowie Tobiasz 
i Adrian z Asią

25-tą rocznicę ślubu świętują Ma­
ria i Jan Korasiakowie z Michało­
wa. Serdeczne życzenia, pomyśl­
ności oraz dużo miłości składają 
chrześniaki: Krzysztof, Łukasz, 
Mateusz

na ślubnym 
kobiercu
23 grudnia
ELŻBIETA C ISZAK  

(Pępowo)
- R ENE SZYM C ZA K  

(Jarocin)

25 grudnia
ANN A  KUJAWA  

(Żerków)
-Z B IG N IE W  O LEJNIK  ' 

(Chrzan)

27 grudnia
M AŁGORZATA O BECN A  

(Kotlin)
- M ACIEJ C IESIELSKI

(Jarocin)

Z okazji 11-tych uro­
dzin Eweliny Rataj­
czak dużo zdrówka, 
spełnienia wszystkich 
marzeń oraz samych 
słonecznych dni życzą: 
rodzice, dziadek, bab­
cia i siostra

12 grudnia swoje 13-te 
urodziny obchodził 
nasz kochany syn 
Adrian Graliński i z 
tej okazji dużo zdrów­
ka, szczęścia i radości 
oraz uśmiechu na 
twarzy życzą rodzice

Z okazji urodzin i imie­
nin Mieczysławowi 
Nowakowi moc gorą­
cych życzeń, zdrowia, 
pogody ducha, szczę­
ścia na każdym kroku 
i zadowolenia z życia 
przesyła wnuczka 
Daria z rodzicami 
i rodzeństwem

Maria i Zbigniew Górniakowie
z Witaszyc obchodzą jubileusz 25- 
lecia związku małżeńskiego. Ser­
deczne życzenia, zdrowia, wszel­
kiej pomyślności oraz błogosła­
wieństwa Bożego na dalsze wspól­
ne lata składają: rodzice i rodzeń­
stwo z rodzinami

22 grudnia 50-te 
urodziny obchodzi 
Lech Durmens 
z Kotlina. Kochanemu 
mężowi i ojcu dużo 
zdrowia, spełnienia 
najskrytszych marzeń 
i samych pogodnych 
dni życzą: żona 
Barbara oraz synowie 
Tobiasz i Adrian 
z Asią

B
 Naszemu kochanemu 
synkowi Kacperkowi 
Wawrzyniakowi

urodzin składamy 
moc gorących 
życzeń, zdrowia 
i błogosławieństwa 
Bożego, uśmiechu 
na twarzy oraz 
dużo buziaków 
życzą rodzice 
i dziadkowie

Krysi i Darkowi w 15-tą rocznicę 
ślubu wszystkiego co najlepsze, 
dużo zdrowia, szczęścia i pociechy 
z synów życzą: mama oraz syno­
wie Norbert, Kamil, Jakub

Niech Wasze życie słodko płynie 
jak w bajkowej krainie. Tego Tere­
sie i Mariuszowi Ludwiczakom, 
którzy obchodzą 6-tą rocznicę 
ślubu z całego serca życzą: syno­
wie Hubert i Krzysiu, mama Maria 
oraz brat Roman z Weroniką

2 okazji 55-lecia pożycia małżeń­
skiego drogim rodzicom, dziadkom 
i pradziadkom Marii i Henrykowi 
Janiakom z Jarocina samych 
słonecznych dni, zdrowia oraz 
błogosławieństwa Bożego życzą: 
synowie i córka z rodzinami oraz 
gromadka wnuków i prawnuków

21 lat skończył 
Łukasz Woźniak,
któremu gorące 
życzenia przesyłają: 
rodzice, siostra Julita 
i kolega Tomek

Potrzebne jesttylko oświadczenie
Czytelnicy, którzy chcą przeka­
za ć  życzen ia  najb liższym  lub 
znajomym, oddając je w sekre­
tariacie lub biurze ogłoszeń, pro­
szeni będą o okazanie dowodu 
tożsamości i podpisanie formu­
larza następującej treści:

O św iadczam , że  posiadam  zg o ­
dę o s o b y  z n a jd u ją c e j s ię  na  
zd jęciu  na pub likację  te j fo to ­
grafii w  „G azecie Jarocińskie j” .

P ro s im y  o n ie p rz e s y ła n ie  
życzeń pocztą.

O G Ł O S Z E N I E

m e m m  i m m m
Ceny promocyjne obowiązują za okazaniem Ofjłaszema

OKNA
D R ZW I
ROLETY

Ś M IG IE L S K I

LESZNO - Al. Krasińskiego 12 jża tablicami/tel 529 50 63 RAWICZ - ul. Waty Kościuszki41 /przy szkole nr 3/tel. 546 22 22 
GOSTYŃ - ul. Rynek 10A - /nad AGD/tel. 572 20 33 JAROCIN - tel. 0-510 156 922
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63-200 Jarocin 
ul. Brzozowa 3 

tel. 747-76-03 
fax. 747-76-02S S S - G iu

SYSTEMY INSTALACYJNE I GRZEWCZE

Ł a t w ie js z e  i  e f e k t y w n ie js z e  

s p r z ą t a n ie . . .
to jest wygodne!

N O W O Ś
T A N I E J  N I Ż  

M Y Ś L I S Z !

C e n t r a l n a  O d k u r z a c z e

P R O J E K T  I N S T A L A C J I  G R A T I S !

Zapraszamy 
poniedziałek - piątek 7.00 • 16.00 

soboty 8.00 -12.00

P R O F A L
Sośnica k/Pleszewa 91B tel. (0-62) 74142-06

W szystk im  naszym  

‘K lien tom

składamy życzen ia  

radosnych i  spędzonych  

w  ciepłej a tm osferze  

Ś w ią t 1Bożego N arodzen ia  

oraz Szczęś liw ego N ow eg o  K oku

Biura obsługi klienta:
Pleszew; ul. Rynek 19, tel. 742-74-10 
Jarocin, ul. Wrocławska 49a, tel. 747-89-07 
Krotoszyn, ul. Zamkowy Folwark 10, tel. 722-66-09 
OstrówWIkp., ul. Sobieskiego 7, tel. 736-22-18

PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLOWO-UStUGOWE

, J_ j^ E  8 . C .i .  s . e .

HURT -  DETAL ARTYKUŁÓW METALOWYCH 
NARZĘDZI I ELEKTRONARZĘDZI

P
O

L
E
C
A
M
Y

Zdrowych, spokojnych Świąt 
Hożego Narodzenia oraz szczęśliw ego  

N ow ego Koku życzy  

Jiriua JA M M

l rBOSCH m a k t e c

6 3 - 2 0 0  J a ro c in , u l.  W r o c ła w s k a  2 9  
t e l . / f a x  ( 0 - 6 2 )  5 0 5 - 2 1 - 2 2 ,  ( 0 - 6 2 )  5 0 5 - 3 0 - 6 0  

t e l .  k o m . 0 - & 0 4 / 4 5 2 - 3 3 2  
C z y n n e  p n . -  pl. 8 . 0 0  - 1 8 . 0 0 ,  s o b . 9 . 0 0  -  1 3 . 0 0

KONCESJONOWANA 

AGENCJA OCHRONY

„ I R B I S ”

Poznań, ul. G arba ry  1 0 6 /1 0 8  
tel. (0-61) 662-40-51, 

tel./fax (0-61)662-40-52 
BIURO Jarocin, ul. Wolności 4 

tel. 505-23-35 
tel. kom. 0-501/650-059

■OCHRONAOSÓB i MIENIA 

■GRUPA INTERWENCYJNA 

•MONITORING 24 h-SERWIS 

■ KONWOJE WARTOŚCI 

PIENIĘŻNYCH

-OCHRONA OSOBISTA

- USŁUGI KURIERSKIE 

-ZABEZPIECZENIE IMPREZ

SPORT.-KULTURALNYCH 

i INNYCH 

Zakładanie:
- systemów alarmowych
- tv przemysłowej
- zabezpieczeń 

antywłamaniowych 
i antynapadowych

tel. kom. 0-691/039-119
tel. kom. 0-606/438-968

- drzwi i  &«rolety
- markizy

J A R O C IN  1

ZAKŁAD SLUSARSKO- 
KOTLARSKI „JARPIEC”

Maciej Ekert 
P R O D U K U J E

KOTŁY c.o.
miałowe, węglowo-m iałowe 

oraz wkłady kominowe z  blachy 
kwasoodpornej na zam ówienie  

klienta

Jarocin, ul. W rocławska 32 
tel. 747-37-39, godz. 8.00-16.00

m
AUTO CZĘŚCI 

UŻYWANE I NOWE
NOWY SKLEP MOTORYZACYJNY

„WIT-CARS”
63-200 Jarocin, ul. Poznańska 28 

(dawny Polmozbyt)
tel. 603/232-721,601/479-105, (0-62) 505-21-59

Oferujemy:
• elementy karoseryjne • zderzaki
• oświetlenie* chłodnice i wentylatory
•zawieszenia ^  ,
• alternatory i rozruszniki
oraz wiele innych części "  _ § ̂

OKNOBUD
OKNA I DRZWI PCV
profil WYMAR, GEALAN i ALUPLAST
3- i 5-komorowy
- rolety zew aluminiowe 

i wew. tkaninowe
- żaluzje pionowe i poziome cTnft
- moskitiery parapety ZZj Z~m

Ceny producenta  
M o n t a ż ,  p o m ia r ,  t r a n s p o r t

GRATIS
W IT A S Z Y C Z K I  3 6  a  
te l. (0 -6 2 ) 7 4 0 -1 9 -2 2

t e i .  747-38-02
P o z n a ń s k a  1 3

\ V I M A R
A MAREK DORSZYK

o k n a  6  K o m o r o w e
( T T I  T r T - V i  w  c e n i e
Ł  Ł  I m \ .  t j  3  k o m o r o w y c h

flfcfj A U TO M A TYK A
H  : 7 ‘ 1

g a r a ż o w e  - w j a z d o w e  - s z l a b a n y

O B W I E S Z C Z E N I E
O TERMINIE DRUGIEJ LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI

Komornik Sądowy Rew. I działający przy Sądzie Rejonowym w Jarocinie ul. Do Zdroju 8 na podstaw 
art. 953 kpc w zw. z art. 955 §1 kpc podaje do publicznej wiadomości, że w dniu 25 stycznia 2 0 0 6 r o 90":' 
10.40 w Sądzie Rejonowym w Jarocinie Al. Niepodległości 15 (w sali nr 12) odbędzie się pierwsza liQ™ 
nieruchomości zabudowanej zlokalizowanej w Jarocinie przy ul. Polnej 31, dla której V Wydział KsiąB 
Wieczystych Sądu Rejonowego w Jarocinie prowadzi księgę KW 8725 (dz. nr 446).

Sprzedaż licytacyjna nieruchomości obejmuje 1/2 udziału dłużnika w:

1) Działce gruntu nr 446 o pow. 1034 m2
2) Budynku mieszkalnym, Pu=96,0 m2
3) Budynku gospodarczym, Pu=20,0 m2
4) Garażu, Pu=15,0 m2

Składniki wchodzące w skład licytowanej nieruchomości oszacowano w trybie art. 948 kpc na łączną 
kwotę : 102.566,00 zł (słownie: sto dwa tysiące pięćset sześćdziesiąt sześć złotych).

Udział dłużnika stanowi 1/2 kwoty oszacowania co stanowi kwotę: 51.283,00 zł (słownie: pięćdzieŝ * 
jeden tysięcy dwieście osiemdziesiąt trzy złote)

Cena wywoławcza udziału dłużnika wynosi 2/3 sumy oszacowania co stanowi kwotę: 34.188,67 zł (słownie- 
trzydzieści cztery tysiące sto osiemdziesiąt osiem złotych sześćdziesiąt siedem groszy).

Rękojmia jaką winien zlożyć.llcytant wynosi 1/10 części sumy oszacowania. Tak więc przystępujący ^  
przetargu obowiązany jest do złożenia rękojmi w wysokości : 5.128,30 zł (słownie: pięć
dwadzieścia osiem złotych trzydzieści groszy). Przy czym rękojmia powinna być wpłacona nau OTuuLibouiu uoibiM Łiuiybii iicjuiibjui ijiuoŁy/. i i iynu|imu   u u)ru ,4 ni]
komornika w PKO BP S.A. Oddział w Jarocinie nr 51 1020 2212 0000 5102 0079 5823 najpóźniej W dni 
licytacji za okazaniem dowodu potwierdzającego wpłatę.

Nieruchomość można oglądać w terminie 14 dni przed licytacją i dni powszednie od godz. 10.® 
14.00, natomiast akta postępowania egzekucyjnego w przedmiotowej sprawie można przeglądać w Sąd 
Rejonowym w Jarocinie w Wydziale I Cywilnym ( pok. nr 5) w godz. od 9.00 do 12.00.

U WA G A  !
Licytowane składniki majątkowe odzwierciedlają stan taktyczny, stwierdzony w trakcie opisu i oszaco*®® 

przedmiotowej nieruchomości przeprowadzonego w dniu 16.05.2005r oraz w dokonanym opera 
szacunkowym przez biegłego sądowego.

Licytowane składniki majątkowe nie podlegają podatkowi VAT. _____

KOMFORTOWE TARYFY 
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Wielkopolska Spółka Gazownictwa Sp. z o.o.
Oddział - Zakład Gazowniczy Poznań

Rodzinnego c iep ła , 
radosnej atm osfery  

p rzy  w ig ilijn y m  sto le  
oraz pom yślności 

w nadchodzącym  nowym roku
sk ła d a

w szystk im  swoim  K lien tom , 
Partnerom  i  P rzyjacio łom

m m m
ZAKŁAD USŁUGOWO-HAND

O P A Ł E K
Mieszków 

ul. Dworcowa 22 
(teren SKR) 

tel. 749-30-70

Z  okazji Św ią t Bożego Narodzenia  
tyczymy Naszym  Klientom wszystkiego 

najlepszego zdrowych , spokojnych 
świąt. Dziękujemy za  współpracę 

i zaufanie w minionym roku , 
niech zbliżający się Nowy Rok 

będzie równie owocny

W ik a d  K o t l in
te l. 0 6 2 -7 4 0 -5 1 -5 5

a n iz u je m y  w e s e la , k o m u n ie ,  s t y p y  

, o s ie m n a s t k i  o r a z  in n e  im p r e z y

Z  o k a z j i  Ś w i ą t  ( B o ż e g o  N a r o d z e n i a  

o r a z  z b l i ż a j ą c e g o  s i ę  N o ż n e g o  

( k o k u  2 0 0 6 p r a g n i e m y  z ł o ż y ć  

N p s z y m  K l i e n t o m  i  ( P r z y j a c i o ł o m  

s e r d e c z n e  ż y c z e n i a ,  d u ż o  r a d o ś c i ,  

s u k c e s ó w  w  p r a c y  i  ż y c i u  

o s o b i s t y m

Bada g a d z o rcz a , Z a rz ą d  

i  'Pracow nicy  

‘B a n tu  S p ó id z  ielcz-eyo w  Jarocin ie

■ ODDZIAŁY:
Koźmin Wlkp. ul. Borecka 22, tel. (0-62) 721-68-55, (0-62) 721-65-11 
Kotlin ul. Powstańców Wlkp., tel. (0-62) 740-54-17,
Jaraczewo ul. Rynek 3, tel. (0-62) 740-80-17 
FILIE:
Jarocin, os. Konstytuc)! 3 Maja 12a, tel. (0-62) 747-18-28, (0-62) 747-18-38 
Wltaszyce, ul. Wolności 37, tel. (0-62) 749-51-52

O B W I E S Z C Z E N I E
O TE R M IN IE  D RU G IEJ LICYTACJI N IE R U C H O M O Ś C I

Komornik Sądowy Rew. I działający przy Sądzie Rejonowym w Jarocinie ul. Do Zdroju 8 na podstawie 
art. 953 kpc w zw. z art. 955 §1 kpc podaje do publicznej wiadomości, że w dniu 25 stycznia 2006 r. o godz. 
10.00 w Sądzie Rejonowym w Jarocinie al. Niepodległości 15 (w sali nr 12) odbędzie się druga licytacja 
nieruchomości lokalowej zlokalizowanej w Tarcach 8, dla której V Wydział Ksiąg Wieczystych Sądu 
Rejonowego w Jarocinie prowadzi księgę KW 28654 (dz. nr 161/2).

Sprzedaż licytacyjna nieruchomości obejmuje:

Lokal mieszkalny nr 4 położony w budynku nr mieszkalnym nr 8 w Tarcach gm. Jarocin, składający się 
z jednego pokoju i kuchni o pow. 21,47 m2 oraz pomieszczenia na poddaszu o pow. 13,26 m2.
Właścicielowi niniejszego lokalu przysługuje udział wynoszący 3473/69074 części nieruchomości objętej 
księgą wieczystą KW 28456.

Licytowaną nieruchomość oszacowano w trybie art. 948 kpc na łączną kwotę: 8.496,00 zł (słownie: 
osiem tysięcy czterysta dziewięćdziesiąt sześć złotych).

Cena wywoławcza wynosi 2/3 sumy oszacowania, co stanowi kwotę: 5i664,00 zł (słownie: pięć tysięcy 
sześćset sześćdziesiąt cztery złote).

Rękojmia jaką winien złożyć licytant wynosi 1/10 części sumy oszacowania. Tak więc przystępujący do 
przetargu obowiązany jest do złożenia rękojmi w wysokości: 849,60 zł (słownie: osiemset czterdzieści 
dziewięć złotych sześćdziesiąt groszy). Przy czym rękojmia powinna być wpłacona na konto komornika w 
PKO BP S.A. Oddział w Jarocinie nr 51 1020 2212 0000 5102 0079 5823 najpóźniej w dniu licytacji za 
okazaniem dowodu potwierdzającego wpłatę.

Nieruchomość można oglądać w terminie 14 dni przed licytacją i dni powszednie od godz. 10.00 do 
14.00, natomiast akta postępowania egzekucyjnego w przedmiotowej sprawie można przeglądać w Sądzie 
Rejonowym w Jarocinie w Wydziale I Cywilnym (pok. nr 5) w godz. od 9.00 do 12.00.

UWAGA!

Licytowane składniki majątkowe odzwierciedlają stan faktyczny, stwierdzony w trakcie opisu i oszaco­
wania przedmiotowej nieruchomości przeprowadzonego w dniu 06.07.2005 r. oraz w dokonanym operacie 
szacunkowym przez biegłego sądowego.

Licytowane składniki majątkowe nie podlegają podatkowi VAT.

Zakład Handlowo-Usługowy 
Sprzętu Pożarniczego

„STEFPOŻ II”
Piotr Tyrakowski

Kwileń 121,63-313 Chocz, 
tel.to 062-741-56-55, 

kom. 0-606 492-009

N a s z y m  K l i e n t o m  

s k ł a d a m y  n a j l e p s z e  

ż y c z e n i a  z  o k a z j i  

Ś w i ą t  B o ż e g o  

N a r o d z e n i a  

o r a z  N o w e g o  R o k u

http://www.gj.com.pl


28 O  G Ł O S Z E N I A
Gazeta Jarocińska

51 (793) 23 grudnia 2005 
www.gj.com.pl

w w w . a l k o r . n e t . p l

I n f o r m a t y k a  w  z a r z ą d z a n i u
H an d e l-K s ięg o w o ść-K ad ry -C R M

Z d r o z o y c f i ,  s p o k o j n y c h  

Ś z o i ą t  (B o ż e g o  O j a r o d z e n i a  

o r a z  s z c z ę ś l i w e g o  

iM o z o e g o  2 0 0 6  t f io / ą i

ul. W o ln o ś c i 4  
6 3 -2 0 0  J a ro c in  
te l/fax : (0 -6 2 ) 7 4 7 -9 1 -1 2  
m o b ile : 5 0 2 /6 3 3 -3 0 9

e n o v a
COMARCH
SYSTEMY INFORMATYCZNE

P A R T N E R

P r z e d  s  i ę  b  i o  r  s t w o  H  a  n  d  I o  w o - U  s ł u  g  o  w e

K W I T O W S K I
63-308 Gizolki, Piat 3 Moja l, tel. (0-62) 74H 5-81, tel. (0-62) 741-13-02

- autoryzowany dealer 
oleju opałowego

- hurtowa i detaliczna sprzedaż paliw

- warsztat samochodowy 
(usługi w zakresie blacharstwa 
i lakiernidwa samochodów 
osobowych i ciężarowych)

i |  szerzeniem bazy

firma Florentyna 
zatrudni:

KIEROWNIKA
TRANSPORTU

Wymagania:
- doświadczenie w prowadze­
niu rozliczeń kierowców
- wykształcenie adekwatne do 
wymagań stanowiska
- pełna dyspozycyjność
- wiek do 35 lat
D o o b o w ią z k ó w  k ie ro w n ik a  b ę ­

d z ie  n a le ż a ło  m .in  ro z lic z e n ie  

c za s u  p ra c y  k ie r o w c ó w  o r a z  

p ie c za  n a d  s e rw is e m  k o lu m n y .

OPERATORA
WÓZKA

WIDŁOWEGO
Wymagane:
- uprawnienia
- wiek do 35 lat

Oferty prosimy składać 
osobiście lub pocztą 
w sekretariacie firmy 

(ul. Kazimierza Wielkiego 6, 
63-300 Pleszew, lub przesłać 
pocztą elektroniczną e-mail: 

mtokarska@florentyna.com.pl) 
Nie zaakceptowanych 
podań nie zwracamy.

O B W I E S Z C Z E N I E
O TERMINIE DRUGIEJ LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI

Komornik Sądowy Rew. I działający przy Sądzie Rejonowym w Jarocinie ul. Do Zdroju 8 na podstawie 
art. 953 kpc w zw. z art. 955 §1 kpc podaje do publicznej wiadomości, że w dniu 25 stycznia 2006 r. o godz. 
12.40 w Sądzie Rejonowym w Jarocinie al. Niepodległości 15 (w sali nr 12) odbędzie się druga licytacia 
nieruchomości gruntowej częściowo zabudowanej zlokalizowanej we wsi Łobzowiec 1.63-233 Jaraczewo, 
dla której V Wydział Ksiąg Wieczystych Sądu Rejonowego w Jarocinie prowadzi księgę KW 1232.
Sprzedaż licytacyjna nieruchomości obejmuje:
1) Część siedliskową nieruchomości - działka nr 118/4.....182.244,00 zł
- Budynek mieszkalny Pu=102,50 m2
- Stodoła z chlewem Pu=252,00 m2
- Budynek gospodarczy Pu=90,68m2
- Garaż Pu=77,93m2
- Szopa drewniana Pu=120,96m2
- Grunt pod siedliskiem 3000m2
- Grunt rolny o pow. 4.74 ha
2) Działki gruntu nr 158,159,160 o pow, 2,96 ha............... 20.841,00 zł

Składniki wchodzące w skład licytowanej nieruchomości oszacowano w trybie art. 948 kpc na łączną 
kwotę: 203.085,00 zł (słownie: dwieście trzy tysiące osiemdziesiąt pięć złotych)

Cena wywoławcza wynosi 2/3 sumy oszacowania co stanowi kwotę: 135.390,00 zł (słownie sio trzydzieści 
pięć tysięcy trzysta dziewięćdziesiąt złotych).

Rękojmia, jaką winien złożyć licytant wynosi 1/10 części sumy oszacowania. Tak więc przystępujący 
przetargu obowiązany jest do złożenia rękojmi w wysokości: 20.308,50 zł (słownie: dwadzieścia lys'?"' 
trzysta csiem złotych pięćdziesiąt groszy). Przy czym rękojmia powinna być wpłacona na konto komorni® 
w PKO BP S.A. Oddział w Jarocinie nr 51 1020 2212 0000 5102 0079 5823 najpóźniej w dniu licytac)!»  
okazaniem dowodu potwierdzającego wpłatę.

Nieruchomość można oglądać w terminie 14 dni przed licytacją i dni powszednie od godz. 10.00  ̂
14.00, natomiast akta postępowania egzekucyjnego w przedmiotowej sprawie można przeglądać w Sądź 
Rejonowym w Jarocinie w Wydziale I Cywilnym (pok. nr 5) w godz. od 9.00 do 12.00

U W A G A !

Licytowane składniki majątkowe odzwierciedlają stan faktyczny, stwierdzony w trakcie opisu i oszacov2  
przedmiotowej nieruchomości przeprowadzonego w dniu 06.10.2004 r. oraz w dokonanym operacie szacunkowy 
przez biegłego sądowego.

Licytowane składniki majątkowe nie podlegają podatkowi VAT. _______ _

p h  u B E H A P  Andrzej Siejak

ż y c z y  K l i e n t o m

w e s o ł y c h  Ś w ią t  B o ż e g o  N a r o d z e n ia  

o r a z  p o m y ś ln o ś c i  w  N o w y m  R o k u

O feruje:
- SPRZEDAŻ I SERWIS URZĄDZEŃ BIUROWYCH
- ARTYKUŁY BIUROWE I SZKOLNE
- kserokopie

PUNKT OBSŁUGI KLIENTA Tel. (0 -6 2 ) 7 4 7 -2 6 -1 1 , w ew . 258 
Jarocin, ul. T. Kościuszki 15 A te l./fa x  7 4 7 -4 5 -0 7

w‘związku 
z dynamicznym 

rozwojem 
firma 

Florentyna
zatrudni:

MAGAZYNIERA 
- PAKOWACZA

ORAZ

PORTIERA
Wymagania: 
grupa inwalidzka

Oferty prosimy składać 
osobiście lub pocztą 
w sekretariacie firmy 

(ul. Kazimierza Wielkiego 6, 
63-300 Pleszew, lub przesłać 
pocztą elektroniczną e-mail: 

mtokarska@florenty na .com.pl) 
Nie zaakceptowanych 
podań nie zwracamy.

P.P.W. „R0L-MET”
KRUCZYN 11, tel. (0-61) 287-54-88 

0-604/600-375

SKUP ZŁOMU
• S T A L O W E G O  

•Ż E L IW N E G O  

• M E TALI K O L O R O W Y C H

NAJWYŻSZE CENY
Powyżej 0,5 tony 

GWARANTUJEMY TRANSPORT

♦  Agencja Reklamowa

X ’  P R O P A G A N D A

•  TABUCE REKLAMOWE ISZY1DY
•  STRONY W W W
•  REK1AMA W  WITRYNACH SKLEPOWYCH
•  REKLAMA N A  POJAZDACH
•  WIZYTÓWKI
•  KALENDARZE KIESZONKOWE
•  PAPIER FIRMOWY
•  STOISKA REKLAMOWE

Wilkowyja, ul. Dębowa28 
63-200 Jarocin 

teł.: (O) 506 375 026

SYLW ESTER
w  C A M E I

ce n a  26 0  z ł/p a ra

S ą  j e s z c z e  

w o ln e  m ie js c a
Jarocin

ul. W rocław ska  114 
tel. (0-62) 747-59-60 

0-604/277-429

Sklep odzieżowy
poleca

kurtki i rękawiczki ze skór 
naturalnych oraz kożuszki 

Eko damskie i męskie. 
Polecamy również inną 

odzież w szerokim 
wyborze

za gotówkę oraz na raty.

W ro rc ła w s k a  4 3 , 
te l. (0 -6 2 )  7 4 7 -5 6 -9 5

D U Ż Y  W Y B Ó R  
N i s k i e  c e n y

Lul. W o js k a  P o ls k ie g o  3 7

ZATRUDNIĘ

KELNERKĘ
- wiek 20-27 lat
- d ys p o zyc y jn o ś ć

tel. (0-62) 747-76-20

H U R T O W N I A
O D Z I E Ż Y

U Ż Y W A N E J

M I X - z i m o w y

o d z i e ż  d z i e c i ę c a ,  b lu z y ,  

s w e t r y ,  k u r tk i ,  k o c e

Ostrów, ul. Krańcowa 23
dojazd ul. Odolanowską i Długą
738 20 87, 0603 607 913

Leszczyńskie Przedsiębiorstwo 
Robót Drogowo-Mostowych

Sp. z ° 0'

p r z y j m i e  _

k i e r o w c ó w
z  k a t .  C + E

KONTAKT: tel. (0-65) 529-9i7° 
lub 0-601/095-202 

w godz. od 7.00 -15.00^,

- je s t e ś  m ik ro , m a ły m  lub  ś re d n im  p rz e d s ię b io rc a  
p ro w a d z ą c y m  d z ia ła ln o ś ć  g o s p o d a rc z ą  n a  te r e n ie  g m in^

- je s te ś  w ia ry g o d n y  d la  b a n k u .
- m a s z  c ie k a w y  b izn e s  p la n  s w o je g o  p rz e d s ię w z ię c ia

Jarociński Fundusz Poręczeń Kredytowch Sp. z o.o. 
poręcza kredyty Banku Spółdzielczego w Jarocinie 
już do wysokości: z ł

Informacji udziela:
Robert Cieślak
ul. al. Niepodległości 10
pokoj 60
63 200 Jarocin

tel, (0 62) 747 20 11 wew.202 
e mail: jfpkiijarocin.com.pl 
www.j1pk.jarocin.com.pl

http://www.gj.com.pl
http://www.alkor.net.pl
mailto:mtokarska@florentyna.com.pl
http://www.j1pk.jarocin.com.pl
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P R Z E D  N A M I h o r o ś k o p

WE WTOREK 27 GRUDNIA W MUZEUM REGIONALNYM W JAROCINIE 
ODBĘDZIE SIĘ UROCZYSTOŚĆ Z OKAZJI 87. ROCZNICY POWSTANIA 
WIELKOPOLSKIEGO (1918 -1919). Na obchody zapraszają: Klub Regio- 
aiistów Ziemi Jarocińskiej, Polskie Towarzystwo Historyczne oraz Towarzy- 

s Wo Pamięci Powstania Wielkopolskiego 1918 -1919 w Jarocinie. Spotka­
ne rozpocznie się o godz. 16.15.

K0Ł° TERENOWE ZWIĄZKU SYBIRAKÓW W JAROCINIE ZAPRASZA 
p»0ICH CZŁONKÓW I SYMPATYKÓW NA SPOTKANIE OPŁATKOWE. 

Preza odbędzie się w czwartek 5 stycznia w Domu Dziennym Pomocy 
Połecznej (Jarocin, ul. T. Kościuszki). Spotkanie poprzedzi o godz. 9.30 
S2a św. w kaplicy Matki Bożej Częstochowskiej, w kościele Chrystusa Kró-

a w Jarocinie.

^ Da RODZICÓW SZKOŁY PODSTAWOWEJ W WITASZYCACH ORGANI- 
g JE W SOBOTĘ 14 STYCZNIA ZABAWĘ KARNAWAŁOWĄ. Impreza w Domu 
°ejalnym w Witaszycach rozpocznie się o godz. 19.00 i potrwa do białego rana. 

'anca przygrywać będzie zespół muzyczny “Damiano”. Bilety w cenie 130 zł od 
ty można kupić lub zarezerwować w sekretariacie szkoły (Witaszyce, ul. Szkol- 

a 1e) lub pod numerem telefonu (0-62) 740-13-39 (w godz. 9.00 - 14.00).

5J H STYCZNIA MOGĄ ZAPISYWAĆ SIĘ CHĘTNI NA ZABAWĘ KARNA-
ŁOWą  DO SŁAWOSZEWA. Imprezę w sobotę 14 stycznia organizuje ko- 
6t rodzicielki przy Szkole Podstawowej w Sławoszewie z siedzibą w Pa- 

Zapisy przyjmują: sołtys Dariusz Józefiak (tel. 0-62 740-61-11) i Ewa 
^awka z Parzewa (tel. (0-62) 740-61-78). Koszt wynosi 65 zł od pary.

J uczne p r z e d s z k o l e  n r  1 w Ja r o c in ie  z a p r a s z a  n a  z a b a -
stg KARNAWAŁOWĄ. Impreza odbędzie się w sobotę 21 stycznia w re- 

racji “Kasyno". Bilety w cenie 130 zł od pary można nabyć w sekretaria- 
Przedszkola (Jarocin, ul. Hallera).

Nar° ŁA PAM|Ęc i w  JAROCINIE ORGANIZUJE W ZAKOPANEM OBÓZ 
^RCia r s k i POŁĄCZONY z  ZIMOWISKIEM. Wypoczynek planowany jest 

Wie/ lutego. Uczestnikami zimowiska mogą być dzieci i młodzież (w 
tela/ 0c* ^  do Bliższe informacje można uzyskać pod numerem

et°riU 0-601/647-870.

BARAN (21 111-19 IV)
Sprawdzisz się w zupełnie nowej 

dla siebie sytuacji. Pojawią się szanse na 
awans, choć należy liczyć się z drobnymi 
trudnościami. Zbierz siły i zakończ rozpoczę­
ty projekt. To obecnie dla Ciebie prioryteto­
we zajęcie. Odzyskasz właściwy sobie wi­
gor i urok osobisty. Dbaj o zaspokojenie swo­
ich potrzeb duchowych i zachowaj harmonię 
w uczuciach oraz w kontaktach z ludźmi.

BYK (20 IV - 20 V)
Niezbyt silna intuicja i witalność 

sprawią, że być może nie będziesz w pełni 
zadowolony z osiągnięć tego tygodnia. Na­
wet Bykom zdarzają się takie dni. To prze­
cież naturalne, więc trzeba się z tym pogo­
dzić. Zbieraj pomysły, opracuj strategię. 
W ten sposób wykorzystasz czas i posuniesz 
swoje sprawy naprzód. Będąc gotowy do 
działania później pójdziesz niczym wicher. 

3
j \  BLIŹNIĘTA (21 V - 20 VI)

Twoja kondycja pozostawia wiele do 
życzenia. Musisz zwiększyć odporność, pod­
nieść poziom energii, ogólnie poprawić stan 
zdrowia. Inaczej nie obudzisz się do końca 
roku. Najwięcej uwagi poświęć układowi ner­
wowemu i oddechowemu. Stosuj najskutecz­
niejsze dla siebie sposoby regeneracji. Sko­
rzystaj z szansy, którą zaoferuje Ci los. Po­
znasz osobę, która pobudzi Cię do działania.

^ J )  RAK (21 VI - 22 VII)
ąs Energia będzie Cię rozpierać, ale 

przyjdą też chwile refleksji. Nie warto ulegać 
nastrojom. Zabierz się za konkretne działa­
nie. Nadszedł czas, abyś pokazał, co potra­
fisz. Teraz będziesz miał po temu super oka­
zję. Ożywione kontakty zawodowe uświado- 
miąCi, jak dużym potencjałem dysponujesz. 
W finansach zapanuj nad rozrzutnością.

LEW (23 VII - 22 VIII)
Najciekawsze pomysły i propozy­

cje wciąż jeszcze przed Tobą. Przeanalizuj 
świat swoich wartości. Może znajdziesz coś. 
co należałoby zweryfikować? Nikt z nas nie 
jest idealny. Trzeba do doskonałości dążyć. 
Uważaj na otoczenie i relacje z ludźmi. 
Mogą dać znać o sobie skutki niedawnych 
napięć emocjonalnych. Nie pozwól wcią­
gnąć się w intrygi.

PANNA (23 VIII - 22 IX)
1  Zmiany, zmiany... Właściwie każ­

dej dziedziny mogą dotyczyć. Najważniej­
sze, że wszystkie będą pozytywne i przy­
niosą korzyści. Jak duże będą to sukcesy, 
zależy od możliwości, na które, niestety, nie 
będziesz miała większego wpływu. Trzeba 
się więc cieszyć z tego, co się uda, choćby 
w myślach pozostawały nadzieje na więcej. 
Ten niedosyt będzie przyczyną pewnego 
dyskomfortu.

WAGA (23 IX - 22 X)
^  J i  Przełożony obciąży Cię odpowie­
dzialnymi obowiązkami służbowymi, więc 
w pracy zapowiada się nerwowo. Wolny 
czas spędzaj w domowych pieleszach. Naj­
lepiej zajmij się jakimiś absorbującymi obo­
wiązkami domowymi, np. porządkami przed 
zimą. W sprawach spornych z rodziną sta­
raj się zachować elastyczność (nie myl z ule­
głością, gdy jesteś przekonana o swoich ra­
cjach).

Ś  Ą  SKORPION (23 X - 21 XI)
Wziąłeś na siebie zbyt dużo obo­

wiązków. Wszystko wskazuje na to, że nie 
możesz osiągnąć zadowolenia ze swojej 
pracy, a osiągnięcia nie są satysfakcjonu­
jące ani dla Ciebie, ani dla przełożonych. 
We czwartek szef Cię doceni. Nie przenoś 
problemów służbowych na łono rodziny. 
Partner pomoże Ci odreagować stres, ale 
nie nadużywaj jego cierpliwości i dobroci.

4 U  STRZELEC (22 XI - 21 XII)
_ Radykalna poprawa! Od początku 

tygodnia odczujesz przypływ energii. Pew­
na sfera działania będzie wymagała od Cie­
bie uzupełnienia kwalifikacji czy wiedzy. Nie 
żałuj czasu ani środków. Inwestowanie 
w wiedzę zawsze się opłaca. Przy okazji za­
spokoisz swoje towarzyskie i rozrywkowe 
potrzeby. Spotkasz ciekawych ludzi, nawią­
żesz interesujące znajomości.

KOZIOROŻEC (22 XII -19 I)
Ĵ C Zwróć uwagę na otwierające się 

przed Tobą nowe możliwości. Oczywiście 
musisz mieć oczy szeroko otwarte, aby ni­
czego nie przeoczyć. Nie pozwól, aby jakiś 
interes umknął Ci sprzed nosa czy ktoś za 
Ciebie zgarnął całą śmietankę. W uczuciach 
nadal wielkie poruszenie. Z ukochaną osobą 
przeżyjesz fantastyczne chwile. Samotni 
będą mieli szansę na odnowienie pewnej 
znajomości.

%
WODNIK (20 1-18 II)

I  W pracy bez znaczących zmian. 
Ze spokojem wykonuj codzienne obowiąz­
ki, ale też na wyższe wzloty nie licz. Kroi się 
na horyzoncie konflikt z otoczeniem. Twoja 
ocena rzeczywistości nie zawsze spotka się 
ze zrozumieniem i aprobatą. Nie wysilaj się 
zbytnio - i tak nie poznają się na Tobie. Za­
chowuj się tak, abyś sam z siebie był zado­
wolony, to inni też nie powinni mieć nic do 
zarzucenia.

RYBY (19 I I -20 III)
Jowisz natchnie Cię optymizmem. 

Parę spraw uda Ci się realizować i to lepiej 
niż się spodziewałaś. Efekty Twojej pracy 
zostaną poddane pod ocenę kompetentne­
go fachowca. Na pewno wypadniesz dobrze. 
Zielone światło dla spraw sercowych. Ktoś 
będzie potrzebował Twojego zainteresowa­
nia i uwagi. Jeśli staniesz się dla niego po­
krewną duszą to ze wzajemnością.

-Kotl in" diabetykom
Zarząd powiatowy Polskiego Stowarzyszenia Diabetyków 

P^ypomina o konieczności opłacenia składek członkowskich za 
u06 rok. Wpłaty, które nadal wynoszą 1 zł miesięcznie, przyj­

mowane będą w siedzibie koła (Jarociński Ośrodek Kultury, p. 31). 
ar2ąd dyżuruje w każdą środę, w godz. 11.00 - 13.00. W tym 
niu do organizacji mogą również zapisywać się nowi członko- 
le- - Osoby, które opłacą składki, otrzymają nowe identyfikatory 

uPrawniające do zakupu leków pełnopłatnych w aptece “Bratek" 
°s- Konstytucji 3 Maja i ul. Św. Ducha) z 10-procentową zniżką.

Otrz
tlin”

"ymałiśmy również w prezencie świątecznym ze spółki “Ko- 
ich produkty. Będą one rozdawane od środy 28 grudnia, przy

°Placaniu składek - wyjaśnia Mieczysław Maciejewski, prezes 
2arządu rejonowego PSD w Jarocinie. (|s>

G R U P A  T E A T R A L N A  „S M Y K I” 

P R Z E D S Z K O L A K O M

w  „ c z w ó r c e ”
Ws,n ^póiprąai pomiędzy Szkołą 

k stawową nr 4 a Przedszkolem 
p ,CZnym nr 2 w Jarocinie roz- 
\y się w lutym 2003 roku. 
^ êJ ramach dzieci zapraszane 
n. ',n- na przedstawienia teatral- 
sJ^ygotowane przez ich star- 
u d kolegów. W  grudniu star­

ek wchodząca w skład 
olneg0 teatrzyku “ Smyki” , 

j a w i ła  “ Kopciuszka” . Jako 

|, sze obejrzały je dzieci z klas 
1 a tydzień później w środę 

^ i a  _ przedszkolaki. Przed- 
lenie, w którym wykorzysta­

ne zostały piosenki, bardzo podo­
bało się maluchom.

Młodsza grupa “ Smyków” 
czyli dzieci z klasy la przygoto­
wały pod okiem opiekunki Kry­
styny Bartniczak przedstawienie 
jasełkowe “ Nasza szopka” , któ­
re zaprezentowały na spotka­
niach z rodzicami. Obecnie mło­
dzi aktorzy uczą się ról do baj­
ki “Trzy świnki” . Przedstawienie 
to w nowym roku zostanie rów­
nież pokazane przedszkola­
kom.

(is)
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rozwiązanie krzyżówki nr 737
Hasło: „Bierny opór jest nieraz 

gorszy od czynnego."

Nagrody wylosowali: DOMINIK PRZYMUSIŃSKI -Jarocin, ul. Wrocł- 
woska 77/22 (kubek), MARIUSZ URBANIAK - Zakrzew 8 (kubek), 
MAGDALENA BŁASZCZAK - Brzostków i 9 (kubek).

Po odbiór nogród prosimy się zgłosić do biuro ogłoszeń 
(Jarocin, ul. Rynek 21, wejście od ul. Mickiewicza) w ciągu dwóch 
tygodni.

krzyżówka nr 738
Oprać ANDRZEJ SZEWCZYK

Litery z pól ponumerowanych w prawym dolnym rogu, napisane 
od 1 do 40, utworzą rozwiązanie.

Rozwiązanie krzyżówki prosimy przesłać lub przynieść wraz 
z kuponem do BIURA OGŁOSZEŃ (Jarocin, ul. Rynek 21, wejście 
od ul. Mickiewicza, naprzeciwko PKO) do 30 grudnia. Spo­

śród prawidłowych rozwiązań wylosowane zostaną: 3  k u b k i

r o c z n ic o w e  „ G a z e t y  J a r o c iń s k ie j" X
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Zapraszamy również na:

Ś w i ą t e c z n a  L o t e r i a

GE Money Bank

J a ro c in

u l.Ś ró d m ię js k a  11
U).(06J)S05IMS
u l.G e n .H a lle ra  7
u M W W n a o j

Ż e rk ó w  

ul J a ro c iń s k a  6
ttU06?)7«39J2

U r z ą d z e n i a
G a s t r o n o m i c z n e
• R o w e r y
• S a n i t a r i a t y  P r o m o c J J i I
• K a b i n y  ™ f §
•Grzejniki •»!•<>«<»•>><• t*'

J Zestaw 1 9 9  zł
•Piece C.Oi 1  miesiąc Gratis

U S Ł U G I

T A P I C E R S K I E
m e b le ,  p o w o z y  k o n n e  

PLAND EKI

STELAŻE P O D  PLAND EKI

KUCZYNA 1,63-840 Krobia 
tel. (0-65) 571-21-55 
kom. 0-603/850-334

Jarocin ul. Jordana 2: 
tel v0-62i 747-25-' ?

okna,drzwi, bramy
w ię c e j  m z  O K N A

o k n a  PVC 

o k n a  d rew n ia n e  

r o le t y  i ro le t  k i m ateria łom * 

p a ra p e ty  z  k a m ie n ia  , 

d r zw i w e w n ę t r z n i  

d r zw i z ew n ę tł® **

Burmistrz Jarocina
in fo rm u je  J A R O C ID

że w dniu 14 grudnia 2005 r. 
wywieszony został na okres 21 dni

WYKAZ NIERUCHOMOŚCI 
NIEZABUDOWANEJ

położonej w Jarocinie przy ul. Kwiatowej 
przeznaczonej do oddania 

w użytkowanie wieczyste w trybie 
bezprzetargowym.

Wykaz zostat wywieszony na tablicy 
ogłoszeń w podcieniach Ratusza 
oraz budynku Urzędu Miejskiego.

P P H U j a ń c z a k
W ie ń c z y s ła w  J a ń c z ^

• PRODUKCJA KOTŁOW C.O.
• INSTALACJA URZĄDZEŃ GRZEWCZYCH
• SZEROKI ZAKRES USŁUG ŚLUSARSKICH 

•TRANSPORT DO 1.5 TONY
. . .

ZAKŁAD PRODUKCYJNO-USŁUGOWY
63-2CC Jarocin u' Św Ducha S20.» *7' M E ~ ~ -5’-Tt C-SC-1--'"- '

m u

sk ła d a m y  se rd e czn e  ży c z e n ia :  
N iech te Św ięta m iłe b ę d ą , 

z  d źw ię k ie m  śp iew u  i k o lę d ą ,  1  
z  W ig ilią  tu ż  p o  zm ro k u  

i ra d o ści  w  N o w ym  Roku. 
B an k p o g o d n y  i w y g o d n y

W p a d n i j  d o  n a s :

J a r o c in  u l. K o ś c iu s z k i  2 1  a ,  ł e l .  ( 6 2 )  7 4 7  9 5

DOMINET
Bank pogodny i wygodny
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E N T R O S T A L  
B Y D G O S Z C Z  S A

jHaelony towar magazynulemy gratis 
n r z e z  o k r e s  3  m l e s l e c y

P|ttEDSTAWICIEL LOKALNY „ZIELIŃSKI” SYSTEM DACH 
Jarocin, ul. Jesienna 18 te l. (0-62) 747 39 17 
ul. W roc ław sk a  114b te l .  (0 -6 2 ) 747 90 15 

www.zielinski-dach.p l

llsz. przy ulicy Św. Michała 32 
,(062) 767 84 10.0607 051 801

Macew 37 k/Gołuchowa i  y 
tel. (0-62) 761;56-94. kom. 0-607 051-80T

B W I E S Z C Z E N I E
0 terminie drugiej licytacji nieruchomości

3it.g^0rnik Sądowy Rew. I działający przy Sądzie Rejonowym w Jarocinie ul. Do Zdroju 8 na podstawie 
11.4jj w 2W-1 art. 955 §1 kpc podaje do publicznej wiadomości, że w dniu 25 stycznia 2006 r. o godz.

lądzie Rejonowym w Jarocinie al. Niepodległości 15 (w sali nr 12) odbędzie się druga licytacja 
îeĉ 0rT,ości zabudowanej zlokalizowanej w Jarocinie przy ul. Pszennej, dla której V Wydział Ksiąg

ch Sądu Rejonowego w Jarocinie prowadzi księgę KW 3118 (dz. nr 68).

Dr*ed;
la* 'icytacyjna nieruchomości obejmuje:

Hala produkcyjna Pu= 1102,6 m2................................ 235.340,00 zł
■ j Budynek warsztatowo-socjalny w budowie Pu=127,4 m2... 8.825,00 zł

j Kotłownia w budowie Pu=95,9 m2................................... 7.060,00 zł
) Budynek gospodarczy w budowie Pu=352,8 m2...............22.946,00 zł
J Kurniki z łącznikiem w budowie Pu=1053,5 m2.............100.607,00 zł
' działka nr 68 o pow. 10195 m2....................................140.385,00 zł

S S£ dnik, wchodzące w skład licytowanej nieruchomości oszacowano w trybie art. 948 kpc na łączną 
•̂163,00 zł (słownie: pięćset piętnaście tysięcy sto sześćdziesiąt trzy złote).

hterĵ 3 wywoławcza wynosi 2/3 sumy oszacowania co stanowi kwotę. 343.442,00 zł (słownie: trzysta 
®ści trzy tysiące czterysta czterdzieści dwa złote).

S f ^ i a  jaką winien złożyć licytant wynosi 1/10 części sumy oszacowania. Tak więc przystępujący do 
WęJ". dowiązany jest do złożenia rękojmi w wysokości: 51.516,30 zł (słownie: pięćdziesiąt jeden 
Sorn«!ęćSet szesnaście złotych trzydzieści groszy) Przy czym rękojmia powinna być wpłacona na konto 
'Cytacji w PK0 BP S.A. Oddział w Jarocinie nr 51 1020 2212 0000 5102 0079 5823 najpóźniej w dniu 

a °kazaniem dowodu potwierdzającego wpłatę.

W y m o ś ć  można oglądać w terminie 14 dni przed licytacją i dni powszednie od godz. 10.00 do 
,!l0flOJ ‘°ni|ast akta postępowania egzekucyjnego w przedmiotowej sprawie można przeglądać w Sądzie 

^Thr w Jarocinie w Wydziale I Cywilnym (pok. nr 5) w godz. od 9.00 do 12.00.

UWAGA!lj
StijJjjJ^sne składniki maiątkowe odzwierciedlają stan faktyczny, stwierdzony w trakcie opisu i oszacowania 
%  hi„ , el nieruchomości przeprowadzonego w dniu 24.02.2005 r. oraz w dokonanym operacie szacunkowym 

sądowego.
składniki majątkowe nie podlegają podatkowi VAT.

P1Z26KIA

Jlef&cto
o r g a n iz u je

B A LSylwestrowy
tel. (0-62) 747-99-15 

Jarocin, Wrocławska 106

SKUP 
MACIOR 

I KNURÓW
P ła tne  go tów ką

te l. 0 -691 7 44 -45 3
S U P E R  C E N Y ! ! !

F IR M A  H A N D L O W A  _ a i r a i k

6 3 -2 3 3  G Ó R A , u l. D w o rc o w a  8, te l. /fa x  (0 -6 2 ) 7 4 0 -9 0 -1 4

K A S A C J A  I  Z Ł O M O W A N I A  

P O J A Z D Ó W  M E C H A N IC Z N Y C H
• sprzedaż części używanych • skup złomu

Z d r o u y c f i j  s p  o  f a j n y c h  

Ś w i ą t  ( B o ż e g o  

O d g r o d z e n i a  

i  S z c z ę ś l i w e g o  

0 \ { o z v e g o  B o f a

materiały budowlane • opał • nawozy 
koncentraty • pasze • hurt i detal - sprzęt AGD

Z A P R A S Z A M Y
pon. - pt. 8.00 - 16.00, sobota 8.00 -13.00

ul. Kolejowa 15 
tel. (0-62) 740-31-17

Producent oferuje:
• więźba dachowa
• tarcica
• przetarcie drewna

A L F A  I O M E G A ul. Śródmiejska 17

Choinki żywe
(od 12 grudnia)

C h o in k i d o n ic z k o w e  
O z d o b y  c h o in k o w e  

Z e s ta w y  o ś w ie t le n io w e

o/.stn.-°<sn

O r e ? ”

Z a p ra s z a m y  d o  M y jn i R ę c z n e j

KRWTOFER
ul. W ro c ła w s k a  20  (p rz y  p a rk in g u )

’ dp ■■•yA’ V/
^  ^  
K R E D Y T Y  %  Op '
G O T Ó W K O W E
...............  Ą' - JL
P R Z Y  M I N I M A L N Y M  , ~  
D O C H O D Z I E  5  

5 0 0  Z Ł  N E T T O  S

P O Ż Y C Z K I  

H I P O T E C Z N E  g jfe

K R E D Y T Y  * 1 1
M I E S Z K A N I O W E

........ .... 1 •?' -i
Jarocin Kilińskiego 3 f

[wejście od ul. Niepodległości) ~ '

tel. 747 95 19
Pleszew Kilińskiego 10 

łel 508 33 70

N IS K IE
OPROCENTOWANI*

D e c y z ja
kredytowa w 48 h
W s z y s t k i m  

n a s z y m  K l i e n t o m  

s k ł a d a m y  

Ż y c z e n i a  

w e s o ł y c h  ^  

Ś w i ą t

OGŁOSZENIE O LICYTACJI 
NIERUCHOMOŚCI

Komornik Sądowy Rewiru 1 przy Sądzie Rejonowym w Jarocinie ogłasza, że: 
dnia 25-01-2006 r. o godz. 12.20 w budynku Sądu Rejonowego w Jarocinie 
mającego siedzibę przy al. Niepodległości 15 w sali nr 12, odbędzie się pierwsza 
licytacja nieruchomości 

należącej do:
. ASPEN Sp. z o.o.

stanowiącej: nieruchomość gruntową o pow. 4.91.84 ha, 
położonej: Witaszyce, gm. Jarocin
dla której Sąd Rejonowy Wydział Ksiąg Wieczystych
prowadzi księgę wieczystą nr KW 24355 dz. nr 599, 600/1, 600/2, 570/2.

Suma oszacowania wynosi 744.646,00 zł, zaś cena wywołania jest równa 
3/4 sumy oszacowania i wynosi 558,484,50 zł.

Licytant przystępujący do przetargu zobowiązany jest złożyć rękojmię 
w wysokości 1/10 sumy oszacowania, tj. 74.464,60 zł w gotówce lub książeczce 
oszczędnościowej banków upraw nionych według prawa bankowego, 
zaopatrzonej w upoważnienie właściciela książeczki do wypłaty całego wkładu, 
stosownie do prawomocnego postanowienia sądu o utracie rękojmi.

Zgodnie z przepisem art. 976 §1 kpc w przetargu nie mogą uczestniczyć 
osoby, które mogą nabyć nieruchomość ty lko za zezwoleniem organu 
państwowego, a zezwolenia tego nie przedstawiły oraz inne osoby wymienione 
w tym artykule.

http://www.gj.com.pl
http://www.zielinski-dach.pl
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Garaże ocynkowane. Producent, 
raty. Tel. 0-601/580-744.

GARAŻE BLASZANE od 1.400 zł, 
bramy garażowe - raty. Tel. (0-62) 
733-88-30, kom. 0-607/680-103.

Markowe nowe i używane KALORY­
FERY, PIECE C.O., podgrzewacze wody. 
Tel. (0-61) 810-22-72, kom. 0-500/200-478.

Sprzedam wózek paletowy.
(0-65) 571-91-61.

Tel.

Sprzedam betoniarkę 220V. 
0-601/739-295.

Tel.

Drewno kominkowe, opałowe, roz- 
pałkowe. Tel. 505-04-46, 0-500/086-735.

Sprzedam makulaturę - gazety. Tel. 
749-86-40.

Odsprzedam grzejniki panelowe, 
ożebrowane, 3 płytowe wym. 0,60x1,40 
oraz łazienkowe wysokie 1,40x0,35. Tel. 
0-888/023-938.

(3121/05)
Posezonowa wyprzedaż okien 

i drzwi z 34 % rabatem. Jarocin, tel. 
0-510/156-922.

(G55/11)
SPRZEDAŻ: CHOINK11-5 m z wła­

snej plantacji, cięte lub z korzeniami. 
Chwałkowo Kościelne 123. Tel. (0-61) 
284-40-41.

(6132/05)
Sprzedam suknię ślubną rozmiar 

36/38 (biała, gorsetowa), z salonu Dmi- 
trowicza w Kaliszu. Tel. 0-502/224-170 
lub po 19.00 725-23-51.

KARP i AMUR sprzedaż - Henryk 
Wdowczyk, Nosków, ul. Koźmińska. Tel. 
740-04-41 i wieczorem 740-03-31.

(6255/05)
FAJERWERKI tanio. Jarocin, ul. 

Wiślana 30 (Ługi).
(6257/05)

Sprzedam telewizory, magnetowi­
dy, piloty, radia samochodowe - rów­
nież rozkodowywanie. Gwarancja. Niskie 
ceny. Wilkowyja, ul. leśna 4. Tel. (0-62) 
749-41-62.

(6268/05)
Sprzedaż CHOINEK. Tel. (0-62) 

740-00-78, kom. 0-661/230-285.
(6312/05)

SPRZEDAM TANIO! Używane i nowe 
maszyny i urządzenia do warsztatów 
ślusarskich, mechanicznych, stolar­
skich, również realizacja zamówień. Tel. 
(0-62) 741-47-19, kom. 0-609/201-036, 
0-600/181-834.

Sprzedaż CHOINEK (świerki zielone), 
cięte lub z korzeniami. Witaszyce, ul. 
Żużlowa 14.

(6332/05)
KARPIE z własnych stawów Pa­

troszenie gratis. Zawodny, Nosków, ul. 
Potarzycka 4. Tel. 740-03-56.

(6359/05)

Sprzedam tanio nowe skrzypce 
z futerałem. Tel. (0-62) 740-49-21.

(6460/05)
Okazyjnie sprzedam wypoczynek 

ze skóry, z dębem 3 + 2 + 1, brąz, cena 
2.000 zł. Tel. 0-501/129-325.

(6454/05)
Sprzedam suczkę STAFORD 4-mie- 

sięczną. Tel. (0-61) 282-19-21.
(6458/05)

Sprzedaż ŚWIERKU srebrnego, w do­
nicach i ciętego. Niskie ceny. Tel. 0-880/ 
476-736.

' Sprzedam okna drewniane, używane 
2 i 3-skrzydłowe. Tanio! Tel. (0-62) 
747-62-25, kom. 0-693/639-527.

(6470/05)

N u r t n k i i i i u  u r a z  ' Ą
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Sprzedaż CHOINEK - ładne, gęste. 
Cielcza, ul. Piaskowa 17. Tel. (0-62) 
749-38-38

(6408/05)
DREWNO OPAŁOWE I KOMINKO­

WE. Tel. (062) 734-13-04,0-507/334-865.
(3360/05)

CHOINKI - zwykłe, srebrne, w donicz­
kach, cięte. Ul. Traugutta 36, Pleszew.

(3339/05)
Sprzedam OWCZARKI niemieckie

9-tygodniowe, rodowodowe. Tel) (0-62) 
749-40-43.

(6388/05)
Sprzedaż WĘGLA, MIAŁU, ŻWIRU.

Dowóz własnym transportem, nieodpłat­
nie. Konkurencyjne ceny. Gwarantowa­
na jakość. SKUP ZŁOMU - odbiór wła­
snym transportem od klienta. Witaszy­
ce, ul. Kolejowa 2 (były G S.) Tel. (0-62) 
740-13-34, kom. 0-660/338-076, 0-600/ 
740-561.

(SOJ/1186/05)
PILNIE SPRZEDAM: opony zimowe 

14 cali - felgi aluminiowe i blaszane 13,
14, 15 cali; piłę tarczową 4 KW - 380 V; 
okna z żaluzjami 2 i 3 skrzydłowe; drzwi 
wewnętrzne i zewnętrzne - drewniane; 
odkurzacz z wirującą szczotką „Karcher”; 
telewizor „SONY” 29; wieże CD SONY 
z RDS i kolumnami; Video „Panasonic” 
6-głowicowe, satalitę, lornetkę Canon 
20x60; aparat fotogr. YASHICATel. (0-62) 
747-43-53, kom. 0-609/499-954.

(6423/05)
Sprzedam ANTYKI (sypialnie, sza- 

fonierki, szafy, stoły). Tel. 0-503/986-521.
(6421/05)

Sprzedam: młoto-wiertarka BOSCH 
GBH - 7/45DE, 880 W, 700 zł; maszyna 
do cięcia cegły klinkierowej itp., głębokość 
cięcia ok. 10 cm, 1.800 zł; piła szablasta 
BOSCH, 150 zł. Tel. (0-62) 749-21-39.

(6427/05)
Sprzedam nowy stół rozkładany,

orzech, antyk, dł. 155-278, szer. 99, wys. 74. 
Tanio!! Tel. 0-600/318-118.

(6432/05)
LABRADORY - doskonałe szczenięta 

z rodowodem, idealna psychika i wygląd. 
Tel. 0-508/155-654.

(6434/05)
Sprzedam pilarkę spalinową STIHL 

MS 230, nowa. Tel. 0-511/633-148.
(6441/05)

Sprzedaż CHOINEK - Jarocin, ul. 
Wodna (przy pubie „Alibaba”), od 1,5 m 
do 2,5 m, 15 zł sztuka.

Sprzedam tłuczkę do ziemniaków, 
koła sztabowe, wał gładki zawiesza­
ny, stary zegar, stary wieszak, starą 
pompę do wody i noktowizor. Tel. (0-62) 
741-33-85.

(3938/05)

ANTYKI, STAROCIE - skup, sprze­
daż, renowacja. Piotr Pryczek. Zaprasza­
my do sklepu 10.00 - 18.00. Jarocin, ul. 
Wodna 6, tel. 505-20-10 sklep, kom. 
0-500/086-800.

Stare pocztówki, zegary i inne sta­
rocie kupię. Tel. 0-889/088-789.

(6326/05)

Wm o to ry icu y jn

AUTO - GAZ Krzysztof Kwaśniew­
ski - montaż, naprawa. RATY. Jarocin, 
ul. św. Ducha 120, tel. 749-61-93, kom. 
0-605/277-156, pogodz. 17.00 tel. (0-62) 
747-54-85, Olimpijska 8. Oferuje 12-letnie

G azeta Jarocińska
51 (793) 23 grudnia 2005 

www.gj.com.pl

Sprzedam magnetowid PANASO­
NIC - 6 głowic, 2 x euro, stereo itd., stan 
bdb. Tanio. Tel. 0-603/561-123.

YORKSHIRE TERRIER - sprzedam 
szczeniaka - suczka, 8-tygodniowa, 
z rodowodem. Tel. (0-62) 747-26-09, 
kom. 0-510/238-308.

z i m o w e
OKAZJA! Sprzedam nowe wypo­

czynki od 1.000 zł - materiał - skóra eko­
logiczna, skóra. Tel. (0-62) 740-81-03, 
kom. 0-508/325-372.

G O O D f Y C A R_________ ________ __

f e l g i  s t a l o w e  •  p r z e c h o w a l n i a  o p o n  

•  s e r w i s  o p o n  c i ę ż a r o w c h

Sprzedam mini-wieżę PANASONIC
AK-20. Stan idealny. Tel. 693-031-678.

Tom asz Ż arczyń sk i, Jarocin , u l. Z a p lo c ie  2
te l. 7 4 7 -4 2 -1 9 , te l . kom . O 6 0 3 /1 1 8  0 4 0  

w w w .ja roc in .p so .p l
Sprzedam laptopa i monitory CRT

17” i 19” telefon 503/955-933.

Sprzedam koparkę T-174-2. Tel. (0-62) 
741-55-88.

(3406/05)
Sprzedam przyczepę czeską wy­

wrotkę 7 tonową. Tel. 9062) 761-68-22 
po 16.00.

(3411/05)
Hodowla ARSADA poleca szczenięta 

rasy Siberian Husky. Tel. 0-601/575-379.
(3416/05)

Sprzedam meble pokojowe, dł.
3,70m, kolor czarny korpus+ fronty olcha, 
cena do uzgodnienia. Tel. 0-503/163-420.

(3926/05)
Sprzedam wypoczynek 3,2,1 w do­

brym stanie. Tel. 0-604/130-239.
(3930/05)

Sprzedam szczenięta dalmatyńczy-
ka. Tel. 0-887/575-353, (0-62) 742-47-03.

(3937/05)
Sprzedam tanio! Używane maszy­

ny i urządzenia do warsztatów ślusarskich, 
mechanicznych, stolarskich. Również 
realizacja zamówień. Tel. (062) 741-47-19, 
0-609/201-036, 0-600/181-834.

AUTO-KOMIS-HANDEL

Z ie lińscy
Wyszki 5A, k. Kotlina

Tel. (0-62) 740-56-72 
kom. 606/484-122, 502/547-494 

www.z ie li nscy.g ratka.pl 
e-mail: tomaszzielinski@poczta.fm

• Sprzedajemy auta 
z pełną gwarancją techniczną

- Skupujemy samochody za gotówkę

PROFESJONALNA OBSŁUGA KREDYTOWA
Skredytujemy każdy samochód, 

również dla osób o nieudokumentowanych dochodach

doświadczenie i wysokąjakość, sekwen­
cyjny wtrysk gazu ZAVOLI

JAROCIN,
ul. Z a g o n o w a  4 9  
te l./fa x  (0 -6 2 )  7 4 7 -3 0 -0 7

W s z y s t k i m  n a s z y m  K l i e n t o m  

ż y c z y m y  n i e z a p o m n i a n y c h  c h w i l  

H’ z a c i s z u  d o m o w e g o  o g n i s k a  

o r a z  w s z y s t k i e g o  

c o  n a j l e p s z e w  n a d c h o d z ą c y m  

N o w y m  K o k u  2 0 0 6

ZAKŁAD U SŁU G O W O -P R O D U K C Y JN Y  

„D0BRIK” Leszek Andrzejak K R E D Y T Y  B A N K O W E
Dobra Nadzieja 45,63-300 Plesew, tel. 741-82-02, kom. 0-602 780-409 

e-mail: dobfuk@o2.pl

■ ogrodzenia betonowe 
' kostka brukowa 
' obrzeża trawnikowe 
bloczek M-4, M-6 
ława balkonowa 
tralka
słupek betonowy od 1 ■ 3 m wys,

J e s ie n n a  2 1 , 6 3 -2 0 0  J a ro c in , te l .  (0 6 2 )  7 4 7 -9 5 -8 2  
P r z y g o d z ic e , u l. S z k o ln a  7, te l. ( 0 6 2 ) 7 3 3 -6 0 -5 1

/. o k a z ji Świat sk ładam y
\aszym  K lien tom

najlepsze ż yczcn ia
w ielu sukeesón

u ’ na dt b o d  z (Jfyn

GOTÓW KOW E. HIPOTECZNE. 
OBROTOWE D LA  FIRM  

SAM OCHODOW E. ODDŁUŻENIOW E  
LEASING NA MASZYNY

> v » v » v .
Ć - \V » V "

K R E D Y T  B E Z  B IK -u ! 
G O T Ó W K A  W  I D Z IE Ń ! 
H IP O T E C Z N E  w  5  D N I!

Tel. kom 0/510-33-70-76. 0/5I I - I 0-45-21

N A P R A W A
G Ł O W I C

• S P A W A N I E -
Tomasz Konarski 

63-700 Krotoszyn, ul. Północna 2

tel. 0 62 722 78 19 

kom. 0 503 192 903

MONTAŻ
s a m o c h o d o w y c h

I N S T A L A C J I  
G A Z O W Y C H
Korzystne systemy ratalne 
SEKWENCYJNE WTRYSKI GAZ«

P.H. PIOTREX
JAROCIN, UL. POZNAŃSKA 30 

tel. 505-25-22, 505-32-23

Sprzedam VOLKSWAGEN PASSAT
-1989 r, poj. 1,6, stan b. dobry. Tel. 740-7640

AUTO-GAZ i HAKI holownicze
Ogólnopolska Sieć Warsztatów - montaż, 
serwis, raty, Janodn, ul. Wtojska Polskiego 117, 
tel. (0-62) 749-61-92, 0-695/41-42-43.

2,0Sprzedam OPEL VECTRA
- 1995 r., czarny metalik, wspomaganie’ 
c. zamek, ABS, klima, samochód spń>

7.900 zł. Telwadzony, po opłatach, cena 
0-609/102-042.

AUTO GAZ - Samochodowe sys­
temy gazowe. Montaż, serwis, raty, se­
kwencyjny wtrysk gazu ZAVOLI. Jarocin, 
ul. Ceglana 1, tel. (0-62) 747-90-88,0-880/ 
355-910.

(SOJ/1005/05)
Odbieramy opony złomowane. Tel. 

0-603/790-112.

„AUTO NA GAZ” - MONTAŻ, SER­
WIS, RATY. Jarocin, ul. Jagiełły 14. Tel. 
(0-62) 747-59-20, 747-88-66 po 16.00, 
kom. 0-602/881-094.

(634005)

Sprzedam VOLKSWAGEN PASSAT
1,9 TDI -1995 r., czerwony, Kombi, spf°" 
wadzony, opłacony, cena 12.500 zł. Tel 
0-609/102-042. (6340/05)

Sprzedam GOLF li 1,8 benzyn3 
- 1989 r., czerwony, opłacony, RENAULT 1 
1,7 benzyna -1991 r„ opłacony. Tel. (O*' 
747-56-49.

SEAT TOLEDO 92 r„ 2.0, el. szyM 
alarm, ABS, wspomaganie, szyberdadj1’ 
+ gaz, el. lusterka, cena 5.500. Tel. 0-5°
035-240.

OPONY ZIMOWE Z NORWEGII,
HURT-DETAL, super stan od 40 zł. Ple­
szew ul. Kaliska 35. Tel. (062) 742-45-64.

(sop/927)
Kupię auto do złomowania Tel. 0-605/ 

074-623.
(SOA/1259/05)

Kupię każdego Fiata CC, Polone­
za, Opla Vectrę, Kadetta, VW, Renault, 
Forda i inne. Mogą być do remontu.
Tel. 0-693/648-937.

(3179/05)
Sprzedam FIAT UNO - 1999 r., poj. 

1,0, 5-drzwiowy. Tel. 740-76-40.

(3193/95)
Sprzedam RENAULT 19 1,7 kat -93 

rok, 145 tys. km, 3 drzwi, bogate wyP°'
sażenie. Tel. 0-508/683-910. (6392/95)

Sprzedam NISSAN MICRA, wszy5*' 
kie części, 91 r., 1,000 cm3, skrzyń'3 
5 biegów; monitor 19” Tel 0-501/024-83,(6374/05)

. astraSprzedam samochód OPEL/
- rok 1999. Tel. (0-62) 740-00-15- ^

6 l6V + 9aZSprzedam PRIMERA 1,u ,ot 
- 92 r , wspomaganie, elektryka + P 
Tel. 0-601/167-314. ' (63!&0si

Sprzedam OPEL CORSA - rok 94^3, 
5-drzwiowy, szary metalik, silnik 1,2- e
0-663/735-980. (640+95)

Sprzedam FIAT UNO 1,0 i e - r0̂  
nik 2000, przebieg 83 tys. km, salonowy'
srebrny metalik, 2 komplety opon,
sowany w ASO DUTKIEWICZ, sta" 
dobry. Tel. 0-512/331-238.

Sprzedam VOLKSWAGEN
- rok produkcji 83, Diesel, cena 850 
Tel. 0-691/539-172.

roK
Sprzedam FORD MONDEO ■

prod. 1995, 2,0 z gazem, klimatyzuj' 
ABS, pod. powietrzna, czarny me3

o \
(641

. 1991 r.,9..
cena 6.300 zł. Tel. (0-62) 740-14'3°>5)

Sprzedam FIAT 126 p. - 37I
dzień, blacha oryginał. Tel. 0-888/5 ^ 5)

- i9 " /o0j :  
uSprzedam PEUGEOT 206 - K|j- 

kllma, RENAULT MEGANE- 1" b0_goAl 
ma. Stan tech. aut jak nowy Tel- 
528-621. (64934®

4 ł  . F
Sprzedam RENAULT 19 1-' yt)y, 

1990, c. z., wspomaganie Her.. el S jj f l  
instalacja gaz., garażowany Tel-
747-69-75, kora. 0-601/647-871- ŝ)

1985 r''
Sprzedam FIAT 126 p- " „ g3l

NYSA T 522 -1987 r. Tel. 0 - 5 0 9 ^ , ,^

Sprzedam VOLKSWAGEN ® 1e\. 
- 88/89 r„ poj. 1,6, na części. Tan

1426̂0-693/536-193.
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Sprzedam gotowe do rejestracji: 
RENAULT SCENIC 2,0 benzyna -1996 r„ 
RENAULT 19-91 r., FORD FIESTA - 93 r., 
®r-. ESCORT - 94 r„ OPEL ASTRA - 92 r„
' 9, KADETT - 91 r„ Sedan, HYUNDAI 
P°NY 1,5 - 94 r., AUDI 80 na części. Tel. 
(0-62)740-55-73, kom. 0-604/190-631.

(6426/05)
Zamienię MERCEDES 608 na przy- 

®epkę do koni, bryczkę lub sprzedam. 
Tel-0-697/628-090 po 19.00.

(6429/05)
Sprzedam PASSAT Combi 1,6 

- 1989 r., szyberdach, centr. za- 
^k, radio, stan idealny + opłaty, możli- 
w°ść zamiany. Tel. 0-697/808-550.

(6433/05)
Sprzedam FORD MONDEO 1,6 16V 

'93 L klima, 3.800 zł; VOLKSWAGEN 
ASSat 1 ,8 -9 1  r., 3.200 zł; OPEL 

£StRA Kombi 1,4 - 92 r„ 3.200 zł, OPEL 
°RSA 1,2 - 94 r., 5.400 zł + opłaty. Tel. 

(0̂ 2) 749-21-39.
(6427/05)

, AUTA NA CZĘŚCI: Opel Vectra - 93 r. 
p,2eiściówka), 2,0; Citroen BX Diesel 
89 r Tel, (0-62)749-21-39.

(6427/05)
Sprzedam różne części z demon- 

*u - Opel Vectra B, sedan, 96 r. Tel.
■^^o-sei.

(6430/05)
. sPrzedam RENAULT 19 CHAMADE

9 - 1992 r stan bdb. Tel. (0-62) 
' ‘51'51 po 15.00.

(6431/05)
8Przedam - zamienię OPEL ASTRA 

[w®Z/93 r., c. z., w k., stan bdb. Tel. 
■“05/392.409 (0-62) 747-47-28 po 14.30.

(6431/05)
^ Sprzedam FIAT 126 p. - rok 1991, 
J^SOzt, instalację gazową, części 

8lerry 2,3 D. Tel. 0-887/088-457.
(6435/05)

1994Pr2edam PEUGE0T 106 ‘  rok 
(jjj ^ eda do uzgodnienia. Tel. 0-692/

o (6435/05)
k.nie.pr*dam FORD FIESTA - 1992 r., 
gEn o Ski> karta P°łazdul VOLKSWA- 

OLF - 1992 r., k. ciemna perła, 50rZtoi t ' K- Cl
Tel- 0-604/101-869 

Sprze (6438/05)

saionr 2edam FlAT PUNTO - 1997 r„ 
c. U właściciel, 5 drzwi, el. szyby,

1̂-982̂  + P''0t’ autoalarm' 7ek U-661/
B  (6438/05)

2,5DPr2edam FORD TRANSIT - 90 r„ 
Ddpoi' tys. km, podwyższany, długi 

oszklony, wspomaganie, 9-oso- 
1 °00 kg ład. Tel. 0-889/075-780.

6 (6436/05)

'foko, edam POLONEZ ATU PLUS
, 2 9azem, stan bdb. Tel. (0-62) 

*1-56.
B (6437/05)

ty.94 dam FIESTA 1,1, kol. czerwo- 
Ify r' Przeb. 78 tys. km, cena 3.600 zł, 
ce9a 0ryginalna niemiecka DMC 2t, 

3'800zł. Tel. 0-695/415-491.
(6440/05)

I9gę ̂ Redam FIAT CINOUECENTO - rok

^52^ LF 11 °  ' r0k 1990 Tel (0'62J
B (6443/05)
kP,zedam AUD1100 -1993 r., model 

i *yp piony w salonie w Polsce, bogate 
d-5QBd2enie, 9.900 zł lub zamiana. Tel. 

l ^ 5'573-742.
§  (6444/05)

CSb edam tani0 OPEL-ASTRA
1,4i - 1992 r., granatowy met., 

“1'OWa adkowy. S m-cy w kraju, zareje- 
" i n“ny. 4 

'5°5/573-742.

RENAULT C LI01,2-91 r.,
■200, *  Re n a u l t t w in g o  1,2 16V
« r . 11.900 zł. Ceny do negocjacji. 

1/40-80-68, kom. 0-601/932-422.

i "anv /i •— “/
*1 0-kbb.J®^9 z* " możliwość zamiany.

(6444/05)

u?uraam ° pel astra K°mbi 17 D
\ ty  J ’ Wspomaganie, pełna elektryka, 

kUrdulator Tel. 0-880/242-728.
S D (6446/05)

^Oj ^ U a m  PUNTO 1,2 16V - rok 
’rt>k wyposażenie; OPEL OMEGA
"kâ i 96,2,0 16V, bogate wyposażenie 

na Tel. 0-693/503-550.
S D (6447/05)

^  i j  edam RENAULT CLIO - 93 r„ 
'SoJ CZarny. szyberdach, 5 drzwi, alu- 

Tę®fel9i, stan dobry, zarejestrowa- 
8?̂ (°-62) 747-10-67, kom 0-606/

s)

s)
f
I.

S)

§ k  (6447/05)
N a J?6dam ŻUKA z instalacją ga- 

(0-62) 749-42-78, kom 0-661/

(6450/05)
5 V edam GOLF II - rok 89/90,2 lata 
*00 ■ 1.6 benzyna, alufelgi. cena

'el 0-885/183-949,
(6451/05)

Sprzedam HONDA C M C  - 90 r„
1.400 cm3, 170 tys. km, stan bdb., nie­
bieski metalik, felgi aluminiowe, rejestro­
wana w kraju, 4.200 zł. Rusko, ul. Koź­
mińska 24/16.

(6453/05)
Sprzedam FIAT CINOUECENTO - rok

1997, przegląd do 09.2006, OC do 
04.2006, cena 2.950 zł. Tel. 0-698/627-221.

(6452/05)
Sprzedam FIAT UNO 1,4 - 94 r , 4 

drzwi. Tel. 0-511/756-251.
(6456/05)

Sprzedam OPEL ASTRA 1,4-1993 r„ 
stan b. d. Tel. 0-691/643-229.

(6457/05)
Sprzedam OPEL VECTRA 1,7 TD

- 1994 r., kameleon metalik, wspomaga­
nie, centralny, uruchamianie silnika za 
pomocą pilota, ABS, immobiliser, szyber­
dach, cena 8.500 zł. Tel. 0-508/806-091.

(6461/05)
Sprzedam POLONEZ CARO z ga­

zem -1993 r„ VOLKSWAGEN PASSAT
Combi 1,9 Turbo, z hakiem, gotowy do 
rejestracji. Tel. 0-603/577-540.

Sprzedam; AUDI 80 B4 2,0 - 93 r., 
cena 10.300 zł; VW POLO 1 ,4 -9 7  r., 
12.900 zł; FORD FIESTA 1,8 Diesel - 91 r.,
3.400 zł; OPEL KADETT Kombi - 89 r.,
1.6 gaz, 2.500 zł. Tel. 0-605/560-289.

(6464/05)
Sprzedam zarejestrowane: RE­

NAULT CLIO 1,2 + gaz (w kolo) -1995 r„ 
5 drzwi, 4.800 zł; RENAULT MEGANE
1,4 - 1996 r., salonowe, 9.700 zł; RE­
NAULT 19 diesel - 1990 r. Tel. (0-62) 
747-69-10, kom. 0-696/245-900.

(6467/05)
Sprzedam: OPEL CORSA 1,4

- 1994/95 r„ FIAT BRAVA 1,6 - 1996 r., 
OPELASTRA 1,6-1993r, OPELCAMBO
1.7 D - 2000 r., 5-osobowy. Tel. 0-603/ 
391-901.

(6468/05)
Sprzedam FIAT BRAVA 1,4 SX, za­

miana na tańszy. Tel. (0-62) 505-33-41, 
kom. 0-604/943-898.

(6472/05)
Sprzedam OPELASTRA 1,7TD-rok 

prod. 1992/93, RENAULT CLIO - rok 
1991, zarejestrowane. Tel. (0-62) 505-02-48, 
kom. 0-608/461-328.

(6472/05)
Sprzedam PEUGEOTA 106 - rok

produkcji 1995. Informacja tel. 0-691/ 
256-777.

(6473/05)
Sprzedam FORD FIESTA - 96 r„ 

nowy model, 1,3i + gaz, zarejestrowany. 
Tel. (0-61) 287-43-40 po 15.00.

Sprzedam VOLKSWAGEN POLO - rok
98, FORD MONDEO Combi - 96/97 Die­
sel, GOLF III - 94/95. tel. 0-603/179-413.

Sprzedam MERCEDES 124 2,0 D 
-1987 r„ MERCEDES 124 2,0 D - 1985 r„ 
SKUTER PEUGEOT - 2001 r. - zareje­
strowane. Tel. 0-506/080-342.

Sprzedam GOLF III - 94 rok, zareje­
strowany, 5 drzwi, 1,8 + gaz, turkus me­
talik. Tel. 0-663/577-571.

RENAULT MEGANE 1.9 D, grana­
towy, 97 r., zarejestrowany w kraju od 
1999 r., centralny zamek + pilot, wspo­
maganie kierownicy, radio RM, cena
12.000 zł. Tel. 0-502/074-449.

VW GOLF II, 1.6 TD, 91 r„ zareje­
strowany, ABS, wspomaganie, szyber­
dach, el. światła, granatowy, cena do 
uzgodnienia. Tel. 0-606/191-190.

(3407/05)
POLONEZ 90 r., w db. Stanie, po re­

moncie blacharki. Tel. 9062) 741-42-84.
(3404/05)

FIAT PUNTO 1.1, 1997 r., 3 drzwi, 
szary metalik po wypadku + gaz. Tel. (0-62) 
741-38-46 po 18.00.

(3408/05)
Kupię Fiata CC do 3.500 zł. Tel. 0-603/ 

079-514.
(3409/05)

Sprzedam przyczepę samocho­
dową, wymiary 230x120, stan bdb. Tel. 
0-600/363-249.

(3918/05)
Sprzedam Opel Kadet, silnik 1,3, 

alufelgi, szyberdach, cen. zam., el. lusterka, 
sportowy wydech, hak, bezwypadkowy, 
85 r., cena do uzgodnienia. Tel. 0-504/ 
202-685 po 16, 0-504/668-175.

(3924/05)
Sprzedam tanio Opel Vectra 1 8i, 

grudzień 92 r., VW golf III 92 r. 1.8i, bo­
gato wyposażone, świeżo sprowadzone. 
Tel. 0-606/343-723, (0652) 742-78-04

(3927/05)
Sprzedam na części AUDI 801.9 TDI 

B4 rok 92. Tel. 0-502/465-066.
(3929/05)

Opel Kadett 1,6 +gaz, rejestracja 
1990 r„ niebieski met, zarejestrowany 
w kraju, 5 drzwi, 5 biegów, szyberdach, 
stan bdb. Cena 3.300 do uzgodnienia 
Tel. (062) 741-82-23.

. (3949/05)
ZUK BLASZAK instalacja gazowa, 

nowe opony i zawieszenie stan dobry. 
Ważne OC i przegląd, cena 1500 zł Tel 
(0-62) 751-14-94.

Sprzedam sprowadzone: GOLF III
1.9 TD, 92 r„ 5 drzwi, zielony metalic, kli­
ma, elektryka, c. z; VW POLO 1.4, 95 r., 
OPELASTRA 1.6, 91 r., srebrna; FORD 
ESCORT 92 r., 5 drzwi, 1.4, czerwony, 
szyberdach, c. z., immobilaizer. Tel. 0-888/ 
551-651.

Opel Corsa 1200 r.p. 91/92, cena 
2050, Opel Kadet 1,6 D r. p. 87, cena 
1050, Opel Kadet 1,3 + nowy gaz, r.p. 
82, cena 850, części Polonez Caro Tel 
0-503/193-487.

(3941/05)
Fiat CC 700 95 r„ cena 3.100, Ford 

Ka 1.3 96 r„ cena 7.400, Polonez Caro
1.6 +gaz 94 r„ cena 1.000, zarejestro­
wane, tel. 0-507/274-005.

(3939/05)
Mercedes 190 E 89 r. Cena 4.900, 

Ford Eskort 1,6 91 r. Cena 2.500, auta 
zarejestrowane. Tel. 0-608/273-085.

(3939/05)
Sprzedam Renault Clio 92 r. + gaz, 

cena 3600, Ford Fiesta 94 r. Cena 3900, 
Fiat Uno 86 r. + gaz. Cena 1300, Volks- 
wagen Jetta 84 r. Cena 1250. tel 0-886/ 
257-950.

,  (3939/05)
VW Golf 1.9 TDI, 95 r. klima, 2 x air- 

bag, el. lusterka, c. z., wspom., el. szy­
berdach. Tel. 0-663/681-239.

(3942/05)
Renault Megane 96 r., 1,4 benz., 5 

drzwi, wspom., c. z., alarm, zarejestro­
wany, stan bdb, cena 8.900. Tel 0-606/ 
652-908.

(3943/05)
Ford Fiesta 98 r., 1,3 benz, srebrny 

met., 5 drzwi, zarejestrowany, cena 
9.300. Tel. 0-607/652-908.

(3943/05)
Renault Clio, 92 r., niebieski met, 

pół roku zarejestrowany w kraju, karta 
pojazdu, 3 drzwi, 5 biegów, bogate wy­
posażenie, zadbany. Cena 3.900 do 
uzgodnienia. Tel. (062) 741-82-23.

(3949/05)
Fiat Uno 95 r., 4 drzwi, niebieski 

met., 1,4i, O.C., przegląd, cena 3.200 lub 
zamienię. Tel. 0-605/660-200.

_ _ _  (3944/05)
BMW 520 91 r., 16 miesięcy w kraju, 

karta poj., ABS, c. z., wspomaganie Tel 
(0-62) 740-58-34.

(3946/05)
Opel Corsa 1,2 94 r., 4 drzwi, 2 x air- 

bag, czerwony, cena 6.900 + opłaty Tel 
0-607/073-028.

(3947/05)
Fiat Punto 95 r„ 1,2 niebieski, air- 

bag, cena 4.900. Fiat 126 EL, 96 r„ czer­
wony, cena 720. Tel. 0-508/519-473.

_ .  ______ (3948/05)
Fiat CC 704, 93/94 r., zielony met, 

tylne szyby uchylane, bez korozji, zadba­
ny. Cena 3.200 do uzgodnienia. Tel. (0-62) 
741-82-23.

. .  (3949/05)
Mercedes A 170 CDI, 99 r., Merce­

des E 29TD 97 r Okular, Seat Cordoba
1.4 99 r. salon, Uno 1000 + gaz 2000 r 
Tel. 0-600/412-746.

„  . (3951/05)
Kupię FIAT 126p, 125p, Polonez 

lub inny. Chętnie do remontu. Tanio Tel 
0-692/786-753.

. . .  (3952/05)
Fiat 126 EL, 96 r. Tel. 0-663/031-967.
______ (3952/05)
FORD FOCUS 1.8TDDI 2003/04 r., 

OPELASTRA I1 1.7 TDI, 99 r., GOLF IV
1.4 16V, 98 r., 5-drzwi, OPEL ASTRA II 
COMBI 2001/02 r„ 1.6 16V. Tel. 0-504/ 
975-638.

MERCEDES E 210, 98 r 2 2 CDI 
okular, MERCEDES C klasa, 1.8, 93 r'„ 
OPELASTRA II, 2002r., 1.4 16V, MER­
CEDES C 2.5 TD automat. Tel. 0-504/ 
975-638.

Fiat Uno poj.1,0. Rok 1993, kolor 
wiśniowy met., 5 drzwiowy, 5 biegowy, 
bezwypadkowy, garażowany, zadbany, 
stan techniczny bdb. Cena 3 600 Tel 
0-601/495-676.

_  , (3953/05)
Sprzeda VW Golf II 90 r„ 1,6 + inst. 

Gazowa 2 letnia, kol. Grafitowymet., karta 
pojazdu, centralny zamek na pilota, alu­
felgi, szyberdach, 3 drzwi, 5 biegów. Za­
rejestrowany. Cena 4.800 do uzgodnie­
nia. Tel. 0-698/421-088.

(3953/05)

1. ŚWIERK ZWYKŁY - o d  5  z ł  s i t .

2. ŚWIERK SERBSKI - d o  6 0  z ł  s z t .
3. ŚWIERK SREBRNY - d o  6 0  z ł  s z t.

4. DAGLEZJA - d o  6 0  z/ s z t .

C z ą s z c z e wMożliwość 
DOWOZU! f®*
Cielcza, ul. Leśna 5 a 
tel. 0-504/203-223

“A lfa  D o m ”
Usługi O gó lnobudow lane

-wykończeniowe

Montaż płytek ściennych 
i podłogowych 

Tapetowanie, Malowanie, 
Gipsowanie
Montaż płyt 

gipsowo/kartonowch 
oraz ocieplanie

Biuro czynne w godz. 9.00 -14.00 
tel. 747-94-58, 0-605/832-154

Mercedes 190 E, 1990 r., czarny 
met., zarejestrowant w kraju + gaz. 
Tel.(062) 742-54-89, 0-695/968-278.

„  (3955/05)
Mitsubishi Proton 416 GLX1,6 KAT, 

96 r., Ford Fiesta 1,1 93 r„ Fiat CC 700 96 r„ 
zarejestrowane. Tel. (0-62) 742-20-00, 
0-502/411-825.

(3957/05)
Ford Escort 1,4 91 r., c. z., niebie­

ski met., 5 drzwi, el. szyby, el. lusterka, 
szyberdach, krótko w kraju, karta pojaz­
du, bez korozji, zadbany, cena 4.500. Tel. 
(0-62) 741-83-28, 0-506/530-767.

(3958/05)
Renault 19 chamade 1,4, rok 90, 

czerwony, 5 drzwi, bezwypadkowy, krótko 
wkraju, karta pojazdu, zadbany, cena 3.000. 
Tel. (062) 741-83-28, 0-506/530-767.

(3958/05)
Fiat CC 900, 96 r., czerwony, boga­

ta wersja, el. światła, I właściciel, stan bdb. 
Tel. (0-62)741-83-28, 0-506/530-767.

(3959/05)
VW PASSAT COMB11.8 + gaz, 91 r., 

4 lata w kraju, wspomaganie kierownicy, 
RO, roleta bagażnika, hak, cena do 
uzgodnienia. Tel. 0-605/226-508.

(3395/05)
Renault 19, 1993 r., 1,9 D, granato­

wy, auto alarm, immobilizer, stan bdb. Tel. 
0-694/765-804, (0-62) 741-55-25.

(3961/05)
OPEL VECTRA 92r., 2.0, wspoma­

ganie, ABS, 5 drzwi, c. z., cena 4.400 lub 
zamienię na Fiata CC, Tel. 0-608/392-157.

(3965X15)
RENAULT SCENIC 1.9 DCI, 1999 r., 

niebieski met., 4xpoduszka, wspomaganie, 
c. z + pilot, klimatyzacja, ABS, cena do 
uzgodnienia. Tel. 0-608/392-157.

(3393/05)
Sprzedam OPEL ASTRA COMBI,

TDI, Isuzu, 1,7, rocznik 95, czerwony, 
pełne wyposażenie, bezwypadkowy. Cena 
7500 zł + opłaty. Tel. 0-880/271-637.

(R454/05)
Sprzedam RENAULT 19, rocznik 

1995, przyczepkę lekką-wymiary 120x 150. 
Tel. (0-65) 547-14-85 lub 0-695/442-944.

(R468/05)

nieruchomości

Bank BPH. KREDYTY MIESZKA­
NIOWE, HIPOTECZNE oraz Inwesty­
cyjne i obrotowe dla FIRM. Jarocin, 
Wrocławska 22. Tel. (0-62) 505-20-07 
(30-08) i 0-660/420-632.

Sieć sklepów poszukuje lokali 
handlowych 60-120 m2 w Jarocinie (Ry­
nek, ul. Wrocławska) i w Ostrowie Wlkp. 
Tel. 0-603/878-356, (0-62) 722-68-20 po 
godz. 20.00.

Sprzedam działkę budowlaną,
5.400 m2, Bachorzew, z budynkiem go­
spodarczym 60 m2-częściowo ogro­
dzoną. Tel. (0-62) 747-33-91 po godz
20.00 lub 0-604/738-066.

(6140/05)
Sprzedam nieruchomość w cen­

trum Jarocina, ul. Wrocławska. Tel. po
16.00 0-608/455-563.

NIEMCY
- zak ładan ie firm
- zw rot podatku  2 0 0 4 /2005
- zlecen ia  dla polskich  firm
- po m o c u rzędow o-praw na

GERMAN-CONTACT
B iu ro  K o n ta któ w  z N iem cam i
62-510 Konin, al. 1 Maja 13

H o te l  K O N IN  (1 0  P ię t ro )  
te !J fa x  (0 -6 3 )  2 4 9 -1 5 -7 8 ,  2 4 2 -3 1 -3 4  

te l. k o m . 0 -6 0 4 /5 4 5 -5 9 8

61-701 Poznań, ul. Fredry 7/52
te l.  (0 -6 1 )  8 5 3 -7 0 -0 7  

te l.  k o m . 0 -6 0 4 /6 4 5 -5 9 8

Sprzedam działkę budowlaną,
uzbrojoną, 1.500 m2, na Osiedlu Ługi 
w Jarocinie. Tel. 0-606/385-013.

(6334/05)
Sprzedam działkę budowlaną

1.600 m2 przy ul. Zagrodowej w Jaroci­
nie. Tel. 0-602/182-815.

Do wynajęcia dom z garażem w Ja­
rocinie, możliwy dłuższy termin. Tel. (0-62) 
508-12-99.

(3371/05)
Koźmin Wlkp.ładny dom ląOrrfAIOOm2, 

spokojne osiedle, tel. (0-61) 874-08-88, 
0-660/013-507.

Sprzedam mieszkanie 62 m2, II piętro, 
Osiedle Konstytucji w Jarocinie. Tel. 0-607/ 
601-215.

(6398/05)
Wydzierżawię piętro domu o pow. 

użytkowej 110 m2, 2 pokoje, kuchnia, 
łazienka, WC. Tel. 0-665/735-419.

(6402/05)
Wydzierżawię lokal - powierzchnia 

60 m2. Pełne wyposażenie gabinetu fry­
zjerskiego, kosmetycznego i solarium, 
także inne cele. Tel. 0-503/045-294.

(6409/05)
Wynajmę garaż przy ul. Targowej, 

w Jarocinie. Tel. 0-604/950-122.
(6411/05)

Poszukuję pokoju do wynajęcia 
w Jarocinie. Tel. 0-691/758-201.

(6412/05)
Sprzedam w centrum Kotlina działkę 

budowlaną, ogrodzona siatką, prąd, 
woda. Tel. (0-62) 740-56-19.

(6401/05)
Odstąpię lokal usługowy - wyposa­

żony w centrum hondlowym „Intermarche” 
Tel. 0-502/317-141.

(6416/05)
Mieszkanie do wynajęcia 57 m2,

Osiedle Konstytucji 3 Maja w Jarocinie. 
Tel. (0-62) 749-33-25, kom. 0-691/348-324.

(6418/05)
Sprzedam dom 126 m2 Cielcza 

- Jarocin, działka 0,40 ha + pom. gospod. 
Tel. (0-62)747-42-21.

(6445/05)
Pokój z kuchnią do wynajęcia w Ja­

rocinie. Tel. 0-501/129-325.
(6454/05)

Sprzedam dom w budowie do za­
mieszkania - Golina k. Jarocina. Tel. 
0-600/241-679.

(6449/05)
Kupię mieszkanie 2-3 pokojowe, 

parter lub I piętro, na os. Konstytucji 3 Maja. 
Tel. 0-606/446-235.

(SOA/1620/05)
Pilnie sprzedam mieszkanie 54 m2,

2-pokojowe, w miejscowości Gutów, gm. 
Ostrów Wlkp. Tel. (0-61) 287-51-86, kom. 
0-508/325-371.

OKAZJA! Sprzedam dom w Jaro­
cinie 1 80 m2/1.250, po kapitalnym remon­
cie. Gotowy do zamieszkania. Tel. 0-608/ 
675-638.

Firma poszukuje sklepu od 50 -100 m2 
w centrum Jarocina. Tel. 0-606/813-376.

(3925/05)
Sprzedam dom w stanie surowym,

okolice Pleszewa, działka 2.000 m2. Tel. 
0-602/598-856.
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Ireneusz Leśniewski
informuje o zmianie numeru 

aktualny
0-697/404-636

w godz. 15.00 - 22.00
• Z a p is y ,  p o d r ę c z n ik i ,  ć w i c z e n ia  k o m p u t e r o w e

i k o n s u l ta c je  w  k a ż d y  p ią te k  w  g o d z .  1 5 .0 0  - 1 7 .0 0 ,  
u l .  K o ś c iu s z k i  7 1  m .  2  ( b l is k o  W ę g lo w e j )

•  E g z a m in y  -  P o z n a ń  lu b  K a l is z
• D o w ó z  n a  I e g z a m in  w  r a m a c h  k u r s u

Polecamy fachowe układanie płytek 
tel. 0-506/280-490

Wynajmę lokal w Rawiczu 55 m2,
centrum na biuro, gabinet, sklep lub usługi. 
Tel. 0-600/942-267 lub (0-65) 545-21-97.

(R450/05)

GS JAROCIN - magazyn Golina tel. 
(0-62) 74040-27 poleca. ZBOŻA, ŚRUTY 
ZBOŻOWE, śrutę kukurydzianą, otrę­
by, nawozy, opał.

SKUP BYDŁA - PŁATNE GOTÓWKĄ
Tel. 0-601/988-464 lub 0-603/321-365.

SKUP BYDŁA I TUCZNIKÓW - Elż­
bieta Barszcz, Orchowo, ul. Szkolna 3, 
tel. (0-63) 213-56-59 lub 0-608/818-991.

o  . . (4825/05)
Sprzedam bryczkę, stan b. dobry 

Tel. 740-76-40.

Kupię cielęta małe oraz byczki do
250 kg. Tel. 0-600/417-958.

^  ^  (5767/05)
Kupię każdą ilość siana, najlepiej 

w balotach lub duże snopki. Tel. (0-62) 
740-52-29 do 15.00 lub 0-501/299-620.

ŚRODKI OCHRONY ROŚLIN pasze 
koncentraty firmy DOSSCHE z dowo­
zem i inne. Góra, tel. (0-62) 747-27-62.

_  (SOJ/1145/05)
P.H. AGROMA S.A. w Jarocinie, ul. 

Węglowa 28, tel. 747-94-13 poleca: cią­
gniki, maszyny rolnicze, części zamienne, 
oleje luzem, opony rolnicze.

. (SOJ/1122/05)
Kupię kwotę mleczną hurtową lub 

bezpośrednią lub wydzierżawię. Tel (0-62) 
740-76-41.

. , (6264/05)
Kupię kwotę mleczną. Tel. 0-603/ 

524-655.
o  . . .  (6283/05)
Sprzedam jałówkę wysoko cielną

Tel. 0-693/671-622.
_  (6372/05)
Sprzedam cielaka jałówkę. Tel 0-660/ 

873-546.
(6294/05)

Sprzedam konika polskiego, wiek 
8 miesięcy. Tel. 740-33-22 po 19.00

URSUS 1012 87 r. - nowe opony. 
URSUS 3512 98r., I właściciel, Kombajn 
zbożowy Forsznit E-512 84 r , siewnik 
zbożowy Rol-masz 3 m, 96 r, I właści­
ciel. Siewnik do warzyw 4 sekcyjny (jed­
na sekcja wysiewa 2 rzędy), 2003 r. - jak 
nowy. Rozsiewacz nawozu Amazone 
2AF 603, ładowacz czeski UNHZ-500, 
pług 5-skibowy „Grudziądz”, śrutownik 
ssąco-tłoczący, przyczepa 4 ,51 wywrót 
88 r. Tel. 0-695/577-684.

. (3209/05)
Kupię łąkę od 1 do 3 ha, w Cielczy 

lub okolicy. Tel. 0-504/203-223.

Kupię prosięta Tel. (0-62) 740-0444
(6393/05)

Sprzedam siewnik POZNANIAK 2, 
cena 1.600 zł, przyczepkę bagażową
NIEWIADÓW. Tel. (0-62) 721-83-09 
dzwonić po 19.00.

. , (6375/05)
Kupię kwotę mleczną bezpośred­

nią lub hurtową. Tel. (0-62) 721-92-64.
(6390/05)

Sprzedam beczkowóz 4,5 tys. litrów, 
agregat uprawowo-siewny 3 m, czynny, 
po remoncie Tel. 0-661/158-170.

(6391/05)
Sprzedam kiszonkę z kukurydzy

ok. 200 ton, cena do uzgodnienia. Golina 
tel. 0-695/795-804.

(6397/05)
Sprzedam ciągnik BIAŁORUŚ

w całości lub na części. Tel. 0-660/338-076.
(SOJ/1186/05)

Sprzedam kwotę mleczną 8.969 kg 
Tel. (0-62) 740-65-09

Sprzedam marchew paszową i zbo­
że paszowe. Tel. (0-62) 740-19-18.

M (6405/05)

Sprzedam ciągnik C-330 oraz DZIKA 2, 
stan bardzo dobry. Tel. (0-62) 749-23-30.

(6410/05)
Sprzedam kwotę mleka, bezpośrednią 

Tel. 0-504/367-753.
(6420/05)

Sprzedam ciągnik rolniczy URSUS 
C-385, rok 1976, stan dobry. Tel. 0-604/ 
312-931.

(6417/05)
Pieczarkarnia w Jarocinie poszu­

kuje stałego odbiorcy podłoża torfowe- 
go. Torf z załadunkiem gratis. Tel. 0-605/ 
442-846.

(SOJ/1200/05)
Sprzedam śrutownik bijakowy 

i silnik 10 KW. Tel. (0-62) 7 4 0 -4 8 -6 ^

Sprzedam ładowacz CYKLOP, roz- 
rzutnik obornika Tandem, 6-tonowy, siecz­
karnie samojezdną. Tel. (0-63) 213-56-17.

(6442/05)
Kupię cielaki byczki. Tel. 0-665/484-105.

Sprzedam siewnik do buraków, 6-rzę- 
dowy, sieczkarnię Z 305, pług 7-skibo- 
wy do podorywki. Tel. 0-600/820-284.

SKUP BYDŁA - płatne gotówką lub 
przelewem, najchętniej z gminy Jaracze­
wo. Tel. 0-695/428-958.

Sprzedam baloty - sianokiszonkę,
45 zł/szt. Tel. 0-885/226-330.

Sprzedam sanie do koni i wały
Kambela Tel. 0-660/064-059. ^

Sprzedam pługi 4-skibowe, obroto­
we zabezpieczenia NON-STOP, ciągnik 
rolniczy MF 2725, 150 KM. Tel. (0-62) 
721-72-22.

(6466/05)
Sprzedam lub wydzierżawię kwotę 

mleczną. Tel. 0-695/969-297.

Sprzedam kuca szetlandzkiego
(ogier 3-letni) + bryczna, ogtowie, szory. 
Tanio! Tel. (0-62) 740-95-60. ^

Sprzedam jałówkę wysoko cielną
oraz szczenięta BOKSERY Tel. (0-61) 
287-56-96.

Kupię kwotę mleczną Tel. (0-62) 
741-42-57.

(3410/05)
Sprzedam rozrzutnik obornika, 

siewnik „poznaniak”, pług 3-skibowy 
„grudziądzki", kos do nawozu. Tel 
0-698/255-475. (3405/05)

Sprzedam ciągnik 902 ZETOR 8111 
lub zamienię na ciągnik C-360, C-4011 
Tel 0-512/568-070,0-505/301-571.

' (3412/05)
Sprzedam jałówkę wysoko cielną. 

Tel. (0-62)741-47-92. (3414/05)

Agregaty uprawowe różne, roz- 
rzutniki, przyczepy wywrotki, pługi
obrotowe i zwykłe, ładowaczTur, zrywacz 
ścierniska, talerzówka, glebogryzarka, 
kultywatory. Tel. (0-65) M 7^ 7-42(R460,05)

Ringo Jutrosin oferuje: pszenmix 
o parametrach białko od 14 % do 19 /o, 
skrobia 28 %, tłuszcz 5 %. Cena deta­
liczna 300 zł/t, otręby pszenne 240 zł/t, 
wysłodki brykietowane 450 zł/t. Wszyst­
kie towary mogą być luz, worki, big bagl. 
Cena do negocjacji w zależności od ilo­
ści. Poszukujemy odbiorców indywidual­
nych i hurtowych. Tel. 0-503/192-571 lub 
(0-65)547-14-79.

LOMBARD - natychmiastowe PO­
ŻYCZKI POD ZASTAW. Jarocin, ul, Ki­
lińskiego 2, tel. 505-26-16.

VIDEOFILMOWANIE - profesjonal­
ne studio cyfrowej produkcji video (ka­
mera cyfrowa); korzystne ceny. Oferta 
multimedialna. Tel. 740-18-65, tel. kom. 
0-604/295-249.

NAPRAWA sprzętu gospodarstwa 
domowego. ZAKŁAD AGD, Jarocin, ul. 
Wrocławska 76, tel. (0-62) 505-42-01 od 
11.00 do 16.00, tel. dom. (0-62) 740-62-03.

REKLAMY, kasetony podświetlane, 
napisy na odzieży, identyfikatory, lamino­
wanie; tablice na pojazdy, BHP, nagrob­
kowe, ppoż. i ewakuacyjne (atest) - kom­
puterowe wycinanie liter. SIMAR, Jaro­
cin, Do Zdroju 10, tel. 747-36-47.

Usługi tapicerskie i ślusarskie. Ma­
riola Białek, 63-840 Krobia, Kuczyna 1.

BUS 9-osobowy + laweta oraz biały 
FORD osobowy (ŚLUBY). Kontakt (0-62) 
740-80-68, kom. 0-603/397-248.

PRZEWÓZ osób lub towarów. Tel. 
0-695/415-491.

(6440/05)
TRANSPORT 6-12 ton, ładunki po­

wrotne. Tel. 0-600/454-736, CP602/125-903.

KARCHER - profesjonalne czysz­
czenie dywanów, tapicerek meblowych 
i samochodowych. Tel. (0-62) 747-12-77, 
0-694/707-048.

USŁUGI REMONTOWE - malowa­
nie tapetowanie, zabudowy, docieplanie, 
elewacje. Tel. 740-31-39, kom. 0-504/ 
416-036.

USŁUGI WULKANIZACYJNE - sprze­
daż i przekładanie opon zimowych, pe­
łen serwis opon do samochodów osobo­
wych i ciężarowych. Stacja Paliw GALON, 
Jarocin, ul. Św. Ducha 120. Tel. 747-64-64.

USŁUGI OGÓLNOBUDOWLANE
oraz WYKOŃCZENIOWE. Pleszew. Tel. 
742-64-37, 0-692/308-229.

(sop/1053)
VIDEOFILMOWANIE (DV - kamera 

cyfrowa), montaż cyfrowy (możliwość 
zapisu na DVD), prezentacje multime­
dialne na CD. FOTOGRAFOWANIE Tel. 
(0-62) 747-42-86, kom. 0-601/667-119.
v '  (SOJ/1070/05)

PRZEGRYWANIE NA DVD filmów 
z prywatnych kolekcji PRZEGRYWANIE 
ZDJĘĆ z kart pamięci na CD-R lub DVD. 
Tel (0-62) 747-42-86, kom. 0-601/667-119

'  ‘  (SOJ/1125/05)
KOMINKI - USŁUGI OGÓLNOBU­

DOWLANE pełen zakres prac w marmu­
rze i granicie, prace remontowe, wykoń­
czeniowe, montaż płytek ściennych i pod­
łogowych, płyta karton-gips, płoty z klin­
kieru. SKLEP - JAROCIN, ul. Poznań­
ska 1 Tel. 0-509/083-051.

(SOJ/1102/05)
„ALFA DOM” - USŁUGI OGÓLNO­

BUDOWLANE - wykończeniowe. Mon­
taż płytek ściennych i podłogowych. Ta­
petowanie, malowanie, gipsowanie. Mon­
taż płyt gipsowo-kartdnowych oraz ociepla­
nie. Biuro czynne w godz. 9.00 -14.00. Tel. 
(0-621 747-94-58, kom. 0-605/832-154
'  ’  (SOJ/1139/05)

BUSY - przewóz osób lub towarów. 
Tel. (0-62)747-54-76, kom. 0-609/217-524.

Kompleksowa obsługa firm w za­
kresie BHP: szkolenia wstępne i okreso­
we, ocena ryzyka zawodowego, dokumen­
tacja powypadkowa. Tel. (0-62) 747-86-05, 
kom. 0-601/093-848.

(6376/05)
INSTALATORSTWO ELEKTRYCZNE

- pomiary elektryczne Wawrzyniak Marek. 
Tel (0-62) 740-25-78, kom. 0-696/473-637.

'  (SOJ/1180/05)
Przedłużanie i zagęszczanie wło­

sów, tipsy - metoda żelowa. Tanio! Tel. 
0-5o’4/466-089.

(6418/05)
FOTOGRAFOWANIE - VIDEO Se­

sja ślubne studyjne i w plenerze, fotore­
portaże, zdjęcia grupowe. „KODAK”, os. 
Kościuszki 4, tel. 0-604/997-279.

SERWIS KOMPUTEROWY - wszyst­
kie rodzaje napraw, doradztwo. Wilkowy- 
ia ul Dębowa 28, tel. 0-605/269-870.
‘ ’ (SOJ/1201/05)

Prowadzenie - księgi handlowe, 
PKPiR, ewidencja ryczałtowa, VAT, ZUS. 
Tel 0-697/935-097.

(6448/05)
USŁUGI TRANSPORTOWE - BUS, 

przewóz osób, towarów, laweta, przycze­
pa. Tel. 0-504/925-283, 0-508/548-444, 
(0-62)747-21-00.
'  ’  (6463/05)

Usługi transportowe: Bus IVECO, 
kraj- zagranica „ PETRANS" Posiadam 
OC przewoźników. Tel. (0-62) 747-73-96, 
0-605/577-533.
U  (SOJ/1202/05)

USŁUGI TRANSPORTOWE MER­
CEDES sprinter kraj i zagranica, z lawetą, 
75gr/km Tel 0-696/114-702.

Firma DAV-TRANS oferuje usługi 
transportowe - BUS. Tel.0-601/853-^304.

W
Agencja Towarzyska „GEJSZA

- nowe dziewczyny, striptiz, taniec 
GOGO: czekamy całą dobę Pleszew, ul. 
Traugutta 26, tel. 742-74-74.

Garaże blaszane ocynk i kolor
od 1.400 zł. Bramy uchylne i dwuskrzy­
dłowe. Raty. Tel. 733-88-30, 0-693/ 
030-206.

KAPELA - akordeon, gitara, organy, 
saksofon, wokalistka. Wesela, bale, za­
bawy, jubileusze.! Tel. (0-62) 747-50-59, 
kom. 0-888/940-230.

NIEMCY - POMOC URZĘDOWO- 
PRAWNA GERMAN - CONTACT Tel
(0-61) 853-70-07, 0-604/645-598.

DITESCO s.c. Pożyczki gotówkowe, 
bez poręczycieli, zaświadczeń o za­
robkach, szybka wypłata (1 dzień).
Pleszew, ul. Poznańska (obok Muzaka). 
Czynne od poniedziałku do piątku w go­
dzinach od 12.00 do 17.00, tel./fax 
742-00-52, 0-608/181-677.

(SOP/232)
Telefony GSM skup - sprzedaż; za­

miana; serwis; akcesoria. Jarocin ul. 
Śródmiejska 22c, Niepodległości 6, Wro­
cławska 22.

(SOA927/05)
PRYWATNE LEKCJE MUZYKI - for­

tepian, keyboard, akordeon, gitara, sak­
sofon, klarnet: mgr sztuki Bogdan Bia- 
daszkiewicz, Jarocin, ul. Targowa 18, tel. 
747-29-45, kom. 0-604/309-924.

(SOJ/943/05)
Zespół muzyczny - wesela, bale, 

plenery. Tel. 0-609/515-045.
(2716/05)

WIEDZA O SPOŁECZEŃSTWIE
- korepetycje, nowa matura, przygotowa­
nie do studiów. Jarocin, tel. (0-62) 
747-33-47.

(5771/05)
KREDYTY dla osób w BIK, o docho­

dach od 390 zł (netto), wiek do 80 lat. 
KREDYTY DLA MAŁYCH FIRM - bez 
zaś. z ZUS - US. AGENCJE KREDYTO­
WE Jarocin, ul. Dąbrowskiego 1, tel. 
(0-62) 505-22-66, kom. 0-500/061-220; 
Koźmin Wlkp., ul. Poznańska 1, tel. 
(0-62) 721-68-22, kom. 0-500/061-369.

(SOJ/1054/05)
Poszukuję osób piszących prace ma­

gisterskie. Kontakt: KWIATEK55@pocz- 
ta.fm

W YKSZTAŁCENIE ŚREDNIE 
W JEDEN ROK. NABÓR NA STYCZEŃ
2006. Tel. (0-62) 502-60-95, 0-601/ 
970-212. (sop/1172)

Pożyczki chwilówki 500 zi natych­
miast, bez zaświadczeń, z dojazdem. Tel. 
0-694/305-960. (6455/05)

JĘZYK ANGIELSKI dla wyjeżdżają--„łw.
cych za granicę, tłumaczenia korepety­
cje. Tel. (0-62) 747-12-20. (6462/09

Uwaga nowo zatrudnieni, stażyści.
absolwenci, prace interwencyjne. Czy
wybrałeś już II FILAR emerytalny? Za­
pisy i przepisywanie do OFE ING NA- 
TIONALE NEDERLANDE Tel. (0-62) 
747-59-95, kom. 0-507/029-650. (3319/09

KREDYTY BANKOWE. PROMO­
CJE! Gotówkowe, hipoteczne, dla rolni 
ków (pod zastaw ziemi, bez dochodu) 
Dla małych firm (bez sprawdzania BIK. 
zaświadczeń ZUS i US). Jarocin, w-
Wąska 7. Tel. 0-608/675-638. ^  ̂

SUPER OFERTA!!! Kredyty oi» 
ROLNIKÓW - bez dochodu, pod zastâ  
ziemi. Jarocin, ul. Wąska 7. Tel. 0-608/ 
675-638. (SOJ/1143/05)

B A N K  H I P O T E C Z N Y  Dla 
FIRM i Klientów Indywidualnych-
Przedstawiciel Regionalny i Doradca 
Klienta Tel 0-600/356-644, Biuro (O-62) 
742-20-69 Kredyty do 27 lat: na refina"; 
sowanie posiadanych nieruchomość 
zakup, remont, budowę.

ZESPÓŁ MUZYCZNY CASABLANCA
- bale, wesela, wieczorki, Tel. 0-506/ 
302-684.

(3374/05)
JĘZYK NIEMIECKI: nauka języka, 

nowa matura, przygotowanie do germa- 
nistyki. Jarocin, tel. (0-62) 747-33-47. .

(5356/05)

Zostań konsultantką AV0Ń^ 
a otrzymasz komplet biżuterii.
cja: biuro ul. Wąska 2 (koło postoju la^ 
Tel. 505-43-44, 0-503/006-537. Wpis°' 
we 0 zł.

Z A T R U  D N I Ę

M O N T E R Ó W
I N S T A L A C J I  S A N I T A R N Y C H

mile widziana praktyka

Oferty pracy składać w siedzibie firmy 
FUR-BUD PARTNER, 63-210 Żerków, ul. Górki 5B

W  G rou p
Jesteśmy prężnie rozwijającą się agencją pośrednictwa

za granicą posiadającą certyfikat MGPIPS nr 761/16

Poszukujemy do pracy w Anglii doświadczonych:

SPAWACZY Z UPRAWNIENIAMI, STOLARZY OPERATORÓW MASZYN cN°' J 
LAKIERNIKÓW oraz innych rzemieślników

Firr 
do s

W dniu 05.01.2006 r. (czwartek) o godz. 10:00 w “Klubie Pracy” przy Powiato^Tg
Urzędzie Pracy w Jarocinie przy ul. Hallera 8 oraz o godz. 12:30 w Powiatowym̂ --
Pracy w Pleszewie przy ul. Wyspiańskiego 6 odbędą się bezpłatne spotkania i

na których omówimy wszystkie aspekty wyjazdu do pracy za granicę.
S e r d e c z n ie  z a p r a s z a m y  l i !  O d p o w ie m y  n a  w s z y s t k i e  p y t a n ia .  J e ś l i  n i e  m o ż e s z  p r z y j ś ć  o S °  

n i e c h  p r z y j d z i e  k t o ś  w  T w o i m  im i e n i u  l u b  p r z y ś l i j  d o  n a s  s w o j e  d o k u m e n t y .

Nie pobieramy opłat od kandydatów.
KCI GROUP Sp. z O.O., ul Pszenna 5b, 61-663 Poznań 
tel. (0-61) 6645910, info@kcigroup.pl, www.kcigroup.pl

F i r m a  R B B - S t a l
J a roc in , ul. W o jsk a  P o ls k ie g o  83, te l.  (0-62 ) 747-22'

.98

PRZYJMIE DO PRACY OSOBY NA STANOWISK0

spawacz z uprawnieniami Mig-Mag z udokumentowanym 
doświadczeniem w zawodzie
ślusarz-spawacz w branży schody - balustrady z praktyką 
spawania i obróbki ślusarskiej stali czarnej Tub nierdzewnej 
tokarz CNC i konwencjonalny 
frezer
wiertacz . zf]g
technolog wykształcenie min. średnie techniczne mechamc
lub budowlane znajomość programu AutoCad
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Firma z branży drobiarskiej, spółka z ograniczoną odpowiedzialanością, 
do swojego biura zlokalizowanego w okolicach Nowego Miasta nad Wartą

_ poszukuje

Samodzielnej księgowej/ 
Samodzielnego księgowego
WYMAGAMY:
Wykształcenia wyższego kierunkowego bądź pokrewnego 

' kilkuletniego doświadczenia na stanowisku samodzielnej księgowej/ 
samodzielnego księgowego

" dobrej znajomości zasad rachunkowości i przepisów podatkowych, a także 
Przepisów dotyczących działalności gospodarczej i funkcjonowania 

i F^edsiębiorstw
znajomości oprogramowania księgowego; znajomość systemu CDN
Optima będzie dodatkowym atutem
dobrej znajomości języka angielskiego w mowie i piśmie
Prawa jazdy kat. B; posiadanie własnego samochodu będzie bardzo mile
widziane

0fERUJEMY:
Pracę w ma|ej fjrmje 0 rodzinnej atmosferze 

, °*)re warunki zatrudnienia 
umowę o pracę

Zainteresowane osoby prosimy o kierowanie CV wraz z listem 
motywacyjnym oraz fotografią na ades e-mail: drobiarstwo@vp.pl

yu P r o s i m y  o  d o łą c z e n i e  k l a u z u l i :
,vY y raża m  z g o d ę  n a  p r z e t w a r z a n ie  d a n y c h  o s o b o w y c h  z a w a r t y c h  w  m o je j  o f e r c i e  p r a c y  d la  p o t r z e b  

Z b ę d n y c h  d o  r e a l iz a c j i  p r o c e s u  r e k r u t a c j i  ( z g o d n ie  z  U s t a w ą  z  d n ia  2 9 . 0 8 . 9 7  r o k u  o  O c h r o n ie  
^ _ _ _ _ _ __ _  D a n y c h  O s o b o w y c h  D z .  U .  N r  1 3 3  p o z .8 8 3 ) "

Ffzyjmę do pracy tynkarza - tynki 
ls°We. Tel. 0-606/128-033.

e  (SOJ/1116/05)
lrma handlowa branży instalacyj- 

9iżewczej poszukuje sprzedawców. 
jF^Uania: wykształcenie minimum 

n'®. Oferty prosimy składać w firmie 
Ul ^  Ducha 49

7 (SOJ/1118/05)
j - Abudnię kadrową ze znajomością 

'Oleckiego. Tel. 0-601/768-990.

tua|̂ atrudnię kierowcę kat. C + E, ak- 
r[lene świadectwo kwalifikacji, udoku- 
jow °VVane min. 3 lata praktyki zawo­
z i '  kontakt codziennie tel. (0-62) 

' 6'66, od 8.00 do 16.00.
y  (SOJ/1175/05)

j^atnidnię spawaczy pieców C O od 
2 Tel, (062)741-11-29.

(3307/05)
hrr,jg KASZ PRACY? www.praca.dru-

(SOJ/1181/05)
Projekt.pl

* ‘■*°piekuję się osobą starszą 
rtllar' za pokoik. Tel. 749-34-71.

fc (6394/05)
5^/ma Cukiernicza zatrudni PRZED- 
jjj^ lE LA  HANDLOWEGO Tel. 0-508/

(SOJ/1194/05)

474

577^rucłnię fryzjerkę Tel. 0-501/ 

ki rn^^imę szwaczki do szycia tapicer-
°wej. Tel 0-502/240-184

(SOA/1622/05)

ĉ °pol Sp. z o. o.
iąc ° 'vy producent narzędzi do 
'•bat • cznej  obróbki drewna 

erialó\\ drewnopodobnych

do pracy w  Jarocinie

k*e d s t a w ic ie l a  
Ha n d l o w e g o

w,•V*H;
'Ud; aSania
. 'JiaOracnie w  sprzedaży 
.^kształcenie niininiuni

.H t ie

jazdy kat. B 
• *Po*ycvjność związana 

-g a z d a m i
-3 °m °ś ć  obsługi komputera 

branży będzie 
t)l Uatk°wym atutem

ẑawierające list motywacyjny, 
0raz CV prosimy przesyłać 

na adres;

, Elopol Sp. z o.o.
’ Niepodległości 26, 
^3-200 Jarocin

'  dopiskiem Dział Kadr

^ v lr/^ amysobic Prawo d0.piędzi tylko na wybrane olertv

Poszukuję dyspozycyjnej osoby
do tłumaczeń biznesowych w j. ang. Tel. 
607/896-514.

Przyjmę kierowcę na autobus. Mile 
widziany rencista lub emeryt. Tel. 0-603/ 
079-514.

(3409/05)

GABINET GINEKOLOGICZNY
- lek. med. Iwona Udzik, ginekolog-po- 
łożnik, specjalista medycyny rodzin­
nej. USG. Badania okresowe i wstępne. 
Jarocin, ul. Zaplocie 22. Przyjęcia co­
dziennie: poniedziałek i wtorek od godz. 
17.00, pozostałe dni oraz w sobotę tylko 
po rejestracji. Rejestracja tel. kom. 0-605/ 
077-222 lub 747-24-81. Parking dla pa­
cjentów.

SPECJALISTA ENDOKRYNO­
LOG - GINEKOLOG Andrzej A. Paj- 
dowski (w razie potrzeby pełny zakres 
badań diagnostycznych; cytologia 
+ kolposkopia, USG, mammografia, 
osteoporoza, hormony, inne). Przyjęcia: 
w Jarocinie, ul. Wrocławska 46 - ponie­
działki i czwartki, w Poznaniu - soboty, 
w Kaliszu - środy. Rejestracja tel. 
0-502/517-325.

KONSULTACJE PROFESORÓW
endokrynologia - prof. Jerzy Kosowicz, 
ginekologia - prof. Tadeusz Pisarski. 
Jarocin, ul. Wrocławska 46. Przyję­
cia w soboty. Rejestracja tel. (0-62) 
747-83-83.

Narodowy Fundusz Zdrowia Endo­
krynologiczna Poradnia Niepłodności 
oraz Endokrynologiczna Poradnia 
Chorób Tarczycy - specjalista endo­
krynolog Andrzej A. Pajdowski, Jaro­
cin, ul. Wrocławska 46. Rejestracja tel. 
0-502/517-325.

SPECJALISTA DERMATOLOG
- WENEROLOG Anna Pajdowka Przy­
jęcia - Jarocin, ul. Wrocławska 46. Reje­
stracja tel. (0-62) 747-28-35.

MEDICUS - Maria Suwalska ECHO 
SERCA, dorośli. Rejestracja środy, tel. 
747-83-83.

MEDICUS - CHOROBY WEWNĘTRZ­
NE. Lek. med. Specjalista chorób we­
wnętrznych Krzysztof Ochman. Wtor­
ki, piątki. Tel. 747-83-83

(S0J/967/D5)
ONKOLOGIA - GRZEGORZ URBAŃ- 

SKI specjalista chirurgii ogólnej
1 onkologicznej. Jarocin, od 16.00:
2 i 4 poniedziałek, ul. Wrocławska 92 B, 
tel 0-505/144-999; 1 i 3 poniedziałek, 
ul. Wrocławska 42 (Medicus), tel. (0-62) 
747-83-83.

GABINET OKULISTYCZNY, lek. 
med. Hanna Marczuk Zielińska. KOM­
PUTEROWE badanie wzroku, dobie­
ranie soczewek kontaktowych. Przy­
jęcia: poniedziałki, czwartki 16.00 -17.00, 
piątki 15.00 -17.00; Jarocin, ul. Słonecz­
na 8, telef. 747-14-05, 0-660/764-253.

CHIRURG, lek. med. Anatol Zieliń­
ski. Przyjęcia: wtorki 16.00 - 17.00, 
czwartki 18.00 - 19.00; Jarocin, ul. Sło­
neczna 8, tel. 747-14-05,0-660/733-126.

SPECJALISTYCZNY GABINET 
N EU R O LO G IC ZN Y  - lek . m ed. 
B. Łysiak-Małecka, SPECJALISTA 
NEUROLOG, SPECJALISTA NEURO­
LOGII DZIECIĘCEJ. Przyjęcia dorośli 
i dzieci: poniedziałek i piątek po rejestra­
cji telefonicznej 747-12-04, po godz.
20.00, środa bez rejestracji 16.00-18.00. 
Gabinety przeniesiono na ul. Hallera 9, 
Jarocin, pokój nr 31.

PRACOWNIA EEG - badania ence- 
falograficzne mózgu. Przyjęcia po 
uprzedniej rejestracji telefonicznej 
747-99-22, godz. od 8.00 -16.00. Przy­
jęcia, ul. Hallera, pokój 32.

SPECJALISTYCZNY GABINET GI­
NEKOLOGICZNO-POŁOŻNICZY, PRA­
COWNIA USG, KTG leczenie nadżerek 
LEEP - LOOP - lek. med. K. Małecki
- SPECJALISTA GINEKOLOG-POŁOŻ- 
NIK. Przyjęcia: wtorek, środa, piątek 
16.00 - 18.00, po rejestracji telefonicz­
nej 747-12-04, po 20.00. Gabinety 
przeniesiono na ul. Hallera, Jarocin, 
pokój nr 18,19 - poradnia K.

GABINET OKULISTYCZNY - lek. 
okulista Alina Budzyńska, komputero­
we badanie wzroku; Jarocin, ul. Dłu­
ga 29. Przyjęcia: wtorki i czwartki od
15.00. Pilne przypadki codziennie, tel. 
747-15-13.

GABINET GINEKOLOGICZNY, lek. 
med. Włodzimierz Budzyński, spe­
cjalista ginekolog i położnik; LASER
- leczenie nadżerek, KTG, USG. Bada­
nia okresowe i wstępne. Jarocin, ul. 
Hallera 7, tel. 747-83-18. Przyjęcia: po­
niedziałki i środy od 16.00.

GABINET UROLOGICZNY - Kazi­
mierz Wysocki, specjalista urolog.
Przyjęcia w każdy piątek od godz. 19.00. 
Jarocin, ul. Wrocławska 38, przychodnia 
„MEDAN". Rejestracja tel. 747-22-61, od 
godz. 8.00 do 18.00.

GABINET PSYCHOLOGICZNY 
mgr Edyta Błoch; diagnoza i porady 
psychologiczne, psychoterapia. Jarocin, 
rejestracja telefoniczna 747-82-83, 
0-512-353-123.

GABINET GINEKOLOGICZNY
- USG. lek. med. Mirosława Soslńska
- Walczak, specjalista ginekolog - po­
łożnik. Przyjęcia prywatne: poniedziałek, 
czwartek od 16.00; Jarocin, ul. Gołębia 3. 
Rejestracja tel. 747-38-42.

(SOJ/920/05)
Dr med. Dorota Fundowicz spe­

cjalista onkolog przejęcia poniedziałki, 
Jarocin ul. Wrocławska 38 (przychodnia 
MEDAN) od 15.00, rejestracja tel. 
747-22-61, od 8.00do 18.00. Tel. 0-661/ 
121-658.

GABINET STOMATOLOGICZNY 
lek. storn. S. Waloszczyk-Bocheńska 
przyjmuje: Jarocin, ul. o. Serafina Nie­
dbały 18 Tel. (0-62) 747-30-40, kom. 
0-602/609-440.

(SOJ/2/05)
GABINET PSYCHIATRYCZNY lek. 

med. Paweł Jerzycki. Jarocin, rejestra­
cja tel. (0-62) 747-32-42.

Zamykanie naczyń krwionośnych. 
Laserowe usuwanie owłosienia. Foto- 
odmładzanie Ceny promocyjne!!! 
www.yasumi.pl. Tel. (0-62) 501-54-35. 
Yasumi Studio, Prosną Hotel Orbis, 
62-800 Kalisz, ul. Górnośląska 53-55.

SPECJALISTYCZNY GABINET GI­
NEKOLOGICZNY, USG, KTG lek. med. 
Katarzyna Zioło - specjalista gineko-

log-położnik. Przyjęcia prywatne: ponie­
działki, środy od 17.00. Rejestracja tel. 
747-59-36. Jarocin, ul. o. Serafina Nie­
dbały 18.

(SOJ/1109/05)
ORTODONCJA aparaty ruchome 

i stałe - lek. storn, specjalista ORTO- 
DONTA Beata Styburska. 63-720 Koź­
min Wlkp., ul. Pleszewska 1. Przyjęcia: 
wtorek, piątek 16.00 - 18.00. Telefon 
721-68-95.

(SOJ/906/05)
PEDIATRIA - LECZENIE HOME­

OPATYCZNE I KONWENCJONALNE 
lek. med. KONRAD LINK pediatra, 
anestezjolog. Praktyka prywatna Jaro­
cin, ul. St. Mikołajczyka 3. Przyjęcia po 
uzgodnieniu telefonicznym. Tel. 0-509/ 
479-419.

(SOJ/1083/05)
MEDYCYNA PRACY, BADANIA 

KIEROWCÓW, lek. Elżbieta Skrzyp- 
czyńska - codziennie od 16.30, Jaro­
cin, ul. Bema 29/15, tel. (0-62) 505-23-25, 
tel. 0-696/270-000.

(SOJ/1159/05)
GABINET MEDYCYNY PRACY 

I BADAŃ KIEROWCÓW lek. Med. Ro­
man Owczarzak, Jarocin, ul. Hallera 9 
pok. 9 (przychodnia „JAR-MEDIC”) 
WTORKI I PIĄTKI 15.00 - 18.00. Tel.

PORADNIA ZDROWIA 
PSYCHICZNEGO

Jarocin, ul. Żerkowska 5 
l ek .  A u r e l i a  D o r o s z  

specjalista psychiatrii 
dzieci i młodzieży 

psycholodzy: 
mgr A. Lewandowska 
mgr R. Molenda

Rejestracja telefoniczna 
(0-62) 765-34-60 

kontrakt z NFZ 2006 r.

SPEGAUS1YCZNE 
GABINETY LEKARSKIE

JAROCIN, UL. SIENKIEWICZA 14 • 
(50 m od dworca PKS)

Prywatnie przyjmują lekarze 
z klinik poznańskich w zakresie:

• chorób wewnętrznych i kardiologii 
poniedziałek 15.30 -17.30
prof. dr hab. med. Andrzej Tykarski 
lek. med. Arkadiusz Niklas

SOJ/1007/05

• ginekologii i położnictwa, onkologii 
wtorek i sobota:
rejestracja telefoniczna 747-28-17 
dr hab. med. Ewa Nowak-Markwitz

SOJ/1008/05

• ortopedii dziecięcej i dorosłych, 
choroby kolana, urazy sportowe 
2 razy w miesiącu środa 16.00 
rejestracja telefoniczna (0-61) 867-66-36 
dr med. Krzysztof Ruszkowski

SOJ/1009/05

• chirurgii ogólnej, żył, tętnic i żylaków odbytu 
badanie przepływu metodą dopplera
1 i 3 środa miesiąca 15.30 -17.30 
rejestracja telefoniczna 0-603/126-484 
dr med. Zbigniew Krasiński

SOJ/1010/05

• psychiatrii, psychoterapii
2 i 4 środa miesiąca 14.00 -19.00 
informacja tel. 0-606/136-107 
lek. med. Janina Gtówczewska

SOJ/1011/05

• chorób oczu, czwartek 15.30 -17.30 
dr med. Andrzej Styszyński

SOJ/1012/05

SPECJALISTYCZNY GABINET 

UROLOGII i ANDROLOGII

prof. dr hab. n. med.

B o le s ła w  O tu la k ow sk i

Przyjęcia:
„Medicus”, ul. Wrocławska 46

czwartki od 17.00 
rejestracja tel. 747-28-35 

„ALFA-MED”, ul. Hallera 9
(w ramach umowy z WRKCh) 

wtorki 13.00-17.00  
czwartki 12.00 -17.00  

rejestracja tel. 747-36-36 w. 220 
0-602/653-494

domowy (0-62) 747-21-19, kom. 0-605/ 
316-868.

(SOJ/1158/05)
NEUROLOGIA z EEG - „NOWa- 

MED” - neurolog ROBERT NOWAK.
Poniedziałki od 18.00, czwartki od 
16.00. Jarocin, ul. Moniuszki 9. Tel. (0- 
62) 747-44-67.

(SOJ/1193/05)
LARYNGOLOGIA - „NOWaMED” - 

specjalista otolaryngolog AGNIESZKA 
NOWAK. Jarocin, ul. Moniuszki 9, tel. 
747-44-67.

(SOJ/1193/05)

PRACOWNIA BADAŃ PSYCHOLOGICZNYCH
MAŁGORZATA K0SZYCZAREK
PSYCHOLOG KLINICZNY I TRANSPORTU

- badania psychologiczne: 
kierowców, na wysokość, 
wózki widłowe

- opinie psychologiczne, 
diagnoza i pomoc 
psychologiczna

- uzależnienia, rekrutacja, 
szkolenia

Środa Wlkp., ul. Dąbrowskiego 46 
Tel. 608/690-137, (0-61) 285-85-36

GABINET S .O .S .°  
STOMATOLOGICZNY
• stomatologia zachowawcza 

■ protetyka ■ chirurgia 
• choroby przyzębia 
- wybielanie zębów

Czynne:
od poniedziałku do czwartku 

16.00-21.00 
piątek 

9.00 -13.00
Jarocin, ul. Kościuszki 12A 

tel. 505-28-08
M o ż liw a  re je s t r a c ja  te le fo n ic z n a

GABINET
DERMATOLOGICZNY

ARKADIUSZA
WALCZYŃSKIEGO

został przeniesiony 
do przychodni 
ul. Hallera 9 

(wejście od strony parku)

Przyjęcia:
wtorki i czwartki od 14.00 do 16.00 

Tel. 604/537-845

http://www.gj.com.pl
mailto:drobiarstwo@vp.pl
http://www.yasumi.pl
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H A T E X
r o o m u i w  « l n o Ś ę | 4 ,

W  s z c z e g ó l n y m  o k r e s i e
. H

Ś w i ą t  l i o ż . e g o  N a r o d z e n i a  1 

c h c e m y  ż y c z y ć  P a ń s t w a  

m i l e j  r o d z i n n e j  * 

a t m o s f e r y , n a d z i e i  i  s p o k o j u , i 

a  t a k ż e  w s z y s t k ie g o  n a j l e p s z e g o , 

h>iW// s u k c e s ó w  i  c u d o w n y c h  d n i  

w  N o w y m  2 0 0 6  R o k u

Sklep Futra 
SK Ó R Y Odzież

Środa Wlkp., ul. Paderewskiego 11 
(przy dworcu PKS), tel. (0-61) 285-63-69 

Czynne od 9.00 do 18.00 
sobota od 9,00 do 15.00

P O L E C A M Y :
• duży wybór, futer naturalnych
• kożuszki krótkie i długie - naturalne
• rękawiczki skórzane damskie i męskie
•SKÓRY

damskie i męskie ( d u ż y  w y b ó r )  
marynarki, żakiety, plecaki, kurtki

• kolekcja „EWY MINGE" i inne
•PLECAKI

USŁUGI KUŚNIERSKIE _

\°yz(E$ą$3<£aĘ&3. '

Jarocin, ul. Przsmyatowa 1 
(obok JAROMY) 
tal./fax 747 78 99 
zapraszamy 7 ,o o .  19,oo 
w aoboty od 8 .0 © • 14.oo

o p o n y ,  o l e j e ,  f e l g i  

a k u m u l a t o f y

s a B C B a m B
opwnfania, ot*ju, pttfhów toint/to
ktocków htmutcowych

K R E D Y T Y
[ dom
hipoteki po prmtu

Ba n l^ B PH,

RAWICZ 0-65 617  10 36 
0-507 223 213  
0-507 920 692

GOSTYŃ 0-65 752  50 35  
KROTOSZYN 0-62 722  93 70  
ŚRODA W LKP 0-61 285 87 37

NOWO OTWARTY SALON
Zapraszamy
do największego w regionie 
nowego salonu skuterów, 
części i akcesorii
atrakcyjne ceny  

prom ocje  
rabaty

J A N - M A R

gwarancja • serwis • raty
&

■Naszym zmotoryzowanym Klientom
I życzymy spokojnych Świat, m

nowego samochodu pod choinką
’* oraz bezpiecznej jazdy

w Nowym 2006 Roku
* ‘ v 

A U  T O TĄ ’i.L;.
P o d g ó r n a  i 
7 -7 U -2 1  
560-682

B I U R O  R A C H U N K O W E
K A N C E L A R I A  B I E G Ł E G O  R E W I D E N T A

(biegła rewident Dorota Karcz-Gołębniak)

P E Ł N A  O D P O W IE D Z IA L N O Ś Ć

tel. kom. 0-505/370-340  
ul. Wrocławska 112 (przy lnstalexie) 

63-200 Jarocin

£ N E rGA t y

C i e p ł y c h ,  r o d z i n n y c h  i  s p o k p j n y c h  ś w i ą t  'B o i  c g  o  Ą ą  r o d z e ń  t a ,

s z c z ę ś l i w e g o  K ę w e g o  ‘Ą p k U /  

s p e ł n i e n i a  m a r z e ń  t y c h  b l i s k i c h  i  t y c h  o d l e g ł y c h  

o r a z  p o m y ś l n o ś c i  w  t y c i u  z a w o d o w y m  i  o s o b i s t y m

t y c z y  i P a ń s t w u  

K p n c e r n  'E n e r g e t y c z n y  E K £ ' Ą f j f t  S f t  

O d d z i a ł E n e r g e t y / y i  'K a l e k a  w  'K a l i s z u

http://www.gj.com.pl
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WIELKOPOLSKIE ROZGRYWKI MŁODZICZEK W SIATKÓWCE

R o z g r z e w k a

J Ż Y N A  MŁODZICZEK UKS ZODIAK JARACZEWO z trenerem Markiem Blaszką (w środku z lewej strony) 
c°lą Vettorim ze sztabu szkoleniowego trenera Raula Lozano

Drużyna siatkarek 
UKS Zodiak Jaraczewo 
wzięła udział w dwóch 
kolejnych turniejach 

. 'czek rozegranych w ramach 
■ ̂ .T o p o ls k ie g o  Związku Pil­

nikowej.rv i J
•erwszy z turniejów grupy

t a i

słabszej odbył się w Jaraczewie. 
Zawodniczki UKS Zodiak z rocz­
ników 1991-92 pokonały w nim 
swe rówieśniczki z Ostrzeszowa i 
Wrześni. N ie dały jednak rady 
przewyższającemu wszystkie eki­
py wzrostem zespołowi Energety­
ka Poznań, prowadzonemu przez
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£ a<1 9KS Zodiak:
C * *  Dolna, Aneta Demska, Wiesia Maciejowska, Martyna Nerling, Marta 

choWiak, Małgosia Wiła, Aneta Walczak, Magda Nawrocka, Małgorzata 
69orczyk, Magda Gęsty, Kinga Glapiak ._____

- UKS Koliber Ostrzeszów
- UKS Olimp Września
- KS Energetyk Poznań

- UKS Koliber Ostrzeszów
- UKS Olimp Września
- MKS MOS Turek

2 :0  (25:10, 25:19)
2:0 (25:22, 26:24)
0:2 (14:25, 12:25)

2:1 (25:16, 22:25, 15:8) 
2:0 (25:20, 25:13)
1:2 (25:23, 16:25, 3:15)

Nicolę Vettori - jednego z asysten­
tów trenera męskiej reprezentacji 
Polski Raula Lozano.

Na zawody do Ostrzeszowa 
podopieczne Marka Blaszki zaje­
chały w ostatniej chwili i grając 
niemalże prosto z autobusu, bez 
rozgrzewki, uległy drużynie z Tur­
ku. Potem jednak ponownie ogra­
ły drużyny z Ostrzeszowa i Wrze­
śni. Ostatni tegoroczny turniej od­
będzie się w Poznaniu i będzie dla 
zawodniczek Zodiaku okazją do 
rewanżu na drużynach z Poznania 
i Turku. - Skład drużyny z Ja ra ­

czewa krystalizuje się, dziewczęta  

są coraz bardziej zgrane, c o  zaczy­

na przekładać się na korzystne wy­

n ik i - twierdzi opiekun jaraczew- 
skiego zespołu Marek Blaszka.

(pw)

S t r z e l e c k i  f i n a ł
Drużyna ze Szkoły 

^  Podstawowej nr 4 w Ja- 
n  rocinie zwyciężyła w I 

Mikołajkowym Turnie- 
ju w halowej piłce noż- 

§ Puchar Dyrektora Zespołu 
w Wilkowyi. W finale ze- 

r, 0 2 Jarocina pokonał druży- 
* 9°spodarzy 4:3. 

gi P° raz pierwszy w nowej sali 
ga nastycznej w Wilkowyi zor- 
0 2°Wany został turniej w ha- 

Piłce nożnej. Nauczyciel 
Koi °Wania fizycznego Jacek 
ty-Scki, organizujący zawody 
C e n ,  Zespołu Szkół w Wil- 
?e/yi. zaprosił do udziału repre- 
 ̂ 'acje szkół podstawowych 
 ̂ reńu miasta i gminy Jarocin, 

wproszenia skorzystało aż 
W^cie szkół!

ly T* wyniku losowania zespo­
łu  dzielone zostały na cztery 
sVst W których rywalizowały 
d s^em „każdy z każdym". Po 
tlśls nał|ePsze awansowały do 

ei fazy, rozgrywanej już 
gettem  pucharowym. Prze- 
Wad,aMce drużyny odpadały z ry- 

acji, a zwycięskie walczyły

0 czołowe miejsca.
Już pierwsze mecze fazy pu­

charowej były bardzo zacięte. 
W trzech z czterech spotkań o zwy­
cięstwie jednej z drużyn decydo­
wało tylko jedno trafienie prze­
wagi, a w czwartym pojedynku 
(pomiędzy SP 2 Jarocin i SP Wil- 
kowyja) padł remis i o awansie 
do dalszych gier decydowały 
rzuty karne. Z kolei w półfinale 
drużyna gospodarzy ponownie 
tylko w rzutach karnych okazała 
się lepsza od zespołu z Rosz- 
kowa. Drugim finalistą został 
zespół SP 4 Jarocin, który 2:0 
zwyciężył SP Chrzan.

W spotkaniu o trzecie miej­
sce żadna z drużyn nie zdoby­
ła gola i o zwycięstwie drużyny 
z Chrzana zadecydowały znów 
rzuty karne. Za to finał był naj­
lepszym meczem tego turnieju
1 padło w nim najwięcej goli. Po 
dramatycznym spotkaniu druży­
na z Jarocina pokonała 4:3 ze­
spół z Wilkowyi i główne trofeum 
turnieju znajdzie się w gablocie 
Szkoły Podstawowej nr 4 w Ja­
rocinie.

Puchary i dyplomy najlep­
szym drużynom wręczał dyrek­
tor Zespołu Szkół w Wilkowyi 
Andrzej Dworzyński. Wyróżnio­
no także najlepszego bramkarza 
turnieju - został nim Dariusz 
Grzelak z Wilkowyi, który rewe­
lacyjnie bronił rzuty karne, oraz 
najlepszego zawodnika - za ta­
kiego uznano Marcina Namy­
słowskiego, który wspaniale 
„prowadził grę" w drużynie SP 4. 
Mecze sędziował Grzegorz Lu- 
dwiczak. Organizatorzy zapo­
wiadają kontynuację tego rodza­
ju imprez w następnych latach, 
gdyż zainteresowanie ze strony 
tak wielu szkół świadczy o tym, 
że zdrowa, sportowa rywalizacja 
międzyszkolna jest potrzebna.

(pw)

Drużyny biorące udział w tur­
nieju:
SP Siedlemin, SP Witaszyce, SP 
Mieszków, SP 4 Jarocin, SP 
Chrzan, SP Cielcza, SP 2 Jaro­
cin, SP Roszków, SP 5 Jarocin, 
SP Prusy, SP 3 Jarocin, SP Wil- 
kowyja, SP Łuszczanów

T ENI S S T OŁ OWY

B r ą z  l i c e a l i s t ó w
Drużyna chłopców z Zespołu Szkół Ogólnokształcących 

w Jarocinie zajęła trzecie miejsce w finale wielkopolskim „Li- 
cealiady” w tenisie stołowym. W tej samej imprezie dziewczęta 
z Zespołu Szkół Ponadgimnazjalnych nr 1 w Jarocinie zajęły 
czwarte miejsce.

Finał Wojewódzki Drużynowych Mistrzostw SZS dla szkół ponad­
gimnazjalnych rozegrany został w Jarocinie. Organizacji zawodów podjął 
się Zespół Szkół Ponadgimnazjalnych nr 1. Kierownikiem zawodów była 
Iwona Tobolska, a sędzią głównym Marek Tobolski. W finale wzięły udział 
zespoły, które wywalczyły mistrzostwo swoich rejonów oraz po jednej 
- najwyżej sklasyfikowanej w rankingu PZTS - drużynie spośród tych 
ekip, które zajęły drugie miejsca w zawodach rejonowych. Dzięki temu 
w finale, obok drużyny chłopców z Zespołu Szkół Ogólnokształcących 
w Jarocinie, która wywalczyła mistrzostwo rejonu, znalazła się również 
ekipa dziewcząt z ZSP 1, która w rejonie zajęła drugie miejsce. W su­
mie w mistrzostwach wzięło udział po osiem najlepszych drużyn w Wiel- 
kopolsce.

W kategorii dziewcząt zwyciężyła drużyna Liceum Ogólnokształcą­
cego w Szamotułach, ą Urszula Wiśniewska, Alicja Zięciak, Emilia Dor- 
szyk i Zuzanna Kuik z ZSP 1 w Jarocinie znalazły się tuż za podium. 
Jarocinianki dobrze rozpoczęły turniej, pokonując w pierwszym me­
czu I LO w Wągrowcu 4:1. W półfinale uległy jednak, podobnie jak 
w rozgrywkach rejonowych, ale tym razem wyżej, ekipie z I LO w Gnieź­
nie 1:4. Po tej porażce pingpongistki z Jarocina trafiły „na drugą stronę 
drabinki”, bowiem mistrzostwa rozgrywano systemem „do dwóch prze­
granych”. Po zwycięstwie 4:1 nad ekipą Zespołu Szkół Ekonomiczno- 
Usługowych w Żychlinie, zawodniczki ZSP 1 stanęły przed szansą wy­
walczenia brązowych medali. W spotkaniu, którego stawką był najniż­
szy stopień podium, pingpongistki z Jarocina gładko 0:4 uległy jednak 
drużynie III LO w Kaliszu.

Lepiej spisali się chłopcy. Jarocińscy licealiści najpierw pokonali IV 
Liceum Ogólnokształcące z Poznania 4:1, ale w półfinale przegrali 1:4 
z późniejszymi zwycięzcami - ekipą Liceum Ogólnokształcącego 
w Śmiglu. Potem jednak Maciej Pawlak, Maciej Mikołajczak i Mateusz 
Witczak bez trudu wywalczyli trzecie miejsce. Najpierw zawodnicy 
z Jarocina pokonali 4:0 III Liceum Ogólnokształcące w Ostrowie, a na­
stępnie równie gładko w meczu o trzecie miejsce pokonali jednego 
z faworytów mistrzostw - Zespół Szkół Gospodarki Żywnościowej Brzo- 
stowo Nieżychowo. Ze zdobytego medalu bardzo cieszył się opiekun 
drużyny liceum Jacek Tomczak. - Jest to już trzeci medal wywalczony 
w zawodach szkolnych w tenisie stołowym w mojej ponad dwudziesto­
letniej pracy nauczycielskiej. Z chłopaków jestem bardzo zadowolony, 
bo mogliśmy odpaść już w mistrzostwach rejonu, a chyba głównie dzię­
ki dobrej atmosferze w zespole potrafiliśmy znaleźć się na podium fina­
łu wojewódzkiego - mówił uradowany opiekun.

Po cztery najlepsze ekipy w mistrzostwach otrzymały pamiątkowe 
dyplomy, a ponadto wszystkie zespoły wyjechały z Jarocina z gadżeta­
mi ufundowanymi przez Starostwo Powiatowe.

Warto dodać, że mistrzostwa organizowane przez ZSP 1 to jedyne, 
oprócz przełajów w Żerkowie, zawody szkolne z kalendarza imprez SZS 
tej rangi w powiecie jarocińskim. (pw)

WYNIKI FINAŁU WOJEWÓDZKIEGO DRUŻYNOWYCH 
MISTRZOSTW SZS W TENISIE STOŁOWYM:

Dziewczęta:
I LO Gniezno - IV LO Leszno 4:1
ZSP 1 Jarocin -1 LO Wągrowiec 4:1
LO Szamotuły - XIV Poznań 4:0
III LO Kalisz - ZSE-U Żychlin 4:3
półfinały
Gniezno - Jarocin 4:1
Szamotuły - Kalisz 4:1
finał
Szamotuły - Gniezno 4:3
o kolejne miejsca 
Wągrowiec - Leszno 4:3
Żychlin - Poznań 4:1
Kalisz - Wągrowiec 4:0
Jarocin - Żychlin 4:1
o 3 miejsce 
Kalisz -Jarocin* 4:0
Chłopcy: 
LO Śmigiel - ZSGŻ Bożykowo Nieżychowo 4:0
ZSO Jarocin - IV LO Poznań 4:1
ZSP Kłodawa - III LO Ostrów Wlkp. 4:0
ZSP 2 Gniezno - ZS Objezierze 4:1
półfinały
Śmigiel - Jarocin 4:1
Kłodawa - Gniezno 4:2
finał
Śmigiel - Kłodawa 4:1
o kolejne miejsca 
Nieżychowo - Poznań 4:1
Ostrów W lkp. - Objezierze 4:3
Nieżychowo - Gniezno 4:1
Jarocin - Ostrów Wlkp. 4:0
o 3 miejsce 
Jarocin - Nieżychowo 4:0
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MŁODZIEŻOWA LIGA SIATKÓWKI JUNIOR 2005/2006

D z i e w c z ę t a

b e z  p o r a ż k i
Dwa zespoły dziew­

cząt: „Drużyna RR” oraz 
„Snickers”  nadal pozo­
stają niepokonane w Mło­
dzieżowej Lidze Siat­

kówki JUNIOR 2005/2006. Wśród
chłopców każda z drużyn zaznała 
już goryczy porażki. IV  turniej ligi 
został rozegrany w sobotę 10 grud- 
nia w sali gimnastycznej Zespołu 
Szkół Ponadgimnazjalnych nr 1.

Pierwotnie podczas IV  turnie­
ju miała zostać rozegrana rekordo­
wa liczba spotkań. Jednak ze 
względu na wyjazd kilku drużyn 
żeńskich na turniej do Połczyna 
Zdroju oraz na chorobę ekipy .Pion­
ków” , impreza odbyła się w ogra­
niczonym rozmiarze. Nieobecne 
zespoły rozegrają zaległe spotka­
nia podczas kolejnych turniejów.

Wśród dziewcząt zabrakło aż 
czterech drużyn, tak więc odbyło 
się tylko pięć spotkań. Na prowa­
dzeniu znajduje się „Drużyna RR” 
która jak na razie wygrała wszystkie 
siedem spotkań. Na drugim i trzecim 
miejscu w tabeli aktualnie znajdują 
się gimnazjalistki z Ruska i dziew­
częta z Zespołu Szkół Ponadgim­
nazjalnych nr 2, ale mają one ro­
zegrane trzy spotkania więcej niż 
czwarta w tabeli ekipa „Snickers” , 
która nie wzięła udziału w tym tur­
nieju, a jeszcze nie ma na swym 
koncie porażki.

Wśród chłopców nie ma już 
drużyny, która wygrałaby wszyst­
kie spotkania. W  grupie I niepo­
konany do tej pory Green Team 
przegrał nieoczekiwanie z Repre­
zentacją Mozambiku. Na drugie 
miejsce w tabeli awansowała repre­
zentacja ZSP nr 2 A, która m.in. 
pokonała dotychczasowego wiceli- 
dera - ekipę No Name. Walka o dwa 
miejsca premiowane udziałem w tur- 
nieju finałowym zapowiada się 
więc do końca bardzo pasjonująco.

W grupie II, ze względu na nie­
obecność ekipy „Pionków”  (chłop­
ców zmogła grypa), rozegrano tyl­
ko trzy mecze. Pierwszej porażki 
w lidze doznała drużyna „A li 
Stars” , która przegrała z zespołem 
„ZSP nr 2 B” . Dzięki temu zwy­
cięstwu siatkarze z „D w ó jk i” 
awansowali na drugie miejsce w ta­
beli. W  walce o Finał Four liczyć 
się także będzie zespół „Salos 
Ostrów” , który także ma na swym 
koncie tylko jedną porażkę.

Organizatorem ligi jest Towa­
rzystwo Krzewienia Sportu Siat­
karz oraz Zespół Szkół Ponadgim­
nazjalnych nr 1.

Kolejny turniej odbędzie się 21 
stycznia. ■

(faf)

DRUŻYNA ACTIMELA: Dawid Bandyk (k). Tomasz Karolczak, Łukasz 
Karolczak, Michał Czajka, Filip Błaszczyk, Przemysław Półrolniczak, Piotr 
Buchwald

Zdjęcia Stanisław Dziekański

--jrrî Wjgf/ //a yr ■ \
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NO NAME: Bartosz Paluszkiewicz (k), Mateusz Adamiak, 
Mateusz Dziekański, Marcin Stachowiak, Jacek Andrzejewski, 
Mateusz Andrzejewski

GREEN TEAM: Dominik Herka (k), Jacek Śliwa, Dawid Guźniczak, Jakub 
Witek, Maciej Mikołajczak, Jakub Rajfur

o <->

TOWARZYSTWO KRZEWIENIA SPOg-U-M
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CRAZY SKŁAD: Daria Staszak (k), Klaudia Rybka, Małgorzata Bilska, 
Violetta Biegańska, Marta Andrzejewska, Martyna Bednarek, Anna Wojtc 
Katarzyna Smoczyk, Aldona Karaś, Anna Bednarek, Żaneta Rzepczyk 
(manager)

WYNIKI MECZÓW IV TURNIEJU MŁODZIEŻOWEJ 
LIGI SIATKÓWKI JUNIOR 2005/2006

Dziewczęta
Gimn. Rusko - Drużyna RR 0:2 (13:15, 13:15)
Crazy Skład - ZSP nr 2 0:2 (13:15,13:15) 

(11:15, 15:13, 13-1S'Crazy Skład - Gimn. Rusko 1:2
Drużyna RR - ZSP nr 1 2:0 (15:13, 15:12)
ZSP nr 1 - Gimn. Rusko 0:2 (12:15, 12:15)

Tabela:
1. Drużyna RR 7 14 14:3249:187
2. Gimnazjum Rusko 7 10 9:9 242:239
3. ZSP nr 2 7 10 8:10211:254
4. Snickers 4 8 8:2 146:79
5. Spiderki 5 8 8:4 169:158
6. ZSP nr 1 6 8 6:8 195:198
7 Crazy Skład 7 8 4:12177:223
8. Salos 5 6 4:7 135:185
9. Gimnazjalistki 4 5 4:7 148:152

Chłopcy: 
Grupa I
ZSP nr 2 A - No Name 2:0 (15:9, 15:11)
Repr. Mozambiku - Drużyna Actimela 2:0 (15:1, 15:8)
Green Team - Drużyna Actimela 2:0 (15:13, 15:4)
ZSP nr 2 A - TH Squad 2:0 (15:7, 15:3)
No Name - TH Squad 2:0 (15:10, 15:10)
Pamperpownia - Drużyna Actimela 0:2 (15:17,14:16)

(14:16, 15:1, 15:2^Repr. Mozambiku - Green Team |2:1

Tabela:
1. Green Team 6 11 11:4 199:194
2. ZSP nr 2 A 6 11 11:2 197:129
3. No Name 6 10 9:4 183:146
4 Reprezentacja Mozambiku 6 10 8:5 175:131
5. Drużyna Actimela 6 7 2:10107:179
6 Pamperpownia 6 7 2:11 144:189
7. TH Squad 6 7 3:9 141:179

Grupa II
SALOS Ostrów - Green Stars 2:0 (15:6, 15:4)
ZSP nr 2 B - Spoceni w lodówce 2:0 (15:9,15:7) 3) 

(15:10. 15:17, 15-13)ZSP nr 2 B - Ali Stars 2:1

Tabela:
1. Ali Stars 5 9 9:3 176:142
2. ZSP nr 2 B 5 9 8:4 172:151
3. Salos Ostrów 4 7 6:2 108:76
4 Pionki 4 6 4:6 111:138
5. Green Stars 5 6 5:8 174:188
6. Spoceni w lodówce 5 5 2:10125:174
7. Gumisie DYSKWALIFIKACJA
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PRZEMYSŁAW SZESZUŁA

Z dwudziestu piłkarzy 
skorzystał w szesnastu 
jesiennych meczach tre­
ner Jaroty Zb ign iew  

baniak. Do siatki trafiało ośmiu 
znich. Najwięcej bramek, jedena- 

zdobył Łukasz Cichos, który 
Prowadzi w klasyfikacji króla 
steelców południowej grupy IV 
%  Najskuteczniejszy napastnik 
Jaroty był także jesienią, wraz 

z Michałem Marciniakiem, naj- 
cz$ciej podającym piłkę partne- 
r°tn. Zawodnicy ci zaliczyli po 
cZfery asysty.

Btamkarze:
Zdecydowanie najsłabiej obsa- 

tJ°na pozycja w Jarocie. Ze 

V-§'ędu na zamieszanie z zatrud- 
tfeniem w bramce Szymona Smo­

lka, który ostatecznie nie zna- 

'zt uznania w oczach trenera, za- 
akło już czasu na znalezienie do- 

^8° bramkarza. Łukasz. Radlin-

D w u d z ie s tk a
F r a n i a k a

^ odszedł do trzecioligowej War- 

/ ZnaiŁ gdzie wywalczył so
, niip.icoft... 11 iutiejsce w pierwszym składzie 
"redług fachowców był jedynym 

Skarzem Warty, który spełnił po- 
dane w nim nadzieje. W  Jaro- 

'tgniew Franiak musiał więc 
rzystać z Łukasza Woźniaka

C-Zb
i sb;

l! la 'euszrZa Pawlaka. Zdecydowa-
cz?ściej między słupkami sta- 

bźni

/ un n|estety pewnym punktem 
tyvn\; r\ , i

"Woźniak (14 spotkań), ale nie
%
, yny. O ile bramkarz ten do- 
°rzi
sarn

się w sytuacjach 
na sam (kilkakrotnie 

rd|ił swój zespół przed

utratą bramki), to przy strzałach 
z dystansu brak mu wyczucia pił­
ki. Woźniak mógłby rozegrać wie­
le poprawnych spotkań, jednak 
kibice zawsze pamiętać mu będą 
kuriozalną bramkę, jaką wpuścił 
w meczu z Koroną w Piaskach.

Drugim bramkarzem Jaroty 
był Mateusz Pawlak. Jego naj­
większym atutem był wiek. Posta­
wienie go w bramce dawało tre­
nerowi Franiakowi większe pole 
do wyboru zawodników w polu. 
Pawlak niestety mało trenował, 
a także miał skłonności do kontu­
zji. Pozyskanie nowego, solidne­
go bramkarza jest więc jedną z naj­
ważniejszych potrzeb kadrowych 
Jaroty. Po jaw iły  się pogłoski 
o powrocie do Jarocina Huberta
Bachorza, który straci! m ie js c  
w pierwszym składzie Mieszka 
Gniezno i grywał w A -k lasie 

z drugą drużyną, ale w obec­
nej sytuacji finansowej Jaro­

ty raczej należy to trakto­
ry, wać w kategorii poboż­

nych życzeń.

Obrona:
W  defensywie Zbigniew Fra­

niak długo nie mógł się zdecydo­
wać, który z piłkarzy ma kierować 
grą obrony. Początkowo postawił 
na Piotra Garbarka, jednak po kil­
ku spotkaniach „Garbus” , który 
nie przekonał do siebie trenera, 
„wylądował” na pozycji kryjące­
go obrońcy, żeby ostatecznie, po 
kontuzji Marcina Woźniaka, grać 
jako forstoper. Ostatnim obrońcą 
w końcu został Grzegorz Idzikow­
ski, który dobrze kierował grą 
swoich kolegów. W  szesnastu me­
czach Jarota straciła 14 bramek 
(drugi w'ynik w lidze, mniej stra­
cił tylko Biały Orzeł Koźmin). 
Zbigniew Franiak dla Idzikow­
skiego dłUffO S7!>l"'ł ----' w
miejsca. Najpierw ustawiał go jako
forstopera, kilka razy kapitan Ja­

roty zagrał w środku, ale ostatecz­

nie trafił na pozycję stopera.
W  obronie pewne miejsce miał 

Hubert Oczkowski, który nie Za­
grał co prawda w pierwszej kolej­
ce (nie mógł się dogadać w spra­
wie kontraktu), ale później był już 
podstawowym zawodnikiem Jaro­
ty. Opuścił tylko jeden mecz ze 
względu na żółte kartki. Jako mło­
dzieżowiec nie tylko nie osłabiał 
drużyny, ale wnosił do niej dużo 
dobrego.

Początkowo drugim kryjącym 
obrońcą był Tomasz Tylman, jed­
nak po kontuzji zastępował go naj­
pierw Garbarek, a w końcówce 
rundy trener Franiak stawiał na 
Wojciecha Figana, który w kilku 
meczach pokazał się z bardzo do-
1 J •>

Mało w tej rundzie, m.in. ze 
względu na kontuzje grał Dawid Pi­

larczyk.
Marcin Woźniak, jeden z nowo 

pozyskanych zawodników z regu­
ły pojawiał się na pozycji forsto­
pera (raz zagrał w środku pola) 
i pozostawił po sobie najlepsze 
wrażenie z „armii zaciężnej” .

Pomocnicy:
Zbigniew Franiak w środku 

pola postawił na sprowadzonych 
przez siebie Adama Maćkowiaka 
i Michała Marciniaka. Obaj to so­
lidni zawodnicy, ale nie wywarli 
takiego wpływu na grę Jaroty, ja­
kiego oczekiwano. Maćkowiak 
rozegrał dwanaście pełnych spo­
tkań (z czterech ostatnich wyklu­

czyła go kontuzja), jednak brako­
wało mu „błysku” , który' dałby mu 
wielką sympatię kibiców. Marci­
niak, szybki i dobrze dryblujący 
zawodnik, niestety za często grał 
zbyt egoistycznie i w niepotrzeb­

ny sposób tracił dużo piłek.
W  środku pola grali także Ja­

cek Pacyński, Grzegorz Idzikow­

ski i Krzysztof Matuszak
Podstawową parę skrzydło­

wych tworzyli Jacek Pa­
cyński i Piotr Skokow- 
ski. Jacek Pacyński jest 
cieniem zawodnika, któ­
ry kilkanaście miesięcy 

temu był nie do zatrzyma­
nia na boiskach IV ligi, jed­

nak mimo wszystko był bar­
dzo ważnym trybem w Jaro­

cie. Za to Piotr Skokowski, nie­
spełniony talent, wciąż nie może 
się odnaleźć po zeszłorocznej kon­
tuzji. Z  tej rundy kibice zapamię­
tają mu przede wszystkim niepo­
trzebną czerwoną kartkę w meczu 
z Białym Orłem.

Napastnicy:
Podstawową parę napastników 

Jaroty tworzyli Łukasz Cichos i Da­
wid Cieślak. Obaj spisali się nie­
źle w sumie zdobywając dwadzie­
ścia bramek. Jednak zwłaszcza od 
Łukasza Cichosa można było wy­
magać więcej. Piłkarz ten powi­
nien mieć na swym koncie przy­
najmniej dwa razy tyle trafień. 
Jego nieskuteczność w tej rundzie 
będzie długo pamiętana i być może 
skłoni nowe władze klubu dó zre­
zygnowania z jego usług (nieofi­
cjalnie mówi się, że kontrakt ma zo­
stać rozwiązany wcześniej, za poro­
zumieniem stron, a Cichos nie będzie 
domagał się zaległych pieniędzy).

Trzecim nominalnym napast­
nikiem Jaroty był Przemysław Ko- 
rzepski, ale niczym szczególnym 
się nie wyróżnił i wydaje się, że 
teraz, po zmianach w zarządzie 
klubu, czas tego piłkarza a w Ja­
rocinie dobiegnie końca.

musu Tacć im bny * , ^ f o f j ? ^ - .  
trzecim strzelcem Jaroty. Zdobył 

sześć bramek.

Młodzież:
Jesienią w zespole Zbigniewa 

Franiaka zadebiutowało kolejnych 
trzech juniorów. Najwięcej wystę­
pów zanotował Mateusz Zaworski, 
który czyni systematyczne postę­
py. Zagrał w pięciu meczach (raz 
pojawił się nawet w wyjściowej je­
denastce). Zaworski zanotował 
także swoją pierwszą asystę w me­

czu seniorów.
Poza tym w Jarocie jesienią 

zadebiutowali Paweł Kryś i Ma­

teusz Preś.

tikSTRZELCY BRAMEK
Łukasz Cichos ®®©®®®®®®®® 
Dawid Cieślak ®®®®®®®®® 
Jacek Pacyński ®®®®®®
Michał Marciniak ®®
Piotr Skokowski ®®
Marcin Wożniak ®®
Przemysław Korzepski ®
Tnmaw Tulman ©
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Łukasz Cichos 
Michał Marciniak 
Adam Maćkowiak 
Dawid Cieślak 
Wojciech Figan 
Krzysztof Matuszak 
Grzegorz Idzikowski 
Przemysław Korzepski 
Jacek Pacyński 
Dawid Pilarczyk 
Piotr Skokowski 
Marcin Woźniak 
Mateusz Zaworski 
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dla  s p o rto w c ó w

Prawie 16 tys. zł otrzymało 
84 zawodników i 21 trenerów 
z 14 klubów gminy Jarocin. Na­
grody wręczono podczas świą­
tecznego spotkania burmistrza 
Jarocina z mieszkańcami, któ­
re odbyło się w Jarocińskim 
Ośrodku Kultury w niedzielę 18 
grudnia.

W związku z tym, że w bu­
dżecie gminy pozostała nad­
wyżka na sport, ze względu na 
większe niż wcześniej plano­
wano wydatki na tę dziedzinę 
z funduszu alkoholowego, spo­
ra grupa sportowców została 
uhonorowana nagrodami pie­
niężnymi, które mają wspomóc 
działalność poszczególnych 
klubów. W sumie wyróżnienia 
otrzymało 84 zawodników i 21 
trenerów z 14 klubów. Wszy­
scy nagrodzeni otrzymali po 
150 zł, które ma być wykorzy­
stane na zakup sprzętu spor­
towego przez poszczególne 
kluby (od działaczy zależy, na 
co konkrętni.ę^przeznaczone

Zawodników i trenerów pro­
ponowali działacze klubowi 
oraz sami trenerzy. Wstępnie 
ustalono, że każdy klub wska­

że tych, którzy w minionym roku 
osiągali najlepsze wyniki. Oka­
zało się, że różnie zrozumiano 
to kryterium. Np. Pirania za­
proponowała tylko troje spor­
towców, którzy osiągali sukce­
sy w mistrzostwach Polski. Po­
dobnie IPPON, który zapropo­
nował ośmioro judoków z naj­
lepszymi, ogólnopolskimi wyni­
kami. Największą, bo aż 16 
osobową reprezentację (13 za­
wodników i 3 trenerów) przed­
stawił za to UKS Czwórka Ja­
rocin, który nie miał w minionym 
roku sukcesów ogólnopolskich 
(w sumie Czwórka otrzymała 
2.400 zł) Międzyszkolny Klub 
Sportowy nominował 11 zawod­
ników i 4 trenerów (2.250 zł).

Nagrody otrzymali przed­
stawiciele: Olimpii Roszków (6 
zawodników + 1 trener) UKS 
Dwójka (5+3), Jarota (1+1), Ja­
rociński Klub Szachowo-War- 
cabowy (1+1), Pirania (3+1), 
UKS Czwórka (13+3), UKS Je-
(JjRis 9afocin'(1 ̂ +4)°UKS'Trój­
ka (8+1), UKS Znicz Witaszy- 
ce (9+2), ZS nr 5 Jarocin (5+2), 
UKS Skra Mieszków (4+1), ZS 
Wilkowyja (2). (faf)
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hity w kilku kopiach 
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MIĘDZYNARODOWE OTWARTE MISTRZOSTWA WIELKOPOLSKI JUNIORÓW MŁODSZYC
W JUDO

U d a n y  kon iec roku

JUDOCY IPPON-U udanie zakończyli tegoroczne starty

Bardzo dobry wy­
stęp zanotowali judocyim .—

— — -

IPfiUiN-U pUUL/.a.-) I,i,r 
dzynarodowych Otwar 

tych Mistrzostw Wielkopolski Ju 
niorów Młodszych w Judo OLIM  
P IA  CUP 2005. Artur Gramał; 
zdobył złoty, Daniel Orczykowsk 
srebrny, a Piotr Kiliński brązów; 
medal. W  imprezie wzięło udzia 
ponad 150 zawodników z 15 klu 
bów z Polski i Niemiec.

Międzynarodowe Otwarte Mi 
strzostwa Wielkopolski Juniorów 
Młodszych w Judo rozegrane zo 
stały 10 grudnia w hali Olimpi 
w Poznaniu. W  tradycyjnej impre­
zie, wcześniej znanej jako O LIM ­
PIA CUP, wzięło udział ponad 15C 
zawodniczek i zawodników z l f  
klubów. Starowali judocy m.in 
z Wrocławia, Włocławka, Piły. 
Leszna, Gorzowa, Konina, Pozna­
nia oraz reprezentanci trzech klu­
bów z Niemiec.

W  silnej stawce bardzo dobrze 
spisali się podopieczni Jacka Tom­
czaka z IPPON-u Jarocin. Najle­
piej wypadł w najcięższej katego­
rii wagowej (+90 kg) Artur Gra- 
mała, który zajął pierwsze miejsce. 
W  trakcie turnieju wszystkie wal­

ki wygrał przed czasem. Szczegól­
nie cenne były zwycięstwa nad Ja- 
Eiihe.m Podeszwa i Krzysztofem 
Babiczem z Juvenii Wrocław, z 
którymi wcześniej walczył ze 
zmiennym szczęściem.

Srebrny medal mistrzostw 
Wielkopolski wywalczy! Daniel 
Orczykowski (kat. 55 kg). Zawod­
nik ten, który jest jeszcze młodzi­
kiem, dwie pierwsze walki wygrał 
dość spokojnie. W  pojedynku o finał 
pokonał przed czasem aktualnego 
wicemistrza Polski - Dariusza 
Chełminiaka z Olimpijczyka Wło­
cławek. W  finale zmierzył się z Ada­
mem Pawłowskim z Olimpii Po­
znań i tym razem nieznacznie 
musiał uznać wyższość rywala.

Na trzecim miejscu mistrzo­
stwa ukończył Piotr Kiliński (kat. 
73 kg). Co prawda w pierwszej 
walce nie wytrzyma! kondycyjnie 
i przegrał z późniejszym zw y­
cięzcą Pawiem Koszelą z AZS 
U AM  Poznań. Potem jednak bił 
się bardzo dobrze i wygrywając 
trzy walki przed czasem wywal­
czył brązowy medal.

W  zawodach wziął także udział 
Patryk Adamiak (kat. 46 kg), który 
przegrał pierwszą walkę i nie ode­

grał większej roli w zawód#

Dziewięć pierwszych 
wywalczyli najmłodsi jud#'” 
PON-u podczas Mikołajk0''" 
Turnieju Judo Dzieci i Dzieci V 
szych, który 11 grudnia odW 
w Kaliszu. W zawodach brali ̂  
zawodnicy z Rawicza, Kalisz 
ku, Brudzewa, Konina, Pobied 
Poznania i Jarocina. IPPONłV, 
wił trzynastoosobową repre#IT 
która wywalczyła dwanaście 
(dziewięć złotych). Pierwszej 
sca zajęli: Aleksandra Szyfi 
(kat. 28 kg), Edyta Czekalskj 
32 kg), Emilia Tobolska (kat.
Bartosz Muc (kat. 25 kg), 0

Stachowiak (kat. 38 kg) i l^ j  
Woźniak (kat. 46 kg) -

i-
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wśród dzieci młodszych ora? 
Gulcz (kat. 30 kg), Jacek Skt1'; 
ski (kat. 33 kg) i Dariusz Hel'#''1. 
+55 kg) - dzieci starsze. i 
srebrne medale wywalczy*1' 
Michalska (kat. 36 kg - dzieci 
sze) i Arkadiusz Polerowi# 0^ 
kg - dzieci starsze). BrąZO'*1') .| 
żek zdobył Jakub Dembińs^j 
30 kg - dzieci młodsze). ^  t£j| 
mej kategorii siódme 
Adrian Tobolski.

SYMPATYCY JAROTY wraz 
z zarządem klubu zorganizowali 
tradycyjne spotkanie wigilijne. 
„Opłatek", w którym wzięli udział 
piłkarze, działacze, sponsorzy 0,3 
przyjaciele klubu odbył się w 
poniedziałek 19 grudnia w 
restauracji „Basenowa" Przed 
spotkaniem piłkarzom wypłacono 
część zaległych wynagrodzeń. 
Prezes Jaroty - Henryk KowalsH 
z nadzieją mówił o przyszłości 
klubu, zaznaczał jednak, że Jaf0 
nadal ma wiele kłopotów. Wy'aZI 
nadzieję, że wszystko uda się w 
końcu poukładać i zespół nadal ^  
walczył będzie o najwyższe cele 
spotkaniu opłatkowym wziął udżi 
Mirosław Czajka, ale nie chciał• VIII UoldW V_»Z.dJ r\d , dlc MIC wiiw ^
konkretnie rozmawiać o tym, czy .
wiosnę znowu zagra w Jarocie.
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